
STAN POGODY
Dziś będzie na ogół pochmurno, pory­

wiste wiatry do 35 mil na godzinę oraz 
zimniej. Temperatura najwyższa 36 stopni. 
W nocy pogoda, zimno, temperatura 24 
stopni.

W niedzielę będzie na ogół pogoda sło­
neczna. cieplej, temperatura 38 stopni.

Wschód: — 6:29.
Zachód: —- 5:38.
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TORNADA I BURZF ŚNIEŻNE W 5 STANACH

61-Letnia Kobieta 
Porodziła 

23-cie Dziecko
Santiago, Chile. (UPI) — Li­

cząca 61 lat Margarita Munoz 
z Santiago, stolicy Chile, poro­
dziła swe 23-cie dziecko. Po 
porodzie lekarze oświadczyli, że 
wszystko było “n o r m a 1 n e”. 
Niemowie i matka czują sic do­
brze. Kobieta ta jest już po­
wtórnie zamezna i z urodzo­
nych przez nią dzieci, 19 żyje, 
■ troje, zmarło.

NO- 
agnewś 

golf 
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Porozumienie Ponad Prymasa Głową Nowa Afera 
Szpiegowska 

w Anglii
Londyn. (DP)—Mikołaj Pra- 

• ’ ' itr, 42-letni mechanik, pracow­
nia firmy English Electric, zo­
stał aresztowany pod zarzutem 
zdrady tajemnic państwowych 
popełnionej 10 lat temu. Chodzi 
o sporządzony przez niego w 
czasie miedzy 1 stycznia i 31 
grudnia 1961 roku szkic, któ­
ry mógłby zagrozić bezpieczeń­
stwu państwa a jednocześnie 
okazać się użyteczny dla wro­
ga.

Prowadzący dochodzenie in­
spektor nie zgodził się na proś­
bę wypuszczenia Pragera za 
kaucją ponieważ oskarżenie jest 
zbyt poważne i wymaga szcze­
gółowych dochodzeń.

Prager, b. lotnik, urodził się 
we Wiedniu, skończył studia w 
Pradze i przez ostatnie półtora 
roku pracował w Czechosłowa­
cji dla English Electric skąd 
wrócił dopiero tygodnie temu.

CWPAGŃĄ-

APOLOGIES TO 
’BRINGING Up 

FATHER."

Prezes Mazewski
Jodzie Do Europy

Prezes Alojzy Mazewski, w 
dniu 3-go marca odlatuje do

planem wzniesienia pomnika
Kopernika w Chicago w 500 

Rozmowy 
Komunistów 

Ulbrichta w Bonn
Europy, gdzie spędzi dwa ty­
godnie. Bezpośrednim bodź­
cem do podróży było zapro­
szenie prezesa Zjednoczenia 
Polskiego w W. Brytanii, Paw­
ła Heciaka do wzięcia udziału 
w bankiecie i zjeździe tej or­
ganizacji. Ponieważ prezes 
Hęciak był na obchodzie 25- 
lecia Kongresu Polonii Ame­
rykańskiej, prezes Mazewski 
pragnie zrewanżować się i 
wziąć udział w uroczystoś­
ciach Zjednoczenia Polskiego 
w W. Brytanii. Wprawdzie 
będą to wakacje dla prezesa 
Mazewskiego, ale połączy on 
przyjemne z pożytecznym i 
będąc po drugiej stronie oce­
anu pragnie załatwić wiele 
spraw związanych ze stano­
wiskiem prezesa Kongresu 
Polonii Amerykańskiej.

Z Chicago odleci do Kopen­
hagi, by zbadać możliwości 
wykonania odlewu pomnika 
Mikołaja Kopernika, dłuta 
Thorwaldsena. Łączy się to z

Nowi przywódcy komunis­
tyczni w Polsce kilkakrotnie 
podkreślali doniosłość układu 
Warszawa-Bonn i konieczność 
jego ratyfikacji. Na jednym z 
ostatnich posiedzeń politbiura 
obradowano nad sposobami 
jej przyspieszenia.

Warunkiem ratyfikacji, o 
czym strona polska nie wspo­
mina ani słowem, jest uprzed­
nie pomyślne dla Zachodu za­
łatwienie sprawy Berlina. I 
wobec tego po rozmowach 
Gierka z Breżniewem w Mos­
kwie Jędrychowski wyjechał 
do wschodniego Berlina na 
rozmowy ze wschodnio-nie- 
mieckim ministrem spraw za­
granicznych Winzerem i pre­
mierem NRD Stophem.

Prasa reżymowa określała 
rozmowy jako „wizytę przy­
jaźni”. W gruncie rzeczy szło 
o przełamanie, czy pewne zła­
godzenie nieprzejednanej pos­
tawy Ulbrichta, który ciągle 
jeszcze hamuje postęp w ro­
kowaniach berlińskich, z peł­
nym poparciem sowieckim.

Uwagę zwrócił fakt że

rocznicę urodzin wielkiego 
astronoma w 1973 r.

Z Kopenhagi prezes Ma­
zewski odleci do Londynu, 
gdzie weźmie udział w zjeź­
dzie Zjednoczenia Polskiego i 
spotka się z Polakami w W. 
Brytanii.

Następnym etapem będzie 
Paryż, gdzie prezes Mazew­
ski zetknie się ze środowiska­
mi Polonii Francuskiej i zwie­
dzi placówki kultury polskiej.

Z Paryża poleci do Rzymu, 
ażeby na audiencji u papieża 
Pawła VI przedłożyć bolączki 
katolickiej Polonii Amerykań­
skiej. Z Rzymu wróci do Chi­
cago.

W podróży towarzyszy pre­
zesowi Mazewskiemu małżon­
ka Florentyna. Z prezesem 
Mazewskim wybierają się 
również dyrektor ZNP dr Ed­
ward Różański i redaktor Jan 
Krawiec. Wszyscy podróżują 
na własny koszt.

wbrew poprzednim oświadcze­
niom Gomułki, jeszcze z listo­
pada w Budapeszcie i z 3 grud­
nia w Zabrzu, Jędrychowski 
nie wspomniał ani słowem o 
konieczności uznania NRD ja­
ko podmiotu prawa między­
narodowego.

Był to po podpisaniu ukła­
du Warszawa-Bonn warunek 
wstępny dalszej normalizacji 
stosunków między NRF a 
, ,kr a j ami soc j alistyczny mi”, 
wysuwany znów po dłuższej 
przerwie przez Warszawę.

Jędrychowski domagał się 
obecnie tylko, aby państwa 
niemieckie zostały dopuszczo­
ne do ONZ i jej agencji.

Winzer podziękował za tego 
rodzaju , .poparcie” polityki 
NRD, ale w przeciwieństwie 
do Jędrychowskiego, który 
mówił przede wszystkim o do­
niosłości układów Moskwa- 
Bonn i Warszawa-Bonn, Winz­
er rozwodził się nad znacze­
niem układu w Zgorzelcu, w 
którym w roku 1950 NRD u- 
znała de facto zachodnią gra­
nicę Polski.

Bonn. (DP) — “Tupolev^ 
134” wsch. niemieckich linii 
lotniczych “Interflug”, który 
przywiózł do Bonn delegację 
ze wsch. Berlina na rozmowy 
Bahr-Kohl, był pierwszym sa­
molotem NRD jaki lądował w 
NRF.

Dialog między obojgiem 
państw toczy się w coraz żyw­
szym tempie pomimo ostrego 
zatargu o hamowanie ruchu na 
szosach do zach. Berlina. — 
Rząd federalny rozważa re­
presje przeciw szykanom ko­
munistów.

Ostatnie spotkanie Egona 
Bahra z sekretarzem stanu w 
gabinecie wsch. niemieckiego 
premiera Stopha, dr Michael- 
em Kohlem, jest 5 z rzędu. 
Przebieg rozmów jest trzyma­
ny w ścisłej tajemnicy.

Antywojenny 
Wniosek 

w Kongresie
Washington (UPI)—Kongr. 

Michael Harrington, demokra­
ta z Massachusetts złożył w 
Izbie Reprezentantów pro­
jekt ustawy zakazującej na­
jazdu na Północny Wietnam 
i popierania wojny w Kam­
bodży i Laosie.

Bez upoważnienia Kongre­
su i bez wypowiedzenia woj­
ny Stany Zjedn. prowadzą 
już wojnę w trzech krajach 
w Azji, a obecnie zachodzi o- 
bawa, że Północny Wietnam 
będzie czwartym teatrem woj­
ny dla Ameryki — powiedział 
korgr. Harrington. Wezwał on 
Kongres do udaremnienia za­
wczasu wszelkiej takiej pró­
by ze strony Administracji 
prez. Nixona. Taki sam wnio­
sek antywojenny złożył w Se­
nacie sen. Walter F. Mondale, 
demokrata z Minnesoty.

Szwajcarski Uczony 
w Więzieniu w ZSRR
Moskwa (DP) — W areszcie 

w Sowietach przebywa oby­
watel szwajcarski, nauczyciel 
biologii Francois de Perrege- 
aux. Zarzucono mu że usiło­
wał pomóc w wydostaniu się 
z Rosji sowieckiemu fizykowi 
pożyczając mu swój paszport.

Miedź z Chile 
Do Chin a Nie 
Do Londynu
Santiago, (UPI) Max Nolff, 

wiceprezydent Państwo w yc h 
Kopalń Miedzi w Chile, oznaj­
mił, że rząd Chile rozważa 
projekt wycofania miedzi z 
rynku metalowego w Londy­
nie, a skierowanie całego wy­
dobycia miedzi w Chile do 
komunistycznych Chin. Nolff 
ujawnił dalej, że do Santiago 
przybywa dziś chińska misja 
handlowa w następnych kilku 
tygodniach, celem przeprowa­
dzenia negocjacji handlowych 
i zawarcia układu o zakup 
całej produkcji miedzi. Dalej 
Nolff powiedział, że także in­
ne państwa, jak Peru, Kongo 
i Zambia, produkujące miedź, 
mają też zamiar wycofać się 
z rynku w Londynie.

Sprawa upaństwowienia 
amerykańskiej kopalni mie­
dzi “Anaconda” w Chile jest 
obecnie w Kongresie Chile.

W Washingtonie sen. Paul 
J. Fannin z Arizony, stanu, 
który jest największym pro­
ducentem miedzi w Ameryce 
ostrzegł Chile, że jeśli upań­
stwowi “Anacondę”, to nie 
może się spodziewać żadnej 
pomocy gospodarczej od Sta­
nów Zjednoczonych. — Sen. 
Fannin powiedział, że Ame­
rykanie stracą $350 milionów, 
jeśli marksistowski rząd w 
Chile upaństwowi amerykań­
skie kopalnie w Chile.

Antynarkotykowy 
Układ USA-Francja
Paryż, (UPI) — W Paryżu 

został wczoraj podpisany u- 
kład między Stanami Zjedn. 
i Francją, zobowiązujący oba 
państwa do wzajemnej pomo­
cy w zwalczaniu handlu nar­
kotykami. Po raz pierwszy w 
historii obu krajów 8 amery­
kańskich agentów do walki z 
narkotykami będzie pracowa­
ło w Marsylii i Paryżu, a 2-ch 
francuskich oficerów Policji 
założy swą kwaterę w New 
Yorku. Układ został podpisa­
ny przez prokuratora general­
nego Johna Mitchella i fran­
cuskiego ministra spraw we- 
wnętrznyęh Raymonda Mar- 
cellina.

Tropikalna Burza 
Nad Rio de Janeiro

Rio De Janeiro, (UPI) Tro­
pikalna burza deszczowa prze­
ciągnęła wczoraj nad stolicą 
Brazylii i okolicą, paraliżując 
na kilkanaście godzin ruch 
drogowy i samolotowy. W 
ciągu 12 godzin spadło 5,3 cale 
deszczu. W stanie Guanabara 
zawalił się budynek i 30 osób 
zostało w nim zabitych. Biuro 
Pogody ostrzegało po burzy, 
że nowa nie mniej gwałtowna 
burza gotuje się na sobotę lub 
niedzielę. — W czasie burzy 
wpadł autobus pełny ludzi do 
wezbranej rzeki Maracana. 
Wydobyto tylko 8 zwłok, a 
nieznaną resztę utopionych 
poniosły w dół nurty rzeki.

Gierki w Trójkącie
Gierek-Ulbricht-Brandt

Warszawa Dąży Do Ratyfikacji Układu 
z Bonn, a Nie Żąda Uznania NRD

Czy Ten Guz Od Piłki Golfowej Agnew?

_________

MAGGIES 
ROLLING 
PIN? .

Z Dnia
— RECEPTA
— NA ZAKOŃCZENIE
— WOJNY W AZJI 

4* ❖
“Skończyć wojnę natych­

miast!” “Stop eskalację (przez 
Amerykę) wojny!” Oto tytuły 
całostronicowych ogłoszeń w 
wielu wielkich dziennikach, 
za daconych przez Krajową 
Koalicję Akcji Pokojowej. 
Ogłoszenia wzywają ludzi mi­
łujących pokój do wyjścia na 
ulicę 2-4 kwietnia, 24 kwiet­
nia, 5 i 16 maja i domagania 
się natychmiastowego zakoń­
czenia wojny przez Amerykę. 
Dlaczego tylko przez Amery­
kę? Przecież do wojny jak do 
małżeństwa potrzeba przynaj­
mniej dwóch państw!

Ąf * ❖

“Stop eskalację!” Kto roz­
szerza wojnę? Co za naiwne 
pytanie? Wiadomo, że nie ko­
muniści tylko Ameryka i Nix­
on. który wysłał wojska ame­
rykańskie i południowo-wiet- 
namskie na podbój Kambo­
dży, gwałcąc neutralność tego 
suwerennego państwa, a obec­
nie śle amerykańskie bom­
bowce i wojska południowo- 
wietnamskie na podbój neu­
tralnego Laosu, czytamy w 
ogłoszeniach.

♦ ♦ ♦
Kiedyś słyszałem, że 5 lat 

temu wojska komunistyczne­
go Północnego Wietnamu usa­
dowiły się w Kambodży, a 
przez neutralny Laos zbudo­
wały sieć dróg pod nazwą 
traktu Ho-czi-minha. Z tych 
“sanktuariów” urządzały wy­
pady na oddziały amerykań­
skie i sajgońskie w Południo­
wym Wietnamie, cofając się 
w razie silniejszego oporu. 
Przez 5 lat ścigające komuni­
stów jednostki amerykańskie 
zatrzymywały się przed “mie­
dzą” Kambodży lub Laosu i to 
było przyczyną przewlekania 
się wojny. Wniosek stąd pro­
sty, że komuniści pierwsi i to 
dawno temu pogwałcili neu­
tralność Laosu i Kambodży...

❖ ❖ ♦
O. nie! Komuniści nienawi­

dzą wojny i miłują pokój, ale 
nie mogą znieść wyzysku 
swych umiłowanych sąsiadów 
w Laosie i Kambodży — roz­
poczęli “rewolucję nad Me- 
kongiem,” naturalnie pokojo­
wą. zmierzająca do “wyzwole­
nia” (z woiności i od ziem­
skich kłopotów) mieszkańców 
Laosu, Kambodży i Południo­
wego Wietnamu. Tylko Ame­
ryka prowadzi wojnę!

❖ ❖ ❖
Dz i w n e, że prowodyrzy 

Krajowej Koalicji Akcji Po­
kojowej nic nie wiedzą o roz­
poczęciu i ciągłym rozszerza­
niu wojny przez komunistów. 
Nie bierzmy im tego za złe. 
Są oni w dobrym towarzy­
stwie, ponieważ nic o tym nie 
wiedzą również senatorowie 
Fulbright. McGovern, Hat- 

(Dokończenie na str. 2-ej)

Fernandel Nie Żyje
Paryż (UPI).—Głośny fran­

cuski aktor filmowy i komik 
Femamidel zmarł wczoraj w 
Paryżu na raka płuc, przeżyw­
szy 67 lat.

Proponuje 
Reżymowa 
Agencja
Katolikom w Polsce 
Brak Odpowiedzi Na 
Postulaty Kardynała
Warszawa, (DP)—Po trzech 

wystąpieniach kardynała Wy­
szyńskiego który petępił me­
tody zdławienia zajść gru­
dniowych i nakreślił zasad­
nicze prawa obywatelskie, 
które muszą być przestrzega­
ne, ale jednocześnie wyraził 
nadzieję że “oświadczenia 
władz zostaną wprowadzone 
w praktyce” - Agencja Ro­
botnicza ogłosiła zasadniczy 
komentarz na temat stosun­
ków między państwem a Ko­
ściołem.

Podstawą stosunków jest — 
pisze Agencja Robotnicza — 
wolność sumienia zagwaran­
towana zasadą rozdziału pań­
stwa od Kościoła, Państwo, 
zapewnia Agencja Robotnicza, 
traktuje wszystkich obywate­
li na równi bez względu na 
ich rehgię i pcglądy.

Prawo gwarantuje obywa­
telom indywidualną wolność 
sumień a i religii, przy czym 
wszystkie wyznania mają rów­
ne pritfca w obliczu prawa. 
W komentarzu apeluje się o 
jedność akcji wierzących i 
niewierzących, bo bez wzglę­
du na ich przekonania są 
związani wspólnym interesem 
państwowym, K asowymi 
społecznym.

Powołując się na ostatme 
wypowiedzi (. rka i Jarosze- 

(Dokończeńi<_ na str. 2-ej)

Blue Cross Podnosi 
Opłaty Od 1 Maja
New York. (UPI) — Kom­

pania ubezpieczeniowa “Blue 
Cross” podniesie opłaty dla
3.4 miliona swych ubezpieczo­
nych w stanie New York o
17.4 procent począwszy od 1 
maja. Podwyżkę taką za- 
zatwierdził wczoraj stanowy 
Departament Zdrowia; Nale­
ży przypuszczać, że podobna 
pod wyka nastąpi także w in­
nych stanach.

Konie Padają Od 
Zatrucia Ołowiem
Crockett, Calif. (UPI)—Sta­

nowy Departament Zdrowia w 
Kalifornii raportuje, że w re­
jonie San Francisco padło w 
ostatnich tygodniach 7 koni od 
zatrucia ołowiem. Analiza wą­
troby padłych koni wykazała, 
że na milion cząstek było 25,40 
ołowiu, podczas gdy trujące 
natężenie stanowi już 10 czą­
stek na milion.

0 Zakaz Gemblerki 
w Czasie Olimniady
Denver. (UPI) — Kilku sta­

nowych prawodawców zgło­
siło wniosek w Legislaturze 
Kolarado, domagając się za­
kazu gemblerki w Denver 
podczas zimowej olimpiady w 
1976 roku i drugi wniosek o 
finansowe poparcie tej olim­
piady.

Czy Rzeczywiście 
1,000 Osób Poległo 

Na Wybrzeżu?
New York (DP) — Spra­

wozdania naocznych świad­
ków, Polaków przybywają­
cych do Europy zachodniej i 
gdzie indziej, nie sprawdzone, 
ale do siebie podobne, wska­
zują że grudniowe żniwo 
śmierci, oficjalnie obliczane 
na mniej niż 100, mogło wy­
nieść aż 1.000 zabitych”.

Powrotna
Fala Klęsk 
Żywiołowych 
Trzęsienie Ziemi 
Na Przestrzeni 200 
Mil w Kaliforni
O tym samym czasie, co w 

Alabama, zerwały się też tor­
nada w stanach Mississippi, 
Georgia, a burze śnieżne w 
stanie Oregon. W stanie Ge­
orgia, szeryf powiatu Pike 
doniósł, że widział jak torna­
da wyrywały duże drzewa z 
korzeniami i unosiły w powie­
trze. W środkowy stan Geor­
gia uderzyły naraz 4 tornada, 
powodując poważne szkody w 
domach prywatnych i gma­
chach publicznych.

Burze śnieżne i wichry ude­
rzyły częściowo także w inne 
stany, jak w północną stronę 
Wisconsin i we wschodnią 
stronę obu stanów Dakota, 
gdzie były dzisiaj rano wyda­
ne ostrzeżenia dla podróżnych 
— że posuwają się na te sta­
ny zawieje śnieżne i wichury.

Wichry i burze śnieżne pa­
nują też na Pacyfiku, sięga-. 
jąc wybrzeży stanów Oregon I 
i Washington aż po północną I 
część Kaliforni. ■

W Salem, w stanie Oregon, I 
wichura wywróciła autobus I 
szkolny z dziećmi, na śliskiej I 
szosie, przy czym 6 dzieci od­
niosło rany. Szkoły w tej oko­
licy Oregon zostały zamknię­
te, bo zaspy utrudniają dzie­
ciom dojście do szkół.

We wszystkich stanach ob­
jętych tornadami i burzami 
śnieżnymi nastąpił gwałto­
wny spadek temneratury, I

(dokończenie na str. 12ej) I

Sztuczne Bankructwo! 
Kompanii 
Penn Central

Washington. (UPI) — Prze­
ciwko kompanii kolejowej 
Penn Central jest prowadzona 
inwestygacja pod zarzutem 
“szucznego bankructwa”. Ra­
port Izbowego Komitetu Ban­
kowego twierdzi, że brakujące 
w funduszu tej kompanii $40 
miliony są na tajnym koncie 
Banku Lichtenstein, w Euro­
pie. Komitet Izbowy bada kon­
trowersyjne metody finanso­
we tej kompanii, która zgłosi­
ła bankructwo i wniosek o re­
organizację.

Gangster Oskarżony 
o Wymuszenie 

Zapłaty Pożyczki
San Francisco. (UPI) — 

Federalna ława przysięgłych 
w San Francisco oskarżyła 
gangestera Josepha Bannano 
(Joe Bananas) o wymuszenie 
od pilota Roberta Pipera z 
San Francisco zapłaty sumy 
$2,500 tytułem lichwiarskich 
procentów i zwrotu pożyczki.

Ojciec “Joe Bananas” z 
Tucson. Arizona, był uznany 
przez Komitet Kongresowy, 
jako “śzef gangsterów” w 
Brooklynie.

Bush Zaprzysiężony 
Jako Ambasador 

Do Narodów Zjedn.
Washington, (UPI) Wczo­

raj odbyła się w Białym Do­
mu ceremonia zaprzysiężenia 
byłego kongresmana George 
Busha, milionera z Teksasu, 
na stanowisko ambasadora 
US do Narodów Zjednoczo­
nych.

Przy tej okazji Prezydent 
podkreślił zdolności Busha i 
znaczenie Narodów Zjedn. — 
Krytyka N.Z. jest niesłuszna, 
za to świat ma nadal nieroz 
wiązane problemy po 25 la­
tach istnienia N.Z.

Nikt też nie może oczeki­
wać, że N.Z., rozwiąźą wszy­
stkie problemy światowe w 
następnych 25 latach. Ale in­
stytucja ta jest potrzebna dla 
stałych prób ratowania poko­
ju światowego — powiedział 
Prezydent.
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Porozumienie Ponad 
Prymasa Głowa 

(ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
wieża Ag e n c ’ a Robotnicza 
twier dzi, że dzięki nim po­
ła- s t ał v możliwości “pełnej 
normanlizacji stosunków mię­
dzy państwem a Kościołem'' i 
co za tym i d l i e dalszego 
“wzmocnienia jedności akcu 
wierzących i niewierzących.”

Innymi słowy formułując 
pewne utarte “socjalistycz­
ne” zasady Agencja Robotni­
cza raz jeszcze dość rozpacz­
liwie apeluje o pomoc Ko-

Aby przyjść starszym ludziom 
z wydatną pomocą przy miażdżycy 
naczyń krwionośnych sporządzili­
śmy w tym celu znakomitą Mie­
szankę Ziołową No. 10, by organi­
zmowi dopomóc do zatrzymania 
twardnienia tętnic, a w miarę 
możności, przez polepszenie ich 
elastyczności — pozbycia się nad­
miaru wapnia i cholesterolu z 
krwi, usprawnienia w ten sposób 
cyrkulacji krwi oraz ułatwionej 
przepuszczalności krwi poprzez 
włoskowate naczynia krwionoś­
ne, obniżenia lepkości krwi i 
wysokiego ciśnienia: a to wszy­
stko w konsekwencji wpływa 
dodatnio na pracę serca, od­
dala niebezpieczeństwo zawału 
serca, pękania tętniczek w mózgu 
(stroke), powstawania skrzepów 
(blood clot) i tworzenia się żyla­
ków. Zioła No. 10 wykazują swo-

ścioła, ale nie wspomina o 
wypowiedziach Prymasa, Któ­
ry pośrednio odpowiedział na 
aoele ?eżymu.

Prymas nie odrzuca możii- 
twości “normalizacji”, ale sta­
wia wa-unki równie Kon­
kretnie jak i w przeszłości, 
warunki, które Agencja Ro­
botnicza pomija milczeniem.

Idzie m in. o szerszą dem>- 
kraty-ację życia (o czym mó­
wił kardynał Wyszyński w 
dzień Bożego Narodzenia) i o 
zagwarantowanie podstawo­
wych praw obywatelskich, co 
określił w liście pastersKini 
r.a Nowv Rok.

iste działanie przeciw miażdży­
cowe.

Oto pokrótce wyjaśnione zada­
nie, które pragną spełnić Zioła 
No. 10. Zamówcie więc sobie je­
szcze dziś dobroczynnie działające 
Zioła No. 10, aby w nich znaleźć 
niezawodną ulgę i pożądaną po­
moc. Uwaga: Zioła te absolutnie 
nie mogą zaszkodzić. Zwalczaj­
cie więc niepożądaną starość Zio­
łami No. 10 jak tylko najbardziej 
możecie.

Duża paczka z tekstem polskim 
i angielskim wraz z przesyłką 
—$3.30. Z pewnością nie pożału­
jecie tego wydatku.

Po wszelkie informacje dzwoń­
cie: HEmlock 4-2766, lub piszcie: 
FATHER FRANCIS HERBS, 6951 
So. Maplewood Ave., Chicago, Ill. 
60629. (P.R.M.)

Z Dnia
(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 

field, Proxmire, Church oraz 
mistrz kawalerów jałtańskich 
i wielki jałmużnik Moskwy 
Averell Harriman.

Ciągłe opluwanie Ameryki 
przez tych, którym od urodze­
nia brakowało tylko wróblego 
mleka zaczyna być nudne. 
Może warto by spróbować z 
innej beczki. Wpadł mi do gło­
wy “genialny” pomysł, który, 
jestem tego pewien, doprowa­
dzi do szybkiego zakończenia 
wojny. Jest to pomysł prosty 
i łatwy do wykonania. Niech 
sen. Fubright, mając obok sie­
bie s e n a t o rów McGoverna, 
Churcha i im podobnych za­
żąda natychmiastowego wy­
cofania wojsk Północnego 
Wietnamu z Południowego 
Wietnamu, Kambodży i Lao­
su. a miłujący pokój demon­
stranci zamiast ikon Mao i 
nieboszczyka Che Guevary 
(który jest już nieszkodliwy) 
niech niosą portrety Nixona, 
a zamiast flag Viet Kongu — 
gwiaździste sztandary!

❖ ❖ ❖
Jak długo komuniści będą 

wierzyli, że wygrają wojnę na 
ulicach amerykańskich miast, 
Nixon nie ma wyboru lecz 
musi ich przekonywać, że nie 
tędy droga. Dziwne, że Wash­
ington tak długo nie mógł zdo­
być się na przeprowadzenie 
elementarnych operacji w La­
osie i Kambodży. Uderzenia 
na te kraje wniosły jednak no­
wy element. Są ostrzeżeniem, 
że Stany Zjednoczone nie ma­
ją zamiaru tolerować komuni­
stycznych “sanktuariów” w 
“neutralnych” krajach. Jak 
wiemy, już stary Nikita oba­
wiając się, że otwarta grabież 
cudzych ziem przez czerwo­
nych mołojców może urucho­
mić amerykański arsenał ato­
mowy, wysunął koncepcję 
“wojen wyzwoleńczych” i In- 
dochiny są generalną próbą 
tej doktryny. Bataliony pół­
nocno wietnamskie “wyzwala­
ją” Południowy Wietnam, La­
os i Kambodżę. Jak długo 
Ameryka z trudnych do wy­
tłumaczenia powodów szano­
wała “neutralność” Laosu i 
Kambodży koncepcja “wojen 
wyzwoleńczych” w y d a w ała 
się prawidłową metodą roz- 
szerzania rządów knuta. 
Obecnie, przynajmniej jak 
długo Nixon jest w Białym 
Domu, “wojny wyzwoleńcze” 
nie mają szans powodzenia, 
ale Allende w Chile wskazał 

i Moskwie nową drogę. . . .

Pijać Zioła Zakonnika - Chorób Się Unika

Nie Czekajcie—
Jutro Może Być Za Późno!

Jeśli chcecie zabezpieczyć od ognia dojn, meble, automobil, 
lub cokolwiek zaasekurować, prosimy przyjść do naszego 
biura. Zabezpieczcie się. Zgłoście się do jednego z naszych 
agentów, lub maklerów, lub telefonujcie do naszego biura 
po adres najbliższego przedstawiciela.

Jesteśmy Członkami Klasy Pierwszej
“Chicago Board of Underwriters”

O MALLEY & McKAY, Inc
GENERAŁ AGENTS

222 W. ADAMS UL.
Pokój 800 — Telefon CEntral 6-5206

CHICAGO /

Naturalne leki sa zbawienne. Pilcie znane od lat ZIOŁA ZA­
KONNIKA. Z caiego’swiata nam dziękują. Nasze mieszanki spec­
jalnych świeżych ziół, których wartość potwierdziły naukowe 
badani) farmakologiczne, pomagają przy wield dolegliwościach. 
No. 1. — na artretyzm, zrą krew, sraba. wątrobą, żółć, serce $2.50. 
No. i. — niestrawność, zgaga, bóle , kolka, gazy $2.20. No. S. — 
łagodnie przeczyszczające $2.00. Ho. 4. — nerwowość, bezsenność, 
wyczerpanie $2.30. No. 5. - na nerki, pęcherz $2.50. Ho. 10. — 
Spec, na reumatyzm, serce $2.50. No. 11 — ułatwiające schud­
niecie bez głodowania $2.50. Paczki duże, z datą ważności, prze­
pisem polskim ang. NOWOŚĆ. Mamy Herbaty Ziołowe w toreb­
kach — 24 torebki $1.35. Maść na Reumatyzm. No. 64. — $2.00. 

f. fe^TaVe zioła w TULETK6CH ZAKONNIKA. Wygodne w użyciu. Skuteczne. J, u y_ 100 tabletrt ułatwiających odchudzenie - $3.00. Ne. 25 - 80 tabletek na 
artretyzm wątrobę, żółć, złą krew $3.00. Ho. 26. - 50 tabl. łagodnie przeuyszcza- 
ia-ych U 00 He 17 - 50 tabl. KELEX m nerwy, bezsenność, $2.00. Ne. Ił - KElł 
naturalny jod, czyści krew 300 Mi. $2.W. He. M Krople Waleriany butelka $2 00. 
No. 13. - MULTI-VIT. Wszystkie witaminy razem 100 tabl. $5.00. Ho. 34 - GERIATRIC 
VITAMINS" idealne dla starszych 100 tabl. $5.00. Na. $7 - 80 tabl. na 
serce. $3.00, No. $ł - 80 tabl. na nerki, pęcherz, $3.00. No. 48 - Mydło RUMIANKO­
WE duże, 75c. No. 34 - GINSENG Chiński Korzeń Życia (Szen-Szen) - 80 kaps. $12.00.

Zaraz wysłać zamówienie Money Order. Podać swój dokładny adres • numery zip'. 
Zaraz wyślemy. Trzeba doliczyć na przesyłkę w USA po 15c. od dolara, i Kanady po 
20c. Na C.0.0. nie przesyłamy. Broszurkę "JAK UiYWAĆ ZIOŁA? wysyłamy bezpłatnie. 

Monk's Herb Center, 2924 Milwaukee Ave. N., Chicago, III. 60618

Świetne Zioła Ks. Franciszka Na Sklerozę

TANIE WYCIECZKI 
DO POLSKI

• WŁOSKIE MASZYNY DO 
ROBIENIA LODÓW 
(Niezawodny Środek Dochodowy)

• SAMOCHODY
(Fiat, Wołga, Skoda, Warszawa
i inne)

• PRZESYŁKA PACZEK i PIE­
NIĘDZY DO POLSKI

Ewa Rokossowska 
ZAŁATWIAMY SZYBKO, FACHOWO, SUMIENNIE i TANIO:

• Wszelkie sprawy związane a turystyką w St. Zj. i Europie. Porady wakacyjne.
• Rezerwacje samolotowe, okrętowe, kolejowe, autobusowe w St. Zj. i Europie.
• Sprowadzanie z Polski na pobyt stały i czasowy do St. Zj.
• Przedłużanie paszportów i wiz, tłumaczenia dokumentów-------notarialne poświadczenia.

G. R. INTERNATIONAL 
TRAVEL BUREAU

NOWE POLSKIE BIURO PODRÓŻY 
EWA ROKOSSOWSKA i TERESA GARDNER — Właścicielki 

3210 N. CENTRAL AVE. Tel. 777-8189 
Tuż przy Belmont CHICAGO, ILL. 60634

SfWHIK
NOWEGO POLSKIEGO SKLEPU Z WĘDLINAMI I DELIKATESAMI

Sava Delicatessen
4264 Archer Avenue — Tel. 247-2345

WŁASNY BEZPŁATNY PARKING
MARYNA 1 EDWARD SAWA 

Właściciele dobrze znanego na Polonii z doskonałych wyrobów sklepu.
BETTER HOME MADE SAUSAGE 

4939 S. Ashland Ave. Tel. CL 4-9341
Dla wygody Klientów otworzyli filię pod adresem:

4264 ARCHER AVE. (blisko Kedzie) 
polecając w obu sklepach

50 GATUNKÓW WĘDLIN O WYŚMIENITYM SMAKU I NAJWYŻSZEJ JAKOŚCI. 
Wielki wybór artykułów żywnościowych i delikatesowych, importowanych 

z Polski, Francji, Niemiec i in. krajów Europy.
Uprzejma, przyjazna i fachowa obsługa gwarantuje, że zakupy w tych sklepach 

staną się dla Państwa prawdziwą przyjemnością, co mogą poświadczyć 
dotychczasowi Klienci Better Home Made Sausage.

• "Pierniki z Torunia czy Szynkę z Warszawy z przyjemnością kupicie w sklepie Pana Sawy.”

Teresa Gardner

Głos Polonii z Cleveland i Okolicy
KORESPONDENCI:

Eugenia i Jerzy Stolarczyk 
9421 Alexander Road 
Cleveland, Ohio 44125 

jelef. Area Code 216; 641-7528

A. DE LAMOTHE ’►

KOSYNIERZY j 

]! powieść z 1863 r.
’ Tłumaczył F. K.

122---------------- (Ciąg dalszy)

WYJAZD DO POLSKI
na 29 do 45 dni 

NEW YORK — WARSZAWA S335.00
TERAZ MOŻECIE SPROWADZIĆ WASZYCH KREWNYCH 

I ZNAJOMYCH Z POLSKI DO STANÓW ZJEDNOCZONYCH 
możemy Wam pomóc w najlepszy możliwie sposób!

“PĘKA O”
PACZKI, PRZEKAZY DO WYBORU 

ORAZ AUTA MARKI "FIAT” i “VOLKSWAGEN”
GROGER TRAVEL BUREAU

152 The Old Arcade Phone: 621-6036
Cleveland. Ohio 44114

Od Redakcji: — Gminy i Grupy Z.N.P., oraz Towarzy­
stwa i Kluby Polonijne proszone są o przesyłanie wszel­
kich zawiadomień i wiadomości do Kroniki z Cleveland 
i okolicy wprost do korespondenta Dziennika Zw. pp. 
Eugenii i Jerzego Stolarczyk pod wyżej podany adres.

Kalendarzyk 
Programów Operowych

Rokrocznie z Nowego Yor­
ku przybywa do Cleveland 
Metropolitan Opera Company 
ze swim programem. Bilety na 
występy, które rozpoczynają 
się 26 kwietnia, są już w 
przedsprzedaży. Biuro mieści 
się w budynku pnr. 299 Euclid 
Ave. w śródmieściu. Bilety są 
w cenie od $16.00 do $2.50. 
Wszystkie występy odbędą się 
w Public Hall. A oto kalenda­
rzyk przedstawień:

Poniedziałek, 26-go kwiet­
nia, godz. 8 wiecz. — “Car­
men” Bizeta, w języku francu­
skim z udziałem Ruza Baldini, 
Richarda Tucker, Lucine 
Amara, Roberta Merrill, Jean 
Morel — dyrygent.

Wtorek, 27 kwietnia, godz. 
8 wiecz. — “Wehther” Masse­
neta, w języku francuskim z 
udziałem: Franco Corelli, Re­
ginę Crespin, Judith Blegen, 
Dominie Corena, Alain Lom­
bard — dyrygent.

Środa, 28go kwietnia, godz. 
8 wiecz. — “La Perichole” Of­
fenbacha, w języku angiel­
skim, z udziałem: Cyril Rit- 
chard, Theodore Uppmann, 
Teersa Straitas, Donald 
Gramm, Andrea Vellis, Franz 
Allers — dyrygent.

Czwartek, 29-go kwietnia, 
godz. 8 wiecz. — “Rigoletto” 
Verdi’ego, w języku włoskim, 
z udziałem: Cornell MacNeil,

Z Posiedzenia
Rady Miejskiej 

w Garfield Heights 
Członkowie Rady Miejskiej 

w Garfield Heights jedno­
głośnie odrzucili proponowa­
ny podatek dochodowy w sta­
nie Ohio (State income tax). 
Na tym samym posiedzeniu, 
poraź pierwszy od dłuższego 
czasu, nie dyskutowano spra­
wy budowy centrum handlo­
wego przy Rockside Road. W 
ubiegłym tygodniu sędzia 
Harry Marshall wydał orze­
czenie upoważniające rozpo­
częcie budowy “supermarke­
tów” i innych śklepów u zbie­
gu ulic Turney i Rockside.

Członkowie Rady, z burmi­
strzem Raymondem Stache- 
wiczem na czele, zbiorą się 
prywatnie w celu powzięcia 
decyzji, jak mają ustosunko­
wać sfię do orzeczenia sędziego 
Marshalla.

Rada Miejska uchwaliła 
również jednogłośnie rezolu­
cję wzywającą Radę Miejską 
Cleveland do donacji parku 
na rzecz Metropolitan Park 
District.

Zabawa Karciana 
Grupy 3174 ZNP

Wniedzielę. 7-go marca br. 
o godz. 4-ej po poł. Grupa 
3174 ZNP, Tow. Postępowych 
Polaków w Parma zaprasza 
wszystkich związkowców z ro­
dzinami i przyjaciółmi oraz 
gości na wielką zabawę kar­
cianą połączoną z gorącą ko­
lacją z kuchni Pipers III.

Zabawa w tym roku odbę­
dzie się w obszernej sali Par­
ma’s Memorial Hall, 6617 
Ridge Rd. Piękne nagrody 
wejściowe i stoliczkowe oraz 
bardzo dużo atrakcyjnych i 
wartościowych upominków do 
wygrania, podobnie jak w la­
tach ubiegłych. Zapraszamy 
wszystkich. Wstęp $1.50 od 
osoby, łącznie z kolacją. In­
formacje — tel. 885-5042.

Irena Górecka, prez.; Anto­
nina Zaremba, sekr. fin.

EUGENIA i JERZY 
STOLARCZYK

Polski 
Program Radiowy 

Założony w 1927 roku 

WXEN
106.5 FM—Cleveland. Ohio 
Środa i Piątek, 7:30 wiecz. 
Niedziela, 10:30-11:30 rano

Gabriella Tucci, Flavian© La­
bo, John Macurdy, Nedda Ca- 
sei, Carlo Franci — dyrygent.

Piątek, 30 kwietnia, godz. 8 
wiecz. — “Aida” Verdi’ego, w 
języku włoskim, z udziałem: 
Martina Arroyo, Franco Co­
relli, Irene Dadis, Mario Sere- 
ni, Ezio Flagello, Fausto Cle- 
va — dyrygent.

Sobota, 1-go maja, godz. 1:30 
po południu — “Madame But­
terfly”, Pucciniego, w języku 
włoskim, z udziałem: Pilar Lo- 
rengar, Enricodi Giuseppe, 
Frank Guarrera, Frederica 
Von Stade, Carlo Franci — 
dyrygent.

Sobota, 1-go maja, godz. 8 
wiecz. — “Don Giovanni” Mo­
zarta, w języku włoskim, z u- 
działem: Cezare Ślepi, Fer­
nando Corena, Edda Moser, 
Teresa Zylis-Gara, Rosalind 
Elias, Stuart Burrows, Kurt 
Adler — dyrygent-.

Propozycja 
Radnego 

J. Lombardo
Radny 2-giej wardy, Joseph 

Loimbardo, na posiedzeniu Ra­
dy Miejskiej miasta Cleveland 
przedstawił wniosek o podnie­
sienie podatku od biletów 
wstępu do kina, na mecze i 
inne publiczne imprezy. Cho­
dzi tu o podwyżkę z 3% do 
10%. Wniosek ten będzie 
przedstawiony przed odpo­
wiednim komitetem, a następ­
nie zostanie poddany pod pub­
liczne “przesłuchy”. Obecny 
podatek przyniósł 420,000 doi. 
dochodu w ostatnim roku. 
Proponowana podwyżka wię­
cej niż potroi tę sumę. Propo­
zycja ta jest próbą Rady Miej­
skiej zdobycia dodatkowego 
dochodu skoro proponowany 
podatek od dochodu — city in­
come tax — w ciągu czterech 
miesięcy został przez wybor­
ców dwukrotnie odrzucony. 
Poza tym jest jeszcze propo­
zycja zwiększenia ceny za wy­
dawanie pozwoleń na budowę. 
Ta ostatnia prawdopodobnie 
zostanie zatwierdzona w prze­
ciągu tygodnia i przyniesie 
około 100 tysięcy dolarów do­
datkowego dochodu w tym 
roku.

“Czerwony Sztandar” 
w Izbie Gmin, w Anglii

Londyn, (DP) — W proteś­
cie przeciwko “gilotynie w de­
bacie o ustawie przemysło­
wej” — (Industrial Relations 
Bill) po 22 głosowaniach jakie 
nastąpiły po północy w ciągu 
całonocnego posiedzenia, 200 
posłów Labour Party odśpie­
wało w Izbie Gmin chóralnie 
“Czerwony Sztandar” o godz. 
5 rano.

DIAHANN CARROLL, popu­
larna aktorka telewizyjna, za­
trudni w swoim programie 
pdt. “Anyone for Tenants?” 
14-letnią Miss Nastolatków, 
Kimberly Graham (po lewej) 
z Morrow, Ga. Przyszłe boha­
terki programu studiują 
skrypt w Palisades Park, N.J.

— Moim obowiązkiem, powiedział, jest zrobić to wszyst­
ko, co w ludzkiej jest mocy ... stoczymy bitwę.

— Przecież! wykrzyknęła Marta, i na jej blade policzki 
wystąpił rumieniec, a oczy zaiskrzyły się.

Starzec pocałował ją w czoło mówiąc:
— Niech nas Bóg ma swojej opiece! lecz . . .
— Nie widzę innego wyboru, przerwał generał, jak za- 

! ciętą walkę lub potrzaskanie naszych szabel i zdanie się na 
łaskę wroga.

— Poddać się! rzekła Marta, my, mamy poddać się mos­
kalom! Mój ojciec nie miał tego na myśli.

— Nie widzę innego środka do wyjścia, rzeki wolno 
Langiewicz; czy miałbyś pan, panie Kirpowski lepszy spo­
sób7 jak ten?

— Może, w smutnym naszym położeniu, byłoby rozsąd­
niej spróbować dostać się pod Wiedeń i następnie napaść z 
nienacka nieprzyjaciela, tak jak pan to na ostatniej naradzie 
radziłeś.

Narbut ruch przeczący zrobił głową.
— Aby dopiąć tego, potrzebaby było, żeby nieprzyjaciel 

nie wiedział o naszym projekcie.
— Jak to! mieliby się już moskale na baczność?
— Wieluń jest zajęty od wczoraj i drogi przecięte, rzekł 

Langiewicz z gorzkim uśmiechem.
— Albo wziąć Stobnicę, rzekł stary patriota.
—Mitwed i Swinin wszystkie prejścia zajęli, rzekł ks. 

Raskowski; widzieliśmy ich kolumny dążące w tamtą stronę.
— Pozostaje nam jeszcze droga racławicka.
— Tysiąc piechoty i pięćset kozaków pod dowództwem 

jakiegoś pułkownika, otrzymało rozkaz zająć Racławice, za­
raz na drugi, dzień po naszej wojennej naradzie, na której 
właśnie była o tym mowa, rzekł Langiewicz.

— Panie! zawołał Kiprowski, jak to stać się mogło? byli 
więc moskale obecni na naszych radach wojennych?

— Tak. odpowiedział Langiewicz, byli obecni przez 
i szpiegów; o każdym naszym słowie doniesiono im, każdy 
nasz plan został im sprzedany.

— A więc, w istocie, nic więcej nam nie pozostaje jak 
walczyć i umrzeć! rzekł starzec.

— Dobrze! więc umrzemy w około naszego sztandaru, 
a ostatni okrzyk nasz będzie: Bóg i Polska! z zapałem wy­
krzyknęła Marta.

— Bracia! rzekł Langiewicz, jesteśmy sami tutaj i tylko 
Bóg nas słyszy, posłuchajcie więc ostatniego mojego planu, 
nad którym już od kilkunastu dni myślę i który, jak sądzę 
jest dla nas jedyną deską zbawienia; odkryję wam go, lecz 
wpierw, przysięgnijoie nikomu go nie wyjawić, choćby to 
był nawet wasz krewny lub najlepszy przyjaciel.

Podnieśli ręce i odpowiedzieli:
— Przysięgamy!
— Nie wątpicie zapewne, rzekł Langiewicz, że moskale 

skierowali wszystkie siły swoje przeciw nam. jedynie dla 
mego tytułu dyktatora, bo w ich oazach jestem uosobieniem 
tego, co oni nazywają rewolucją. Mogę się mylić, lecz sam 
wierzę w to, co mówię.

— I my także wierzymy, odpowiedzieli Nairbut i Wło­
dzimierz.

— Gdybym nie był dyktatorem tylko generałem Lan­
giewiczem, to chociażbym zginął na polu bitwy lub został ich 
jeńcem, małe by to miało znaczenie, lecz nie można pozwolić, 
aby jakiś Swinin wlókł za sobą w tryumfie dyktatora Polaki, 
bo to osłabiłoby ducha w narodzie; nie dostaną mnie, i wal­
czyć będziemy z takim zapałem jak dotychczas walczyliśmy, 
po polsku, a Bóg pozwoli, mam nadzieję, że polegnę; lecz 
jeżeli los wojny będzie dla nas nieprzyjaznym, o zamiast po­
zwolić otoczyć się w nowych Termopilach, broniąc się za­
wsze, cofać się będziemy aż do Wisły. Tam są bory i bagna 
niepodobne do przebycia dla armii, ale którymi oddziały za­
hartowane w potyczkach i prowadzone przez dobrych prze­
wodników, zawsze z łatwością zdołają się wymknąć. Każdy 
naczelnik stanie na czele swojego oddziału i starać się będzie 
cichaczem wymykać ścigającym go moskalom, aby się zno­
wu pojawić na tylnych ich liniach; byłaby to wojna party­
zancka, jak było przed uformowaniem armii narodowej, co 
myślicie bracia o tym?

— Byłoby to może zbawieniem wszystkich, rzekł Kir­
powski; lecz ten plan jest niepodobny do wykonania.

— I dlaczegóż-to?
— Dlatego, że dyktator jest pomiędzy Polakami, a żaden 

z tych, którzy mu przysięgli wierność, nawet dla ocalenia 
swego życia, nie opuści naczelnika.

— Nie będzie więcej dyktatora, rzekł Langiewicz. 
Słuchacze osłupiali.
— Nie mówił dalej Langiewicz, nie będzie dyktatora; 

wieczorem, korzystając ze zmroku, jedynie w towarzystwie 
moich adiutantów, dostanę się na drugi brzeg Wisły, na 
terytorium austriackie, a z tamtąd, w innym miejscu wrócę 
do Polski, by zorganizować oddział partyzancki i znienacka 
napadać moskali; dopiero przez odniesione nad nimi zwy­
cięstwo, dowiedzą się że dyktator, którego mieli za umar­
łego lub w ucieczce, stawia im czoło.

— Ale twoja armia, ci wszyscy twoi waleczni żołnierze, 
co zrobią, nie wiedząc co się stało z ich generałem? zapytał 
stary patriota.

— Dowiedzą się, że poszedłem do Austrii, i odjeżdżając, 
zostawię wam proklamację, która ich objaśni o moich pla­
nach i rozkażę im rozejść się.

— A jeżeli nię uwierzą nam, rzekł Narbut, jeżeli okła­
mani przez ludzi przewrotnych, którzy sieją nieufność w 
obozie, powiedzą że jesteś . . . tchórzem lub zdrajcą. Myślałeś 
o tym, Marianie?

— Tak. Zygmuncie, i na wszystko jestem zdecydowany. 
Nigdy, dla ocalenia życia, nie poświęciłbym dobreso mego 
imienia, lecz w Polsce, w ukochanej mojej ojczyźnie, nie 
ma ofiary przed którą bym się cofnął. Wprawdzie zostanę 
tchórzem i zdrajcą w oczach moich żołnierzy lecz nie mogąc 
ocalić ich ceną mojej krwi, ocalę ich ceną mego honoru.

— Generale, wykrzyknął Włodzimierz, otwierając ra­
miona, by go uściskać, dotychczas szanowałem cię jako dziel­
nego patriotę, dziś uwielbiam cię i błogosławię.

— Ach! gdyby wszvscy Polacy byli takimi jak ty, rzekł 
I Narbut, uniesiony zapałem.

K°iqdz Raskowski wzniósłszy oczy do nieba, modlił się. 
W tym Marta wskazując ręką w oddali
— Nieprzyjaciel! zawołała.
Nic jeszcze nie widziano; lecz od Racławic, jakby dalekie 

echo, dał się słyszeć przytłum i cny huk wystrzałów armat­
nich.

(Ciąg Dalszy Nastąpi)
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Kalendarz Zebrań Towarzystw 
Przy Gminie 143-ej Z.N.P.

Gmina 143 ZNP w każdy 
pierwszy poniedziałek miesią­
ca, w sali Jul. Słowackiego, 
1700 W. 48-a ul., o godz. 8-ej.

• • ♦
Tow. Ks. Kordeckiego, Gr. 353 

ZNP w każdy 3-ci wtorek mieś., 
w sali dolnej ŚŚ. Piotra i Pawła, 
o godz. 8-ej wieczorem.

• • •
Tow. Bratniej Pomocy św.. Jó­

zefa, Gr. 440 ZNP 3-ci poniedzia­
łek mieś., w sali im. Jul. Słowac­
kiego o godz. 7-ej wieczorem.

• • •
Tow. Przemysłowców i Rzemie­

ślników Gr. 621 ZNP w każdy 
4-ty wtorek, w sali im. Jul. Sło­
wackiego, o godz. 8-ej wieczoerm.

• • •
Tow. Niepodległość Grupa 768 

ZNP w każdy 2-gi poniedziałek 
mieś., w sali im. Jul. Słowackie­
go, o godz. 8-ej wieczorem.

NORTHWESTERN
Business College

KURSY:
• Sekretaryjne

• Administracji Handlowej
• Stenografii

• Księgowości
• Komptometrii

• Prowadzenia Książek
• Stenografii skróconej

• Pisania na Maszynie
Kursy dzienne i wieczorowe — 
zapisy bez przerwy — Wyda­
wanie dyplomów — przyjmo­
wani mężczyźni i kobiety  
Bezpłatne wyszukiwanie pracy 
— Weterani Aprobowani — 

Istnieje ponad 50 lat
2405 W. ARMITAGE 

Chicago, 111. 60647 
ARmitage 6-1788

Proszę mi przesłać bezpłatną 
broszurę:

Nazwisko .........

Telefon 

Adres ...............

Miasto —.............

Stan ........................ Zip....................

Tow. Tadeusza Kościuszki, Gr. 
013 ZNP 3-cia niedziala, w sali 
SWAP., Nr. 2 — 48-ma i S. Wood 
ulica, o godz. 2-ej popołudniu.

• • »
Tow. Wawel Gr. 1400 ZNP w 

każdy 3-ci poniedziałek miesiąca, 
w sali dolnej ŚŚ. Piotra i Pawła, 
o godz. 8-ej wieczorem.

• • •
Tow. Boi. Chrobrego, Gr. 1577 

ZNP w każdą 4-tą niedzielę mieś., 
w sali im. Jul. Słowackiego, o 
godz. 1:30 popołudniu.

• • •
Tow .Wisła, Grupa 1919 ZNP, 

w każdą 3-cią niedzielę, miesią­
ca, w sali G. Martyka, pnr. 4645 
So. Honore ul., o godz. 2-ej popo­
łudniu.

• • •
Tow. Biała Róża, Grupa , 2326 

ZNP w każdy 1-szy czwartek 
miesiąca, w sali Marquette Field 
House, pnr. 6700 So. Kedzie Ave., 
o godzinie 7-ej wieczorem.

• • •
Tow. Town of Lake, Gr. 2635 

ZNP, w każdą 2-gą sobotę, w sali 
Jul. Słowackiego, o godz. 8-ej 
wieczorem.

• • •
Tow. Millennium, Gr. 3175 ZNP 

w każdą 2-gą niedzielę, w sali 
Cornel Park, 50-ta i S. Wood ul., 
o godz. 2-ej popołudniu.

W Nowej Lokacji
ADWOKAT

TADEUSZ LISOWSKI
5870 N. Milwaukee Ave.

631 2722

“EMPORORAFELON” 
EL GRECO 

CUSTOM TAILORS
ALTERATIONS & REMODEL­
ING FOR ALL TYPES MEN’S 
& WOMEN’S CLOTHING 
SERVICE.
DENNIS POULOPOULOS

4807 N. Claremont 
Chicago, Ill. 60625 

Tel. 334-7741

Nie Mogłem Spać z Powodu Bólu
Moje całe ciało dotknięte było artretyzmem wszystkie moje stawy i 
mięśnie były rozpalone. Cierpiałem tak wielkie bóle, że nie mogłem 
ani siedzieć, ani leżeć i przez cały prawie rok spałem tylko 2 godziny 
co noc. Mój lekarz obawiał się, że z powodu bólu mogę popełnić sa­
mobójstwo. Wtedy pewien rodak z Wisconsin polecił mi kombinację 
tabletek BOLVEN i kapsułek ZDRAVI-TAMIN. Zażywam obydwa 
środki każdy dzień i odrazu mam lepsze krążenie w palcach rąk i 
nóg, mogę się sam ubrać, śpię całą noc a nawet mogę prowadzić 
samochód. Z tego powodu też polecam obydwa te cudowne środki 
wszystkim moim przyjaciołom... Frank Kohut, Petersburg, N.Y. Nie 
odkładajcie tej sprawy na jutro, lecz zamówcie dziś: Czworakie le­
karstwo BOL-VEN tabletki na 5 tygodni za $2.90 i ZDRAVI-TAMIN 
kapsułki za $3.98, lub kombinacje na 10 tygodni: BOLVEN za $5.80 
i ZDRAVI-TAMIN za $6.98 łącznie z opłatą pocztową i gwarancją. 
Również MORAVIA wysoce skoncentrowany liniment na bóle ner­
wowe, reumatyczne i na skurcz mięśni w łydce, za 1 pint $3.50, za 
1 kwartę tylko $6.00. — DANUBE nowe, europejskie odkrycie na 
przeczyszczanie tabletki $1.50 na miesiąc, lub na 3 miesiące tylko 
$2.98 z opłatą pocztową. Cash, money order, czek lub na C. O. D. 
Wysyłamy też do Kanady, ale nie na C. O. D.
EUROPEAN DRUGS, Bretyslaw Jelinek — Europejski Aptekarz 

Dpt. 1, P. O. Box 927, Laguna Beach, California. 92652.

THE DIPLOMAT
Specjalność Stejki — Restauracja — Bar Koktajlowy 

Sala Bankietowa na Wszelkie, Okaz je.

5600 W. FULLERTON AVE.
Chicago, Ill. Tel. 889-8000

THKTTF wycieczki IrllNilj Do polski

i, Inc.

274-6213

EKSPERCI W SPROWADZENIU KREWNYCH 
PACZKI PEKAO

MGR. JÓZEF i SŁAWA MIGAŁOWIE, właściciele

SAMOLOTEM DO POLSKI
na 29 do 45 dni tylko $412.00

5356 W. BELMONT AVE. Tel: 282-7744

NA DWULETNIE 
CERTYFIKATY 

Składane Dziennie, Płatne 
KWARTALNIE 

$5,000 
minimum

NA OSZCZĘDNOŚCI 
NA KSIĄŻECZKĘ

Składane Dziennie, Płatne 
KWARTALNIE

INSURED

M 
MIDLAND 
SAVINGS

AND

LOAN ASSOCIATION 
4040 ARCHER AVENUE 

CHICAGO, ILLINOIS 60632 

PHONE: 254-4470

Co Słychać Na Jakubowis?
Nadzwyczajny Jubielusz

Państwo Jan i Anna Wodniak, 
rodzice ks. proboszcza Jana L. 
Wodniaka w dniu 23 lutego br. 
obchodzili 63 rocznicę szczęśliwego 
pożycia małżeńskiego.

Jubilaci ślubowali 23 lutego 1908 
r. w parafii Św. Wacława w Chi­
cago, a obecnie zamieszkują w 
Orlando Florida.

Dzieci, rodzina, znajomi i cała 
parafia św. Jakuba ślą Zacnym 
Jubilatom najserdeczniejsze życze­
nia obfitych łask Bożych, zdrowia, 
długich lat życia i wszelkiej po­
myślności. Ad multos annos!

Jakubowo to jedyna parafia na 
północno - zachodniej stronie mia­
sta, gdzie pielęgnuje się polskie 
zwyczaje i obyczaje. Przygotowa­
liśmy bogaty program nabożeństw 
Wielkopostnych. Kazania Pasyjne 
będzie głosił kapłan z Polski i 
miejscowy wikariusz ks. Michał 
Powełek. Serdeczne zapraszamy 
wszystkich parafian i tutejszą Po­
lonię do uczestniczenia tak w co­
dziennej Mszy świętej jako i w na­
bożeństwach.
Rozkład Nabożeństw 
Wielkopostnych

Niedziela, — godz. 2:30 po połu­
dniu: Gorzkie Żale i kazanie po 
polsku. — Wtorek — godz. 7:00 
wieczorem, Msza święta w języku 
angielskim; — środa — godz. 7:00 
wieczorem, Gorzkie Żale i kazanie 
po polsku. Czwartek — godz. 7:00 
wieczorem, Msza święta w języku 
angielskim. — Piątek — godz. 2:30 
po południu, Droga Krzyżowa dla 
dzieci po angielsku. Piątek — godz. 
7:00 wieczorem, Droga Krzyżowa 
i Błogosławieństwo Najświętszym 
Sakramentem — po polsku.

Wspólna Komunia 
Towarzystw Parafialnych

Sobota, dnia 6 marca — o godz. 
7:00 wieczorem: Wszystkie Grupy 
Skautów. Niedziela, 7 marca — o 
godz. 10:30 rano: Klub Pań Kró­
lowej Jadwigi. Sobota, 13 marca —

o godz. 7:00 wieczorem: Towarzys­
two Imienia Jezus. Niedziela 14 
marca — godz. 7:30 rano: Towa­
rzystwo Świętej Teresy. Niedziela 
21 marca — godz. 7:30 rano: Tow. 
Św. Anny i Św. Jakuba ZPRK. 
Niedziela 28 marca — godz. 9:00 
rano: Klub Matek. Niedziela 28 
marca — godz. 10:30 rano: Bractwo 
Różańca Świętego. Piątek 2 kwie­
tnia — godz. 8:00 rano: Towarzys­
two Serca Jezusowego. Niedziela 
11 kwietnia — godz. 7:30 rano: 
Chór Mężatek świętej Heleny. — 
Niedziela 11 kwietnia — godz. 7:30 
rano: Trzeci Zakon Św. Francisz­
ka. Niedziela 11 kwietnia — godz. 
10:30: Bractwo Niewiast Różańca 
Świętego.

Pierwszy Piątek Miesiąca
. . . przypada w tym tygodniu. 

Ze względu na Wielki Post zamiast 
Nabożeństwa do Serca Jezusowego 
będzie Droga Krzyżowa w języku 
polskim (o godiz. 7:00 wieczorem), 
a o 7:30 wieczorem Msza święta 
w języku angielskim. Spowiedź 
święta: w czwartek od 4 do 5 po 
południu i od 7 do 8 wieczorem.

Wielki Sukces

Przedpostna Zabawa Towarzyst­
wa Imięnia Jezus miała wielkie 
powodzenie. Przeszło 500 osób bra­
ło w niej udział. Kożdy ubawił się 
i ucieszył. Parafianie mieli moż­
ność bliższego zapoznania się, na­
wiązania serdecznych kontaktów. 
Ks. proboszcz Jan .Wodniak witał 
osobiście wszystkich miłych gości. 
Ten piękny gest podobał się każde­
mu. Komitet na czele z p. Włady­
sławem Kmiecikiem przesyła ser­
deczne podziękowanie za poparcie 
tej pamiętnej imprezy.

Posiedzenia Towarzystw
We wtorek, dnia 2 marca, o go­

dzinie 8:00 wieczorem: Klub Pań 
Królowej Jadwigi. — W piątek, 
dnia 5 marca — zaraz po Mszy św. 
wieczorem: Tow. Serca Jezusowe­
go.

Ważne Zebranie Rozwojowe
Okręgu 12-go ZNP

Ważne zebranie rozwojowe 
Okręgu 12go ZNP odbędzie 
się w piątek, 5 marca, w sali 
Sikora Hall, pnr. 4758 So. 
Marshfield Ave-, o godzinie 
7:30 wieczorem.

Usilnie zapraszamy Wszy­
stkich Prezesów, Sekretarzy 
i Organizatorów Gmin i Grup 
przynależnych do Okręgu 12 
ZNP.

Przypominamy, że według 
przepisów Wydziału Rozwoju 
ZNP, każdy sekretarz finan­
sowy oraz organizator ZNP,

Zebranie Klubu 
Polska Wieś

Klub Polska Wieś Nr( 196 ZKM 
odbędzie swoje miesięczne posie­
dzenie w przyszłą niedzielę, 28-go 
lutego, w sali parafialnej Św. 
Barbary, o godz. 2ej po południu. 
Ważne sprawy do załatwienia.

Członkowie i członkinie są pro­
szeni o liczne przybycie. — Jan 
Bandur, prezes; Zofia Tor, sekr. 
prot.

SHIRTS 25c
with $2.50 Dry Cleaning Order 

Folded or On Hangers
Also Bachelor Laundry Service 

MARQUETTE 
LAUNDRY & CLEANING 

2416 W. 69th St. PR 8-9155

Haley’s 
SIR AH HAUSE 

presents 
MUDDY WATERS 

THRU FEB. 21 
Steak Bar Open Nightly

7 p.m. to 4 a.m.
LLOYD WALLACE TRIO 

Every Sat. Aft. 2 ‘til 8
CALL 521-2805 

1454 S. PULASKI RD.

jest zobowiązany przybyć na 
posiedzenie zwołane przez 
swój Okręg. Sekretarze i or­
ganizatorzy Grup są proszeni 
o przyniesienie swoich pod­
ręczników ZNP.

Pan Józef F. Foszcz, peł­
niący obowiązki Naczelnego 
Organizatora ZNP, był ró­
wnież zaproszony, ażeby zdać 
sprawozdanie z pracy wer­
bunkowej za rok 1970 i przed­
stawić różne obliczenia poró­
wnawcze planów oferowa­
nych przez ZNP.

Tomasz Paczyński, 
Komisarz Okr. 12 ZNP.; 
Helena OraWiec,
Komisarka Okr. 12 ZNP. 
Tadeusz Radosz,
Przewodniczący Komite­
tu Rozwoju Okr. 12 ZNP

We welcome our Polish i'riends at
BERNARD’S SHOES

1756 W. 47th Street
Top quality SHOES for the entire 
family, we also carry overshoes all 
sizes. Stop In and see our selection 
of shoes.

MANUEL RODRIGUEZ, Owner 
Open daily 9:30 till 6 P.M.

Monday & Thursday 9:30 till 9 P.M. 
Sunday 11 till 5 P.M.

Phone: 523-9857

Pomoc Podatkowa
Przy Podatku Federalnym 

i Stanowym 
Przygotowuje wygodnie, 

u Was w domu.
Telefon: 299-4521

ON SALE DAILY!
• RADIOS — TV
• HOUSEHOLD GOODS

MEN — WOMEN — CHILDREN
• GARMENTS

B. & C. RESALE STORE 
255 W. 103rd Street.

Phone: 785-7282 or 468-6779. Open
Daily 10:30 A. M. till 6:30 P. M. 

CLOSED SATURDAY

Poznać Piękno Ameryki-0dwiedzić Polskę 
Ułatwi i Zaplanuje Polskie Biuro Podróży

TELEFON

235-2323 
*00-2324

Już przyjmujemy zgłoszenia na 19 wycieczek do Polski 
w 1971 roku. Do wyboru są różnie terminy od 3 tygodni... 
do trzech miesięcy.

* * *
Załatwiamy wszelkie dokumenty, przedłużamy polskie 
paszporty i wizy amerykańskie. Sprowadzamy rodziny 
i przyjaciół na pobyt stały, lub z wizytą.

* ¥ *
paczki wszelkiego rodzaju lub do wyboru, 

B ŁT fl lodówki, maszyny rolnicze, samochody, ma- 
| ft teriały budowlane, mieszkania spółdzielcze 

i przekazy gotówkowe.
Prosimy Odwiedzić Nas w Nowoczesnym Biurze

2931 N. Milwaukee Ave., Chicago, III. 60618
W Sercu Dużej Dzielnicy Polskiej i Dwóch 

Parafii — Jackowa i Wacławowa
Adam Grzegorzewski • Janina Roszak • Władysław Waismann

Grupa 2727 ZNP 
Urządza Zabawę 

Towarzyską
Tow. Białego Orła Gr. 2727 

ZNP urządza Zabawę Towa­
rzyską (Social Party) w so­
botę, dnia 13-go marca, w sali 
48th Club, 4756 S. Western 
Ave. Początek o godzinie 7-ej 
wieczorem.

Komitet zaprasza wszyst­
kich członków jak również 
przyjaciół do licznego udzia­
łu w tej zabawie. Po zabawie 
będzie podana kawa i ciastka.

Julian Janota — prezes; 
Stefan Matusik — sekretarz; 
Józefa May — przewodniczą­
ca.

Wileński Kiermasz 
“Kaziuka”

Tradycyjny, tegoroczny 
Kiermasz “Kaziuka” odbędzie 
się w sobotę, dnia 6 marca, w 
Błękitnej sali Domu Wetera­
nów, pnr. 1239 N. Wood ul., — 
początek o godz. 6-ej wiecz.

W programie artystycznym 
biorą ‘udział pp.: Nina Oleń- 
ska, Weronika Połubińska, 
Wiesława Świtaj, oraz nieza­
wodny Ref - Ren. Poznamy 
smak kołdunów, smorgoń­
skich obwarzanków i wileń­
skiego krupniku. Wszystkich 
Kaźmierzów hucznie powita­
my. Kaziukowy Kiermasz u 
Wilniuków, to nie byle sztuka, 
bo każdemu serce tam radoś­
nie puka. Ponadto zobaczymy 
Wilno w fotografiach w opra­
cowaniu p. Władysława Mie- 
czyńskiego.

Zarząd Związku Miłośni­
ków Wilna wraz z Komitetem 
uprzejmie zapraszają przyja­
ciół, znajomych, wszystkich 
Kresowiaków, oraz członków 
Związku z rodzinami o przy­
bycie i wzięcie udziału w tej 
pięknej tradycyjnej imprezie.

Za Zarząd; Stanisław Der- 
wiński, prezes Związku; Józef 
Mikołajczyk, sekretarz Zw.

UWAGA
Wielkie Zniżki
Na samochody do Polski BEZ CŁA

SKODA-S100 (Czeskiej produkcji)
Pełna cena tylko ... $1,370

FIAT 125P (na włoskiej licencji)
Pełna cena tylko ... $1,500

WOŁGA na benzynę-
Pełna cena tylko ... $2,420

JUŻ SPRZEDAJE W CHICAGO

Baltic Travel
1246 Milwaukee Ave.

Bezpłatne informacje i prospekty 
można otrzymać, telefonując

BE 5-2444
“HAPPY MOTORING TO YOU”

Dr.F.SABOWSKI • Lekarz-Chirurg-Ginekolog 

5250 W. Fullerton Ave. Adams i Woods 
BIURO: BErkshire 7-6176 REZ.: MErrimac 7-8719
Godziny: od lOej do Hej rano—2ga do 4ej—7ma do 9ej wiecz.

LEARN TO MACRAME 
AND CROCHET 
in only 6 weeks.

TEXTILE ARTS UNLIMITED 
1373 S. Leyden 

Chicago Illinois, 60627 
Phone: 928-9208

JUNK CARS
TOWED

WE BUY CARS IN RUNNING 
CONDITION

BURKE AUTO WRECKERS 
2430 W. OGDEN

666-6386

POSZUKUJĘ
Kilku domów w Waszej okolicy 
celem zademonstrowania nasze­
go nowego Vinyl Aluminium 
Insulated Siding.

Zainteresowani proszeni 
są dzwonić:

Mr. Moore — 286-9060

Nemecek Bros.
MESKIE UBRANIA 

i PŁASZCZE
Szyte do figury na miarę z 

najlepszych i pierwszorzędnych 
materiałów.

Od $75 i wyżej

2700 SO. DRAKE
6908 Cermak Rd. Berwyn 

oraz — 7534 W. North Ave., 
Elmwood Park
Tel. 522-0220

Anna Rutkowska właścicielki Elżbieta Zbyszewska

BARDZO TANIE WYCIECZKI DO POLSKI
W RÓŻNYCH TERMINACH

WAKACJE DLA MŁODZIEŻY W POLSCE pod opieką prze­
wodnika od chwili wyjazdu aż do powrotu. Odlot 28-go lipca na 
30 dni bardzo niski koszt. Przy okazji zwiedzanie Rzymu i Belgii. 
POLSKA — HISZPANIA — PORTUGALIA — DANIA — 3 ty­
godniowa wycieczka pod kierownictwem Ks. E. Bujalskiego. 
Odlot 8-go lipca.
POBYTY W ZNANYCH UZDROWISKACH W POLSCE. Do­
kładnie opracowany. Informator do nabycia w biurze bezpłatnie. 
BEZPŁATNY PRZELOT DO POLSKI można wygrać zgłaszając 
się do biura osobiście.
T/S STEFAN BATORY — rezerwacje na wszystkie rejsy 1971 r.

PEKAO
GRZECZNA — FACHOWA i SPRAWNA OBSŁUGA 
UWAGA!!! NOWY MODEL “WOŁGI” już do nabycia 

Telefonujcie do nas po szczegóły.
Polskie Biuro Podróży

FALCON TRAVEL BUREAU, INC.
2735 N. Milwaukee Ave. Chicago, 111. 60647

Tel.: 276-2100
GODZINY: Poniedz. i Czwartki, 9 a.m. — 8 p.m. 

Wtorki i Piątki, 9 a.m. — 6 p.m. 
Soboty, 9 a.m. — 4 p.m. — Środy zamknięte.

Ogłaszajcie Się w Dzienniku Związkowym

Teraz Możecie Łatwo 
Lecieć Do Warszawy
Wsiadacie na transatlantycki odrzutowiec Lufthansa 
w Chicago lub w Nowym Yorku. We Frankfurcie macie 
bezprzystankowy lot Lufthansa do Warszawy trwający 
1 godzinę i 40 minut *. Droga powrotna jest tak samo 
łatwa: bezprzystankowy lot spowrotem do Chicago lub 
Nowego Yorku.

Obecnie, łatwiej jest niż kiedykolwiek przedtem odwie­
dzić rodzinę, przyjaciół i znane Wam miejscowości — 
Lufthansa przewiezie Was do Warszawy. W sprawie 
rozkładu lotów, rezerwacji i biletów odwiedźcie biuro 
Lufthansa German Airlines lub powiedzcie swemu 
agentowi podróży, by Wam zarezerwował przelot na 
Lufthansa.

* Obsługa do Warszawy rozpoczyna się 1 kwietnia 1971 roku..

@ Lufthansa
German Airlines
81 E. Monroe St, Chicago, Ill. 60603 * Tel.: 236-5385
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Codzienne i Sobotnie
Rocznie (lyr.) $34.00
Półrocz. (6mos.) 20.00
Kwartał (3 mos.) 12.00

WYSYŁANY PRZEZ POCZTĘ 
W CHICAGO I

Codzienne i Sobotnie
Rocznie (1 yr) $26.00
Półrocz. (6inoS.) 15.00
Kwartał (3 mos.) 8.50
Miesięcz. (Imo.) 4.00

W KANADZIE 
Tylko 

Sobotnie Wydanie
Rocznie (1 yr.) 
Półrocz. (6 mos.) 
Kwartał (3 mos.)

WYSYŁANY PRZEZ POCZTĘ 
POZA GRANICE CHICAGO W U.S.

Tylko 
Sobotnie Wydanie

Rocznie (1 yr.) 
Półrocz. (6 mos.) 
Kw artał (3 mos.)
(bez soboty) 
Poza Granice Chicago 
Rocznie (1 yr.) $17.00 
Półrocz. (6 mos.) 
Kwartał (3 mos.) 
Miesięcz. (1 mo.)

Codzienne i Sobotnie
Rocznie (1 yr.) $25.00
Półrocz. (6 mos.) 13.50
Kwartał (3 mos.) 8.00
Miesięcz. (Imo.) 4.00

CODZIENNE
Chicago . Kanada

Rocznie (1 yr.) $18.00
Półrocz. (6 mos.) 11.00
Kwartał (3 mos.) 6.50
Miesięcz. (Imo.) 3.00

DO INNYCH KRAJÓW:
Tylko 

Sobotnie Wydanie
Rocznie (1 yr.) $10.50
Półrocz. (6mos.) 7.50
Kwartał (3 mos.) 4.50

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy
Numer Codziennie (Single Daily Copy) ....... 15c

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy
Numer Sobotni (Single Saturday Copy) .....20c

JAN F. KRAWIEC, Redaktor Naczelny 
JÓZEF H. GAJDA, Zarządca

Telefon do Redakcji przed 7:30 rano 
BRunswick 8-8707

Telefon wszystkich Biur BRunswick 8-8700 
Rękopisów i fotografii Redakcja nie zwraca.

Czerwone Chiny i Laos
Wkrótce po rozpoczęciu przez wojska Po­

łudniowego Wietnamu operacji wojskowej 
w Laosie, mającej na celu odcięcie i likwida­
cję głównego szlaku zaopatrzenia komuni­
stów, jakim jest trakt Ho Chi Minha, przez 
który przechodzi amunicja i broń dla Viet- 
Kongu i oddziałów Północnego Wietnamu 
w Kambodży i Połudn. Wietnamie — Pekin 
w oficjalnym komunikacie rządowym zapo­
wiedział, iż “Chiny nie będą stać biernie na 
boku, ponieważ sytuacja w Laosie- jest po­
ważnym zagrożeniem dla Chin,” a “naród 
chiński nie będzie obojętny wobec tak ja­
skrawych aktów agresji.”

Te oświadczenia Pekinu było ocenione jako 
raczej rutynowa i standartowa reakcja, a 
liczne wypowiedzi wysokich dygnitarzy 
chińskich pozwalały wskazywać na to, że 
Chiny są raczej zaniepokojone nie tyle ofen­
sywą Południowego Wietnamu w Laosie, ile 
możliwością użycia przez Stany Zjednoczone 
taktycznych broni atomowych dla wsparcia 
ataku sił wietnamskich.

Po świadczeniu prez. Nixona, że Washing­
ton nie ma zamiaru użycia broni nuklear­
nych ton chińskich komunikatów uległ wy­
raźnej zmianie.

Po za tym jednym z głównych źródeł za­
niepokojenia w Chinach była obawa, że wal­
ki frontowe mogą się przenieść w bezpośre­
dnie sąsiedztwo granicy chińsko-laotańskiej 
i stąd były kilkakrotne przypomnienia radia 
pekińskiego, iż granicy pomiędzy obu kraja­
mi przebiega górami i rzekami na długości 
setek kilometrów.

Jak gdyby dla uspokojenia tych obaw, Bia­
ły Dom potwierdził z całym naciskiem, że 
terenowe operacje armii południowo-wiet­
namskiej są ograniczone do rejonu na połu­
dnie od 17 równoleżnika, setki mil od granicy 
chińskiej i przynajmniej w odległości 200 
mil od płaskowzgórza Plain of Jars, gdzie 
siły komunistyczne są zaangażowane w wal­
kach z oddziałami królewskiego rządu lao- 
tańskiego.

W kołach dyplomatycznych i wojskowych 
utrzymuje się przekonanie, że Pekin nie 
rozważa interwencji wojskowej w formie 
wysyłki "ochotników chińskich” dla wspar­
cia oddziałów północno wietnamskich w La- 

• osie.
Spekulacja, że ofensywa w Laosie może 

spowodować wprowadzenie chińskich ochot­
ników do walk podobnie jak to miało miejsce 
w Północnej Korei 20 lat temu, urodziła się 
raczej w uwagach amerykańskich komenta­
torów, a nie w sformułowanych intencjach 
Pekinu. Chińczycy, nadmieniając o możli­
wości wysłania “ochotników” powoływali się 
na amerykańskie sprawozdania prasowe, któ­
re porównywały obecną sytuację w Laosie 
z sytuacją w Północnej Korei.

Oficjalnie koła rządowe w Stanach Zje­
dnoczonych podkreślają z całym naciskiem, 
iż obie sytuacje znacznie się między sobą 
różnią.

Chiny nie wysłały swoich oddziałów woj­
skowych przeciwko wojskom Sprzymierzo- 

, nym w Korei, aż do momentu, kiedy Stany 
Zjednoczone i ich Sprzymierzeńcy nie skon­
centrowali dwóch ofensywnych armii wzdłuż 
graniczącej z Chinami rzeki Yalu, po uprze­
dnim zdobyciu komunistycznej stolicy Pyon­
gyang.

W obecnej sytuacji, wojska Południowego 
Wietnamu starają sie odciąć północno-wiet- 
namskie linie komunikacyjne i zaopatrzenio­
we w Laosie, setki mil na południe od grani­
cy z Chinami w czym nie ma bezpośredniego 
zagrożenia dla' Pekinu. Jest to niewątpliwie 
moment krytyczny zarówno dla strategii Sta­
nów Zjednoczonych jak i dla polityki Pekinu.

Darmo Cadillac
Swego czasu pisaliśmy o bankach i kasach 

oszczędnościowo-pożyczkowych, które stara­
ją się zwiększyć depozyty specjalnymi pre­
miami. Od tego czasu zjawisko to jeszcze bar­
dziej rozszerzyło się i nabrało rozmiarów 
wręcz sensacyjnych.

Oto jeden z banków w Chicago, założony 
8 miesięcy temu, ogłosił, iż daje w upominku 
Cadillac’a Calais z klimatyzatorem, wartości 
przeszło $7 tysięcy tym klientom, którzy 
otworzą sobie rachunek na $25.000 i pozosta­
wią go przez 5 lat bez procentu. Ten, kto na 
tych samych warunkach zdeponuje $7,700, 
otrzyma darmo samochód Ford Pinto. Inny 
bank chicagoski daje prezenty dla tych, któ­
rzy złożą gotówkę na okres 2-ch lat. Ten, kto 
otwarzy rachunek na sumę $20,000, otrzyma 
płaszcz minkowy, a aparat 18-calowy na ko­
lorową telewizję — za złożenie $2,600.

Oczywiście bank na tym nie traci. Procent 
od $25,000 za 5 lat wynosi $7,187. a więc na­
wet o $187 więcej, niż kosztuje Cadillac. Do­
dać należy, że bank płaci procent 5 i % za 
depozyt $1,000 lub więcej, złożony na co naj­
mniej 2 lata.

Prawo federalne zabrania bankom udzie­
lania klientom premii wyższej wartości, niż 
oprocentowanie, które dany klient otrzymał­
by. Choć w tym wypadku klient nic nie za­
rabia, w ofercie kry je się przemawiająca do 
wyobraźni pokusa. Świadczy o tym, że 75 
osób już po kilku dniach zdobyło kolorową 
telewizję, 2 osoby Cadillac’a, a jedna minko­
wy płaszcz.

i mOBLEMO* seoteŁZMYCH

“Szindai” Japońskie Lekarstwo Na Niesnaski 
Małżeńskie. — Amerykański Psychiatra 
Twierdzi, Że Kłótnie Sprzyjają Poprawie 
Stosunków Między Małżonkami.— Walka 
Na Poduszki Najlepiej Rozstrzyga Spory 
i Wzmacnia Stosunki Seksualne

INNI PISZĄ:
Czy Wiek XXI Będzie 
Należał Do Azjatów

GWIAZDA POLARNA — W wyniku dwa­
dzieścia pięć wieków trwających wysiłków, 
których kamieniami milowymi była filozofia 
grecka, religia chrześcijańska i myśl humani­
styczna, Zachód z wolna precyzował koncep­
cję nadrzędnej roli jednostki. W naszych cza­
sach jest ona już tak silnie zakorzeniona w 
umysłach, że otaczamy indywidualizm kul­
tem. Tymczasem zaś obecna ewolucja społe­
czeństwa — w tak różnych dziedzinach jak 
budownictwo mieszkaniowe w miastach, pro­
cesy produkcyjne i podejmowanie decyzji, 
wymiana materialna i intelektualna, kultura 
i odpoczynek — oddala nas od tego, co przy­
wykliśmy uważać za największe osiągnięcie 
naszej cywilizacji. Zewsząd słychać głosy, że 
przyszłość należy do tych, którzy potrafią żyć 
w grupie, żyć we wspólnocie i korzystać z 
masowych rozrywek.

Natomiast na Dalekim Wschodzie nie ist­
nieje poczucie indywidualnego “ja.” Każdy 
czuje się członkiem pewnej grupy — przede 
wszystkim rodziny. Zasadniczą rolę odegrała 
tu uprawa ryżu. Na nawadnianych tarasach 
każdy chłop jest ściśle uzależniony od sąsia­
dów. Jeśli któryś z nich nie dopilnuje nale­
życie stanu wałów otaczających jego maleń­
kie poletko, to natychmiast ulegną zniszcze­
niu okoliczne pola. Tak więc wieś daleko­
wschodnia kształtuje całe społeczeństwo w 
kierunku wprost odwrotnym do naszego. W 
Europie chłop zaciekle broni swej niezawisło­
ści od sąsiada. Uchyla się od jakiejkolwiek 
współpracy. Jeśli chłopi zbierają się razem, 
to tylko ną to, by ponarzekać na władze.

W Japonii, w kraju wyspiarskim — a więc 
o ściśle zaznaczonych granicach — od zarania 
dziejów, istnieje jedność etniczna, językowa 
i kulturalna, sprawiająca iż struktura tego 
narodu jest równie niewzruszona jak struk­
tura diamentu. Japończyk z reguły przez całe 
życie pracuje w jednej firmie. Japońscy dy­
rektorzy traktują swe zajęcie jako służenie 
grupie i nie uważają się- bynajmniej za wład­
ców z bożej łaski. Nawyki myślowe i społecz­
ne w kraju wschodzącego słońca odpowiada­
ją podstawowym wymaganiom epoki wyso­
kiego uprzemysłowienia, w jaką weszła ludz­
kość, a w szczególności potrzebie stworzenia 
ogromnych organizmów, skutecznych, a za­
razem żywotnych. Japończycy przystosowu­
ją się do tych wymagań bez trudu i bez na­
rzekań.

Tak więc Japonia ma przewagę nad Zacho­
dem. Posiada już te zalety, jakich wymagać 
będzie XXI wiek. Zachód ma na drodze po­
ważną przeszkodę do przezwyciężenia, mia­
nowicie wybujały indywidualizm. Jeżeli każ­
dy z nas potrafi się wyzbyć nawyku chodze­
nia własnymi ścieżkami jak kot i zaczniemy 
wreszcie szczerze z sobą współpracować jako 
grupa, to możemy postawić czoła ludom Da­
lekiego Wschodu. Nie jest to łatwa sprawa. 
Tylko z wielkim bólem może być przeprowa­
dzona. Lecz nie mamy wyboru. Albo dokona­
my bolesnej operacji, albo ulegniemy ludom 
Wschodu, a zwłaszcza Japonii. Kraj wscho­
dzącego słońca ma wszelkie dane, by Zachód 
zepchnąć do roli kopciuszka.

To i Owo
Świnie znane są z tego, że nie lubią wody. 

Tym większą sensacją jest Ralphie, dorodny 
prosiak, “zamieszkały” w ogrodzie zoologicz­
nym Aquarena Springs (Texas). Ralphie jest 
znakomitym pływakiem i z wielkim zamiło­
waniem zażywa kąpieli w basenie — ku 
wielkiej radości odwiedzających zoo dzieci, 
których jest ulubieńcem. Zamiłowania pły­
wackie zawdzięcza prosiak Ralphie swej 
opiekunce, pracowniczce z ogrodu pannie 
Claudie Brown. Claudie kapie się razem z 
Ralphie i jego wyczyny pływackie wynagra­
dza każdorazowo buteleczką mleka.

Christian Bretagne na ła­
mach francuskiego magazynu 
“Elle” pisze, że — według 
opinii psychologów — kłótnie 
między małżonkami przyczy­
niają się do wzmocnienia 
wzajemnych uczuć. Jeden z 
amerykańskich lekarzy stosu­
je to, jako terapię, a Japoń­
czycy nadali temu nawet ry­
tuał religijny. Obrząd ten 
Synowie Nipponu nazywają 
“Szindai”. Dr. Brach z Kali­
fornii propaguje go również 
w US, twierdząc, że wpływa 
to również na uintensywnie­
nie współżycia seksualnego.

Poniżej przytaczam w luź­
nym tłumaczeniu pełny tekst 
artykułu Christian Bretagne.

* * *
"Psychiatra amerykański, 

doktór Bach, otworzył w Ka­
lifornii instytut, w którym 
pary małżeńskie uczą się kłó­
cić: wiadomo przecież, że 
prawdziwą bliskość rodzi się 
ze starcia dwu charakterów, 
nie zaś ze związku trzydziestu 
sześciu kompromisów. Japoń­
czycy są jeszcze bardziej ra­
dykalni, twierdzą bowiem, że 
na harmonię małżeńską nie 
ma lepszej recepty niż bójka.

Jak dotychczas, walka na 
poduszki by.a niewinną zaba­
wą żołnierzy cierpiących na 
bezsenność, dla wyrażę nia 
protestu przeciwko przed- 
wczesnemu udawaniu się na 
spoczynek, a także dla ośmie­
szenia dyżurnego oficera. W 
ślad za Japonią Ameryka od­
kryła, że ta zabawa ma za­
stosowanie w psychologii: a 
mianowicie jest to podobno 
jedna z najskuteczniejszych 
terapii leczących niektóre 
“schorzenia” małżeńskie, ta­
kie jak kłótnia oraz pewna 
forma męskiej impotencji, — 
zwana przez anglosaskich spe­
cjalistów “impotence of per­
sons in charge” — “impoten­
cja dygnitarska.”

Japończycy od jakichś pię­
ciuset lat korzystają z tej nie­
zwykłej metody nie znanej w 
Europie, importowanej do A- 
meryki. Zachód nie korzystał 
z jej dobrodziejstw wcześniej, 
gdyż małżeństwa japońskie u- 
ważają owe poduszkowe boje 
za intymny element życia o- 
sobistego, rzadko rozmawiają 
na ten temat z przyjaciółmi, 
nigdy — z obcymi.
Skomplikowany Rytuał 
Walki

Szindai, to znaczy walki na 
poduszki, nie uprawia się by­
le jak, lecz — podobnie jak 
dżudo — według skompliko­
wanego rytuału. Każdy cios 
zadany przeciwnikowi winien 
iść w parze z przeprosinami, 
na które zaatakowany powi­
nien odpowiedzieć bolesnym 
okrzykiem lub przynajmniej 
głębokim westchnieniem, aby 
było wiadomo, że ofensywa 
nie spaliła na panewce.

Co prawda w czasie szindai 
można rozmawiać na temat 
sporu, dzielącego małżonków 
(szindai w zasadzie zastrzeżo­
ne jest dla legalnych par mał­
żeńskich), konsekwencję tę 
jednak należy przerywać for­
mułkami, okrzykami i we­
stchnieniami zgodnymi z ry­
tuałem.

Kiedyż to sprawy małżeń­
skie reguluje się za pomocą 
poduszki? “Za każdym razem, 
gdy małżonkowie z powodu 
dzielącego ich sporu zapomi­
nają o łączącym ich uczuciu”. 
To pierwsza definicja szindai. 
Druga dotyczy innej sytuacji: 
“Za każdym razem gdy mał­
żonek nie będzie w dostatecz­
nie pogodnym usposobieniu, 
by złożyć hołd bóstwom łoż­
nicy”. Pod tymi ugrzecznio- 
nymi słowami poetyczni mie­
szkańcy Nipponu rozumieją: 
za każdym razem, gdy mąż, 
zaprzątnięty licznymi troska­
mi, nie potrafi się z nich o- 
strząsnąć, choć powinien wte­
dy pomyśleć o czymś całkiem,, 

! ale to całkiem innym. Albo 
najlepiej nie myśleć w ogóle, 

i Gdy w grę wchodzi pierw­
sza sytuacja, na ogół kobieta, 
w przekonaniu, że nie uda się 
uniknąć awantury, przerywa 
polemikę w zarodniku, woła­
jąc: “Szindai, na co uprzejmy 
mąż odpowiada: Szindai.
Gdy Już Tonie Się w Puchu

Małżonka dobywa wówczas 
ze specjalnej szafki dwie po­
duszki z białej bawełny, na 

; których widnieją symbole —■ 
męski i żeński. Kodeks “po­
duszkowy” przyjęty w 1910 
roku podaj e. że poduszka — 
gdyż idzie tu istotnie o po- 

. duszkę — powinna mieć 75 cm 
1 długości na 40 cm szerokości

| i zawierać 540 g puchu z kur­
częcia.

W drugim przypadku to o- 
czywiście mężczyzna, odczu­
wając dokuczliwy ciężar od­
powiedzialności, p r o p o nuje 
walkę zgodnie z analogicz­
nym ceremoniałem.

Po dopełnieniu wstępnych 
formalności, ma ł ż o n kowie 
składają sobie ukłon, wska­
kują na łóżko, dokonują w 
poduszce przeciwnika małego 
nacięcia w kształcie krzyża, a 
wreszcie klękają, nachylają 
się głęboko • szepcą modlitwę 
szindai: “Niechaj pióra wska- 
żą kto ma rację. Zdajemy się 
na ich wybór.” Potem wstają, 
odsuwają od siebie na niecały 
metr — i zaczyna się bitwa.

Oda Kadeda. jeden z apo­
stołów szindai, wylicza 8,040 
sposobów “zapoduszkowania” 
przeciwnika. Niektórzy z ja­
pońskich purystów przestrze­
gają jeszcze reguł, wydanych 
przez rygorystycznego Kade- 
dę, ale większość zapaśników 
poprzestaje na wstępnym ce­
remoniale oraz na tradycyj­
nych formułkach, znaczących 
przerwy w walce. Wybiwszy 
serię ukłonów i wyszeptawszy 
modlitwę, “poduszkują się” w 
stylu dowolnym, aż do chwili, 
gdy jedna ze stron skapitulu­
je, lub — rozsypawszy całe 
pierze z poduszki — musi dać 
za wygraną. Zgodnie ze zwy­
czajem, należy wówczas krzy­
knąć: Sawatte! — to znaczy 
mniej więcej: “Twoje górą!”

Finał odbywa się w chmu­
rze pierza, w łóżku i w atmo­
sferze przywróconej harmonii 
małżeńskiej.

Jeden z psychiatrów nowo­
jorskich, adept szindai, okre­
ślił na zasadzie jakiego pro­
cesu psychicznego małżonko­
wie dzięki tej bójce przecho­
dzą od agresywności do har­
monii. Szindai działa skutecz­
nie tylko wówczas, gdy chodzi 
o parę związana głębokim u- 
czuciem: uprawianie szindai 
nie jest w stanie pogodzić 
małżeństw skłóconych na do­
bre, lecz tylko pomaga upo­
rać się z owymi nieuniknio­
nymi nieporozumieniami, któ­
re powstarzając się, mogą 
nadwątlić nawet prawdziwą 
miłość.

Psychiatrzy wiedzą od daw­
na, że starcie wręcz pomaga 
“rozładować” agresywność. — 
Nieraz widzimy jak mężczyźni 
wygarbowawszy sobie skórę, 
rozchodzą się w najlepszej ko­
mitywie.
“Szindai” i Golf

Jeśli jednak ma dojść do te­
go “rozładowania” agresyw­
ności, bójka nie może być “na 
niby”, zadawane ciosy muszą 
być naprawdę ciosami. Trzeba 
bić na całego, bez patyczkowa­
nia się.

“Powściąganie się” prowa­
dziłoby do frustracji i mogło­
by jeszcze pogłębić wrogość.

Stąd właśnie zalety podusz­
ki: przeciwnicy mogą walić co 
sił, “rozładować się” nie czy­
niąc sobie nazwajem nic złe­
go.

Gdy dzięki tej zabawie mał­
żonkowie wyzbędą się agre­
sywności, pozostanie w nich 
tylko głęboki podkład uczuć 
(pozytywnych), przez chwilę 
przesłoniętych przez falę agre­
sywności, która skrywała 
prawdziwe postawy. Jeśli idzie 
o drugą misję szindai—przy­
wracanie sił mężowi, zagrożo­
nemu przez “impotencję dy­
gnitarską”, mechanizm jest tu 
inny, lecz również klasyczny. 
Jak wiadomo, nastawienie 
psychiczne ma zasad niczy 
wpływ na przebieg aktu sek­
sualnego. Dowiedziono mia­
nowicie. że nie podobna osią­
gnąć pełnej satysfakcji, jeśli 
ktoś nie jest w stanie całko­
witej “gotowości” wewnętrz­
nej. W danym momencie trze­
ba mieć w sobie absolutną pu­
stkę zapomnieć o wszystkich 
problemach, troskach, zaję­
ciach, zapomnieć o wszystkim, 
prócz chwili, którą właśnie 
przeżywamy.

Wiemy już dziś, że umiar­
kowany wysiłek fizyczny po­
maga w osiągnięciu takiego 
właśnie stanu ducha.

Chcąc zapobiec owej “im­
potencji dygnitarskiej” ludzie 
Zachodu wymyślili golf, a Ja­
pończycy — szindai. Wyższość | 
szindai polega na tym, że jest; 
nieporównanie mniej kosz­
towne! !

Szindai — dosłownie: po-' 
ściel — nazvwane także hay-; 
aisimas — wstęp do miłości. 
Należy do spuścizny narodo­
wej tak samo jak kult samu-

Relacje Robotników z Polski 
‘Krwawy Czwartek’ w Gdyni 
Moskwa Groziła Gierkowi Okupacją Polski

Powołując się na środkowo­
europejskie źródła dyploma­
tyczne londyński dziennik — 
“Daily Sketch” podał wiado­
mość, że Związek Sowiecki 
jest gotów okupować Polskę, 
jeśli dojdzie do dalszych roz­
ruchów robotników. Decyzja 
taka została jakoby już po­
wzięta na Kremlu i dyskret­
nie podana do wiadomości 
Edwarda Gierka. Londyński 
“Times” ogłosił w dosłownym 
przekładzie otrzymany z Gdy­
ni wstrząsający dokument, 
sporządzony przez robotni­
ków stoczni opis “krwawego 
czwartku” tj. rzezi ludności 
dokonanej przez milicję w 
dniu 16 grudnia.

Z. doniesień koresponden­
tów tak poważnych pism jak 
londyński “The Daily Tele­
graph” i wychodzący w Pary­
żu amerykański dziennik — 
“Herald Tribune” wynika że 
Gierek zdołał opanować sytu­
ację strajkową na Wybrzeżu, 
skąd, po długich naradach i 
przemówieniach do robotni­
ków. powrócił do Warszawy 
wraz z liczną delegacją dopie­
ro we wtorek wieczorem.

Powracający do pracy ro- 
botnicyy Wybrzeża wykupy­
wali masowo lokalne gazetv 
aby zapoznać się z pełnymi 
tekstami przemówień Gierka. 
Podkreślano że nowy pierw­
szy sekretarz w przemówie­
niach do strajkujących akcen­
tował na pierwszym miejscu 
patriotyzm nowego kierow­
nictwa a dopiero na drugim 
jego komunizm.

Wyraził się dosłownie: “Ni­
czego wam nie obiecujemy. 
Ale musioie wierzyć że przede 
wszystkim jako Polacy i jako 
komuniści nie mamy innego 
celu jak służyć narodowi”.

Gierek nie ukrywał olbrzy­
mich trudności gospodarczych 
kraju, który jak powiedział 
pod względem gospodarczym 
znalazł się w ślepym zaułku.

Gierek wysłuchał nie tylko 
gosoodarczych ale i politvcz- 
nych żądań robotników Wy­
brzeża m.in. stawianego na 
pierwszym miejscu żądania 
ukarania sprawców grudnio­
wej masakry.

Pisząc o tym korespondent 
tak poważnego dzienn’ka jak 
“Daily Telegraph” Stephen 
Constant podaj e że ostatnie 
doniesienia z Polski potwier­
dzają fakt wielkiej ilości za­
bitych. Nie było ich 44 jak 
głosiły ostatnie cyfry urzędo­
we ale wiele setek zabitych i 
znacznie więcej rannych.
"Kmtwy Czwartek"’ 
W Gdyni

Potwierdza to całkowicie 
ogłoszony przez londyński 
“Times” nadesłany z kraju 
dokument zatytułowany 
“Krwawy czwartek" w Gdy­
ni. Podaj emy go poniżej w 
dosłownym przekładzie.

“Robotnicy stoczni im. “Ko­
muny Paryskiej" w Gdyni — 
zaczyna się ta relacja — do- 
kierzy i pracownicy umysłowi 
wszystkich zakładów przemy­
słowych na bałtyckim Wy­
brzeżu żądają potępienia 
zbrodni ludobójstwa dokona­
nej pi-zez polskie NKWD (tj. 
przez bojówkarzy gen. Mocza- 
ra wyćwiczonych w snecjal- 
nych centrach w Słupsku, Pi­
le i w innych polskich mias­
tach) na niewinnej ludności 
naszego regionu”.

“Prosimy, aby ten list był 
rozpowszechniony zagranicą 
przez wszystkie środki maso­
wego przekazu i żądamy uka­
rania odpowiedzialnych za 
brutalną masakrę kobiet (tak­
że ciężarnych) i dzieci, na­
szych matek, ojców i synów”.

"Pomiędzy godziną 8 i 9 
wieczór w dniu 16 grudnia 
Kociołek apelował przez radio 
do ludności o zakończenie 
strajku. W odpowiedzi na to 
wezwanie nie podejrzewający 
niczego robotnicy powracali 
do pracy. Aby dostać się do 
portu, do stoczni i do innych 
zakładów przemysłowych, — 
trzeba przejść przez most ko­
lejowy łączący ulicę Czerwo­
nych Kosynierów (poprzednio 
Morską) z ulicą Polską. Pier­
wsza osobą która zaczęła 
schodzie po schodach z tego 
mostu na ulicę Polską była ko­
bieta w ciąży. Tuż za nią szło 
4 robotników, prawdopodob­
nie stoczniowców”.

“Nagle bez żadnego ostrze­
żenia nastąpiła salwa z kara­
binu maszynowego. Kobieta 
wykrzyknęła “Jezus Maria!”, 
“Jezus Maria!” i spadła*ze 
schodów na ulicę. Po następ­
nej silwie jeden z robotników 
zawisł na barierze, gdy trzej 
pozostali padli na schodach”

rajów czy religijny stosunek 
do kwiatów. W niektórych 
starych hotelach japońskich są 
specjalnie “pokoje do szin­
dai”, w których goście mogą 
regulować porachunki mał­
żeńskie”.

“Zapanował strach i po­
wstała panika. Krzyczano “To 
morderstwo na zimno!” W 
tym momencie dwa tramwaje 
elektryczne przywiozły robot­
ników z Gdańska i Wejhero­
wa na stację Gdynia-Stocz- 
nia. Gdy wysiadający z nich 
ludzie ujrzeli co się dzieje za­
częli wyskakiwać na tory i 
uciekać w ulicę Czerwonych 
Kosynierów. 2 ludzi padło na 
szynach zepewne od kul strzel­
ców wyborowych, bo w tym 
miejscu nie mogła ich dosię­
gnąć milicja Moczara gdyż 
byli zasłonięci tramwajami. 
Wielki tłum zebrał się na uli­
cy Czerwonych Kosynierów 
krzvcząc “Mordercy! Gesta­
po!”.

“Powstało wielkie porusze­
nie. Wzrastał gniew przeciw 
tzw. władzom ludowym które 
dały rozkaz dokonania masa­
kry. Przeciągnęła się ona aż 
do świtu”.

“Gdy się rozjaśniło nadle­
ciały helikoptery z których 
rzucano granaty z gazem łza­
wiącym i ostrzeliwano ludzi z 
karabinów maszynowych za­
bijając i raniąc wielu”.

“Ludzie uciekali na wszyst­
kie strony i chowali przed he­
likopterami. Młodzi ludzie nie 
patrząc na ryzyko zastrzele­
nia wyrywali jakieś drzwi i 
ułożyli na nich zwłoki chłopca 
którego zastrzelono w drodze 
do szkoły. Zmoczono flagą na­
rodową jego krwią i pochód 
ruszył do centrum miasta. Co 
najmniej 2.000 ludzi przyłą­
czyło się do tej grupy masze­
rującej do ratusza aby doma­
gać się wyjaśnień. Gdy po­
chód dotarł do ulicy Święto­
jańskiej chłopcy Moczara już 
tam czekali”.

"Nastąpiła straszliwa ma­
sakra, słychać było tylko jęki 
i płacz matek patrzących jak 
morduje się niewinnych ludzi. 
Doniesienia prasowe mówią 
o 21 zabitych ale to pomyłka: 
zapomniano postawić zero na 
końcu. Ranni byli traktowani 
z nieludzkim okrucieństwem. 
Milicjanci mówili że bandyci 
mają umierać jak psy, nie po­
trzeba zabierać ich do szpita­
la”. '

Na tym kończy “Times” 
wyciąg z otrzymanego z Gdy­
ni listu. Oczywiście nasz prze­
kład może się różnić od pol­
skiego oryginału którego nie 
posiadamy.

Dz. Pól. — Londyn.

Infiltracja Sowietów 
w Płd. Ameryce

Sowiety wykorzystują po­
głębiające się anty-amerykań- 
skie nastroje w krajach Połu­
dniowej Ameryki i wzmagają 
ofensywę gospodarczą, za któ­
rą w ślad idzie infiltracja po­
lityczna.

Obroty handlowe pomiędzy 
Rosją Sowiecką a Ameryką 
Łacińską są w porównaniu ze 
Stanami Zjednoczonymi sto­
sunkowo nieznaczne. Ogbroty 
Ameryki wynoszą blisko 9 bi­
lionów dolarów podczas kiedy 
Rosja tylko 129,3 milionów. 
Sowieckie towary są niskiego 
gatunku, a części wymienne — 
trudne do nabycia. Ale misje 
handlowe sowieckie, w kra­
jach Ameryki Łacińskiej są 
pożyteczną pokrywką dla 
wszelkiego rodzaju akcji 
szpiegowskich.

Przed kilku, tygodniami, 
rząd argentyński nakrył 
dwóch rosyjskich “przedsta­
wicieli handlowych” z mikro­
filmem tajemnic wojskowych.

Sowiecka akcja penetracji 
politycznej nabiera na sile i 
jest znacznie ułatwiona przez 
wzmagające się nastroje anity- 
amerykańskie, które promie­
niują z propagandowych ka­
nałów Peru i Chile, a szczegól­
nie od czasu dojścia do wła­
dzy w Chile marksistowskiego 
prezydenta Allende.

Czołowy działacz komuni­
styczny Kuby, Carlos Rafael 
Rodriguez, oświadczy! w cza­
sie wywiadu prasowego w Mo­
skwie, że przesunięcie się Chi­
le do obozu marksistowskiego 
oznacza praktycznie koniec 
wysiłków Organizacji Państw 
Amerykańskich do trzymania 
Kuby zdała od spraw politycz­
nych i gospodarczych na kon­
tynencie południowo - amery­
kańskim.

Dlatego należy się spodzie­
wać wzmożonej aktywności 
kubańskich komunistów we 
wszystkich krajach Ameryki 
Łacińskiej. Jakby na potwier­
dzenie tego, przytacza się zna- 
misnny fakt, że szefem nowej 
kubań/Hej misji dyplomatycz­
nej w Chile jest były ambasa­
dor Kuby w Urugwaju, które­
mu rząd Urugwaju nakazał 
opuszczenie kraju po udowod­
nieniu mu ścisłych związków 
ze skrajnie lewicową grupą 
wywrotową, która organizo­
wała ostatnie krwawe rozru­
chy uliczne.

A. L.
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Turniej Kręglarski ZNP 
Zapowiada Sie Wspaniale 

Aleksander Długosz, Koordynatorem Turnie­
ju; James Colpaert, Manażerem; Al Retek, 
Przewodniczącym Lokalnego Komitetu

Krajowy Turniej Kręglar- 
ski zoorganizowany przez Ko­
misję Sportu i Młodzieży 
ZNP pod przewodnictwem 
Krajowego Wiceprezesa ZNP, 
Franciszka M. Prochota, od­
będzie się w piątek, sobotę i 
niedzielę, 16-go, 17-go i 18-go 
kwietnia, oraz następnego ty­
godnia w dniach 23-go, 24-go 
i 25-go kwietnia w Regal 
Lanes w Mishawaka, Ind. i w 
PN A 83 Lanes w South Bend, 
Ind.

Turniej zapowiada się wspa­
niale i Gminy oraz Grupy 
ZNP bardzo licznie wysyłają 
swe reprezentacje drużyny do 
tych kręglarskich zawodów.

Ko - ordynatorem turnieju 
jest Aleksander Długosz, by­
ły prezes Gminy 24-ej i Gr. 
83-ej ZNP w South Bend, 
Ind.; Manażerem jest James 
Colpaert; Przewodniczącym 
lokalnego Komitetu jest Al 
Retek; Klerkami w kręglar- 
niach są John Długosz i Zack 
Długosz, pomieszczeniem 
sportowców i gości zajmuje 
się Len Davis Manażer, How-

WAŻNE
ZAWIADOMIENIE
Dotyczące budynków aparta- 

mentowych jak też mieszkań 2, 
3 i 4 mieszkaniowych oraz rezy­
dencji.

Możemy was ubezpieczyć przy­
stępnie od ognia — wandalizmu— 
włamania — kradzieży — wybu­
chu — zamieszek — zbitych szyb 
i także na osobiste bezpieczeń­
stwo.

Wszystko jako jedno ubezpie­
czenie przeprowadzone w najlep­
szych firmach asekuracyjnych. 
I to za niską cenę !

Załatwiamy te ubezpieczenia w 
okolicach gdzie trudno otrzymać 
asekurację — takich jak Logan 
Square i Humboldt Park. Po ce­
nach przystępnych jeżeli są to 
miejsca dobrze prowadzone i za­
rządzane. Możecie także otrzymać 
tzw. “Homeowner Policy” jeżeli 
będziecie posiadać odpowiednie 
warunki.

Ubezpieczenia od: Wypadku — 
Na Życie — Od Zalewu. Załatwia­
my asekuracje dla największych 
przedsiębiorstw.

BRUNO A. PUSZYŃSKI 
INSURANCE SERVICE 

6134 Milwaukee Ave. 
Tel. 774-3800

Działamy sprawnie w tej 
dziedzinie od 1950 roku.

(P.R.M.)

ard Johnson Motelu, który do­
patrzy, aby wszyscy sportow­
cy mieli wygodne pokoje w 
hotelach i motelach; Przewod­
niczący Komitetu zaproszeń 
jest James Martinkowski; 
Przewodniczący Komitetu Pa­
miętnika jest Clara Gapińska; 
na czele Komitetu Kuchni jest 
Gerry Walowski, a jej asy­
stentką jest Nellie Cybulski; 
Przewód. Komitetu Zabaw 
jest Richard Sobieralski; 
Przewód. Kom. Specjalnego 
jest Ciem Urbański; Przewód, 
komitetu Dekoracji jest Marie 
Sulczyk, a jej asystenci są 
Jim Colpaert i Al Retek. Na 
czele klerków w kręglarniach 
jest Marion Spychalski; Ho­
norowym przewodniczący Ko­
mitetu jest prezes Grupy 83 
ZNP, Dan Golubski; Przewod­
niczącym Komitetu Reklamy 
i Informacji jest Jerrome To- 
rzewski.

Wiceprezes ZNP F, M. Pro- 
chot jest głównym przewod­
niczącym turnieju. Współpra­
cują z nim w przygotowa­
niach turniejowych, członko­
wie Komisji Sportu i Młodzie­
ży ZNP: Krajowy Skarbnik 
Edward Moskal, dyr. Melania 
Winiecki, dyr. Dr. Edward 
Różański i dyr. Florentyna 
Wiatrowski.

Wszyscy członkowie Lokal­
nego Komitetu pracują usil­
nie, ażeby ugościć uczestni­
ków turnieju jak najlepiej. 
Po informacje należy pisać do 
Komisji Kręglarskiej ZNP, 
1514 West Division St., Chi­
cago, Illinois 60622.

Klub Par. Wojnicz 
Odwołuje Zebranie
Klub Parafii Wojnicz podaje do 

wiadomości swym członkom, iż 
przewidziane na luty posiedzenie 
Klubu zostało odwołane. Człon­
kowie zostaną powiadomieni o na­
stępnym naszym posiedzeniu, w 
odpowiednim czasie.

Z polecenia zarządu: C. C. Drozd, 
sekr. prot.

JUNK CARS AND 
TRUCKS 

TOWED AWAY — FREE IF COM­
PLETE AND OTHERS MUST PAY.

CAR CRUSHERS 
646-2169

Nadzwyczajne Mieszanki Ziołowe 
Zrobione według najlepszych Polskich 1 Europejskich 

Doświadczeń 1 Nauki.

UŻYWAJCIE ZIÓŁ KS. FRANCISZKA
Skutecznych Przy Następujących Niedomaganiach:

NO 1. — na żołądek 1 kiszki (delikatnie i skutecznie rozwalniające); 
NO. 2 — na wątrobę i żółć. przemianę materii oraz pomagają trawić; 
NO. 3 — pomocne przy cukrzycy; NO. 4 — znakomite Zioła na nerki 
1 pęcherz, działają wybitnie moczopędnie; NO. 5 — na zaziębienie, 
kaszel, zapalenie oskrzeli, astmę; NO. 6 — na dolegliwości reumatycz­
ne - artretyczne, podagrę; NO. 7 — na uspokojenie i wzmocnienie sy­
stemu nerwowego oraz na dobry sen; NO. 8 — świetny środek przeciw 
otyłości i na schudnięcie; NO. 9 — zioła kąpielowe aromatyczno - wzmac­
niające; NO. 10 — przeciw arterio - sklerozie, wysokiemu ciśnieniu i 
przepuszczalności krwi poprzez włoskowate tętniczki: — każda paczka 
kosztuje 83.00 plus 30c Postage (10c od każdego dolara). Tylko duże 
paczki z tekstem polskim 1 angielskim. PROSZĘ PORÓWNAĆ wagę 1 
cenę naszych ZIÓŁ z wagą i ceną innych Firm zielarskich, a przekonacie 
się, że ZIOŁA KS. FRANCISZKA są najtańsze i ponad wszystkie 
najlepsze.

Z PRZYKROŚCIĄ DONOSIMY NASZYM KLIENTOM, że znowu 
znacznie podwyższono nam cenę wszystkich ziół i z tej racji jesteśmy 
zmuszeni podnieść wszystkie nasze Mieszanki Ziołowe do $3.00 za 
paczkę.

Wieś w Europie wyludniła się. ludzie młodsi pouciekali do miast 
do pracy fabrycznej, niby to na lekki chleb — i stąd nie ma komu 
zbierać ziół. I dlatego na skutek dotkliwego braku ziół na rynku wszy­
stkie zioła w ostatnich kilku miesiącach poszły w górę ponad 100%. — 
Oto konieczny powód naszej podwyżki. A mimo tej podwyżki kuracja 
naszymi Ziołami nie wyniesie zbyt drogo i z całą pewnością tego wy­
datku nie pożałujecie. Nowe ceny obowiązują od marca 1971 roku.

Pamiętajcie Drodzy Czytelnicy, że nie ma nic lepszego dla zdrowia 
jak świeże ZIOŁA KS. FRANCISZKA zaparzone gotującą wodą.

PROŚBA: Przy każdym zamówieniu prosimy zawsze wymieniać 
Numery Ziół i pisać wyraźnie i dokładnie adresy.

Piszcie Na Co Cierpicie, a Zaraz Otrzymacie Bardzo Pomocne Zioła. 
Na C.O.D. Nie Wysyłamy. — Po wszelkie informacje Dzwońcie: HEmlock 
4-2786 lub piszcie:

FATHER FRANCIS’ HERBS
6951 S. MAPLEWOOD AVE. CHICAGO, ILL. 60629

APEL i PROŚBA!
Do Wszystkich Organizacji, 
Gmin, Grup i Stowarzyszeń!

Przed świętami Wielkanocnymi, w sobotę, 10-go 
kwietnia, Dziennik Związkowy wyjdzie w odświętnej 
szacie.

W numerze tym znajdą się specjalne ogłoszenia 
świąteczne firm polskich, a także życzenia od pro­
fesjonalistów, towarzystw, klubów polskich, grup 
i gmin Z.N.P., i osób czynnych w polityce.

Dziennik Związkowy służy całej Polonii, broni 
Jej interesów, ogłasza posiedzenia towarzystw, klu­
bów, grup, i gmin, kupców, przemysłowców i pro­
fesjonalistów. Nawołuje i zachęca stale do popierania 
polskich przedsiębiorstw i interesów.

Dziennik Związkowy służy w ten sposób i po­
maga wszystkim zwykle bezinteresownie. Czy zatem 
nie jest sprawiedliwą rzeczą przypomnieć sobie, że 
należałoby poprzeć polskie pismo świątecznymi ogło­
szeniami?

Ponieważ pozostaje już niewiele czasu, prosimy 
wszystkich naszych przyjaciół zarówno w Chicago, 
jak i w innych ośrodkach polskich, o nadsyłanie 
ogłoszeń i życzeń świątecznych już teraz.

Ułatwi to bardzo pracę działowi ogłoszeń i dru­
karni. Przez przysyłanie wcześniej i czytelnie napisa­
nych ogłoszeń z życżeniami, rezerwujecie sobie lepsze 
miejsce w gazecie i unikacie ewentualnych pomyłek, 
spowodowanych pośpiechem.

Z Góry Dziękujemy,

Administracja
Dziennika Związkowego

Komitet Filatelistyczny K. P. A. 
Na Wystawie “Polpex 71”

Rok rocznie Polskie Towa­
rzystwo Filatelistyczne PO­
LONUS w Chicago urządza 
wielką wystawę znaczków i 
innych eksponatów poczto­
wych, dnia 27 i 28-go lutego 
1971 r. w St. James Audito­
rium, 2424 N. Mango Ave., 
przy Fullerton.

W roku 1943 “Polpex” ho­
norował 400-iecie śmierci na­
szego wielkiego Mistrza Mi­
kołaja Kopernika. Obchody te 
mimo wszystko nie miały ta­
kiego zasięgu jak by się moż­
na było spodziewać. II Woj­
na Światowa była na pierw­
szych stronach gazet świata. 
Obecnie “POLONUS” na swo­
im “POLPEX 71” będzie wy- 
stawiał eksponaty filateli­
styczne związane z począt­
kiem obchodów 500-lecia uro­
dzin M. Kopernika. (19-go lu­
tego obchodziliśmy 498 - mą 
rocznicę urodzin).

Ogólnie mówiąc wystawa 
będzie miała dwie konkuren­
cje:

1. Lądowanie amerykańskich 
astronautów na księżycu.

2. 50-ta rocznica polskiego 
znaczka lotniczego.

Kongres Fol. Amer. na stan 
111. przez swój Komitet Fila­
telistyczny (który istnieje już 
3 lata) będzie brał udział w 
konkurencji pierwszej. Na 
wystawie będzie można zoba­
czyć koperty okolicznościowe 
z okazji lądowania Apollo XI 
w 1969 r. na księżycu oraz ob­
chodów Kopernikowskich. — 
(Równie Apollo 8, 9,10, 12, 13, 
14, oraz nieszczęśliwe 1).

Kopertami tymi przypomi­
namy światu, że to właśnie 
nasz astronom przyczynił się 
do pełnego sukcesu lądowania 
człowieka na księżycu.

Kopernik odrzucając błędne 
nauki i ignorancję poprzedni­
ków wskazał swoim systemem 
heliocentrycznym prawdziwą 
drogę w przestrzeń. Co praw-

SLUGS ZELINS
4358 S. California.

VI 7-8289 
RINGSIDE INN

Now serving 35 Brands of Import- 
ed Beers from all over the world 

served at al times
SHOT & BEER 35 CENTS 

Any Bar Whiskey
Try our delicious Home - Made 
Chili, Stereo Music -played by the 
Big Bands at all times.

KOLEKCJONER 
KUPI 

RŻNIĘTE SZKŁA 
STARE LAMPY 

WISZĄCE ŻYRANDOLE 
itp.

Telefonować wieczorami:
964-9187

PODATEK DOCHODOWY 
przez księgowych 

1652 W. BELMONT 
My Gwarantujemy spłaty za zaległe 

odsetki lub karę.
Otwarte codziennie i wieczorami, 

w soboty i niedziele 
$5.00 i wyżej

738-3763 549-7624

Seem Impossible? 
WHY PAY MORE??

WHEELING MOTORS
ANNOUNCES 

WHOLESALE PRICES 
TO THE PUBLIC!!!!!

1962 FORD FAIRLANE. 6 cyl­
inder, stick shift. $145.00 
1965 PONTIAC G.T.O. Ready 
to RACE BEST OFFER!!
All cars ready to go at the 

Lowest prices ever.
A sale so great that many cars 
are being offered at less than 

$100!!
Open late — 7 days a week.

DEALERS WELCOME
WHEELING

MOTORS, INC.
502 N. Milwaukee 
Wheeling 541-1563

da upłynęły stulecia zanim 
świat zachodnim (Kościół Ka­
tolicki) przyjął tę naukę.

W roku 1970 minęła 150-le- 
cia rocznica od kiedy nauka 
Kopernika przestała być he­
rezją.

Wydz. Kongresu przez swój 
Komitet Filatelistyczny upa­
miętnił tę rocznicę specjalny­
mi kopertami, które zostały 
ostemplowane w Polsce da­
townikiem urodzin naszego u- 
czonego w trzech różnych 
miastach:

Toruń — gdzie się urodził; 
Kraków—gdzie pobierał pier­
wsze nauki i rozpoczął swoje 
dzieło “De Revulucionibus 
Orbium Ceolestium”. (Spe­
cjalny datownik), Frombork 
— gdzie obserwacjami czynił 
ostatnie poprawki do swej 
pracy i gdzie w 1543 r. mając 
70 lat zmarł.

Koperty te są ofrankowane 
polskimi znaczkami ostatniej 
serii “Kopernik i Jego Życie” 
w dominacji 2.50 zł., 60 gr., 
oraz 40 gr.

Dla zbieraczy, którzy zaczę­
li już kompletować swoją 
“KOPERNIKADĘ” przypomi­
namy, iż po raz pierwszy ko­
perty nasze wydane w U.S.A, 
zostały ostemplowane w Pol­
sce w dzień urodzin Koperni­
ka i w 150-letnią rocznicę u- 
znania dzieła Jego przez 
świat zachodni. (19-go lutego 
1970 r.).

Koperty te są również o- 
stemplowane specjalną pie­
częcią pamiątkową z okazji 
rozpoczęcia obchodów Koper- 
nikańskich w U. S. A., którą 
to podajemy w powiększeniu 
powyżej.

Dr. Edward Różański, pre­
zes KPA, Ill. Div.; N. C. Zby- 
szewski, przewód. Komitetu 
Filatelistycznego i wiceprezes 
KPA, Ill. Div.

INWESTYGACJE 
DYSKRECJA ZAPEWNIONA 

ODPŁATNE USŁUGI 
KONTAKTUJCIE: 

WESTERN 
DETECTIVE AGENCY 

Telefonować: 
celem umówienia się. 

332-0167

R. B.
Auto Supply

5402 W. Fullerton Ave. 
889-7059 we deliver 889-127 
A-C CHAMPION REG. g* Q 
SPARK PLUGS OuG

RESISTOR 
SPARK PLUGS 75c
A-C OIL FILTERS

List from $3.95 & up 
WITH COUPON

BARDAHL — QT.
LIST $2.25 

WITH COUPON
We Carry a Complete Line of 

Auto Supplies 
COUPON GOOD THRU MARCH

and
MOTHER OF THE BRIDE

BRIDAL and BRIDESMAIDS 

DRESSES

New Spring and Summer 
Merchandise

Sample Dress Sale
LARGE REDUCTIONS

• ALL BRIDAL ACCESSORIES 
• PROM DRESSES

Betty Pat Bridal Shoppe 
4230 S. Archer

Phone for appointment
847-4312

la Sowieckim 
Kordonem

W Oliwie nad środkowym 
Niemnem duże powodzenie 
uzyskał polski zespół śpie- 
wacko - muzyczny “Suwal- 
szczyzna”, założony przed 5 
laty w Suwałkach. Przy okazji 
goście zwiedzili Wilno,

W okresie 11 miesięcy 1970 
r. przybyło do Wilna 3,100 tu­
rystów z “Polski Ludowej”. 
Cyfra ta obejmuje tylko tych, 
którzy przybyli w ramach 
wymiany “Orbis”—“Inturist”. 
Nie obejmuje więc tych, któ­
rzy przybyli indywidualnie w 
celu odwiedzenia swych ro­
dzin w różnych miejscowo­
ściach Polski północno-wscho­
dniej, a przy okazji zaglądali 
też do Wilna.

We Lwowie po raz pierwszy 
występował teatr lalkowy 
“Kacperek” z Rzeszowa.

Tuż przed Dniem Zadusz- 
nym młodzież polska w Jaśmi­
nach koło Wilna uporządko­
wała i ozdobiła groby 2 wybit­
nych Polaków tam pochowa­
nych. Są to: Jan Śniadecki, b. 
rektor Uniwersytetu Wileń­
skiego oraz Michał Baliński, 
historyk Litwy.

PLACE YOUR ORDERS EARLY 
For

Party Cakes and All Occasions 
— at —

VILLAGE BAKERY
Specializing in Wedding, Novelty, 

Also Miniature Cakes
Phone 474-3600 

17809 Burnham, Lansing, DI. 
Open 7 days week, 5 a.m. till 9 p.m.

do POLSKI
SAMOLOTEM
Indywidualnie lub z Grupą 

Chicago—Warszawa—Chicago

OKRĘTEM
Rozkłady Darmo!

PEKAO
Zamówienia i Katalogi

AN 3-4032
Dzwońcie po informacje!

AL KAPLINSKI
DOWNTOWN TRAVEL CENTER
30 W. Washington, Chicago

KLAUS BEAUTY SHOP
Najładniejsze ułożenie fryzury 

przy Nowej Trwalej 
Ondulacji Klausa. 

Barwienie włosów; wszelkie od­
cienie ostatniej mody wykonywane 
przez specjalistów kolorystów Naj­
nowsze style układania włosów 
Strzyżenie panów, pań i dzieci w 
naszym zakładzie fryzjerskim.

1 blok na północ o< 
Diversey I Kimball 
Otwarte Wieczorami 

w Poniedziałek i Czwartek.
BE 5-2100 AL 2-0251

2865 MILWAUKEE AVE. 
Mówimy po polsku.

PAUL’S 
BODY 
SHOP 

5234 W. 
Cermak Rd. 
Cicero, lit 

60650
Expert Body 
and Fender 

Work 
Painting,

Phone: 656-4477 
WE SPEAK POLISH

Of
. O— m

Insurance work Invited
Open Daily 8 till 6 p.m.

Sat. Noon till 4 p.m. Closed Sun.

PIENIĄ!

Wyjątkowa Okazja 
PEKAO obniżyło poważnie ceny samochodów 

oraz wprowadziło do sprzedaży nowe typy
FIAT 125 P (70KM) .. . poprzednia cena $1,600 obecnie $1,500 
FIAT 125 P (80KM) . . . poprzednia cena $1,800 obecnie $1,650 
WARSZAWA 223 i 224 . poprzednia cena $1,500 obecnie $1,400 
Również zostały obniżone ceny na samochody Skoda De Luxe i Wartburg De Luxe.

PEKAO znowu eferu’e samocliody
WOŁGA—Scaldia (motory Diesel)..................................... $3,5?0
WOŁGA Gaz 24 (na benzynę)...........................................$2,420
Skorzystajcie z tych niskich cen na samochody, zamawiając dla swoich najbliższych 
w Polsce.

Wysyłajcie za naszym pośrednictwem świąteczne paczki PEKAO.
Informacji udzielają i zamówienia przyjmują Biura Podróży, służące Polonii ponad 50 lat.

R. MATUSZCZAK & CO.
1537 W. Division 5736 W. Belmont Ave.
tel. BR 8-6407 tel. 283-4511

CHOROBY SKÓRNE 
OTWARTE RANY

Maść "LEGULO” skutecznie używana przeszło 36 lat. wstrzymuje świerz­
bienie. uspokoi ból, pomaga w gojeniu Jest bardzo łagodna, nie pali Gdy 
świerzbiąca rana nie da Cl siedzieć lub spać spokojnie spróbuj Maść 
"LEGULO” a znajdziesz ulgę w swych cierpieniach. Także używana na 
Oparzenia. Spalenia, HEMOROIDY świerzbiące 1 wystające PSORIASIS 
(choroba powodująca suche łuski), CHOROBY SKÓRNE, RINGWORM, 
EGZEMA, Boląca. Paląca Skóra od Moczu (Diaper Rash) ŚWIERZBIĄCE 
PLAMY NA RĘKACH. NOGACH I tnnych miejscach na ciel., ATHLETE’S 
FOOT (GRZYBICA — palenie, świerzbienie pomiędzy palcami u nóg) na 
SUCHĄ i POPĘKANĄ SKÓRĘ I inne CHOROBY SKÓRNE z zewnętrznych 
przyczyn, w Aptekach po

98c. $1.80 t $5.00
lub przesłać MONEY ORDER do LEGULO. Dept D Z—7
5618 W. EDDY ST.. CHICAGO, ILL. 60634

AMPOL TRAVEL BUREAU
dwa biura:

1282 N. Milwaukee Ave. oraz 4746 N. Milwaukee Ave.
Tel. 252-0661/2/3 Tel. 685-7756

Załatwia wszelkie sprawy emigracyjne na pobyt 
stały lub czasowy z Polski i innych krajów.

Załatwia skomplikowane wypadki sprowadzania 
krewnych z Polski przez swoich adwokatów w Warsza­
wie; załatwia renty, interwencje paszportowe, wizowe 
odwołania itp.

Załatwia sprawy majątkowe, likwidacje i sprzedaż 
nieruchomości, jak również gospodarstw rolnych w Pol­
sce, w relacji za 24 zł. — 1 dolar w USA.

Sporządza zaproszenia do Polski na wyjazd do kra­
jów Europy Zachodniej jak również i USA.

. Załatwia fachowo i sprawnie przejazdy indywidual­
ne i grupowe do Polski i do innych krajów.

Załatwia przesyłki pieniędzy do Polski i innych 
krajów.

Załatwia przesyłki różnych materiałów, paczek i sa­
mochodów do Polski.

Załatwia tłumaczenia świadectw, dyplomów i in­
nych dokumentów z języków europejskich.

ZAWIADOMIENIE
Bronisław i Henryka Kopeć

Którzy byli przez kilka lat na usługach naszej Polonii w 
sali Columbia, obecnie pragną uprzejmie zawiadomić swoich 
Klientów, Przyjaciół i Znajomych oraz okoliczną Polonię, że 

teraz są właścicielami.

CLUB KARLOV
4058 W. 47th Street

Jest to piękna Polska Gospoda, Piękna Sala do wynajęcia na 
różne okazje, jak Wesela, Przyjęcia różnego rodzaju, Bankiety, 

Party i Rodzinne Uroczystości.
OBSŁUGUJĄ ONI SPOSOBEM CATERING KU 

NAJPEŁNIEJSZEMU ZADOWOLENIU.
Po Informacje Telefonować: 847-8488

Jeżeli chcecie rozmówicie się po polsku.

O AK LAWN LOUNGE 
Adjoining The Oak Lawn Restaurant 

NOW OPEN ! A.M. TILL ??
presenting

Miss Ginger at the Organ 
FRI. - SAT. - SUN.

Visit Our Beautiful Cocktail Lounge 
Your Host: Gus Kanas 

636-1293 5763 W. 95th SL

COCKTAILS AT EXECUTIVE NORTH
Plush Atmosphere at Popular Prices. 

Entertainment at the Organ Bar. 
EVERY WED. — FRI. — SAT 

HAPPY HOUR 4:00 TO 7:00 P.M. 
Featuring

5608 MILWAUKEE
CLOSED MONDAYS

Phone: 163-6686
THE COLOSSAL DRINK

■finhnWUWCtUU .....

Hunt mr*'£ »«m
i ..__

7TH ANNIVERSARY SALE 
Save 20% to 50% 

EARLY BIRDS SPECIALS
KREISLER Bands, Lighters, Pen Sets and Desk Sets ................ 50% OFF
• Neklace & Earring Sets values to $5.00.... ...... .......    .’....$2.00
• Earrings values to $3.00 ................   ..............     $59c
• .Rope Necklaces values to $3.00 ......         59c

SID S JEWELERS
3958 W. NORTH AVE. 772-7800

WAL-BRAN Poleca Swoją Maść 
Kurczącą Hemoroidy Bez Operacji 

WAL-BRAN powstrzymuje swędzenie i ból natychmiast. 
Pytajcie o WAL-BRAN MAŚĆ w swojej aptece lub w sklepie spożywczym 

lub telefonujcie: 
KE 6-4918

THE TACO HUT
4514 S. Western — 523-0824

Tacos, Tamales, Hot Dogs, Hamburgers,
Italian Beef & Polish Sausage

Hours: Weekly 10 a.m. - 11 p.m. Sat. & Sun. 12 noon- 12 midnight

THE ULTRA IN DINING
LEFT BANK

2140 LINCOLN PARK WEST
• ITALIAN CONTINENTAL FOODS • 

Banquet Room Available for Every Occasion.
For reservations phone Mr. Anthony: 929-5800 

Open 5 P. M. to 4 A. M. Attendant Parking

Słuchajcie Przez Radio 1
WYJĄTKOWO CIEKAWYCH AUDYCjf

Nadawanych w Każdą Niedzielę
W JĘZYKU POLSKIM Z RADIOSTACJI 

WOPA 1490 AM o godz. 8:15-8:30 rano 
W JĘZYKU UKRAIŃSKIM Z RADIOSTACJI 

WGLD 102,7 FM o godz. 7:45 - 8:00 rano



DZIENNIK ZWĄZKOWY (ZGODA) SOBOTA, 27-GO LUTEGO (FEBRUARY), 1971

Wiadomości z Town Of Lake
Zabawy, Posiedzenia Towarzystw.

— Sprawy Lokalne

Wiadomości Klubu Parafii Osielec

Dzień 23-go lutego, o godz. 8.10 
rano zmarła śp. Cecylia Hałaj (z 
daniu Kazimierczak) żona śp. Mi­
chała.

Pogrzeb odbył się 27-go lutego 
z kościoła św. Józefa gdzie o godz. 
10-ej rano została odprawiona 
msza św. za spokój jej duszy. 
Zwłoki spoczną na cmentarzu 
Zmart. Pańskiego w grobie rodzin­
nym. W żalu pozostali Czesław 
(Maria) i Kazimierz (Helena); 
syonwie i synowe; 6 wnucząt i 2 
prawnucząt.

Cześć Jej Pamięci.

Klub Nowy Prąd
W niedzielę, 7 marca, Klub No­

wy Prąd urządza Social Party w 
sali Błyskawica, 5317 So. Ashland 
Ave., o godz. 1.30 po poł. Prezes 
Ludwik Tomiczak zaprasza człon­
ków i przyjaciel! na zabawę. Bę­
dzie podana kawa i ciastka.

Ważne posiedzenie odbędzie się 
w piątek, 5 marca, w sali Rain­
bow o godz. 7.30 wiecz. Prosimy 
o fanty. — Ludwik Tomiczak, pre­
zes; Fr. Nowosad, sekr. i koresp.

Morskie Oko Nr. 47 L.M.A.
Oddział Morskie Oko Nr. 47 u- 

rządza Social Party w niedzielę 
dnia 7-go marca w sali Hawrysz- 
ko, o godzinie 1.30 po południu. 
Prosimy członków o poparcie. Bę­
dzie podana kawa i ciastka.

Posiedzenie Morskie Oko Nr. 47 
LMA odbędzie się w niedzielę dnia 
28-go lutego w sali Hawryszko o 
godzinie 2-ej po południu. Ważne 
sprawy do załatwienia. — Rose 
Hawryszko, prezeska; Frances No­
wosad, sekr. prot.

Zebranie Klubu Syrena
Klub Syrena odbędzie swe po­

siedzenie we wtorek, dnia 2 mar­
ca, w sali K & L hall, pnr. 2451— 
55 W- 47 St., początek o godz. 7.30 
wieczorem. Członkowie są prosze­
ni o przybycie. Prosimy także o 
fanty na “Social Party”, które 
odbędzie się w niedzielę, 21 marca 
w sali K & L Hall, początek o 
godz. 2-giej po południu. Donacja 
$1.00. — Alex Michałowski — pre­
zes; Roz. Ważny — sekr. prot.

Zebranie 
Tow. Króla J. Sobieskiego

To w. Króla Jana III Sobieskie­
go, Gr. 2982 ZNP, odbędzie swe 
regularne posiedzenie w niedzielę, 
28-go lutego, w sali pnr. 4327 S. 
Richmond ul. przy parafii Pięciu 
Braci Męczenników, o godzinie 
2-ej po południu. Uprasza się 
wszystkich członków i członkinie 
o licz ne przybycie ponieważ jest 
wiele ważnych spraw do załatwie­
nia. — Ferdynand Piekarz — pre­
zes; Józef Dudek — sekr. prot.

Z Klubu Kasinka Mała
Zarząd Klubu zawiadamia 

członków i członkinie, że posie­
dzenie odbędzi się w niedzielę, 28 
lutego, o godz. 2-ej po południu, 
w sali p. Zofii Martyka, 4645 So. 
Honore ulica. Prosimy członków o 
przybycie, gdyż są ważne sprawy. 
W ub. miesiącu odbyła się insta­
lacja i wybory. Nowy zarząd Klu­
bu Kasinka Mała na rok 1971 jest 
następujący: William Surma, pre­
zes; John Mastela, wiceprezes; Jó­
zef Jakubiak, kasjer; Al Rybicki, 
sekr. fin.; Frances Kaleciak, wice­
prezeska; Mary Rybicki, sekr. 
prot.; Mary Ciez, rada gospodar­
cza. — Mary Rybicki, sekr. prot.

Serdecznie zapraszamy całą Po­
lonie na Dzień Szynkowy Klubu 
Par. Osielec, który odbędzie się w 
niedzielę, 28 marca, w sali Rose 
Hawryszko, pnr. 4756 So. Western 
Ave., początek o godz. 2:30 po po­
łudniu. Wstęp od osoby $1.00 jako 
donacja. Bardzo prosimy Polonię 
o poparcie, za co z góry serdecznie 
dziękujemy.

Klub Par. Osielec
Popiera Komitet Powodzian 
Przy ZKM

Na ostatnim posiedzeniu nasze­
go Klubu przedstawiono pracę Ko­
mitetu dla Powodzian, który jest 
zorganizowany przy Związku Klu­
bów Małopolskich, aby zebrać fun­
dusze na niesienie pomocy dla na­
szych Rodaków w Polsce. Pomi­
mo, że nasz Klub już wyasgnował 
z kasy $25.60 na ten cel, na ostat­
nim posiedzeniu, dodatkowa zaku­
piono biletów za $10.00 na Social 
Party, którą wspomniany Komi­
tet Powodzian urządza w niedzie­
lę, 28-go marca b. r., w sali ZKM. 
Nie będziemy mogli brać udziału 
w Social, gdyż w tym samym dniu 
mamy nasz Dzień Szynkowy, ale 
cel godny poparcia, więc i ta im­
preza Komitetu Powodzian się uda, 
czego serdecznie życzymy.

Kol. Wiktoria Marusarz Wyjeżdża 
Do Florydy Na Stały Pobyt

Kol. Wiktoria Marusarz wyjeż­
dża do swojej córki do Florydy, 
gdzie zamierza spędzić resztę swe­
go życia. Kol. Marusarz życzymy 
wszystkiego najlepszego, a prze­
ważnie dobrego zdrowia w sło­
necznej Florydzie.

Pielgrzymki Klubu Par. Osielec

Praca przygotowawcza do na­
szych Pielgrzymek, które urzą­
dzamy w tym roku jest w całej 
pełni. Urządzamy Pielgrzymki do 
Klasztoru OO. Karmelitów Bo­
sych do Munster, Ind., OO. Sal­

watorów w Gary, Ind., Francisz­
kanów w Burlington, Wis., do 
Hales’ Corners, Wis., do Klasztoru 
OO. Karmelitów Bosych i wielu 
innych.

Również pragniemy urządzać 
wycieczkę co niedzieję do Obozu 
Młodzieżowego ZNP do Yorkville, 
Ill., także pragniemy jechać do 
Texas i do Meksyku na 9 dni.

Jeżeli są osoby zainteresowane 
niektórymi pielgrzymkami lub 
wycieczkami, prosimy pisać po 
więcej informacji: Mieczysław A. 
Binkowski, 5522 So. Damen Ave., 
Chicago, 111. 60636, lub telefono­
wać HE 4-5213 i listownie prześle- 
my informacje, gdyż w gazecie za­
jęło by dużo miejsca, aby podać 
dokładnie wszystko.

Wiemy, że dla ludzi starszych 
w porze letniej, największą roz­
rywką jest wyjazd do jakiegoś 
klasztoru, gdzie mogą spędzić parę 
godzin wśród swoich, iść do spo­
wiedzi św. i wyspowiadać się w 
języku polskim.

Co Się Stało z Naszymi 
Młodymi Latami

Często wśród starszych ludzi, 
słychać rozmowę, co stało się z 
naszymi młodymi latami, które 
nigdy nie wrócą. Większość z nas, 
to przechodziła ciężkie chwile. — 
Niektórzy starsi przeżyli 2 wojny 
światowe, inni jedną. Niektórzy 
przyjechali do Stanów Zjed., szu­
kając! kawałka Chleba, to byli nasi 
pionierzy, którzy wiele zdziałali 
na niwie społecznej, o tym świad­
czą najlepiej polskie organizacje, 
polskie kościoły i szkoły, szpitale 
i parę domów dla starców. Ale 
często napotykamy na trudności, 
gdzie ludzie -tarsi o małej eme­
ryturze nie mogą otrzymać przy­
tułku w domach dla starszych.

Mam tu na myśli, że przychodzi 
czas i obowiązek na nas wszyst­
kich, aby postarać się, aby zało­
żyć Dom Mieszkaniowy dla Star-

Posiedzenie Klubu Parafii Ma- j 
ków odbędzie się dnia 28 lutego w ' 
sali Paradise, 1758 W. 48th St., o 
godzinie 2.30. Wszyscy członkowie 
i członkinie są proszeni o przyby­
cie żeby można załatwić sprawy 
klubowe.

Za zarząd: Józef Laga, prezes; 
Rozalia Kaczmarek, sekr. prot.

Sherman Post 27 PLAV zawia­
damia członków Post. 27, że regu­
larne posiedzenie odbędzie się w 
piątek, 12 marca, o godz. 8-ej wie­
czorem. Są ważne sprawy do za­
łatwienia. Ze względu na to, że 
9-go kwietnia przypada Wielki 
Piątek, następne posiedzenie od­
będzie się 14 maja.

Posterunek urządza t. zw. Dzień 
Szynkowy, w sobotę 3-go kwiet­
nia, dlatego członkowie są prosze­
ni przyjść na posiedzenie, a otrzy­
mają bilety na losowanie, które 
odbędzie się podczas zabawy w 
sobotę, 3 kwietnia w sali braci 
Łączkowskich (Rainbow Garden), 
1425 W. 51-sza ul. Prosimy o war­
tościowe fanty. Będzie dobra or­
kiestra. Komitet na czele z prze­
wodniczącym, wice-komendantem 
Henrykiem Zielonka zaprasza ko­
legów, koleżanki oraz przyjaciół. 
Wstęp wolny. — Antoni Haskie- 
wicz, koresp.

Z Klubu Marynarskiego 
Morskie Oko

Prezes Tomiczak przypomina 
członkom z Klubu Marynarskiego 
Morskie Oko, że regularne posie­
dzenie odbędzie się w niedzielę, 
dnia 7-go marca, w sali Hawrysz­
ko, pnr. 4756 So. Western Ave., o 
godzinie 2.00 po południu. Prosimy 
o liczne przybycie. Na posiedzeniu 
można już zapłacić książki człon­
kowskie i zakupić książki losowe 
i bilet wejściowy na nasz roczny 
Social, który odbędzie się 4-go 
kwietnia. — Mary Ann Białek, 
korespondentka.

Klub Parafii Osielec, Nr. 203 Z.K.M.,
Zyskał 65 Nowych Członków w 1970

W okresie jednego roku, od dnia 
1 stycznia 1970 do dnia 17 stycz­
nia 1971 roku do Klubu Parafii 
Osielec, Nr. 203 Związku Klubów 
Małopolskich zapisało się 65 no­
wych członków, tak starszych jak 
i młodzieży.

Między innymi do klubu nasze­
go zapisał się i Wiceprezes Krajo­
wy ZNP p. Franciszek Prochot z 
czego klub niezmiernie się cieszy 
i jest dumny.

Na zdjęciu powyżej widzimy 
moment składania przysięgi przez 
nowych członków. Przysięgę odeb­
rał prezes klubu Franciszek Kwiat­
kowski.

Od lewej klęczą: Jan Zuchowski, 
Elżbieta Kwiatkowska, Bronisła­
wa Kwiatkowska, Józef Żuchow- 
ski Jr.

1-szy rząd od lewej — stoją — 
prezes Franciszek Kwiatkowski,

Olga Sanojca, Anna Cyrwuś, Czes­
ław Rapacz, Mary Błazkiewicz; 
wiceprezes ZNP p. Franciszek Pro­
chot, nasz nowy członek; Waleria 
Bieś, Frances Nowasad, Anna Ko­
peć, Karolina Jaworska.

Drugi rząd od lewej — Józef 
Zuchowski, Barbara Cyrwuś, John 
Riszko, Helen Riszko, Czesława 
Węglarz, Henryk Buczko, Helen 
Buczko, Marysia Janiczak, Stanis­
ław Gwiżdż, Józef Odziewa.

Nie obecni na zdjęciu a do nas 
się zapisali: Louis Rapacz, Wikto­
ria Marusarz, Józef Pawlik, Phillis 
Pawlik, Frank Rapacz, Mae Rou- 
bik, Frank Kominkiewicz, Józefa 
Kominkiewicz, Stanisław Stel­
mach, Stanisław Kwiatkowski, Ja­
dzia Kwiatkowska, Henryk Panuś, 
Scott Ziorńek, Jan Kowalski, Irena 
Kowalska, Louise Michna, Irene 
Salgada, Jan Ropacz, Jakaikas

Karen, Mehie Margie, Władysław 
Rokosz, Loretta Rokosz, Kathy 
Rokosz, Mike Rokosz, Edy Kamrat, 
Lillian Pascula, Sally Acatilado, 
Krystyna Rapacz, Eugenia Kwiat­
kowska, Elizabeth Hrobor, Jose­
phine Rabrowski, Kazimierz Hem- 
merling, Rose Hemmerling, Linda 
Kowalski, Irena Riszko, Paul Ri­
szko, Michael Riszko, Stanisława 
Rapacz, Piotr Kaczmarek, Grze­
gorz Gadecki, Elisie Tynia, Piotr 
Klima.

Brak wielu z howych członków 
na zdjęciu z powodu zimna i śnie­
życy, która była w dniu naszej 
instalacji.

W dalszym ciągu zapisujemy 
członków do naszego klubu i pro­
simy przybyć na nasze posiedze­
nia, do sali Rose Hawryszko, pnr. 
4756 So. Western Ave. Daty posie­
dzeń są w prasie. — Mieczysław 
A. Binkowski, koresp.

Town of Lake
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w Polskiej Spółce 
na Town of Lake
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ZŁOŻENIA DEPOZYTU.
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WYPŁACANE KWARTALNIE WJ 
LOOMIS SAVINGS fflg®
& LOAN ASSOCIATION
1359 West 51st St. • Chicago 60609 • YArds 7-6700

szych, tak aby nawet ci, co naj­
mniejsze pobierają emerytury mo­
gli w tym Domu znaleźć przytu­
łek i opiekę. Jest takich ludzi bar­
dzo dużo. Nie ma na to funduszy, 
ale raczej nie ma na to dobrej 
chęci, aby taką pracę rozpocząć. 
A można to bardzo łatwo zrobić. 
Mamy plany na to. Tylko przy 
100 dobrych ludziach, którzy by 
chcieli ofiarować po $1,000 bez­
procentowo, taką pracę można 
rozpocząć. Z tego powodu zwra­
cam się do Polonii. Jeżeli są tacy 
chętni, to proszę pisać na adres: 
M. Binkowski, 5522 So. Damen 
Ave., Chicago, 111. 60636, w li­
stach nadmienić żeścię są zaintere­
sowani Domem Apartamentowym 
dla Starszych, a po większych 
zgłoszeniach zwołamy posiedzenie, 
by omówić tę sprawę.

Rewia Ref-Rena
7-go Marca

Po długiej przerwie ulubie­
niec publiczności chicagoskiej, 
p. Feliks Konarski (Ref-Ren)

P 
r

■ >

Ref-Ren—Autor Dożynek 
wystawia rewię pod tytułem 
“Wianeczek z Ploteczek”, z 
udziałem Niny Oleńskiej (p. 
Konarska), Stefana Wicika, 
Moniki Silvan, Zygmunta Kos­
sakowskiego i Zygmunta Sze- 
petta. Przy fortepianie Jerzy 
Abratowski. Oczywiście, jak 
zwykle, główną sprężyną 
przedstawienia będzie reżyser, 
aktor, konferansjer i autor 
świetnych tekstów w jednej 
osobie — Ref Ren. Doborowy 
zespół “Wianeczka z Plote- 
cze” zapowiada przedstawie­
nie, na którym każdy znajdzie 
coś dla siebie.

Rewia będzie wystawiona w 
Audytorium Św. Trójcy w 
niedzielę, dnia 7-go marca o 
godzinie 3:30 po południu, o- 
raz w niedzielę, 14 marca, tak­
że o 3:30 po południu.

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu, pol­
skiego, do milczenia, 
“Dz. Związkowy” jest 
jedynym jego wolnym 
głosem.

Knit Costume

7412

V’

The coat-and-skirt costume is 
fashion’s choice for now and 
spring in town and suburbs.

Instant-knit tweed coat. Aline 
skirt in easy-to-memorize, small 
pattern stitch. Use ¥2” thick need­
les. Pattern 7412: sizes 32-38 in­
cluded.

FIFTY CENTS for each pattern
— add 25 cents for each pattern 
for Air Mail and Special Handling. 
Send to Alice Brooks c/o Polish 
Daily Zgoda, Needlecraft Dept, 
Box 163 Old Chelsea Station, New 
York, Ń. Y. 10011. Print Name, 
Address, Zip, Pattern Number.

NEW 1971 Needlecraft Catalog
— more Instant fashions, knits, 
crochets, quilts, embroidery gifts. 
3 free patterns. 50c

NEW Complete Instant Gift 
Book — over 100 gifts for all oc­
casions, ages. Crochet tie. dye, 
paint, decoupage knit sew. quilt, 
weave — more. $1.00

Complete Afghan Book — fash­
ions, pillows, gifts, more! $1.00.

“16 Jiffy Rugs” Book. 50c.
“50 Instant Gifts” Book. 50c. 
Book of 12 Prize Afghans. 50c. 
Quilt Book 1—16 patterns. 50c.
Museum Quilt Book 2 — patterns 

for 12 unique quilts. 50c. Book 3. 
“Quilts for Today’s Living". 15 
patterns. 50c.

Dr. L A. Sadlek
Lekarz Naczelny Z.N.P.

Bolesna Dusznica
Bolesna dusznica, czyli an­

gina pectoris, jest chorobą 
charakteryzującą się napada­
mi bólów umiejscowionych w 
okolicy serca lub mostka, wy­
stępującymi wskutek utrud­
nienia i zmniejszenia przepły­
wu krwi przez naczynia wień­
cowe serca.

Zaburzenia te pojawiają się 
najczęściej w wieku starsizym, 
w następstwie miażdżyco­
wych lub kiłowych zmian na­
czyń wieńcowych serca, przez 
które przepływ krwi jest moc­
no utrudniony. Jest to szcze­
gólnie wyraźne przy zwięk­
szaniu zapotrzebowania na u- 
tlenioną krew ze strony ser­
ca, a więc przy wysiłku fizycz­
nym.

Wysiłek fizyczny zmusza 
serce do intensywniejszej pra­
cy, co z kolei wymaga lepszego 
ukrwienia mięśnia serca. Te­
go zwiększonego zapotrzebo­
wania na utlenioną krew nie 
są w stanie zaspokoić chorobo­
wa zmienione naczynia wień­
cowe. Powstaje niedotlenienie 
mięśnia serca oraz zaleganie 
w nim produktów przemiany 
materii, zwiększonej pod 
wpływem wysiłku fizycznego. 
Doprowadza to do bólu wsku­
tek zadrażnienia zakończyn 
nerwowych.

Do tych samych następstw 
doprowadzają skurcze naczyń 
wieńcowych. Wskutek kurczo­
wego zwężenia ich przekroju, 
przepływ krwi jest utrudnio­
ny i zmniejszony, tak że może 
okazać się niedostateczny na­
wet dla serca nie obciążone­

go wysiłkiem fizycznym. Spo­
śród innych przyczyn wywo­
łujących napady bólów dławi­
cowych, — oprócz wysiłków 
fizycznych, — należy wymie­
nić zimno, różne przeżycia 
psychiczne, żołądkowe zabu­
rzenia, zmiany atmosferyczne 
i palenie papierosów. Przy te­
go rodzaju dolegliwościach 
palenie papierosów jest więc 
bezwzględnie przeciwwskaza­
ne.

Bolesna dusznica objawia 
się uczuciem ucisku w klatce 
piersiowej i bólu w okolicy 
serca poza mostkiem. Twarz 
chorego ma wyraz cierpiący, 
jest zazwyczaj blada i pokryta 
zimnym potem. Napadom bó­
lów towarzyszy niepokój oraz 
lęk przed śmiercią. Czynność 
serca jest zwykle przyśpieszo­
na a tętno zazwyczaj miarowe 
i słabo napięte. W razie utrzy­
mywania się dolegliwości, ko­
nieczna jest szybka pomoc le­
karska.

Prowadzić należy racjonal­
ny tryb życia, zapewniający 
organizmowi właściwe odży­
wianie oraz ograniczyć więk­
sze wysiłki fizyczne, zwłaszcza 
gdy wysiłek jest czynnikiem 
wyzwalającym napady dycha­
wicy. Zmniejszyć aktywność 
życiową w okresie zmian at­
mosferycznych, jeśli dany or­
ganizm na takie wpływy jest 
wrażliwy. Unikać sytuacji 
konfliktowych, denerwują­
cych, gdyż podłoże nerwicowe 
może potęgować tego typu do­
legliwości.

Prezes Mazewski Odbierze Przysięgę
Od Nowego Zarządu Tow. Jedność

Prezesem Grup 77 ZNP Tow. Jedność 
Jest Sędzia Adesko

Wśród wielu towarzystw i grup 
związkowych jedną z najstarszych 
jest Grupa 71. Niemal przez czte- 
ly pokolenia służy Polonii i wszel­
kiej dobrej sprawie. Aby pobu­
dzić ducha współpracy, ożywić 
tempo i podliczyć nasze dokona­
nia, zarząd postanowił 85 roczni­
cę istnienia Grupy uczcić uroczy­
stym bankietem jubileuszowym.

Na program naszego komitetu 
złożą się tańce i śpiewy solowe, 
krótkie przemówienia, taneczne 
występy zespołu Primavera oraz 
tańce towarzyskie przy doborowej 
orkiestrze “Happy Hearts.”

Bankiet zaszczyci sporo wybit­
nych gości z Prezesem ZNP mec. 
Alojzym Mazewskim na czele, któ­
ry wygłosi główne przemówienie.

Długoletni prezes Grupy, nasz 
niezawodny przyjaciel sędzia Ta­
deusz Adesko będzie mistrzem ce­
remonii. Podczas bankietu, zasłu­
żeni członkowie naszej Grupy za 
swoją ofiarną pracę zostaną wy­
różnieni i odznaczeni specjalnymi 
dyplomami.

Bankiet odbędzie się w sobotę, 
dnia 17 kwietnia, w pięknie ude­
korowanej sali “Pałace Hall w 
Cicero. Łatwy dojazd autobusem 
po Cermak Road aż do 5600. Obok 

i jest rozległy plac na auta. Obiad 
nasz podany będzie punktualnie o 
godz. 7 wieczorem.

Będzie również wydany este­
tycznie ozdobiony Pamiętnik Ju­
bileuszowy z historią naszego To­
warzystwa.

Komitet Wykonawczy dokłada 
wszelkich starań, aby bankiet był 
na właściwym poziomie, aby Go­
ście przyjemnie się zabawili i mie-

1

NA WAKACJE W DOMU — 
Mandy Rice-Davies, główna 
bohaterka skandalu lat 60- 
tych, którego drugim “bohate­
rem” był ówczesny minister 
rządu brytyjskiego Profumo, 
przybyła na 3 tygodnie do 
Londynu z Tel Avivu, Izrael, 
gdzie posiada prywatny klub 
nocny. Na zdjęciu: Mandy z 
2-letnią córeczką Daną.

U na długi czas dużo miłych, nie­
zatartych wspomnień.

Sylwester A. Jezierski, sekretarz 
Kom. Wykonawczego.

Z Gminy 39 ZNP
Regularne posiedzenie Gmi­

ny 39 ZNP odbędzie się we 
wtorek, dnia 2-go marca, o 
godzinie 8-ej wieczorem, w 
sali Juliusza Słowackiego, 
pnr. 1700 W. 48-ma ul.

Delegaci i delegatki są pro­
szeni o liczne przybycie.

Posiedzenie Komitetu Za­
baw odbędzie się zaraz po po­
siedzeniu.

Franciszek Prochot, prezes; 
Helena Marzec, sekr. Gminy.

For Teens, Jrs!
PRINTED PATTERN
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Cause a romantic flutter in all 
the male hearts in this turn-of- 
the-century charmer with a rib­
boned, Empire waist. Choose either 
length.

Printed Pattern 4542: NEW Jr. 
Miss Sizes 7, 9, 11, 13, 15. NEW 
Teen Sizes 10, 12, 14, 16. Size 12 
takes 3% yds. 39-in.

SEVENTY FIVE CENTS — for 
each pattern; add 25 cents for each 
Pattern for Air Mail and Special 
Handling.

Send to Anne Adams c/o PO­
LISH DAILY ZGODA 10 Pattern 
Dept., 243 West 17th Street, New 
York, N. Y. 10011. Print NAME, 
ADDRESS, with ZIP, SIZE and 
STYLE NUMBER.

NEW FASHION- PACKED 
Spring-Summer Catalog — separ­
ates, jumpsuits, styles galore. Free 
patern coupon. 50c INSTANT 
SEWING BOOK - cut, fit, sew 
modern way. $1.00 INSTANT 
FASHION BOOK — what-to-wear 
answers. $1.00
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McKinley park
INSURED

SAVINGS AND LOAN ASSOCIATION
OF CHICAGO 

3704 So. Paulina Street
Chicago, Ill. 60609 

STATEMENT OF CONDITION
December 31, 1970

ASSETS
First Mortgage Loans  ....$ 903,689.78
Other Loans  19.466.66
Real Estate Sold On Contract 49.756.65
Real Estate Owned  31.643.83
Stock In Federal Home Loan Bank  22,000.00
U. S. Government Obligations 9,950.00
Other Investments 60,000.00
Cash On Hand and In Banks 188,222.30
Furniture and Fixtures Less Depreciation  467.12
Deferred Charges and Miscellaneous 1,773.67
Prepaid F.S.L.I.C. Premium—Secondary Reserve 22,059.84

TOTAL $1,309,029.85

CAPITAL AND LIABILITIES
Savings Accounts $1,177,312.17
Advance Pavments by Borrowers for Taxes and Insurance .... 30,385.83
Other Liabilities  15,656.97
Deferred Income  5.215.26
Specific Reserves    1.988.33
Legal Reserves  11.588.60
Federal Insurance Reserve  60.755.99
Undivided Profits  6.126.70

TOTAL $1,309,029.85 

We have examined the Statement of Condition of McKINLEY PARK SAVINGS
AND LOAN ASSOCIATION OF CHICAGO, as of December 31, 1970. Our examina­
tion was made in accordance with generally accepted auditing standards and 
included such tests of the accounting records and such other auditing procedures 
as we consider necessary in the circumstances.

In our opinion, the accompanying Statement of Condition fairly presents the 
financial position of McKINLEY  PARK SAVINGS AND LOAN ASSOCIATION 
OF CHICAGO on December 31, 1970, in conformity with generally accepted account­
ing principles applied on a basis consistent with that of the preceding year.  

Bansley and Kiener
Certified Public Accountants

February 4. 1971 

Biggest Crowd
Los Angeles. (UPI) — The 

all-time paid attendance rec­
ord for one game in baseball 
history was set on May 7, 1959 
when the Yankees and Dodg­
ers drew 93,103 for an exhibi­
tion game on behalf of Roy 
Campanella at the Coliseum 
here.

Longtime Pitcher
Cleveland. (UPI) — Early 

Wynn who won 300 major 
league games, owns the long­
est lifetime pitching record 
all in one league. Wynn hurl­
ed 23 years in the American 
League.

1971 National PNA Bowling Tourney 
Sanctioned By The ABC-W1BC
April 16-17-18 And April 23-24-25 Classic 
Slated For Regal Lanes In Mishawaka, Ind., 
And PNA 83 Lanes In South Bend Ind.

Deadline For Entries Extended
To March 10, 1971

Bowiingdom’s two governing 
bodies — American Bowling Con­
gress and the Women’s Interna­
tional Bowling Congress — have 
placed their stamp of approval on 
the 1971 National PNA Bowling 
Tournament, which has scheduled 
it’s Men’s, Women’s Singles and 
Doubles Competition in the Regal 
Lanes in Mishawaka. Ind. and the 
Men’s, Women’s, Boys, Girls Team 
events in theh PNA 83 Lanes in 
South Bend, Ind., for Friday, Sat­
urday', and Sundal. April 16-17-18 
and Friday. Saturday and Sunday, 
April 23-34-25, 1971. according to 
PNA Vice Pres. Frank M. Prochot, 
Chairman of the National PNA 
Bowling Commission and of the 
PNA Sports-Youth Commission, 
which includes PNA Treas. Ed­
ward Moskal, and PNA Directors, 
Melanie Winiecki, Dr. Edward Ró­
żański, and Florence Wiatrowski.

— Additional Blanks Available —

Official entry blanks, which car- | 
ried tournament rules (including • 
several revisions), have already: 
been mailed to those who parti- I 
cipated in th 1970 tourney in 
Sharon-Farrell, Pa. Information 
about the tournament has also 
been mailed to all the secretaries 
of the PNA Lodges and Councils.

Additional blanks may be sec­
ured by writing to the National 
PNA Bowling Commission ' on 
1514-20 West Di vision St., Chicago, 
Ul. 60620. We urge all PNA mem­
bers interested in participating in 
the coming meet to submit their 
entries together with their full re­
mittances $6.00 for singles, $10 00 
for doubles, and $30.00 for team 
and $1.00 for all events, optional
— in the men’s, women’s division, 
and $12.50 for the team event in 
the Junior Div. (Boys-girls) to the 
above commission as soon as pos­
sible, in order to permit tourney 
officials time to draw up an ap- ■ 
pi-qpriate schedule, and cash prize 
list.

feit and all rights to claim or hold 
any trophy or prize awarded in 
the touranment. If the wrong aver­
age is given on the entry blank 
(the correction must be made in 
writing by the person who origin­
ally made out the entry blank) 
before the team or person bowls. 
The bowler is personally respon­
sible for his or her averages. 
Please familiarize yourself with 
ABC rule 27 and WIBC Article 8 
Section 11.

One hundred per cent in prize 
money fees will be returned to 
the winners, as per rules and regu­
lations of the American Bowling 
Congress and. the Women’s Inter­
national Bowling Congress, which 
govern the PNA Tourneys. The 
PNA Sports - Youth Commission 
will offer 1st, 2nd, and 3rd place 
trophies to the Singles, Doubles, 
Team and All events winners in 
the men’s competition: 1st and 2nd 
place trophies to the women in 
their 4 events, and 1st and 2nd 
place individual trophies to the 
winners in the boys and girls team I 
events. |
AL DŁUGOSZ, TOURNAMENT 

CO-ORDINATOR
The tournament co-ordinator for ; 

1971 is Al Długosz- Tournament 
managers is Jim Colpaert; General 
Chairman is Al Retek and Housing 
Chairman is Len Davis of the 
Howard Johnson Motel, 52939, 
U. S. 31 North, 46637, telephone 
number 219-272-1500

Gifford Steady Scorer
New York. (UPI) — Frank 

Gifford scored touchdowns in 
10 straight New York Giants 
NFL games, 1957-1958, a club 
record.

District 12 PNA 
Membership Drive
An important membership 

meeting of District 12, PNA, 
will be held Friday, March 5, 
1971, at the SIKORA HALL, 
4758 S. Marshfield Ave., at 
7:30 in the evening. All Presi­
dents, Secretaries and Or­
ganizers of respective Coun­
cils and Lodges belonging to 
District 12, PNA, are cordially 
invited.

May we remind all Finan­
cial Secretaries and Organiz­
ers, that in conformity with 
the Rules and Regulations of 
the Membership Department 
PNA, it is mandatory for them 
to attend every meeting ar­
ranged by theid District.

The Lodge Secretaries and 
Organizers are requested to 
bring along their rate manu­
als.

Mr. Joseph F. Foszcz, Act­
ing Chief Organizer, PNA, 
also, was invited to give a re­
port on the membership work 
for the year of 1970, and at 
the same time show a few il­
lustrations of proposals for 
various plans offered by the 
P.N.A. — Thomas Paczyński, 
Commissioner, Dist. 12, PNA; 
Helen Orawiec, Commission­
er, Dist. 12, PNA; Thaddeus 
Radosz, Chairman, Memb. 
Comm. Dist. 12, PNA.

forfge 2727 PNA 
Social Party

The White Eagle Society 
Lodge 2727 PNA is sponsor­
ing a Social Party Saturday 
March 13, 1971 at the 48th 
RClub, 4756 S. Western Ave. 
Entree is set for 7:00 P.M. 
The Committee extends a 
most cordial invitation to the 
members and their friends to 
participate in this social.

Coffee and cake will be 
served.

Julian Janota, President 
Stephen Matusik, Sec’y 

Josephine May, Chairman

Trip To Lake Louise 
On Passage To Adventure

DEADLINE EXTENDED 
TO MARCH 10

The deadline has been extended 
to March 10, 1971 so that every­
one will have ample time to send 
in their entries.

Two important rules have been 
added to this year’s application: 
1. Any bowler suspended by the 
ABC or WIBC is not eligible to 
participate in this tournament. In 
the event the bowler witholds this 
information, the bowler and the 
team will forfeit entry fee and 
any prize money won.

2. The tournament officials shall 
not be responsible for average er­
rors by persons filling out entry 
blanks. If an entrant’s wrong aver­
age is specified, both the entrant 
and the team collectively shall for-

According to program host 
Jim Stewart, there is no bet­
ter place to go for a two-week 
summer vacation than Cana­
da’s Lake Louise. “Passage 
to Adventure’’ takes a trip 
to Canada on Saturday, Feb­
ruary 27 at 9 p.m. Traveling 
film maker and outdoorsman 
Stan Midgeley is Jim Stew­
art’s guest.

The program begins at 
Banff, the beautiful national 
park high in the Canadian 
Rockies. Midgely takes a gon­
dola up to the top of Mt. Nor­
quay to see the view and to 
film buffalo grazing and ca- 
noers paddling on quiet lakes 
at sunset. Then he hops on 
his bicycle to follow the 
Trans-Canada highwav.

He suggests that anyone 
visiting the Canadian! Rockies 
travel either by bicycle or on 
foot, and demonstrates his 
climbing technique by hiking 
4,000 feet up into the moun­
tains. Once again on his bicy­
cle, Midgely pedals ten miles 
to Moraine Lake and the 
Continental Divide, crossing 
it to British Columbia.

On the way back to Lake 
Louise, Medgely films a fam- 
of bears; local fauna, and a 
vista-domed Canadian Paci­
fic train, stilfl running, and 
still filled with passengers. 
After a quick glance back to 
Chateau Lake Louise, he re­
luctantly packs his bicycle 
and prepares to drive home.

N H L Cut Down 
The Curve 

Of The Stick
For three straight seasons 

the NHL has seemed to go out 
of its way to cut down on 
Stan Mikita’s scoring by limit­
ing the size of the curve on 
the sticks.

Stan and his running mate, 
Robert Marvin Hull sort of 
invented the curved stick, no 
matter what you read in the 
New York papers. It is true 
that Stan ultimately ended up 
with a kind of boomerang 
type stick in which he could 
carry his young son as well as 
a puck, but now they have it 
down to % an inch.

What with his lame back 
and other problems in the 
early season. Lil’ Stosh got 
off to a slow start this year 
and of course the “Eastern 
Establishment” immediately 
came out with stories about 
the limited curve hurting his 
scaring ability.

Stan himself doesn’t łhink 
the curve has too much to do 
with his ability to score either 
goals or assists. Three years 
ago when they came in with 
the first cut which brought 
the curve to an inch and a half 
Lil’ Stosh went out and led 
the league for the second year 
in a row. Possibly what 
brought about the change was 
the fact that the year before 
he had set a record of 97 
points.

Then they cut another half 
inch off his curved stick and 
he got another 97 points the 
next year.

Meanwhile Bobby Hull kept 
nipping a way a tgoals with 52, 
54 and then 58. But every 
one forgot, probably includ­
ing Hull himself, that in 1961- 

162 he scored 50 goals which 
was then the record with a 
straight stick.

So, don’t worry about Hull 
and Mikita. With or without 
the curved stick they will be 
getting their share of goals 
and points.

♦ ♦ ♦
The National League Gen­

eral Managers finally settled 
on the number of players that 
can dress for a game. It is 
now and through the rest of 
the season and playoffs 18 
skaters and two goalies.

Z Bocznej Trybuny Sportowej
______________  ZYGMUNT P. BOBIN

IGRZYSKA meksykań­
skie przeszły do historii ja­
ko Olimpiada fantastycz­
nych rekordów lekkoatlety­
cznych. Duży wpływ na o- 
siągnięcia tak znakomitych 
wyników miała niewątpli­
wie wysokość, na której po­
łożony jest stadion olimpij­
ski (2240 m). Na tej wyso­
kości, gdzie zawartość tlenu 
w atmosferze spada z 21 do 
16 procent, powietrze sta­
wia mniejszy opór, co u- 
przywilejowało zawodni­
ków startujących w konku­
rencjach wymaga j ą c y c h 
maksymalnego wysiłku, nie 
trwającego jednakże dłużej 
niż 1 minutę.

★ ★ ★
NA WSPANIAŁE wyniki 

złożyły się również: praca 
trenerów, badania fizjologów 
i lekarzy, wreszcie osiągnięcia 
w dziedzinie konstrukcji no­
wych rodzajów sprzętu i urzą­
dzeń sportowych, które tak 
bardzo potrzebne są Polskie­
mu Komitetowi Olimpijskie­
mu, na przygotowanie zawod­
ników na olimpiadzie w Mo­
nachium.

WAŻNY jest fakt, nieza­
uważalny w ciągu życia je­
dnego pokolenia, ciągłego 
rozwoju fizycznego czło­
wieka. I tak: w porówneniu 
z pierwszymi latami nasze­
go wieku mężczyźni są obe­
cnie wyżsi przeciętnie o 6 
cm. siła muskułów wzrosła 
o 13 procent, o tyle samo 
pojemność płuc.

♦ * *
NA IGRZYSKACH w 1928 

roku, przeciętny wzrost mio­
taczy kulą wynosił 182 cm — 
waga 80 kg. W Meksyku mio­
tali kulą olbrzymi i przecięt-

Didn’t Get Away, 
But...

Honolulu. (UPI) — When 
three amateur fishermen from 
California landed a 1,805- 
pound Pacific blue marlin in 
Hawaii waters, it was by far 
the biggest marlin ever caught
— but the catch did not go in­
to the record books.

The men — Pat Morello, 
Charles Lewis and Mike 
Walker of Huntingdon Beach
— took turns working the big 
fish in. International game 
fishing rules allow only one 
person to touch the fishing 
gear. The marlin was nearly 
600 pounds heavier than the 
listed world record catch.

Good In a Pinch
Boston. (UPI) — Joe Cro­

nin, president of the American 
League, as player-manager of 
the Boston Red Sox in 1943, 
hit a record pinch home run 
in each game of a double 
header against the then-Phila- 
delphia Athletics. Cronin’s 
five pinch home runs in that 
1943 season are another major 
league record.

nym wzroście 190 cm i o prze­
ciętnej wadze 109 kg. Kula 
pchnięta przez złotomedalistę, 
Amerykanina Matsona leciała 
z szybkością 14 m/sek i wy­
rzucona była z wysokości 2,25 
m, — co jak stwierdzono — 
miała decydujący wpływ na 
wynik (20,20 m). — Szybkość 
kuli mniejsza tylko o 30 cm 
na sek. dałaby wynik niemal o 
1 m gorszy.* * *

METODY treningowe o- 
pracowane są z naukową 
skrupulatnością i wymaga­
ją od zawodników niemal 
poświęceń. Ojcami nowo­
czesnych przygotowań za­
wodników są długodystan­
sowcy fińscy. Już w 1925 
roku, każdy z nich przebie­
gał w ciągu roku 385 km. W 
dzisiejszych wymaganiach 
treningowych to nie wy­
starcza. Rosyjski biegacz 
Leonid Nikitienko w czasie 
swoich treningów przebie­
gał w ciągu miesiąca 750 
km. Inni biegacze pokonują 
w ciągu miesiąca nawet 
większe odległości.

* * «
LEGENDARNY biegacz fiń­

ski z lat dwudziestych Paavo 
Nurmi — dziewięciokrotny 
złotomedalista — wynalazł no­
wą metodę t. zw., treningu in­
terwałowego. Przebiegał on 

i po paręset razy krótkie odcin- 
I ki trasy, wypoczywając po 
i każdym z nich. Jego metodę 
przejęli inni biegacze fińscy. 
Ale też w latach 1920 . 1936 
tylko Janusz Kusociński zdo- 

i lał odebrać im palmę pierw­
szeństwa na długich dystan­
sach. ♦ * ♦

TAKIE treningi były je­
dnak niezmiernie nużące 
dla biegaczy, zwłaszcza że 
odbywały się tylko na twar­
dych bieżniach stadionu. 
Australijczyk Cerutty i No­
wozelandczyk Lyliard zer­
wali z treningiem na stadio­
nach i kazali swym podo­
piecznym biegać codziennie 
20 — 30 km po pagórkach, 
laskach, płytkiej wodzie i 
piaszczystych wydmach. — 
Ich wychowankowie: Hal- 
berg (Australia) i Snell 
(Nowa Zelandia) zdobyli 
złote medale w Rzymie i w 
Tokio.

NAJBARDZIEJ oporne wo­
bec ludzkiego dążenia do re­
kordu są sprinty. W ciągu 30 
lat, rekord świata na 100 m 
poprawiony został tylko o 0,3 
sek., naukowcy są zdania, że 
człowiek zbliza się w sprin­
tach do kresu swych możliwo­
ści. » ❖ *

TRZEBA bowiem wie­
dzieć, że: sprinter uzyskuje 
w ciągu sekundy (ze stanu 
spoczynku) szybkość 40 km 
na godz. W ciągu całego 
biegu bierze tylko jeden od­
dech. Stawia on w ciągu 10 
sekund 40—50 kroków. Wy­
nika z tego, że jego musku- 
ły napinają się i rozluźnia­

ją 5 razy w ciągu sekundy. 
Sprinterem najwyższej kla­
sy może być więc tylko 
człowiek, którego centralny 
system nerwowy reaguje 
szybciej niż u przeciętnego 
śmiertelnika.

* * *
POSTĘPY w sprincie możli­

we są tylko dzięki udoskona­
leniom technicznych. Od ro­
ku 1908 stosuje się specjalne 
pantofle z kolcami. Początko­
wo ważyły one 300 gramów, 
obecnie — wykonane ze skóry 
kangura — nie przekraczają 
wagi 100 gramów. Ostatnio 
skonstruowano pantofle nabi­
te 42-68 gwoździami. Nie są - 
one na razie uznawane przez 
Międzynarodową Fede rację 
Lekkoatletyczną.

' * ♦ *
W ROKU 1929 wynale­

ziono bloki startowe, z któ­
rych oficjalnie pozwolono 
startować dopiero w 1937 
roku. Doświadczenia z nimi 
wykazały, że bloki dają 
zysk zawodnikowi od 0,1 — 
0,2 sek.

* # *
OD 1960 ROKU datuje się 

wprowadzenie bieżni ze sztu­
cznych tworzyw, jak tartanu, 
czy rekortanu. Są one elasty­
czniejsze, odporne na deszcz 
i niemal nie wymagają kon­
serwacji. Na tartanie sprinte­
rzy zarabiają od 0,2 — 0,3 sek.

* ♦ ■ ♦
CHEMIA ingeruje też 

bezpośrednio w organizm 
wyczynowców. Firmy far- 
macutyczne reklamow a ł y 
specyfik “Dianobol”, posia­
dający właściwość rozwija­
nia mięśni Ponieważ nie 
został on uznany za środek 
dopingowy, używa się go — 
ciągle przez niektórych za­
wodników. Mówiło się, że 
zażywał go złoty medalista 
w rzucie młotem z Rzymu 
Amerykanin Howard Co- 
nolly, który miał lewe ra­
mię krótsze o 7 cm.» * * 
DOWIEDZIANO się rów­

nież, że na skutek używania 
“Dianabolu” masa mięśni roś­
nie do tego stopnia, że nie 
wytrzymują jej ścięgna, co 
staje się przyczyną licznych 
urazów. Przed Olimpiadą w 
Meksyku “Dianobolu” zażywał 
szwedzki miotacz — Bjoerne 
Bruch, ale w Meksyku znalazł 
się dopiero na 8 miejscu w 
rzucie dyskiem. Za to w roku 
1970 rzucał w granicach re­
kordu świata.

« « •
OKAZUJE się więc, że 

(mimo wszelkich zdobyczy 
nauki) o zwycięstwie, o bi­
ciu rekordów decyduje, o- 
prócz talentu, tak jak przed 
70 laty, przede wszystkim 
wytrwałość, zaciętość i wo­
la zwycięstwa. Te właśnie 
przymioty zaw o d n i k ó w 
sprawiają, że igrzyska olim­
pijskie są zawsze wielkim, 
fascynującym widowiskiem.

* * * 
SZKOLENIOWCY, lekarze 

i chemicy już głowią się czy 
wyniki uzyskane na ostatniej 
Olimpiadzie w Meksyku zosta­
ną przekroczone. Oczekuje się 
jedynie pobicia rekordów w 
skokach o tyczce i w skoku 
wzwyż. Reszta chyba będzie 
bez zmian.

got your eyes 
on a new car?

get a low-cost auto loan at the 
national security bank of Chicago
National Security can help you financeMhe purchase of your new 
or used car. These loans are easy to arrange and you will find our low 
bank rates and repayment terms tailored to suit your budget.

MEMBER FEDERAL DEPOSIT INSURANCE CORPORATION

national security 
bank of Chicago
1030 WEST CHICAGO AVENUE

OPEN SIX DAYS EACH WEEK —
INCLUDING FRIDAY EVENINGS

Drop in and discuss 
your loan or use 
the coupon —----------)

for extra fast service 
phone: MOnroe 6-9000 

and ask for the 
AUTO LOAN

DEPARTMENT

I 
l 
I 
I 
I
I 
I

I
I

Name.
Pl EASE PRINT

Address.

Zip..State.City

Telephone

Please send me 

more information 
on a  new car 

or  used car 

low-cost auto loan.

To: National Security Bank of Chicago 1030 West Chicago Avenue • Chicago, Illinois 60622

I
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Nowy Numer 
“Na Antenie”

“W poszukiwaniu trzeciej 
drogi” — eto tytuł artykułu 
Jana Nowaka o sytuacji w 
Polsce po zmianach w kie­
rownictwie rządzącej partii 
komunistycznej i we wła­
dzach państwowych spowodo­
wanych buntem robotników 
na wybrzeżu. Artykuł ten 
otwiera numer lutowy mie­
sięcznika “Na Antenie,” wy­
dawanego przez Rozgłośnię 
Polską Radia Wolna Europa. 
Numer ten przynosi także do­
kładne przedstawienie przy­
czyn i przebieg zmian ekipy 
rządzącej w PRL w reportażu 
p.t. “Rewolucja Pałacowa.”

Sprawy krajowe dominują 
jako podstawowy temat luto­
wego numeru miesięcznika, 
który zawiera wybór codzien­
nego dziewietnasto-godzinne- 
go programu Rozgłośni. Znaj­
dujemy więc w nim szereg li­
stów i sprawozdań o wyda­
rzeniach grudniowych nade­
słanych z Kraju, fragmenty 
kazania noworocznego Kardy- 
nała-Prymasa Polski, artykuł 
o przywilejach dygnitarzy 
partyjnych p.t. “Od kolebki

Jej Zemsta
W skardze rozwodowej 

przeciwko żonie, Henry Stef­
fen z Milford Center stwier­
dził, że znęca się nad nim mo­
ralnie. Pani Steffen spreparo­
wała własnoręcznie kukiełkę 
o rysach twarzy i korpulent­
nej figurze męża i używa jej 
jako poduszki do wtykania 
szpilek. Oskarżona nie okaza­
ła jednak skruchy i oświad­
czyła w sądzie: “Sprawia mi 
za każdym razem ogromne za­
dowolenie, kiedy wtykam 
szpilkę w pewną część ciała 
mojej kukiełki.”

aż do grobu” oraz zatajane 
przez władze PRL wiadomo­
ści o problemach kraju i roz­
grywkach wśród rządzących 
w stałej rubryce “Za Kulisa­
mi.”

Ponadto: Wiktora Trościan- 
ki “Ręce,” omówienia przez 
Ignacego Szenfelda książki 
Wasyla Grossmana “Wszystko 
płynie” wydanej w “samizda- 
cie,” Pawła Zaremby “Miej­
sce wiecznego spoczynku ge­
nerała Sikorskiego, Stanisła­
wa Wąsowskiego recenzja 
książki Zbigniewa Brzeziń­
skiego “Między dwoma epoka­
mi,” oraz felieton Alicji Lisie­
ckiej “Gwiazda Zbyszka Cy­
bulskiego.”

Wśród innych materiałów: 
ks. Waleriana Meysztowicza 
opis odnalezienia grobów kró­
lewskich w katedrze wileń­
skiej p.t. “Królów naleźli,” 
Tadeusza Alfa-Tarczyńskiego 
“Wyspiański w oczach chłop­
ca” oraz komentarz o odbudo­
wie Zamku Królewskiego w 
Warszawie.

Strajk pocztowy w Anglii 
a także potrzeba uwzględnie­
nia coraz to nowych materia­
łów napływających z Kraju o 
wydarzeniach grudniowych i 
ich skutkach spowodowała 
opóźnienie numeru lutowego, 
podobnie jak styczniowego. 
Numer marcowy, o zwiększo­
nej objętości. Redakcja będzie 
się starała wydać w normal­
nym terminie, t.j. w pierw­
szych dniach marca.

“Na Antenie” zamawiać 
można w Administracji: PCA 
Publications Ltd., 20 Queens 
Gate Terrace, London S.W. 7., 
lub w przedstawicielstwach 
w poszczególnych krajach. 
Prenumerata roczna $5.00, 
Ł. 2.10, F. 25 lub równowar­
tość.

Sali i Gospody Columbia
Jest to piękna i obszerna Sala do wynajęcia na Wesela, Bankiety, 

Przyjęcia Rodzinne, Party i Posiedzenia Grup, Klubów 
oraz Organizacji.

OBSŁUGUJEMY ZAWSZE W NASZEJ GOSPODZIE 
NAJLEPSZYMI NAPOJAMI.

Przyjmujemy zamówienia na różne przyjęcia 
sposobem CATERING.

Po Więcej Informacji Telefonować: 247-9387
Jeżeli chcecie rozmówicie się po polsku.

ZAWIADOMIENIE
Pragniemy uprzejmie zawiadomić naszych Przyjaciół, 

Znajomych i okoliczną Polonię, że

WŁADYSŁAW MARTINEK
obecnie jest Właścicielem

POZNAJCIE LUDZI
dzięki którym MANUFACTURERS 

stał się jednym z Przodujących

Banków Chicagoskich

Edward Wojnowski
Asystent Wiceprezesa

Frank Bobrytzke

Asystent Kasjera

Przewodniczący 
Komitetu 

Wykonawczego

Edward H. Kay

SŁUŻĄ SPOŁECZEŃSTWU
PONAD 35 LAT

Manufacturers Bank
The Manufacturers National Bank of Chicago

1200 N. ASHLAND AVE.
Telefon: BR 8-4040
Członek Federal Deposit 
Insurance Corporation

ZASOBY PONAD 100 MILIONÓW DOLARÓW

Ze Spotkania Przywódców 
Kongresu Polonii Am. w Washingtonie

Przywódcy Kongresu Polo­
nii Amerykańskiej odbyli 
onegdaj spotkanie z przewo­
dniczącymi grup Związku Na­
rodowego Polskiego w Wash­
ingtonie. Przyjęcie odbyło się 
w lokalu kierownictwa Wydz. 
Kongresu PA Washington.

S p o t k aniu przewodniczył 
krajowy prezes Kongresu PA 
i prezes ZNP, mec. Alojzy A. 
Mazewski.

Na zdjęciu powyżej siedzą 
od lewej: Józef Osajda, skarb­
nik Kongresu PA i prezes Zje­
dnoczenia Polskiego Rzym. 
Katolickiego; prezes Kongre­
su PA i ZNP mec. Alojzy A.

Mazewski; p. Adela Łagodziń- 
ska, wiceprezeska Kongresu 
PA i prezeska Związku Polek 
w Ameryce.

Stojąc od lewej: Wally Ur­
man, prezes Gminy 203 ZNP 
w Washingtonie; Walter Za- 
chariasiewicz, prezes Polsko- 
Ameryk. Tow. Sztuki w 
Washingtonie; Kazimierz Łu- 
komski, wiceprezes Kraj 
Kongresu Polonii Ameryk.; 
panna Jane E. Tralka, preze­
ska Pol. Klubu w Washingto­
nie; Wiesław Ariet, prezes 
Stow. Polskich Weteranów w 
Washingtonie; redaktor Karol 
Burke, były kierownik biura 
Kongresu PA w Stolicy Kra­

ju; Frank J. Navalaney, prze­
wodniczący Pol. Klubu Col­
lege Parku w Maryland, Gru­
py 3191; Walenty Janicki, 
kraj. sekr. Kongresu Polonii 
Ameryk.; Feliks Bocheński, 
przewodniczący Ameryk. Ra­
dy Polskich Klubów Kultu­
ralnych; Raymond Kowalski, 
przewodniczący Klubów Pol­
skich w Jółn. Wirginii, Grupa 
3185 ZNP; pułk. Kazimierz L. 
Lenard, dyrektor wykonaw­
czy Kongresu PA w Washing­
tonie; oraz Henryk J. Warren, 
reprezentant Pol. Klubu z 
Rockville, Maryland, Grupa 
3190 ZNP.

Nie Brak Polaków 
w Kownie

Według spisu ludności, prze­
prowadzonego w styczniu 1970 
r., Wilno ma 371 tys. mie­
szkańców, a Kowno — 306 tys. 
Różnica nie jest wielka.

Kowno nie ma tak silnego 
zaplecza polskiego, jak stolica 
Wileńszczyzny, ale i tam im­
prezy polskie cieszą się dość 
dużym powodzeniem.

Niedawno przez 2 tygodnie 
wyświetlano polski film “Lal­
ka”, osnuty na tle powieści B. 
Prusa. Nieco później w tymże 
mieście odbyła się wystawa 
fotograficzna “Kultura i sztu­
ka Polski”.

Przy kombinacie “Irukaras” 
istnieje polski zespół teatral­
ny, który już parę razy jeździł 
do Wilna. Polski zespół ama­
torski w Wilnie złożył rewizy­
tę w Kownie, gdzie odegrał 
komedię Fredry “Damy i hu- 
zary”.

Oczywiście Kowno nie ma 
takiej masy uczonych, pisarzy 
i artystów jak Wilno, ale cza­
sem udaje mu się wysunąć na 
pierwsze miejsce. Np. gdy ro­
biono konkurs na najpiękniej­
szy park, to palmę pierwszeń­
stwa przyznano parkowi w 
Kownie. (LWIL)

Jak Wygrywać?
Telewizja mediolańska roz­

pisała ankietę na temat: „Jaka 
audveja oodoba się wam naj­
bardziej”? Signora Rosa Bu- 
garelli odpowiedziała: „Prog­
noza pogody. Zakładam się co­
dziennie z tnężem o 100 lirów, 

że się nie sprawdzi i w ten 
sposób zyskuję miesięcznie ok. 
2.000 lirów”.

Instalacja Wydziału Kobiet 
Okręgu 13-go ZNP

Instalacyjne posiedzenie 
Wydziału Kobiet Okręgu 13 
Z.N.P. odbędzie się w czwar­
tek dnia 4go marca o godzinie 
7mej wieczorem w sali E. 
Moskala 5639 N. Milwaukee 
Ave.

Prosimy panie Delegatki o 
punktualne przybycie.

Po krótkim i ważnym po­
siedzeniu odbędzie się insta­
lacja nowych urzędniczek.

Zapraszamy krajowego pre­
zesa ZNP A. Mazewskiego 
wraz z całym Zarządem ZNP.

Uprzejmie zapraszamy wi­
ceprezeskę ZNP Irene Wallace 
o przybycie i odebranie przy­
sięgi od nowego zarządu.

Zapraszamy komisarza Okr. 
13 ZNP C. Mikołajczyka, Ko- 
misarkę Okr. 12go ZNP Hele­
nę Orawiec, komisarza Okr. 
12go ZNP T. Paczyński. Rów­
nież zapraszamy Prezesów i 
Prezeski Gmin i Grup, Orga­
nizatorki i Organizatorów 
przy Okr. 13 ZNP.

Zapraszamy również byłe 
komisarki Annę Zdunek i 
Adelę Ćwik; Piotra Kaczma­
rek, Prez. Stow. Obozu Mło­
dzieżowego Okr. 12go i 13go 
ZNP oraz gości i przyjaciół. 
Po posiedzeniu będzie smacz­
na przekąska.

Zofia Buczkowska, Komi- 
sarka Okr. 13go Z.N.P.

Eleonora Tragarz, Sekr. prt

Ogłaszajcie Się w Dzienniku Związkowym

WYJAZDY do POLSKI
SAMOLOTAMI: na różne okresy pobytu w Polsce — 

każdego dnia.
SPROWADZANIE Waszych krewnych i znajomych 

z Polski na stałe lub z wizytą.
PEKAO, przekazy do wyboru, paczki żywnościowe 
odzieżowe, maszyny rolnicze, materiały budowlane 
lekarstwa i inne.

Sprawy notarialne i spadkowe w Polsce załatwi

POLSKIE BIURO PODRÓŻY
STAUDACHER & RATKĘ

1650 W. 48th STREET
Chicago, Illinois Tel. YA 7-2324

Popierajcie tych, którzy ogłaszają 
się w Dzienniku Związkowym.

• PWM»

Foryourcar 
yourhome 
yourlife 
and your health

StateFarm is all 
yeuneed to knbw 
about insurance.

See me.

STATE FARM

STAN KAPKA
4638 N. WESTERN

BUS. 878-1200
RES. 965-7488

Insurance Companies 
Home Ofiicas: Btootninoton, lUnoU ,

Paczki świąteczne

Ekonomiczne 

Korzystne 

^Ktrakcyjne 
^^CZEKIWANE

przez Waszych Krewnych w Polsce 
na ŚWIĘTA WIELKANOCNE 

zamówienia przyjmują miejscowi Dealerzy
oraz

PEKAO TRADING CORPORATION
NEW YORK) N.Y. 10003

Kronika z Trójcowa
Nabożeństwa:

Środa — Msza św. i kazanie pa­
syjne o godz. 6:30 wieczorem w 
dolnym kościele.

Czwartek — Godzina święta w 
dolnym kościele o godz. 6:30 wie­
czorem.

Piątek: Droga Krzyżowa w języ­
ku angielskim o godz. 1:45 po po­
łudniu w rjolnym kościele a po 
polsku o godz. 7-ej wieczorem w 
dolnym kościele.

Piątek — Msza wieczorna o go­
dzinie 6:30 w dolnym kościele. 
Spowiedzi przed tą mszą św. bę­
dziemy słuchać od godz. 6:00 do 
6:30.

Spowiedź
W tym tygodniu przypada pier­

wszy piątek miesiąca, a więc bę­
dziemy słuchać spowiedź w czwar­
tek po południu od godziny 3-ej 
do 5-ej; oraz wieczorem od godz. 
7-ej do 8-ej.

“Dollar-A-Month Club”
W przyszłą niedzielę, jako w 

pierwszą niedzielę miesiąca przy­
pada składanie kopertek na “Dol- 
lar-A-Month Club” za pomocą 
których parafianie pomagają w u- 
morzeniu długu ciążącego na pa­
rafii. Serdecznie jesteśmy wdzięcz­
ni tym którzy o nas pamiętają i 
składają dodatkowego dolara mie­
sięcznie i w ten sposób likwidują 
dług parafialny. Tym którzy zda­
rza się czasem zapomnieć, zwraca­
my słówko serdecznej zachęty aby 
starali się i o nas pamiętać. Każda 
ofiara jest nam potrzebna. Bóg 
Zapłać.

Serdeczne Gratulacje:
W tych dniach szczęśliwie prze­

żywają ,radosną 25-tą rocznicę 
swych poślubiń małżeńskich pań­
stwo: Walter i Mildred Szatkow­
ski. Jubilatom składamy serdeczne

gratulacje i szczere życzenia dal­
szych pomyślnych lat razem.

Posiedzenia:
Tow. Matki Boskiej Szkaplecz- 

nej będzie miało swoje miesięczne 
posiedzenie dziś po południu o go­
dzinie 1:30 w sali zwykłych posie­
dzeń.
Zabawa Towarzyska:

Towarzystwo Ozdoby Kościoła 
urządza zabawę towarzyską dziś 
po południu o godzinie 2-ej w sali 
niższej szkoły św. Trójcy. Człon­
kinie i parafianki są proszone na 
tę zabawę. Fanciki będą mile przy­
jęte.
Nowy Zarząd Trzeciego Zakonu:

Na ostatnim posiedzeniu Grona 
Trzeciego Zakonu św. Franciszka 
wybrano do zarzadu na następne 
trzy lata: Przełożona — Janina 
Graban; wice-przełożona — Maria 
Łapińska; sekretarka protokółowa 
— Aleksandra Muleronek; sekre­
tarka finansowa — Katarzyna 
Bochnia; kasjerka — Monika 
Kolcz.

Obławy Na Handlarzy 
Narkotykami

Lawrence, Kan. (URI). —• 
Ponad 150 policjantów z 
trzech miast wzięło udział w 
wielkiej obławie na handlarzy 
narkotykami na terenie stu­
denckich' dormitoriów Uni­
wersytetu Kansas. Aresztowa­
no 30 podejrzanych.

Prokurator generalny stanu 
Kansas Venn Miller przyrzekł 
podczas kampanii wyborczych 
oczyścić ośrodki studenckie z 
narkotyków i tej obietnicy 
pragnie dotrzymać. Przy wie­
lu aresztowanych znaleziono 
znaczne ilości kokainy, morfi­
ny, haszyszu i marijuany.

Czy wiecie Rodacy, że najszybszą i nalepszą pomocą 
dla rodzin w Polsce są paczki i przekazy do wyboru 
PEKAO? . . . Dla Waszych Krewnych i Przyjaciół. 

OBECNIE najwięcej pożądanym artykułem jest WĘGIEL.
Jedna tona — bez.AA Dwie tony, z do-CQft (10 
dostawy ............ wlO.UU stawą pod dom UwU.UU

BIURO WYSYŁKI; TARASIEWICZ AGENCY
ELEONORA MAROLEWSKA, Kierowniczka 
5047 S. ASHLAND AVE., CLiffside 4-3545 

Załatwiamy wyjazdy po cenach taryfowych do POLSKI oraz wszystkich 
krajów świata. Bilety lotnicze, żeglugowe, kolejowe i autobusowa w 
Stanach Zjednoczonych
Sprawozdania krewnych z wizytą lub na stałe. Załatwianie aktów 
notarialnych. Adoptacji dzieci. Wysiłki lekarstw i paczek.

PACZKI PEKAO 
Lekarstwa Do Polski 

WYSYŁA SZYBKO APTEKA 
CABAŃSKI PHARMACY INC.

M. Wieteska, R.Ph.G.

1147 N. ASHLAND AVE.
Tel. HUmboldt 6-9376 Chicago, Illinois 60622
WAQ7F I Rnn7INIF- W POLSCE możecie wysłać 
IfnuŁŁU li U ULIIIIE. ■ każdy rodzaj paczki żywnościo­

wej, przekazy do wyboru, maszyny rolnicze, materiały budow­
lane, aparaty telewizyjne, pralki, lodówki i samochody.

NA ITANIF I* wykonujemy recepty tutejsze. Wysyłamy 
I" HU I H Ił IŁU ■ lekarstwa według recepty zagranicznej lub 

na podstawie opisu choroby gdyż załatwiają to Dyplomowani 
Aptekarze z długoletnią praktyką europejską i amerykańską.

PACZKI WIELKANOCNE
PACZKA Nr. 39 (urozmaicona) . . e . . .$17.00
PACZKA Nr. 35 (urozmaicona) . . . . . . $10.00
PACZKA ze świeżymi owocami Nr. 88 . . . . $4.50

GODZINY OTWARCIA APTEKI:
PONIEDZIAŁEK — WTOREK — CZWARTEK — PIĄTEK

9 rano do 8 wieczór.
ŚRODA od 9 do 6 wieczór. — SOBOTA od 9 do 7 wieczór.

SATISFACTION
GUARANTEED 

ANO 
TOUR MONEY DICK 

(PLUS INTEREST)

STANDARD
FEDERALS

SAVINGS AND LOAN ASSOCIATION OF CHICAGO
4192 Archer Avenue at Sacramento • Chicago, Illinois 60632 • 847-1140

ASSETS OVER $149,500,000. RESERVES OVER $13,500,000. 
OFFICE HOURS:
Monday & Thursday, 9 a.m. to 8 p.m. • Tuesdays Friday, 9 a.m. to 4 p.m.
Saturday, 9 a.m. to 12 Noon • Wednesday, no business Iransacted.



Dodatek
Niedzielny

Z Całego 
Świata
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Artur L. Waldo

Świat Juliusza 
Andrzejkowicza

(20) (Ciąg dalszy)

“6. Suma dolarów 500 na zabezpieczenie pośmiertne, bę­
dzie ściągana drogą składek, od każdego członka — pro rata.

“7. Konstytucja Związku Narodowego Polskiego w ni­
czym nie narusza konstytucji i samorządu gmin i towarzystw.

“8. Konstytucja ta nie uprawnia Zarządu Centralnego 
Związku do mieszania się w specjalne sprawy grup związko­
wych.

“9. Fundusze grup są nienaruszalne.
“10. Konstytucja Z.N.P. wyraźnie oświadcza swą cześć i 

uszanowanie dla wiary rzymsko-katolickiej i zastrzega, że w 
niczym nie pozwolimy ubliżać jej prawom i zasadom. W osob­
nym paragrafie Konstytucja zastrzega, że w razie zgłoszenia 
się do Związku bractw kościelnych, Komitet Centralny, za po­
rozumieniem się z cenzorem, odpowiednio funduszom posia­
danym, wspierać ich będzie nawet w budowaniu kościoła.

“Jakież więc zarzuty i kto ośmiela się je nam czynić? 
Dlaczego nie mamy się łączyć, kochać i wspierać wzajemnie 
jako Polacy i miłować narodowość naszą?!

“Nawołujemy Was raz jeszcze przeto! Przystępujcie do 
Związku Narodowego Polskiego! Dajcie tę pociechę braciom 
w kraju, że dla nich pracujecie, o nich myślicie i za to będą 
Wam błogosławić! Przystępujcie dla dobra ogólnego, dla do­
bra każdego z Was pojedynczo, dla chwały ojczyzny naszej! 
Przystępujcie, gdyż Polska, ojczyzna nasza, na Was liczy!

Juliusz Andrzejkowicz
Prezes Sejmu i Cenzor Z.N.P.

Trudno o bardziej szczery wybuch uczuć i przekonań ura­
żonego, lecz nie złamanego wodza Polonii amerykańskiej. 
Przy zachowaniu najwyższej godności, potrafił zrozumieć 
tych, których na ogół nigdy zrozumieć nie można, odczuć w 
stosunku do nich nie nienawiść, lecz politowanie, a w stosun­
ku do ludzi prawych — głosić niezłomnie wiarę największą w 
świetlaną przyszłość Związku i Polonii.

Dni Walki Bratniej

LATARNIA MORSKA NA POLSKIM WYBRZEŻU

Jan Niemczewski

100-lecie Rzeszy
Obok tej pięknej i patriotycznej pracy, rozpoczęły się dla 

Związku nie tylko dni, ale lata walki bratniej z opozycją. Cen­
zor na stanowisku odpowiedzialnego Organizatora swego two­
ru dzielnie trwał, nie ustępując z szańca ani na godzinę i nie 
ustępując ani na cal. W tym samym czasie prowadził także 
i rozwijał interes własny, częste odbywając z Filadelfii wy­
pady do Chicago (nota bene — na własny koszt) dla spraw 
związkowych. Gdyby kończyło się na samej pracy na dwu 
odcinkach, dałby sobie radę. Przy jego wątłym stanie fizycz­
nym jednak, wielostronność frontu i rozrost walki stopniowo 
podkopywały Andrzejkowicza siły.

Otwarciej np. występował w proponowaniu wychowania 
fizycznego dla Polaków w Ameryce. W przemówieniach 
swych na obchodach poruszał konieczność stworzenia w Ame­
ryce tak dobrze rozwijającego się we Lwowie Sokolstwa, które 
i na wyrobienie charakteru człowieka ideologią swą (pod 
hasłem: “zdrowy duch, w zdowym ciele”) miało wpływać 
dodatnio.

Innym jego frontem było zwalczanie wstrzymywania pol­
skiej immigracji. Jak wiadomo, poglądy jego w tej sprawie 
znajdowały sprzeciw i we własnym jego obozie. Sprzeciw ten 
wyrastał z prasy polskiej całego świata. Trwało to już od 
szeregu lat. W numerze polonijnego “Orła Polskiego” np. z 
dnia 14 lipca 1870 roku, Ignacy Wendziński, 83) śladem pism 
krajowych, wyraził ubolewanie “nad uciekaniem ludu z 
Polski, przybywającego ‘na przepadłe’ do ziemi Washingtona. 
Ten pogląd powtarzał się w nieskończoność i później. Wszyscy 
natomiast nieomal jednogłośnie byli za tym, ażeby przygoto­
wywać się do nowego powstania i nowej próby wyzwolenia 
Polski. Gdy Andrzejkowicz dla podtrzymania poparcia emi­
gracji z Polski propagował atak na wrogów od zewnątrz, zwo­
lennicy walki czynnej obstawali za zachowaniem elementu 
młodego w Polsce dla walki niepodległościowej na ziemiach 
ojczystych. Juliusz wówczas pytał: “Dlaczego niszczyć polski 
kraj? Czy nie lepiej i praktyczniej walczyć o wolność na 
terenie wrogów, uderzając z zagranicy?”82)

“Komitet Centralny” i “Cenzor”
Jak wynika z listów i odpowiedzi otrzymywanych, orga­

nizatorzy Z.N.P. i adresaci nazywali zarząd pierwszej grupy 
Związku — Komitetem, a wzmianka Andrzejkowicza o po­
trzebie zwołania delegatów poszczególnych ugrupowań na 
pierwszy Sejm, zaznacza, że znajdzie potrzeba dokonania wy­
boru “Centralnego Komitetu”. W tym więc okresie przedsej­
mowym zarząd GrUpy No. 1 uważał się za Komitet Centralny, 
oczywiście tymczasowy, stąd i ta dziwna terminologia. Trudno 
nie spostrzec, że i po pierwszym Sejmie władze główne w 
Związku nazywano “Komitetem Centralnym”, zanim zastą­
piono ten termin później nazwą “Zarząd Centralny”.

Nie wszystkie pomysły Andrzejkowicza wszakże uległy 
zmianie. On to na przykład stworzył urząd Cenzora, jaki za­
chowany jest do dnia dzisiejszego. Urząd ten pojawił się w 
przedsejmowym okresie w przerabianych w dalszym ciągu 
statutach tworzonego Związku. Był to paragraf 15, który 
brzmiał: “Przystąpią delegaci grup (przed Sejmem) do wy­
boru jednego z nich jako cenzora zawiązania się Związku 
Narodowego Polskiego;75) każdy delegat wybrany na Cenzora 
ogłosi prasą kogo na Cenzora upatrzył. Minimum stanowi pię­
ciu delegatów. Jeżeli żaden z kandydatów nie otrzyma więk­
szości absolutnej głosujących delegatów, wiekiem najstarszy 
delegat staje się Cenzorem”.

Paragraf 17 dotyczący “organizacji przedwstępnej” 
brzmiał: “Cenzor użyje wszelkich środków, aby zjazd organi­
zacji do skutka doprowadzić, w przeciwnym razie staje się 
grupą związkową, z której cenzor delegatem wybrany został, 
miejscowość ta siedzibą Komitetu Centralnego; wybierze z 
grona swego 2 członków zdolnościami i patriotyzmem przodu­
jących. Cenzor (po ukończeniu wszystkich funkcyj przedsej­
mowych) zostaje prezydentem Związku. Dalej wyszczegól­
nione były obowiązki tego tymczasowego Komitetu Central­
nego, wraz ze wskazówkami, w jaki sposób dążyć do zwołania 
Sejmu. Zapewniwszy w ten sposób organizację Związku i po 
wytknięciu dróg na każdą ewentualność, Andrzejkowicz 
zamknął te wstępne reguły hasłem: “Jeżeli żyć, to dla Polski, 
a jeżeli cierpieć i umierać, to za Polskę! Podajmy sobie brat­
nią dłoń, ścieśnijmy szeregi! Jeszcze Polska nie zginęła!”

(Ciąg Dalszy Nastąpi)

Niemieckiej
18 stycznia 1871 r. w Sali 

Lustrzanej pałacu wersalskie­
go premier pruski — Otto 
Bismarck, przeżywał najwięk­
szy triumf swojego życia. Oto 
w jego inscenizacji dokonał 
się tam historyczny akt pro­
klamowania Rzeszy Niemiec­
kiej pod hegemonią Prus — z 
królem pruskim jako cesa­
rzem Wilhelmem I na czele.

Setną rocznicę tego wyda­
rzenia wykorzystały różne ko­
ła nacjonalistyczne w Nie­
mieckiej Republice Federal­
nej do hałaśliwych demon­
stracji politycznych. W związ­
ku z tym zabrał głos prezy­
dent Republiki Federalnej — 
Gustav Heinemann, który w 
przemówieniu radiowym i te­
lewizyjnym oświadczył, że 
100-lecie Rzeszy Niemieckiej 
nie zasługuje na uroczyste 
świętowanie.

Niemcy od wojen napole­
ońskich istotnie pragnęły zjed­
noczenia. To hasło przyświe­
cało również całym Niemcom 
w dniach Wiosny Ludów. Ale 
to co się stało w Wersalu — 
nie było zjednoczeniem naro­
dowym. W akcie tym uczest­
niczyli jedynie członkowie do­
mów panujących i dowódcy 
wojskowi, 'był on zaś tylko 
aktem zjednoczenia politycz­
nego, wymuszonego siłą przez 
Prusy.

Prezydent Heinemann skry­
tykował też zachodnio-nie- 
mieckie podręczniki szkolne, 
które wciąż jeszcze gloryfiku­
ją twórcę Rzeszy — Bismarc­
ka, przy czym słusznie zwró­
cił uwagę, że konsekwencją 
warsalskiego aktu powołania 
Rzeszy był także ten drugi 
Wersal — z 1919 roku, a po­
tem Stalingrad i Oświęcim...

Właśnie: Oświęcim. 18 sty­
cznia 1945 roku SS-mańska 
załoga oświęcimskiego kombi­
natu śmierci ewakuowała ten 
największy hitlerowski obóz 
koncentracyjny i obóz zagła­
dy, w którym zginęło — tę 
liczbę wprost trudno sobie wy­
obrazić — 3.5 miliona więź­
niów! Po zaśnieżonych dro­
gach w mrozie wlokło się na 
zachód 58 tysięcy półżywych 
szkieletów. Kto nie nadążał w 
pochodzie, komu zbrakło sił, 
ten ginął od kuli z pistoletu...

Zbieżność tych dwóch dat 
jest oczywiście przypadkowa, 
między samymi wydarzeniami 
jednak zachodzi ścisły zwią­
zek. Zbrodnie III Rzeszy prze­
rażają swoim ogromem, same 
w sobie wszakże nie były ni­
czym nowym. Każdą kartę 
dziejów pruskich znaczą 

zbrodnie tego strasznego pań­
stwa, które z rozboju uczy­
niło podstawową zasadę i me­
todę swojej polityki.

Nie żaden nazistowski Fu­
ehrer, lecz Bismarck skreślił 
te słowa: „Bijcie w Polaków, 
by ich ochota do życia odesz­
ła; osobiście współczuję ich 
położeniu, ale jeśli pragniemy 
istnieć, nie pozostaje nam nic 
innego, jak ich wytępić. Wilk 
też nie odpowiada za to, że 
Bóg go stworzył takim jaki 
jest; dlatego też zabija się go, 
gdy tylko można”.

Nie było też oryginalnym 
pomysłem hitlerowskim hasło 
„Lebensraumu” dla „narodu 
bez przestrzeni”. Już w 1879 r. 
sformułowały je „Preussische 
Jahrbuecher” w żądaniu 
„światła i przestrzeni” dla 
Niemców. A jedno i drugie 
sformułowanie było tylko pró­
bą uzasadnienia rozbójniczych 
praktyk, którym państwo 
pruskie zawdzięczało swoje 
powstanie i rozwój.

Bo Prusy rozrosły się na 
podbitych obszarach rdzennie 
słowiańskich. Ich zalążkiem 
była marchia północna, która 
powstała w X wieku. Dała o- 
na potem początek Branden­
burgii, która zkolei przekształ­
ciła się w księstwo, a później 
królestwo pruskie. W 1740 r. 
Prusy zajmowały obszar nie­
spełna 120.000 km kwadrato­
wych. Fryderyk II powiększył 
je do 210.000 km2, a Fryderyk 
Wilhelm II — do 324.000 km2. 
Po epoce napoleońskiej Prusy 
utraciwszy pewne nabytki zaj­
mowały obszar 277.00Ó km2.

Po kilkudziesięciu latach 
względnego spokoju, niezbęd­
nego do strawienia łupów, 
„żelazny kanclerz” Otto Bis­
marcku proklamował politykę 
„żelaza i krwi”. Przyniosła ona 
powiększenie terytorium Prus 
do 349.000 km2. Po zwycięst­
wie nad Francją Prusy zagra­
biły jeszcze Alzację i Lota­
ryngię, a formalne zjednocze­
nie całych Niemiec w grani­
cach proklamowanej w Wer­
salu Rzeszy było w rzeczywis­
tości wcieleniem całych Nie­
miec do Prus, było sprusacze- 
niem Niemiec.

Ofiarą zachłanności pruskiej 
padły wszystkie państwa, któ­
re miały nieszczęście sąsiado­
wać z tym koszarowym orga­
nizmem: Szwecja, Austria, 
Saksonia, Dania, Hanower, 
Francja, a przede wszystkim 
Polska, która na 123 lata w 
ogóle zniknęła z karty Euro­
py.

Gdy wszystkie rządy mil­
cząco obserwowały triumf roz­
bójniczych Prus i poniżenie 
Francji, austriacki kanclerz 
Beust powiedział melancholij­
nie, że nie widzi już Europy. 
Na cały kontynent europejski 
padał mrożący cień najwięk­
szego mocarstwa, które nieba­
wem zapragnęło hegemonii 
światowej. 6 lutego 1888 r. 
Bismarck w parlamencie po­
wiedział z pruską butą: „My, 
Niemcy, boimy się Boga, zresz­
tą niczego w świecie”.

Ta przechwałka wzbudziła 
entuzjazm w całych Niem­
czech. Bo w istocie rzeczy Bis­
marckowi udało się nie tylko 
wcielić całe Niemcy do Prus. 
Udało mu się również spru- 
saczyć Niemców. Jego sukce­
sy roznieciły w całej Rzeszy 
formalny szał nieprzytomne­
go szowinizmu i nacjonalisty­
cznej pychy. „Deutschland 
ueber alles” stało się wszech- 
obo wiązującą dewizą, która 
uświęcała każdą zbrodnię. I 
oto w owym liberalnym XIX 
wieku pruskie „państwo pra­
wa i bojaźni bożej” jako regu­
łę uznało ustawy wyjątkowe: 
przeciwko Polakom, przeciw­
ko socjalistom, przeciwko koś­
ciołowi katolickiemu... Cały 
kulturalny świat ogłasza} zde­
cydowane protesty przeciwko 
barbarzyństwu pruskiemu, ale 
ten „naród poetów i myślicie­
li” w ogromnej większości 
szedł ślepo za swoimi przy­
wódcami, oczadziały mitem 
niemieckiej wyższości. Jakby 
w transie też w 1914 roku całe 
Niemcy wybuchem powszech­
nej radości powitały wojnę, 
która miała przynieść realne 
spełnienie owego „ueber all­
es”.

Klęska w I wojnie świato­
wej — jak się okazało — nie 
uodporniła Niemców na tru­
ciznę nacjonalizmu. Minęło 
ledwo dwadzieścia lat od dru­
giego Wersalu, gdy Niemcy 
ponownie ruszyli na podbój 
świata, a poszli — jak wiemy 
— na złamanie karku. Ponieś­
li największą w swoich dzie­
jach klęskę militarną. Ale sto­
kroć większą ich kieską pozo­
staną na wieczne czasy te czar­
ne karty dziejów niemiec­
kich, które mówią o zbrod­
niach Trzeciej Rzeszy, przede 
wszystkim zaś o zbrodni ludo­
bójstwa. Jej ofiarą padły w 
największej mierze narody 
wschodniej Europy. Polska 
miała zaspokoić niemiecką po­
trzebę „Lebensraumu”, albo 
„światła i przestrzeni” według

(dokończenie na str. 10-ej)

Halina Bonikowska

Stanisław Moniuszko
Twórca Polskiej Opery

Kiedy Stanisław Moniuszko 
tworzył swoje pieśni i opery, 
Polska nie istniała wówczas 
na mapie i podzielona między 
trzech zaborców znosiła tor­
tury i prześladowania, jęcza­
ła w niewoli. A przecież żyła. 
Mimo wzmożonego ucisku w 
zaborze pruskim czy rosyj­
skim — dawała o sobie znać 
światu poprzez najwyższe 
osiągnięcia twórców polskiej 
kultury, poprzez wysiłki wy­
zwoleńcze całego narodu.

Stanisław Moniuszko uro­
dził się w 1819 roku, w Ubie- 
lu na Białorusi. Jako organi­
sta wileński znany był okoli­
cznej ludności ze swoich pie­
śni. Zanim on sam przybył 
do Warszawy poprzedziła go 
sława jego muzyki, sława 
kompozytora polskich oper i 
polskich pieśni.

Dyrektorem teatrów war­
szawskich był wówczas rosyj­
ski generał Abramowicz peł­
niący jednocześnie funkcję 
naczelnika policji. Bardzo to 
zresztą charakterystyczny 
rys dla rosyjskiej polityki 
kulturalnej, wywodzącej ta­
kie właśnie niechlubne trady­
cje po przez całą historię pań­
stwa carów. Właśnie od ge­
nerała Abramowicza zależało, 
aby najlepsza polska opera 
“Halka” jaką napisał Moniu­
szko została wystawiona.

Przez 9 lat partytura “Hal­
ki” leżała złożona, ale odpo­
wiedzialny za repertuar tea­
trów warszawskich rosyjski 
generał bał się ją wystawić. 
Według niego kompozytor był 
nieznany w świecie artystycz­
nym, a treść “Halki” zbyt 
wolnomyślna. Wprawdzie Mo­
niuszko był popularny przez 
swoje pieśni, ale to nie otwie­
rało mu wciąż drogi do tak 
zw. wielkiego świata. Trzeba 
było wielu ludzi dobrej woli, 
aby sen o wielkiej polskiej 
operze się ziścił.

Treść Halki oparta była na 
prawdziwych przeżyciach lu­
du. Osnuta na tle nieszczęśli­
wej miłości biednej góralki 
do panicza ze dworu wprowa­
dzała na scenę lud, z jego mo­
wą, bogactwem przeżyć we­
wnętrznych i całym folklorem 
— świata góralskiego. Treść 
Halki czyli tzw. libretto uło­
żył ówczesny poeta warszaw­
ski Włodzimierz Wolski.

Muzyka Moniuszki w tej 
operze ma takie tony, jakich 
zapomnieć nie można. Kto raz 
zobaczy “Halkę” na scenie, 
będzie ją pamiętał przez całe

życie. Będzie słyszał jej mu­
zykę. Nie można przecież za­
pomnieć, kiedy śpiewa swą 
arię Halka, prosta wiejska 
dziewczyna, która tak żali się 
i tęskni za swym miłym:
“Gdyby rannym słonkiem

wzlecieć mi skowronkiem, 
Gdyby jaskółeczką

bujać mi po niebie,
Gdyby rybką w rzece 

płynąć tu do Ciebie, 
Jaśku mój do Ciebie!”

Wzruszająca jest też aria 
Jontka, który kocha Halkę i 
chce ją przestrzec przed nik- 
czemnością panicza ze dworu. 
Słowa:
Szumią jodły na gór szczycie, 

szumią sobie w dal,
Mnie biednemu smutne życie, 

bo mam w sercu żal,
Oj Halino, oj jedyno, 

dziewczyno moja!”
Kojarzą nam się zawsze z 

tą operą i zostają w naszej 
pamięci na długo. Walka o 
wystawienie tej opery była 
wówczas rzeczywistą bitwą o 
polską muzykę o prawa oby­
watelstwa dla kultury narodu, 
który rzekomo nie istniał. Igo 
stycznia 1858 roku w przepeł­
nionej sali teatru Wielkiego 
w Warszawie wystawiono po 
raz pierwszy “Halkę”. Odtąd 
Moniuszko i jego utwory mu­
zyczne wchodzą do skarbca 
historii polskiego narodu. 
Znane są przede wszystkim 
takie jego opery jak: Strasz­
ny Dwór, Halka, Flis, Hrabi­
na, Verbum Nobile.

Znane są też jego pieśni, 
których napisał około 300. Od 
roku 1858 zostaje Moniuszko 
kapelmistrzem opery w War­
szawie i nauczycielem kompo­
zycji w Instytucie Muzycz­
nym. Umiera w 1872 roku. 
Był już wtedy sławnym i po­
pularnym. Ale zapewne nie 
przypuszczał, że jego muzyka 
przekroczy granice Polski i że 
wejdzie triumfalnie na sceny 
europejskie, a później świa­
tową.

Za rok minie właśnie setna 
rocznica śmierci Stanisława 
Moniuszki. Z prawdziwą sa­
tysfakcją i wzruszeniem je­
dnocześnie musimy przyznać, 
że Muzyka Moniuszki po stu 
latach nie straciła nic ze swe­
go charakteru narodowego, 
nie straciła nic ze swego uro­
ku, czaru i świeżości — nie 
straciła nic z tego co jest nam 
bliskie i drogie. Jej związek 
z narodem wiecznie trwa.

Czy Ludzie Będą Żyć Dłużej?
Uczeni amerykańscy prze­

widują, że jeśli wysiłki w kie­
runku zrozumienia i opóźnie­
nia procesu starzenia się będą 
nadal kontynuowane równie 
intensywnie co dotąd, to uda 
się prawdopodobnie przedłu­
żyć wiek życia wielu ludziom 
o 20 do 40 lat.

Na podstawie licznych do­
świadczeń przeprowadzonych 
na zwierzętach, można sądzić, 
że proces starzenia się może 
być zwolniony przez stosowa­
nie odpowiedniej diety, uży­
wanie specjalnych lekarstw, 
a nawet przez sztuczne obni­
żanie temperatury dała.

Medycyna nowoczesna wy­
daj e się wybierać coraz to bar­
dziej precyzyjne instrumenty 
do walki ze śmiercią, tak jak- 
gidyby była ona tylko jedną z 
ciężkich chorób. Jednakowoż 
cały nacisk obecnych ekspery­
mentów medycznych jest po­
łożony na- Przedłużenie życia,

a nie podniesienie jego jako­
ściowej wartości w podeszłych 
latach.

Medycyna współczesna jest 
jednak świadoma tego, że 
przedłużenie życia, dzięki no­
woczesnym zdobyczom jak 
przeszczepianie organów, 
sztuczny regulator serca 
(pacemaker) i kosztowne za­
biegi lekarskie mogą być osią­
galne tylko dla ludzi bardzo 
zamożnych i uprzywilejowa­
nych.

Jeżeli nawet uda się uczo­
nym przedłużyć życie ludzkie 
o dalszych 20 czy 40 lat, to 
będzie to raczej prolongata 
biologiczna i kalendarzowa, 
bez możliwości hamowania 
spadku zdolności mentalnych. 
Dlatego poczucie alienacji u 
ludzi starszych w połączeniu 
ze zmniejszoną funkcją inte­
lektu prawdopodobnie pozo­
stanie.

Tadeusz Kończyc 

Szczęśliwi, co swe lata zaszczepili młode
O miejsca, kędy stała rodzicielska chata 
I nie tęsknili nigdy do szerszego świata, 
Nigdy poza ojczystą nie wyszli zagrodę . . .

Żyli, jak ich ojcowie, a czas zrywał lata, 
Jak listki, które wiatru wiew rzucał na wodę 
I prządł siateczkę istnień w słotę i pogodę, 
Szara, jak grudki ziemi, a mocną, jak krata . . .

A gdy przeszli jak inni, to przeszli z uśmiechem . . . 
Echa innych lat ludzi innych byli echem,
Co powtarzało wiernie każdy głos żywota . . . 
Proste wozy ich wiozły na cmentarne bramy 
I wchłonęły ich szarych mogił ciche ramy 
Nie wiedzących, co marzeń ból i snów tęsknota . ..



Roman Wodzicki 

“Zgłaszać Sie 
u Św. Jana”

W wyniku niepomyślnej 
kampanii wiosennej w 1940 
roku i kapitulacji sędziwego 
marszałka Petaina — okrążo­
ne oddziały armii Sprzymie­
rzonych na polach Lotaryngii 
dostały się do niewoli nie­
mieckiej.

Losy wszystkich formacji a- 
lianckich podzieliła również 
pierwsza duża polska jedno­
stka wojskowa, która powsta­
ła na emigracji, a wchodziła 
w skład III armii francuskiej 
jako jeden z trzech członków 
tzw. 20 Korpusu Saary. Mowa 
tu mianowicie o Dywizji Pol­
skich Grenadierów. Przedtem 
jednak odniosła ona piękne 
sukcesy, zwłaszcza nad kana­
łem Lagarde. Niestety, w sy­
tuacji bez wyjścia uległa 22 
czerwca rozwiązaniu w rejo­
nie St. Die.

Armia niemiecka rozbroiła 
wówczas we Francji przeszło 
2,5 miliona żołnierzy.

Jeńców z frontu lotaryńskie- 
go, przełamanego dopiero w 
tydzień po wkroczeniu Wehr­
machtu do Paryża, kierowano 
masowo do Starsburga. Co do 
kierunku transportów, zresztą 
niemal wyłącznie pieszych, 
nie mogło być wątpliwości. A 
położenie graniczne stolicy al­
zackiej jako punktu zbornego 
dość wymownie wskazywało, 
jakie dalsze losy czekają jeń­
ców.

Lecz zarządzone we Francji 
zawieszenie broni, powszech­
nie oczekiwana decyzja w 
sprawie ostatecznego rozejmu 
i — co gorsza — uporczywie 
rozsiewane wieści o zamierzo­
nym rychłym lądowaniu 
wojsk “osi” na Wyspach Bry­
tyjskich — wszystko to też 
wywierało duży wpływ na 
formowanie się nastrojów. W 
rezultacie powstało powszech­
ne przekonanie, że w Stras­
burgu wcześniej czy później, 
a raczej jednak wcześniej jeń­
cy doczekają się demobiliza­
cji.

Oto dlaczego mało kto opu­
szczał ponure szeregi rozbro­
jonych, wycieńczonych, brud­
nych, a przede wszystkim 
wygłodniałych żołnierzy fran­
cuskich, brytyjskich, holen­
derskich, belgijskich, ba! — 
także afrykańskich, indochiń- 
skich i nawet hinduskich, no 
i oczywiście polskich także.

Przeciwnie! Afisze, wszę­
dzie na gwałt rozlepiane na 
rozkaz władz okupacyjnych— 
głosiły, że kto zrzuci mundur 
wojskowy, naraża się na po­
sądzenie go o szpiegostwo i 
może stanąć przed niemiec­
kim sądem wojennym. W 
związku z tym zdarzały się 
wypadki, że do konwojów nie­
mieckich przyłączały się je­
dnostki, które wcześniej sko­
rzystały z zamieszania i zdo­
łały zbiec. Polakom nie łatwo 
było powziąć decyzję wobec 
całkowitej dezorientacji i 
trudności językowych. Nawet 
emigranci, którzy przeważali 
w Dywizji Grenadierów, zna­
li język francuski na ogół sła­
bo — tylko na tyle, żeby się 
porozumiewać. A kto z nich 
władał niemieckim, zwłaszcza 
zaś narzeczem alzackim?! — 
Przy pierwszej kontroli zdra­
dziliby się jako cudzoziemcy. 
A więc tylko klęli siarczyście, 
bon a banialuki o bliskiej de­
mobilizacji w Strasburgu tru­
dniej ich było nabrać.

Oczywiście — rację mieli 
Polacy.

Mimo rozejmu Niemcom nie 
śniło się demobilizować jeń­
ców. Strasburg, już kilka mie­
sięcy wcześniej ogłoszony 
miastem otwartym i od daw­
na opuszczony przez znaczną 
część ludności cywilnej — zio­
nął pustką. Dla wziętych do 
niewoli żołnierzy miał stać 
się pierwszym etapem niewoli 
jako centralny punkt rozdziel­
czy i przeładowczy do Stala­
gów i Oflagów w Rzeszy. 
Niemcy zwolnili od razu tylko 
tych rodowitych Alzatczyków 
i Lotaryńczyków, którzy na 
własne ryzyko lekkomyślnie 
skorzystali ze zdradliwej ofer­
ty okupanta.

Przez całe lato 1940 alzacka 
stolica robiła wrażenie miasta 
jenieckiego. W samych tylko 
rozległych koszarach strasbur- 
skich przebywało w tym cza­
sie około sto tysięcy wzglę­
dnie stałych “lokatorów” przy­
musowych. Raz po raz w mie­
ście biwakowały konwoje, 
które kierowali Niemcy w 
głąb Rzeszy. W koszarach pa­
nował szalony ścisk. Jeńców 
z polskiej Dywizji rozlokowa­
no w pustych magazynach 
wojskowych koszar Esplanade 
i Vauban. Drutów kolcza­
stych brakowało. Zastąpiły je 
gęsto rozmieszczone gniazda 
niemieckich karabinów ma­
szynowych. Wśród jeńców pa­
nował głód, szerzyły się czer­
wonka i dyzenteria głodowa. 

Dopiero z końcem sierpnia, u 
schłku drugiego miesiąca nie­
woli zaczęli Niemcy nadsyłać 
regularniej, choć nadal w ho­
meopatycznych dawkach pod­
stawowe artykuły żywnościo­
we i zorganizowali najprymi­
tywniejszą pomoc lekarską. 
Jednocześnie jednak przyspie­
szali deportację coraz pokaź­
niejszych grup jenieckich do 
Niemiec.

Zaczęły się też mnożyć kon­
takty z powracającą z zacho­
du ludnością cywilną. Jeńcy, 
kierowani do pracy poza obrę­
bem utworzonego w Strasbur­
gu tzw. “Frontstalagu”, usiło­
wali od początku wykorzystać 
nawiązane przy tej okazji 
kontakty do przygotowania u- 
cieczek.

W ciągu jesieni koszary o- 
pustoszały. Do końca września 
Niemcy zdążyli odtransporto­
wać na wschód wszystkich 
żołnierzy francuskich — z wy­
jątkiem chorych i obsługi 
szpitalnej tzw, Lagerlazaret- 
tu, który mieścił się we fran­
cuskim szpitalu “Goujot” nad 
kanałem. Z innych wojsko­
wych alianckich pozostali w 
Strassburgu jeszcze tylko Po­
lacy i Brytyjczycy — prze­
ważnie Szkoci, skoncentrowa­
ni w koszarach Esplanade, W 
lutym 1941 r. Frontstalag, 
przemianowanyn a Stalag V c 
w Strasburgu, który już ofi­
cjalnie inkorporowali Niemcy 
do Rzeszy wraz z całą Alza­
cją i Lotaryngią, stał się czy­
sto polskim Stalagiem, czyli 
obozem jenieckim dla zwyk­
łych żołnierzy i podoficerów. 
Służbę sanitarną w Lagerla- 
zarett przejęli definitywnie 
lekarze wojskowi z 1 Dywizji 
Grenadierów. Pełnili oni swo­
je obowiązki przy wyłącznej 
pomocy polskich sanitariuszy 
z tejże Dywizji, wyszkolonych 
w Coetquidan, w większości 
członków orkiestry Związku 
Polaków we Francji. Obóz je­
niecki przeniesiono do kaza­
mato w dawnej podmiejskiej 
fortecy Kronenburga.

Zimą 1940 r. zjawili się w 
Stalagu V c pierwsi jeńcy z 
kampanii wrześniowej. W 
nomenkla turze niemieckiej 
komendatury otrzymali oni 
miano “Ostopolen” dla odróż­
nienia od “Westpolen”, czyli 
tych, którzy dostali się do nie­
woli na froncie francuskim. 
Pochodzenie samych jeńców 
ze wschodnich czy zachodnich 
dzielnic Polski nie odgrywało 
przy tym żadnej roli.

Z końcem drugiego roku 
wojny przeprowadzono w 
Strasburgu ścisłą ewidencję 
imienną jeńców. Wszystkich 
wtedy sfotografowano i wzię­
to im odciski palców. Pierście­
nie drutów kolczastych po­
mnożono, zresztą również wo­
kół Lagerlazarettu.

A jednak wtedy właśnie go­
towych na zwiększone ryzyko 
znalazło się więcej niż kiedy­
kolwiek przedtem, gdyż Pola­
cy znowu uwierzyli w celo­
wość i sens ucieczki.

Oczywiście, liczyli oni na 
pomoc z zewnątrz. Wszak już 
od września 1940 r. krążyły 
pośród jeńców uporczywe po­
głoski, że w Strasburgu dzia­
łają tajne ośrodki alzackie, 
które chętnie wyciągają po­
mocną dłoń do każdego zbieg­
łego jeńca, jeśli tylko zdoła 
pokonać trudności techniczne 
i wyrwie się własnym prze­
mysłem poza druty obozowe, 
albo niepostrzeżenie opuści 
konwój. Najczęściej powta­
rzano, że opiekę i pomoc mo­
gą uciekinierzy uzyskać w 
kościele św. Jana. Rozprawia­
no na ten temat tak często i 
powszechnie, że sprawa za­
częła wyglądać podejrzenie.

Niektórzy w obozie węszyli 
niemiecką pułapkę i z góry 
rezygnowali z pomocy ze stro­
ny dziwacznej placówki rze­
komego ruchu oporu, o której 
wszystkie wróble na dachu o- 
bozowym ćwierkały od mie­
sięcy.

Tymczaseem kolejni zbiego­
wie ze zdumieniem stwierdza­
li, że bynajmniej nie chodziło 
o jakąś pułapkę.Adres okazy­
wał się właściwy, przynaj­
mniej w ciągu pierwszych lat 
okupacji. Z udzielonej tu po­
mocy skorzystała spora gro­
mada żołnierzy, którzy zbieg­
li z niewoli niemieckiej i to 
nie tylko ze Stalagu V c, lecz 
równiej i z innych obozów je­
nieckich. Przez kościół św. 
Jana prowadziła jedna z kil­
ku dróg, które wiodły do emi­
sariuszy znakomicie zorgani­
zowanej alzacko - lotaryńskiej 
sieci oporu. Jej duszą była 
młodziutka wówczas panna 
Emmy Weisheimer ze Stras­
burga. Dzielna i ofiarna rodzi­
na Weisheimerów udzieliła 
azylu m.i n. co najmniej kil­
kudziesięciu zbiegłym jeńcom 
polskim, którzy w latach 1940-
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Zamach Na Kata Warszawy 
Franza Kutscherę

A. Babiński

Z “Wydrą”
Na LodyWarszawa, październik 1943 

rok. Ktoś musi wprowadzić 
porządek w buntowniczym 
mieście. Tu, jak nigdzie po­
trzebne są rządy twardej rę- 
|k!i — decydują przywódcy 
Trzeciej Rzeszy Niemieckiej. 
Potrzebny jest człowiek swój, 
wypróbowany, zasłużony. 
Sam Hinder szuka nowego do­
wódcy SS i policji. Sprawą in­
teresuje się także Hitler. 
Wreszcie jest. Członek Reich­
stagu, członek hitlerowskiej 
partii NSDA, działacz SS — 
Franz Kutschera. Mimo trzy­
dziestu zaledwie lat, zasłużył 
się Fuhrerowi na terenach o- 
kupowanych Związku Ra­
dzieckiego, a przedtem w Ju­
gosławii i Holandii. Znało go 
dobrze pół Europy. Wszędzie, 
gdzie się pojawił siał śmierć. 
Zamachu na Kutscherę pró­
bowano dokonać już w Cze­
chosłowacji, Holandii i Jugo­
sławii. Niebawem, po przyby­
ciu do Warszawy nowy szef 
zaczął działać. Już pierwsze 
zetknięcie się dowódcy SS i 
policji z ludnością Warszawy 
opłakiwało ponad sto rodzin 
polskich. Oto w skrócie treść 
zbrodniczego komunikatu 
„...Dnia 2. 12. 1943 przy ul. 
Puławskiej został dokonay na­
pad na samochód z żołnierza­
mi policji porządkowej... Jako 
odwet za powyższe kazałem 
następujących 100 zbrodnia­
rzy polskich... publicznie roz­
strzelać...” Podpisał: Dowódca 
SS i Policji na Dystrykt War­
szawski.

Nie było w Warszawie ro­
dziny, która by nie odczuła 
terroru hitlerowskiego. Rosła 
ilość rozstrzelanych, ale rosła 
też w sercach nienawiść do 
okupanta i pragnienie zemsty. 
Na ulicach Warszawy rozry­
wały się granaty rzucane na 
większe skupiska hitlerow­
ców, w powietrze wylatywały 
niemieckie pociągi, wiozące na 
front wojsko, broń i amunicję. 
Polska Podziemna wydawała 
wyroki śmierci na oprawców 
i katów hitlerowskich, którzy 
wykazali się szczególną bru­
talnością. W październiku i li­
stopadzie 1943 r. wyroki 
śmierci zostały wykonane na: 
znanym z sadyzmu kacie mło­
dzieży polskiej, zastępcy ko­
mendanta obozu karnego przy 
ul. Gęsiej — Rauptscharfuhre- 
rze Auguście Kretschmanie, 
kacie i oprawcy w więzieniu 
na Pawiaku —• SS sturmanie 
Erneście Wefelsie oraz kie­
rowniku wydziału walki z sa­
botażem i dywersją kapitanie 
Gestapo — Lechnerze. Ale 
wyniki działalności oddziałów 
Polski Podziemnej były jesz­
cze ciągle niewspółmierne do 
okrucieństw okupanta. Na 
słupach ogłoszeniowych War­
szawy pojawiały się coraz to 
nowe obwieszczenia o mor­
dach podpisywane przez: Do­
wódcę SS i Policji na Dys­
trykt Warszawski, który jed­
nym pociągnięciem pióra po­
syłał na śmierć setki Pola­
ków.

W odwet za wszystkie 
zbrodnie hitlerowskie w War­
szawie, za egzekucje publicz­
ne, za bestialski terror, Do­
wództwo Armii Krajowej wy­
dało wyrok śmierci na Briga- 
defuhrera SS i generał-majo- 
ra na Distrikt Warschau — 
Franza Kutscherę.

Wykonanie wyroku powie­
rzono pierwszemu plutonowi 
„Pet” pod dowództwem Bro­
nisława Pietraszewicza noszą­
cego pseudonim „Lot”. Za­
stępcą dowódcy został miano­
wany „żbik”. Pozostałymi u- 
czestnikami zamachu byli: 
„Kruszenka”, „Olbrzymek”, 
„Cichy”, „Bruno”, „Sokół” i 
„Miś”. Grupa ta uczestniczyła 
już w wielu wypadach bojo­
wych. Ponadto do akcji wy­
znaczono trzy łączniczki: „Ka­
mę”, „Dewajtis” i „Hankę”.

Na wiele dni przed zama­
chem prowadzono prace przy­
gotowawcze. Trudności było 
wiele. Główna z nich polegała 
na tym, że morderca tysięcy 
Polaków w swych zbrodni­
czych obwieszczeniach, nie 
podpisywał się nazwiskiem. 
Mimo to w niedługim czasie 
wywiad ustalił jego miejsce 
pracy i zamieszkania.

21. 1. 1944 „Lot” otrzymał 
niezbędne materiały. Poznał 
wówczas Kutcherę z fotogra­
fii. Z uzyskanych meldunków 
wynikało, że mieszkał przy 

1943 dzięki organizacji pod­
ziemnej przedostali się nastę­
pnie przez liczne kordony, aby 
wziąć udział w walce z oku­
pantem. Pannę Emmy Niem­
cy aresztowali i osadzili w 
obozie koncentracyjnym. — 
Szczęśliwie go przeżyła i dzi­
siaj mieszka wraz z matką 
przy ul. J. G. Stuber w Stras- 
burgu-Neudorf.

Alei Róż 2, a pracował w 
gmachu dowództwa SS przy 
Alejach Ujazdowskich 23. 
Drogą tą przejeżdżał z dużą 
szybkością codziennie rano 
między godziną 9.00 a 9.15 
ciemnostalowym samochodem 
„Opel-Admiral” z numerem 
rejestracyjnym SS-20795. To 
już było coś, ale dużo za ma­
ło. Zaczęły się więc „spacery” 
zwiadowców na drodze prze­
jazdu Kutschery z domu do 
pracy i z powrotem. Wszyscy 
uczestnicy, prawie codziennie 
odwiedzali miejsce przyszłej 
akcji. Starali się zapamiętać 
wszystkie szczegóły, każdy 
kamień, bramę, drzewo. Roz­
patrywali wiele wariantów, 
starając się wybrać najko­
rzystniejszy, najbardziej sku­
teczny i bezpieczny. Na plany 
i szkice nanoszono nawet naj­
drobniejsze szczegóły przysz­
łej akcji. Teren działania był 
wyjątkowo trudny. Dzielnicę 
tę w okresie okupacji zamiesz­
kiwali prawie wyłącznie 
Niemcy. Tu mieściły się waż­
niejsze hitlerowskie biura i 
urzędy. Ale tu — w paszczy 
lwa — akcja miała największe 
szanse powodzenia. Uwzględ­
niono wszystkie punkty og­
niowe nieprzyjaciela, a było 
ich tutaj wiele.

Dużo uwagi poświęcono u- 
zbrojeniu oddziału. Wszyscy 
mieli otrzymać broń krótką, 
pistolety kalibru 9 mm — 
„Parabelum” i „Visy”. Ponad­
to pistolety maszynowe „Ste­
ny”. Tylko „Lot” miał otrzy­
mać niemiecki pistolet maszy­
nowy. Mieli także otrzymać 
granaty.

Pierwotnie termin zamachu 
wyznaczono na dzień 28. 1. 
1944 r. W wyznaczonym cza­
sie od godz. 8.50 do godz. 9.30 
czekali zdenerwowani chłop­
cy i dziewczęta, ale ciemno- 
stalowy „Opel” nie nadjechał. 
W tej sytuacji „Lot” zwinął 
akcję. W tym samym dniu ku­
le esesmanów zdruzgotały ło­
kieć „Żbikowi” — musiano 
mu amputować rękę. Miejsce 
„Żbika” zajął „Kruszynka”, 
który wspólnie z „Lotem” 
miał bezpośrednio wykonać 
wyrok na Kutscherę. Na miej­
sce „Kruszynki” przeszedł 
„Juno”. Do akcji, dla wzmoc­
nienia osłony, przydzielono 
dodatkowo „Alego”.

Ostatecznie w dniu 1. 2. 1944 
w zamachu na Kutscherę bra­
ło udział 9 chłopców i 3 dziew­
czyny. Zamachowcy dyspono­
wali trzema samochodami 
zdobytymi na okupantach: „O- 
pel-Kapitan”, „Adler Triumf” 
i „Opel-Super 6”. W dniu za­
machu o godz. 7.30 w domu 
przy ul. Mokotowskiej 59 ze­
brali się uczestnicy akcji 
Po omówieniu dodatkowych 
szczegółów, pojedyńczo opuś­
cili mieszkanie i udali się na 
miejsce zamachu. Był ciepły, 
słoneczny' poranek, O godz. 
8.50 wszyscy byli na wyzna­
czonych stanowiskach.

Wreszcie „Kama” daje bia­
łą peleryną pierwszy sygnał. 
Samochód Kutschery podje­
chał pod jego dom. Za chwilę 
samochód rusza. Dowódca SS 
i policji odbywa swą ostatnią 
podróż. „Kama” przechodzi 
na drugą stronę ulicy, co o- 
znacza, że samochód zbliża się 
w stronę Alei. „Dewajtis”, 
w momencie gdy samochód 
wjeżdża w Aleje Ujazdowskie, 
przechodzi również na drugą 
stronę jezdni. Sygnał ten po­
dejmuje „flirtująca” z „Lo­
tem” „Hanka” i przekazuje 
dowódcy. „Lot” zdejmując po­
woli kapelusz, daje rozkaz roz­
poczęcia akcji. Hasło to przej­
muje „Miś”. Jego samochód

(Dokończenie ze str. 9-ej) 
nomenklatury z epoki Bis­
marcka. Oczywiście, Polskę 
należało wpierw opróżnić i to 
zadanie spełniał m. in. obóz 
oświęcimski wraz z niezliczo­
nymi innymi obozami hitle­
rowskimi.

W drugiej wojnie światowej 
Polska straciła z górą 6 mi­
lionów obywateli, w tym 
przeszło 5.5 miliona obywateli 
wskutek terroru okupanta. 
Terror ten przeszedł wszelkie 
wyobrażenia i opisywanie go 
jest trudem daremnym. Kto 
bestialstwa niemieckiej oku­
pacji sam nie widział, ten nig­
dy go pojąć nie zdoła.

Po rozgromieniu III Rzeszy 
zwycięskie mocarstwa wyciąg­
nęły konsekwencje dalej idące 
niż te po pierwszej wojnie 
światowej. Oto Sojusznicza 
Rada Kontroli Niemiec decyz­
ją z 1947 roku rozwiązała i 

„Adler” powoli rusza z miej­
sca. Przejechał kilka metrów i 
prawie przed samym gma­
chem dowództwa SŚ zajeżdża 
drogę samochodowi wiozące­
mu Kutscherę. Kierowca kata 
Warszawy włączył specjalny, 
żółty reflektor. Kierowcy 
całej Warszawy znali ten syg­
nał, oznaczał on, że samochód 
wiezie dostojnika hitlerow­
skiego i natychmiast należy 
zjechać z drogi... „Miś” nie 
reaguje na sygnał. Kierowca 
Kutschery zahamował wóz... 
Równocześnie zatrzymuje się 
„Adler” „Misia”. Rusza „O- 
pel”, ale również natychmiast 
przesuwa si ę do przodu „Ad­
ler”. Jeszcze raz zapala się 
żółty reflektor. Kto śmie w 
ten sposób zachowywać się 
przed wozem szefa SS i po­
licji. Minęły sekundy i pojaz­
dy zetknęły się zderzakami. 
„Lot” podskoczył do samocho­
du Kutschery. Celna seria z 
pistoletu maszynowego, odda­
na przez otwarte okno samo­
chodu przerywa haniebny ży­
wot kata Warszawy.

Teraz decydują sekundy. 
Wartownik przy gmachu do­
wództwa SS strzela do „Lota”. 
Szybszy jest jednak „Juno”. 
Wartownik pada na ziemię. 
Z samochodu Kutschery wy­
skakuje z pistoletem w ręku 
adiutant. Biegnie do „Misia”, 
jednak po kilku krokach do­
sięga go kula „Kruszynki”.

Hitlerowcy są zaalarmowa- 
i urzędów niemieckich pro- 
ni. Ze wszystkich okien biur 
wadzony jest silny, chaotycz­
ny ogień. Kilkunastu esesma­
nów wyskoczyło na jezdnię. 
„Juno” silnym ogniem zmu­
sza ich do wycofania się. O- 
gień prowadzony z okien jest 
coraz silniejszy i skutecz­
niejszy. „Lot” jest ranny w 
brzuch, przekazuje dowództ­
wo „Kruszynce”, a sam wy­
cofuje się do samochodu „So­
koła”. Oba wozy odwodowe 
już na odgłos pierwszych 
strzałów podjechały tyłem z 
głębi ul. Chopina do narożni­
ka Alei Ujazdowskich. Na­
stępnym rannym jest „Cichy”. 
Serię w płuca otrzymuje rów­
nież „Olbrzymek”. Sytuacja 
jest coraz groźniejsza. Mimo 
to „Kruszynka” wpada do sa­
mochodu Kutschery i wyciąga 
kata na bruk. „Kruszynka* i 
„Miś” przeszukują pośpiesznie 
jego kieszenie. Żadnych do­
kumentów nie ma. Znaleźli 
tylko teczkę, którą zabiera 
“Mis”. W czasię odwrotu zo- 
staje ranny w głowę. Krew 
zalewa mu oczy, gubi zdobytą 
teczkę, traci orientację. „Ju­
no” przywołuje go do siebie, 
brzuch,ł

Akcja dobiega końca. W sa­
mochodzie „Sokoła” już są 
ranny w brzuch „Lot” i „Ci­
chy”, „Olbrzymek” w płuca i 
„Miś” w głowę. „Kruszynka” 
krzycząc „gotowe” wskoczył 
do samochodu „Bruna” gdzie 
znajdował się już „Ali”. Jesz­
cze tylko „Juno” jest na placu 
boju. Serią „Stena” usiłuje po­
wstrzymać huraganowy ogień 
hitlerowców. Samochód „Bru­
na” ostro ruszył z miejsca. Za 
chwilę do wozu „Sokoła” 
wskakuje „Juno”. Jeszcze w 
czasie jazdy oddaje ostatnie 
strzały. Z miejsca akcji wyco­
fali się wszyscy.

Wykonanie wyroku na ka­
cie Warszawy Franzu Kut- 
scherze trwało jedną minutę 
i czterdzieści sekund. Zamach 
na Kutscherę był tylko małą 
cząstką zemsty Polaków za 
publiczne egzekucje dokonane 
przez hitlerowców w czasie 
tragicznych dni wojny i oku­
pacji. (KAI) 

zlikwidowała państwo prus­
kie.

Zlikwidowanie Prus dało 
narodowi niemieckiemu szan­
sę wyzwolenia się spod ich 
zbrodniczego wpływu i odna­
lezienia własnej tożsamości, 
nawiązania do dawnej przesz­
łości, która zapewniła Niem­
com poczesne miejsce wśród 
narodów świata, zwłaszcza w 
sferze nauki i kultury. Lecz 
ewentualność zerwania z ag­
resywnymi i militarystyczny- 
mi tradycjami nie odpowiada 
ludziom z kręgów narodowo- 
radykalnych. To oni właśnie 
postanowili uczcić 100-lecie 
Rzeszy, interpretowane — jak 
powiedział prezydent Heine­
mann — „w godny pożałowa­
nia i uproszczony sposób”.

Dziś, gdy znamy już całą 
prawdę choćby o Oświęcimiu, 
możemy tylko zapytać: czy ci 
ludzie sa zupełnie bez wsty­
du?

Trudno było o odpowied­
niejszą nazwę dla lodołama- 
cza. M/s „Wydra”, tak jak za­
pisany w naszej literaturze 
„Robak” imć Jana Chryzo­
stoma Paska, znakomicie czu­
je się w wodzie, choć nie po­
trafi szukać przerębli pod lo­
dem. Kruszy za to lód cięża­
rem swojego stalowego kadłu­
ba i mocą 408 koni mechanicz­
nych.

Gospodarzami na „Wydrze” 
są Kowalscy. Kapitan ma na 
imię Zygmunt, a pierwszy 
mechanik — Marek. Mają 
wspólne nazwisko i wspólne 
miejsce pracy i to ich łączy, 
bo poza tym nie są dla siebie 
ani bratem, ani swatem. Nale­
żą do różnych wodniackich 
pokoleń i różnymi drogami 
doszli na ten sam statek z 
przeciwlodowej eskadry O- 
kręgowego Zarządu Dróg 
Wodnych w Szczecinie.

Kapitan ma za sobą 25 lat 
pracy na rzecznych lodołama- 
czach w rejonie Szczecina, a 
na „Wydrę” przesiadł się 
wprost z wysłużonego lodoła- 
macza parowego „Chrobry”, 
który przed dwoma laty prze­
szedł do kasacji. Mechanik 
Marek Kowalski jest przed­
stawicielem znacznie młod­
szej generacji odrzańskich 
wodniaków. W 1954 r. ukoń­
czył naukę w Państwowej 
Szkole Żeglugi Śródlądowej 
we Wrocławiu i przez pierw­
sze lata pracy zawodowej 
przemierzał odrzański szlak 
na barce samobieżnej.

W mroźnych dniach grud­
nia i stycznia, kiedy cała flo­
tylla lodołamaczy rzecznych 
stała w swojej przystani w o- 
czekiwaniu na sygnał do akcji 
przeciwlodowej w razie rozto­
pów, „Wydra” wraz ze swoją 
załogą pracowała. Miała nie­
ustannie kruszyć pokrywę lo­
dową na Odrze zachodniej w 
obrębie Szczecina, aby umoż­
liwić tam nawigację barkom 
i holownikom.

Aż się wierzyć nie chce, że 
ta niepozorna jednostka o mo­
cy nieznacznie przekraczają­
cej 400 koni mechanicznych, z 
pięcioma osobami załogi —- 
tak swobodnie potrafi się po­
ruszać po zamarzniętej rzece. 
Przyjrzyjmy się, jak to wy­
gląda.

A więc kapitan Kowalski 
uruchamia telegraf maszyno­
wy na mostku. Sygnał do u* 
ruchomi enia maszyny głów­
nej odbiera pod pokładem 
główny mechanik — Marek 
Kowalski, albo też jego po­
mocnik — Jerzy Ignatowicz. 
Kadłubem wstrząsa rytmicz­
na wibracja pracy motoru. 
Lodołamacz powoli oddala się 
od nabrzeża bazy taboru pły­
wającego Okręgowego Zarzą­
du Dróg Wodnych w Szcze­
cinie. Kilka manewrów kołem 
sterowym i już przed dziobem 
lodołamacza rozpościera się 
pole lodowe. To skuta mrozem 
Odra.

— Czołgi by przeszły po 
tym lodzie — mówi kpt. Ko­
walski.

Lód staje się coraz opor­
niejszy. W sterówce czuje się 
wyraźnie, jak pochyły dziób 
„Wydry” wpełza na jego po­
wierzchnię. Kadłub unosi się, 
jakby stawał dęba. Trwa to 
sekundy, bo w pewnym mo­
mencie lód łamie się z trzas­
kiem i statek wraca do właś­
ciwej, poziomej pozycji, aby 
po chwili ponowić natarcie. 
Krę, która wypływa za rufą, 
śruba miele na drobną kaszę 
lodową.

Lodołamacz posuwa się wol­
no naprzód. Kapitan kieruje 
„Wydrę” oszczędnymi rucha­
mi koła sterowego bez wido­
cznego wysiłku, jakby od nie­
chcenia. Każde drgnięcie jego 
ręki świadczy o wieloletnim 
doświadczeniu, zdobytym w 
znacznie trudniejszych wa­
runkach podczas akcji lodo­
wych na Jeziorze Dąbskim, 
Odrze i Warcie.

Różnie bywało w lodach, 
nie zawsze tak spokojnie jak 
w środku tej zimy. W nie lada 
opałach znalazła się załoga 
lodołamacza, na którym pły­
wał wtedy kpt. Kowalski — 
podczas pamiętnej „zimy 100- 
lecia”. Na środku Jeziora 
Dębskiego lód oberwał im 
śrubę. Zostali bez napędu, bez­
radni, zdani na łaskę żywio­
łu. Nie dali jednak za wy­
graną. Skacząc po krach „wy- 
wąchali”, gdzie na dnie leży 
śruba, zaznaczyli to miejsce 
i wezwali przez radio ekipę z 
nurkiem. Odsiecz przebiła się 
do nich na lodołamaczu „Lis”. 
Zgubę wydobyto z wody, ich 
pdholowano do warsztatów i 
na drugi dzień byli znowu go­
towi do akcji.

Przerwa w opowiadaniu. 
Rączka telegrafu maszynowe­
go wędruje na „stop”. Staje- 
my w lodach. Wyskakujemy 
za burtę. Mamy okazję zoba­
czyć niewidoczne z pokładu 
spiętrzone przed dziobem sta­
teczku zwały płyt lodowych. 
Są grubsze i to wielokrotnie 
grubsze od blach, z których 
wykonano w gdyńskiej stocz­
ni poszycie kadłuba „Wydry”. 
— Oto jeszcze jedn przykład 
triumfu techniki nad siłami 
natury.

Kapitan Kowalski widział 
już w swojej długiej karierze 
różne jednostki pływające i 
wiele lodołamaczy. Gdy jed­
nak mówi o „Wydrze”, to bra­
kuje mu słów uznania. — U- 
dała się „łajba” gdyńskim 
stoczniowcom! W lodach spra­
wuje się lepiej niż silniejsze 
od niej o 10 koni lodołamacze 
niemieckie. Kapitan może na 
ten temat coś powiedzieć, bo 
co roku podczas spływu lodów 
z jednostkami polskimi współ­
działają na Odrze lodołamacze 
z NRD.

Wszystko wskazuje na to, 
że i w tym roku powstanie 
konieczność wspólnej akcji 
przeciwlodowej na dolnej Od­
rze, Regalicy i Jeziorze Dąb­
skim. Trudna sytuacja pow­
tarza się tu co rok. Podczas 
pierwszego ocieplenia trzeba 
utorować drogę lodom z rzeki 
na jeziodro. Spływają one oni 
na jezioro. Spływają tam one 
i mogą spokojnie topnieć nie 
zagrażając już nikomu.

Lody jednak nie spływają 
samodzielnie. Mają one złoś­
liwą tendencję do nawarst­
wiania się i tworzenia wielo­
kilometrowych zatorów o 
znacznej grubości. Mogą one 
przegrodzić nurt i spowodo­
wać powódź —• specjalnie 
groźną dla nisko położonych 
terenów na zachód od grani­
cznej rzeki. Rozbijanie takich 
zatorów — to właśnie spec­
jalność kpt. Kowalskiego, do­
wodzonej przezeń „Wydry” i 
pozostałych lodołamaczy.

Załoga „Wydry” jest prze­
konana, że i w tym roku bę­
dzie miała okazję wykazać 
swoją sprawność w trudnych 
warunkach. Zanim to jednak 
nastąpi, torować będzie drogą 
barkom w obrębie miasta. 
Dla niej to zadanie proste, a- 
le mieliśmy okazję przekonać 
się, że wymaga ono zgodnego 
wysiłku pięcioosobowego ze­
społu marynarzy pod dowódz­
twem kpt Kowalskiego.

„Wydra” nie była jedynym 
lodołamaczem, który praco­
wał w rejonie Szczecina w o- 
kresie ostatnich mroźnych ty­
godni. Rejonem jej działania 
jest krótki odcinek rzeki na 
południe od właściwego portu 
szczecińskiego. Natomiast 
między portem a morzem — 
na uczęszczanym przez statki 
szlaku przez wielki Zalew 
Szczeciński od połowy grud­
nia pracują bez przerwy wiel­
kie lodołamacze morskie — 
s/a „Światowid” i m/s „Per- 
kun”. Mocują się z lodem, na- 
porem prądów i wiatru, po­
magając frachtowcom różnych 
bander w pokonywaniu prze­
szło 60-kilometrowej trasy 
Świnoujście—Szczecin.

Zofia Hrynkiewicz

Złociste Gwiazdy...
Hen na niebiosach w złocistym pyle, 
Jak diamenty świecą .. . ciche gwiazdy 
Patrzą z zachwytem i szczęścia mam tyle .. 
Uśmiech radosny posyłam do każdej!

I gwiazdy dalej świecą ... jak słońce ! 
Patrzą z błękitów na daleką ziemię, 
Pragnę je zliczyć ... lecz jest ich tysiące ... 
W pobliżu księżyc posrebrzany drzemie.

O gwiazdy złote ! —• Gwiazdy czarujące ! 
Budzicie w sercu mym dziwną tęsknotę . .. 
Cudownie świecą wkrąg promienie drżące ... 
Noc całą spędzić z wami mam ochotę!

Pragnę całować promienie złociste,
Położyć na was moje drżące wargi,
O piękne gwiazdy ! na niebie przejrzystym, 
Dajcie mi radość! Uciszcie me skargi !

100-lecie Rzeszy 
Niemieckiej
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Nagrody Dla “Milionerów” ZNP
Na wczorajszym zebraniu 

Zarządu i Dyrekcji ZNP od­
była się krótka uroczystość 
wręczenia pięknych dyplo­
mów uznania p. Geni Gunther 
z Filadelfii i p. Ryszardowi 
Smoger z Detroit, którzy w 
1970 r. (każde z nich) przy­
nieśli ZNP ponad $1 milion 
ubezpieczenia. Ponadto “mi­
lionerzy” ZNP otrzymali do 
wyboru opłaconą podróż do 
Florydy lub wysp Baham- 
skich, oraz podróż na bankiet 
sejmowy ZNP, na którym zo­
staną odznaczeni Krzyżami 
Legii Honorowej ZNP.

Prezes Mazewski, wręczając 
nagrody, serdecznie dziękował 
‘milionerom” za wysiłek, pod­
kreślając, że jest to pierwszy 
wypadek nie tylko w dziejach 
ZNP ale jakiejkolwiek organi­
zacji bratniej pomocy w Ame­
ryce, by jeden organizator lub 
organizatorka zapisała za 
przeszło $1 milion ubezpiecze­
nia. ZNP posiada w jednym 
roku nie tylko jednego, lecz 
dwoje “milionerów”. ZNP hie 
jest tylko organizacją ubezpie­
czeniową lecz ma cele ideowe 
i społeczne, ale zapisując na 
większe sumy ubezpieczenia 
— zwiększamy dochody i bę­
dziemy mogli więcej przezna­
czać na cele kulturalne i spo­
łeczne.

Wiceprezeska ZNP Irena 
Wallace w imieniu Wydziału 
Kobiet wręczyła p. Gunther 
kwiaty, a p. Smogerowi pięk­
ny goździk. Następnie gratula­
cje “milionerom” składali wi­
ceprezes ZNP Franciszek Pro- 
chot, sekretarz krajowy Adolf 
Pachucki, skarbnik Edward 
Moskal i p.o. organizatora Jó­
zef Foszcz.

Wiceprez. Prochot wyraził 
przekonanie, że osiągnięcia p. 
Guinther i Smogera wskazują 
naszym organizatorom, że za­
pisanie na przeszło $1 milion 
ubezpieczenia w jednym roku 
jest możliwe, co zachęci ich do 
pracy.

Pani Genia Gunther, dzię­
kując za nagrody, które są cał­
kowitą niespodzianką, pod­
kreśliła, że “ideę” zapisania $1 
miliona ubezpieczenia podsu­
nął jej prezes Mazewski. W 
ub. roku, składając jej życze­
nia noworoczne powiedział m. 
in., że życzy jej by w ciągu 
troku przyniosła ZNP $1 mi­
lion ubezpieczenia. Zastanowi­
ło ją to życzenie i postanowiła 
spróbować. W ciągu roku wi­
ceprezes Prochot często pisał 
upominając się o aplikacje no­
wych członków.

P. Gunther sprawiła rów­
nież Zarządowi niespodziankę, 
wręczając prezesowi Mazew- 
skiemu 14 aplikacji nowych 
członków na sumę ubezpiecze­
nia $70,000.

P. R. Smoger dziękował pre­
zesowi Mazewskiemu i Komi­
tetowi Rozwoju za zachętę, a

urzędnikom Okręgu 10 za po­
moc, zapewniając, że będzie 
starał się również w tym roku 
przynieść ZNP $1 milion ubez­
pieczenia.

♦ * *

• KUPUJCIE W SKŁADACH • 
KTÓRE OGŁASZAJĄ SIĘ 

W DZIENNIKU ZWIĄZKOWYM

Zebranie
Zebranie Zarządu i Dyrekcji 

ZNP odbyto się we własnej sie­
dzibie. Przewodniczył prezes ZNP 
mec. Alojzy Mazewski. W zebraniu 
wzięli udział wszyscy dyrektorzy 
i dyrektorki z wyjątkiem dyr. 
Józefa Dancewicza, który uspra­
wiedliwił swoją nieobecność. Po 
sprawdzeniu obecności przez sekr. 
krajowego Adolfa Pachuckiego i 
przyjęciu protokółu z poprzednie­
go zebrania, prezes Mazewski we­
zwał wszystkich obecnych do po­
wstania i uczczenia pamięci Zmar­
łych Braci i Sióstr.
Uczczenie Pamięci Zmarłych

Powołani wolą Pana Wszech­
mocnego opuścili szeregi nasze 
następujący Bracia i Siostry, dłu­
goletni członkowie Związku:

DR. STEFAN P. MIERZWA, 
członek Grupy 702 Z.N.P., Chico­
pee, Mass. Był Rektorem Allian­
ce College od roku 1929 do 1932. 
Założyciel i dłgoletni Prezes Fun­
dacji Kościuszkowskiej.

DR. EDWARD E. RONK, czło­
nek Grupy 3123 Z.N.P., Van Nuys 
California. Alumn Kolegium Z,- 
N.P. Bardzo czynny na rzecz Ko­
legium.

JAN SIEPIETOWSKI, członek 
Grupy 975 Z.N.P., w Hazleton, 
Pa. Piastował urząd prezesa swej 
Grupy, a przez lat 26 był jej se­
kretarzem finansowym. W Gmi­
nie 28-ej piastował różne urzę­
dy, i był prezesem przez lat 11. 
Poseł Sejmów 31 i 35.

MIECZYSŁAW A. NIEDZWIE- 
CKI, członek Grupy 2320 Z.N.P. 
Chicago, 111. Długoletni redaktor 
Dziennnika Związkowego.

JAN MATUSZCZAK, członek 
Grypy 1578 Z.N.P., So. Grafton, 
Mass. Piastował urząd kasjera 
swej Grupy przez lat 28.

WINCENTY KRZYSZTOFIAK, 
członek Grupy 296 Z.N.P., Con- 
nelsville, Pa. Piastował urząd 
kasjera swej Grupy przez lat 28.

FRANCISZEK PLICHTA, czło­
nek Grupy 2716 Z.N.P., Milwau­
kee, Wis. Długoletni wiceprezes 
Grupy swej, potem jej prezes, 
sekrętarz protokółowy Gminy 8. 
Poseł Sejmów 32 i 35.

MARYANNA BOROWSKA, — 
członkini Grupy 2780 Z.N.P., Chi­
cago, 111. Piastowała urząd kas­
jerki swej Grupy i była jej dłu­
goletnią sekretarką protokółową.

JADWIGA MICHAŁEK, człon­
kini Grupy 1285 Z.N.P., New Mil­
ford, Conn. Piastowała różne u- 
rzędy w swej Grupie i była jej 
sekretarką protokółową przez — 
długie lata.

FRANCISZEK MATCZAK, — 
członek Grupy 327 Z.N.P. Chica­
go, 111. Piastował różne urzędy w 
swej Grupie, był jej prezesem 
przez lat 12. Poseł Sejmu 32.

FERDYNAND WADOLNY, — 
członek Grupy 725 Z.N.P. Bethle­
hem, Pa. Piastował różne urzędy 
w swej Grupie, był jej prezesem 
przez lat 24. Długoletni preezs 
Gminy 171-ej, był sekretarzem 
protokółowym przez lat 15. Poseł 
Sejmów 28 i 29.

FELIKS ANDRZEJEWSKI, — 
członek Grupy 1120 Z.N.P., La 
Porte, Ind. Długoletni preezs swej 
Grupy, długoletni jej wiceprezes. 
Poseł Sejmu 31-go.

ANDRZEJ MADEJ, członek 
Grupy 1333 Z.N.P., Chicago, 111. 
Długoletni wiceprezes swej Gru­
py był jej prezesem przez lat 26. 
Piastował urząd wiceprezesa — 
Gminy 186-ej przez długie lata. 
Obecnie był Prezesem Honoro­
wym swej Grupy. Poseł Sejmów 
30 i' 33-go.

WŁADYSŁAW DOMAŃSKI, 
członek Grupy 912 Z.N.P., Gary, 
Ind. Piastował urząd prezesa, wi­
ceprezesa i sekretarza protokoto- 
wego swej Grupy. Był wicepreze­
sem Gminy 127-ej. Poseł Sejmów 
30, 32 i 33-go.

HENRYK A. WÓJCIK, członek 
Grupy 694 Z.N.P., były prezes swej 
Grupy. Syn ś.p. Rozalii Wójcik, 
Komisarki Okr. 13-go.

IDA FETCHAN, członkini Gru­
py 19 Z.N.P., Cincinnati, Ohio. 
Należała do Z.N.P. 71 lat, zmarła 
w wieku 93.

MARYA JACKULEWICZ, człon­
kini Grupy 1475 Z.N.P., Bloom­
field, N.J. Należała do Z.N.P. 71 
lat, zmarła w wieku 95 lat.

JOANNA TERSKA, członkini 
Grupy 53 Z.N.P., Detroit, Mich. 
Należała do Z.N.P. 71 lat, zmarła 
w wieku 91 lat.

ANIELA RUTKOWSKA, człon­
kini Grupy 14 Z.N.P., Milwaukee, 
Wis. Należała do Związku 63 lata, 
zatnrła w wieku 96 lat.

JAN MAGDZIARZ, członek 
Grupy 406 Z.N.P., Chicago, 111. 
Należał do Z.N.P. 62 lata, zmarł w 
wieku 96 lat.

Cześć ich pamięci.
Cześć pamięci wszystkich Braci 

i Sióstr naszych zmarłych w czasie 
od ostatniego posiedzenia naszego.

Grupom i Gminom wyrażamy 
żal.

Rodzinom zmarłych wyrażamy 
głębokie współczucie.

Sprawozdanie Krajowego 
Prezesa Z.N.P.

Dnia 15-go stycznia wygłosiłem 
przemówienie na zebraniu Sto­
warzyszenia Nauczycieli Polskich 
w Chicago i wskazałem na ko­
nieczność rozpowszechniania nau­
ki języka polskiego zwłaszcza w 
szkołach średnich i wyższych. 
Nauczycielom i nauczycielkom 
złożyłem słowa uznania za ich 
pracę i poświęcenie się w krze­
wieniu znajomości języka pol­
skiego i kultury polskiej wśród 
naszych młodych pokoleń. Pre­
zesem tej poważnej*  i zasłużonej 
organizacji jest Władysław Cebe- 
lin.

Dnia 17-go stycznia wziąłem u- 
dział w uroczystości 20-lecia 
Szkoły Polskiej im. Tadeusza 
Kościuszki. Szkoła ta cieszy się 
stałym rozwojem i posiiada wiel­
ki szacunek na Polonii. Zarówno 
kierownictwu i nauczycielom, ja­
ko też dziatwie i jej rodzicom 
złożyłem słowa uznania i podzię­
ki za ofiarną pracę nad krzewie­
niem języka polskiego.

Dnia 20-go stycznia, wziąłem 
udział w posiedzeniu i obradach 
Chicagoskiej Rady dla Spraw Za­
granicznych — Chicago Council 
on Foreign Relations, której to 
organizacji jestem dyrektorem.

Dnia 23-go stycznia wziąłem 
udział w inauguracyjnym bankie­
cie Tow. Chicago, Grupa 1450, 
której nowym prezesem jest ai­
derman Edwin Fifielski. Gościem 
honorowym na tej uroczystości 
był sen. Birch Bayh z Indiana. 
Przebieg programu sfilmowany 
był dla telewizji. W przemówie­
niu swym złożyłem Tow. Chicago 
słowa uznania za rozległą dzia­
łalność społeczno organizacyjną 
i nowej administracji życzyłem 
wszelkiej pomyślności.

Dnia 25-go stycznia wziąłem 
udział w posiedzeniu Komitetu 
Doradczego przy Uniwersytecie 
Northwestern. Jestem członkiem 
tego komitetu. Zadaniem jego jest 
wyszukiwanie i zachęcanie mło­
dych byznesmanów i profesjona­
listów do podjęcia studiów w 
dziedzinie administracji kolegiów 
i uniwersytetów. Jest to cześć 
ogólno krajowego programu 
zmierzającego do odpowiedniego, 

’wysokiego i fachowego przygoto­
wania kadry administratorów dla 
naszych instytucji wyższego wy­
kształcenia. W programie tym, ja­
ko Polonia, powinniśmy brać u- 
dział, aby zdobyć dla wykwalifi­
kowanych Amerykanów polskie­
go pochodzenia stanowiska przy­
wódcze w administracjach kole­
giów i uniwersytetów.

Dnia 27-go stycznia wziąłem 
udział w obradach Dyrekcji Na­
tional Fraternal Congress. Było 
to niezmiernie ważne posiedzenie, 
albowiem skoncentrowało ono u- 
wagę na wzmagający się prąd 
nakładania podatków stanowych 
na dochody ubezpieczeniowe or­
ganizacji bratniej pomocy. W ce­
lu zwalczania tego prądu, Frater­
nal Congress zamianował nad­
zwyczajnych przedstawicieli do 
obrony interesów organizacji bra­
tniej pomocy zarówno w legisla- 
turze stanu Iowa, jako też w 
Kongresie Stanów Zjednoczonych. 

3614 N. Damen Ave.,

JUŻ OTWARTA!
Richard Sauhammel’s 

Tavern
Chicago, HI. 60618 Tel. DI 8-9699

Importowane i Krajowe Piwa, Wina i Likiery 
Piwo Gosser z Beczki.

Sala do wynajęcia na Wesela, Przyjęcia itp.

— IF you would like to have the companionship of 
another person in your home

— IF you would like to share your home with someone 
who needs a home and a friend

— IF you need to supplement your income t
We may have an answer for you. Our hospital Foster Home 
Care staff will continue to work with you and the patient, 
after discharge.
— IF you would like to open your home to a patient 

from Oak Forest Hospital Foster Home Care program,
PLEASE CALL

928-4200 (Chicago line) 687-7200 (Suburban line) 
Ext. 246 or 247

.. Nazwa ulicy. ... Piętro—HNumer domu.

Numer Telefonu

Stan.Miasto.... .. Zone.

Podpis zamawiającego

KUPON
Zamawiam niniejszym Dziennik Związkowy, który proszę 

doręczać mi do domu (za opłatą $1.20 tygodniowo) sześć razy 
w tygodniu, a za który zobowiązuję się płacić chłopcu regularnie.

UWAGA CZYTELNICY W CHICAGO
Szybkość! Punktualność! Wygoda!

•to trzy zasady, Jakimi się kierujemy w stosunku do 
NASZYCH CZTELNIKÓW

W myśl naszego hasła — czy chcecle

By Chłopiec Przynosił Wam 
DZIENNIK ZWIĄZKOWY 

DO DOMU?
Nie będziecie 'się już więcej kłopotać z kupowaniem gazety. 

Znajdziecie ją zawsze na Waszym gościnnym progu.
Jeżeli chcecie mieć tę wygodę — wystarczy wypełnić Kupon 

zamieszczony poniżej i przesłać go na adres:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 N. Milwaukee Ave. Chicago, 111. 60622

UWAGA!
Dziennik Związkowy przez chłopca dostarczymy OSOBOM 
KTÓRE ZAMIESZKUJĄ DZIELNICE MIASTA OBSŁUGI­
WANE PRZEZ NASZE AGENCJE.

f———...................................................................................... .

czynniki oświatowe wyraziły 
wielkie zadowolenie z tego pro­
gramu.

— W Departamencie Handlu 
przedłożyliśmy sprawę sprzedaży 
dla Polski pewnych nowoczes­
nych urządzeń do wytwarzania 
gazoliny. Sprzedaż tych urządzeń 
dla Polski była wstrzymana w 
roku ubiegłym. Departament 
Handlu powiadomił nas, że spra­
wa jest ponownie rozpatrywana 
i mamy nadzieję, że będzie zała­
twiona pomyślnie.

Oprócz tego, urządziliśmy przy­
jęcie dla kongresmanów polskie­
go pochodzenia, w którym wzięli 
udział: Rostenkowski, Zabłocki, 
Puciński, Derwiński, Dulski i 
0’Koński.

Na przyjęciu tym przedłożyłem 
sprawę wydania znaczka Koper­
nika w roku 1973-cim, w którym 
wypada 500-lecie urodzin tego 
wielkiego Polaka. Kongresman 
Dulski, jako przewodniczący Iz­
bowego Komitetu Poczty zapew­
nił nas, że sprawy tej dopatrzy 
w Konglresie. Zaapelował też, aby 
Kongres Polonii rozpisał konkurs 
na projekt znaczka Kopernika. 
Zapewniłem go, że ze sprawą tą 
odniesiemy się do naszych artys­
tów polsko amerykańskich.

Dnia 7-go lutego wziąłem u- 
dział w instalacji Grupy 2714, 
której prezeską jest Anna Zdu­
nek. Odebrałem od zarządu przy­
sięgę i wygłosiłem stosowne prze­
mówienie na temat prac rozwojo­
wych. Na uroczystości tej były 
również wiceprezeska Irena Wal­
lace i komisarka 13-go Okręgu 
Zofia Buczkowska.

Dnia 8-go lutego wziąłem u- 
dział w posiedzieniu dyrekcji Ra­
dy Polonii, na którym, pod prze­
wodnictwem Franciszka X. świe­
tlika, omówiono wiele żywotnych 
spraw w niesieniu dalszej pomo­
cy narodowi polskiemu.

Dnia 12-go lutego wziąłem u- 
dział w instalacyjnym bankiecie 
Stowarzyszenia Polskich Byznes- 
manów i w przemówieniu swoim 
wzywałem ich do rozszerzenia 
współpracy z całą naszą Polonią.

Tego samego dnia wieczorem 
wygłosiłem przemówienie na 
bankiecie Polskiej Rady Klubów, 
która zaszczyciła naszego dyrek­
tora dlr. Edwarda C. Różańskiego 
tytułem “Man of the Year”. Po­
gratulowałem dr. Różańskiemu 
tego zaszczytnego odznaczenia i 
zgromadzonym złożyłem słowa 
uznania za pięknie rozwijaną 
pracę społeczną i kulturalną.

Dnia 15-go lutego wziąłem u- 
dział w instalacyjnym bankiecie 
Advocates Society, które składa 
się z prawników amerykańskich 
polskiego pochodzenia.

W dniach 19-go i 20-go lutego 
wziąłem udział w zebraniach Ra­
dy Szkolnej Z.N.P., w zakładach 
Kolegium Związkowego — Al­
liance College w Cambridge 
Springs. Załatwiono tam nade 
wszystko sprawy budżetowe na 
przyszły rok akademicki, oraz za­
łatwiono szereg spraw adminis­
tracyjnych.

W czasie od ostatniego posie­
dzenia Zarządu Centralnego o- 
trzymałem następujące donacje 
na Kolegium Z.N.P., w Cambrid­
ge Springs, Pa.: 
N.N. ku uczczeniu pa­
mięci Kazimierza Miodo­
wicza byłego rzecznika
Z, N. P. ____________ $ 100.00
Gmina 50 ZNP, Bridge­
port, Ohio ---------------- 171.83
Klub Parafii Osielec,
Chicago, Illinois______ 100.00

W miesiącu styczniu Związ­
kowcy i Związkowczynie złożyli 
na me ręce 237 aplikacji nowego 
członkostwa na ogólną sumę u- 
bezpieczenia $439,500.00.

Sprawy biurowe w tym okre­
sie czasu toczyły się zwykłym 
trybem.

ALOJZY A. MAZEWSKI

(Dokończenie w poniedziałek)

Na szczególną uwagę zasługuje 
rezolucja Krajowego Stowarzy­
szenia Dyrektorów Ubezpiecze­
niowych, która opowiada się za 
takim podatkiem. Z tych wzglę­
dów jest to sprawą wysoce wska­
zaną, aby Fraternal Congress 
wziął udział w konwencji Dyrek­
torów Ubezpieczeniowych i 
przedłożył im nasz puntkt widze­
nia na tę sprawę.

Sytuację organizacji dalej u- 
trudnia fakt, że formularz 990 
Federalnej Służby Poborów Po­
datkowych musi być wypełniony. 
Ważnym dla nas jest fakt, że le- 
gislatury stanowe Florydy, Idaho 
i Nebraski mają projekt ustaw 
przewidujących opodatkow a n i e 
organizacji bratniej pomocy. W 
Senacie Stanów Zjednoczonych 
projekt ustawy sen. Williama 
Proxmire rówńież dotyczy tej 
sprawy.

Tego samego dnia wziąłem u- 
dział w instalacji Tow. Korona 
Polski, Grupa 771, której preze­
sem jest Józef Zukowski. Odebra­
łem przysięgę od urzędników i 
przemówiłem do zebranych na 
temat prac rozwojowych w tym 
naszym roku sejmowym.

Dnia 28-go stycznia, w towa­
rzystwie Ks. Piotra Fiołka, C.R., 
naczelnego redaktora Dziennika 
Chicagoskiego odwiedziłem dy­
rektora szkoły wyższej Schurz, 
jednej z największych tego rodza­
ju szkół na północno zachodniej 
stronie miasta Chicago, aby zło­
żyć mu słowa uznania i podzięki 
za wprowadzenie nauki języka 
polskiego w tej szkole. Spotkanie 
to przygotował Władysław Cebe- 
lin nauczyciel tejże szkoły, w 
związku z zapoczątkowaniem klas 
języka polskiego we wrześniu 
bieżącego roku.

Dnia 31-go stycznia wziąłem u- 
dział w instalacji Grupy 3184, 
której prezesem jest Stanisław 
Pilch a sekretarzem finansowym 
Bogdan Parafińczuk. Odebrałem 
od urzędników przysięgę, i apelo­
wałem o wzmożoną działalność 
rozwojową w tym roku 36-go 
Sejmu naszej organizacji.

Dnia 1-go lutego odebrałem 
przysięgę od zarządu Gminy 143 
której prezesem jest Edward Bo- 
dnicki. Przewodniczącą programu 
instalacyjnego była komisarka 
Okręgu 12-go, Helena Orawiec.

Dnia 4-go i 5-go lutego spędzi­
łem w Washingtonie, jako prezes 
Kongresu Polonii Amerykańskiej, 
w towarzystwie wice prezeski 
Adeli Łagodzińskiej, prezeski 
Związku Polek; wiceprezesa Ka­
zimierza Łukomskięgo; skarbnika 
Józefa Osajdy, prezesa Zjedno­
czenia Polskiego Rzymsko Kato­
lickiego i sekretarza generalnego 
Walentego Janickiego, prezesa 
Macierzy Polskiej.

W szeregi konferencji w Depar­
tamencie Stanu, w Departamen­
cie Zdrowia, Oświaty i Opieki 
Społecznej, oraz w Departamen­
cie Handlu, przedłożyliśmy i o- 
mówiliśmy następujące postula­
ty: -

— W Departamencie Stanu, 
gdzie powiadomiono nas, że Rząd 
Stanów Zjednoczonych uznaje i 
popiera układ polsko-niemiecki 
zatwierdzający granicę na Odrze 
i Nysie, złożyliśmy przedłożenia 
za dalszą i bardziej rozszerzoną 
wymianą kulturalną z Polską, 
oraz udzielenie pomocy gospo­
darczej i technicznej narodowi 
polskiemu, który przeżywa głę­
boki kryzys gospodarczy.

— W Departamencie Zdrowia, 
Oświaty i Opieki Społecznej wy­
raziliśmy zachętę i poparcie dla 
programu znanego jako Junior 
Year Abroad, według którego 
studenci z Ameryki studiują — 
przez jeden rok akademicki na 
uniwersytetach w Polsce. W pro­
gramie tym nasze Kolegium 
Związkowe — Alliance College 
bierze wybitny udział. Federalne 
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SZWECJA — Na rzecznym moście niedaleko miejscowo­
ści Orust samochód ciężarowy. dosłownie zawisł na kra­
wędzi mostu po uderzeniu w ochronną barierę. Kierowca, 
któremu na szczęście nic się nie stało, został uratowany 
przy pomocy dźwigu.

Wiadomości z Kalifornii
Korespondentka Halina Wyszyńska

1518 E. 3rd St., Apt. 36, Long Beach, Calif. 98012
Tel. 436-9545

Kalendarzyk Posiedzeń
Gminy i Grupy Z.N.P. oraz Towarzystwa i Kluby polo­

nijne z terenów Kalifornii i Arizony proszone są o przesyłanie 
wszelkich zawiadomień i wiadomości wprost do korespon­
dentki Dziennika Związkowego Haliny Wyszyńskiej, pod 
wyżej wymieniony adres.

Posiedzenia Gminy 73-ej w 
Los Angeles, odbywają się w 
1-szą niedzielę każdego dru­
giego miesiąca w Domu Zwią­
zkowym—Polish Auditorium, 
4434 Crenshaw Blvd., Los An­
geles, o godz. 2-ej po południu. 
—J. Kolano, prezes.• * *

Posiedzenia Tow. Białego 
Orła, Grupy 3123 ZNP odby­
wają się w każdy drugi pią­
tek miesiąca, o godz. 7:30, Se­
pulveda Womens Club, 15236 
Parthenia, Sepulveda, Calif.— 
B. Rensky, prezes; Lee Ren- 
sky, sekr. fin.

Posiedzenia Grupy 3139 
Tow. im. I. J. Paderewskie­
go, odbywają się w każdy dru­
gi piątek miesięca, o godz. 7-ej 
wieczorem w Mission Room 
of the Mottels Mortuary, przy 
ul( 3-ej i Alamitos w Long 
Beach. — Frank Mazurek, 
prezes; George Zabek, sekr. 
finansowy. • * ♦

Posiedzenia Tow. Czytelnia 
Polska, Grupy 700 ZNP odby­
wają się w trzecią niedzielę 
miesiąca w sali pnr. 4434 
Crenshaw Blvd. Początek o 
godz. 2:30 po poł. — Jan Ma- 
rosz, prezes; Józef Obrzut, 
sekr. fin.

• * *
Posiedzenia Tow. Nowe Ży­

cie, Grupa 2644 Z.N.P., odby­
wają się w każdą 3-cią nie­

dzielę miesiąca o godzinie 
2:30 po południu w Domu Pol­
skim, 1312 W. 3-cia ulica, Los 
Angeles. Izydir Brudziński, 
prezes; St. Kaźmierski, sekr. 
fin.

• • •
Posiedzenia Tow. Heleny 

Modrzejewskiej, Gr. 3112 ZNP 
odbywają się w czwarty pią­
tek miesiąca o godzinie 7:30 
wieczorem w Vasa Temple, 
pn. 2031 E. Villa w Pasadena. 
Prezeską Grupy jest kom. 
Estelle M. Nieder; Sophie 
Kantor, sekr. fin.

• ♦ *
Tow. Fontana, Grupa 3118 

ZNP odbywa swoje posiedze­
nia w każdą 1-szą sobotę mie­
siąca o godz. 7:30 wieczorem 
w Goodfellows Hall, Locust i 
Merrill w Fontana. — Matt 
Koscicki, prezes; Walter Ma­
dej, sekr. fin.

• • •
Tow. Pomona, Grupa 3138 

ZNP odbywa swoje posiedze­
nia w każdą drugą niedzielę 
miesiąca o godz. 2:30 po połu­
dniu w Palomar Park, Arrow 
Highway. — D. Evans, prezes; 
M. Sidur, sekr. fin.

• * •
Grupa 3168 ZNP, Tow. San­

ta Ana odbywa swe posiedze­
nia w każdą Czwartą niedzie­
lę miesiąca w St. Beatitudes, 
La Mirada, Calif. — J. Chudy, 
prezes; F. Shupenko, sekr. fin.

DZIENNIK ZWIĄZKOWY JEST DO NABYCIA 
POD NASTĘPUJĄCYMI ADRESAMI: 
Jadwiga Olszewski, 3424 W. Adams Blvd. 

Los Angeles, Calif. 90018
Universal News Company, 1656 N. Las Palmas Ave. 

Hollywood, Calif. 95351

Polska Biblioteka w Los Angeles
Choć istnieje dopiero 20-ty 

rok i wciąż jeszcze ściśnięta 
jest w małym lokalu (ot, emi­
gracyjne kłopoty), jest jednak 
placówką raczej dynamiczną, 
dbającą o kulturalną pożywkę 
dla tutejszej Polonii tak bar­
dzo rozrzuconej po terenie po­
łudniowej Kalifornii.

Biblioteka powstała w roku 
1951 staraniem Polskiej Kasy 
Robotniczej (obecnie Polskie 
Zjednoczenie Narodowe), któ­
ra też zaopatrzyła bibliotekę 
w pierwsze książki, zaś Dom 
Polski udziela jej wciąż bez­
płatnej gościny. Prawnie bi­
blioteka jest autonomiczną 
placówką kulturalno-społecz­
ną przy Kongresie Polonii A- 
merykańskiej w Kalifornii. 
Mimo wielu trudności, biblio­
teka gromadziła wytrwale 
zbiory nieustannych darowizn 
książek, miesięczników i róż­
nych druków. Zakup książek 
z własnych funduszy wynosi 
około 20 książek miesięcznie.

Szczególny rozrost i rozwój 
działalności biblioteki przypa­
da na okres ostatnich kilku 
lat, kiedy to obchodzone 1000- 
lecie Państwa Polskiego, dało 
nowe podstawy pod dalszą 
pracę i rozwinięcie placówki. 
Przyjęto wówczas nazwę: “Po­
land’s Millenium Library”, u- 
porządkowano stronę finanso­
wą, zorganizowano koncert 
fortepianowy p. T. Garbuliń- 
skiej, jak i cały szereg zebrań 
i odczytów kulturalnych 
wprowadzając licznie zebra­
nych łuchaczy w polski świat 
prozy i poezji.

Rzisiaj, biblioteka posiada 
całkiem bogaty zasób wszel­
kiego rodzaju materiałów do­
kumentalnych dla prac ba­
dawczych i naukowych. Po­
siada pokaźny wybór dzieł hi­
storycznych i politycznych ty­
czących Polski, jak i również 
cały szereg materiałów infor­
macyjnych w języku polskim 
i angielskim. Z czasopismami 
sięgamy 5-ciu tysięcy tytu­
łów (), i bardzo nam to schle­
bia, że ze źródeł naszych ko­
rzystał p. A. Ciołkosz, autorzy 
“Warsaw Aflame”, (ukaże się 
w maju), liczna grupa pra­
cowników naukowych i stu­
dentów amerykańskich, jak 
również duża liczba gości z 
kraju, którzy w atmosferze 
słowa pisanego (nie na ko­
mendę) mogli i myślowo od­
począć i wrócić z zapasem no­
wych sił ną dalsze przetrwa­
nie. Niektóre z książek docze­
kały się naprawdę sędziwego 
wieku, bo przeszło lat 100() 
i wciąż są w doskonałej for­
mie. I tak mamy: Przegląd 
Poznański — rok 1853, wyda­
ny przez księgarnię J. K. Żu- 
pański w Poznaniu, Słownik 
Języka Polskiego — rok 1861, 

wydany przez M. Olgerbran- 
da w Wilnie, Dziwne Życia 
Polaków i Polek — rok 1865 
wydane przez M. Czajkows­
kiego w Lipsku. Brak miejsca 
i potrzeba streszczania się, nie 
pozwala na dalsze wyliczanie 
tytułów. Biblioteka posiada 
działy:

1. Historyczny, 2. Geografi­
czny, 3. Socjalno-ekonomicz- 
ny, 4. Literatury pięknej i 
kultury polskiej, 5. Religijno- 
filozoficzny, 6. Beletrystyki 
dla dorosłych i młodzieży, 7. 
Książki dla dzieci.

W maju br. spodziewamy się 
otwarcia pododdziału przy 
polskim kościele M. B. Jasno­
górskiej. Jesteśmy przekona­
ni, że ta nowa placówka bi­
blioteczna zwielokrotni liczbę 
czytelników, i że książka pol­
ska odnajdzie swoje należne 
jej miejsce w domach polskich 
i chyba w sercach. W styczniu 
br. wybrano nowy zarząd bi­
blioteki w osobach: p. D. Za­
wadzka, prezes; Z. S. Kowal­
ski, wicepreezs; Cz. Breeze, 
skarbnik; S. Woroniecki, bi­
bliotekarz; E. Adamowicz i A. 
Cierpik, z-pcy bibliotekarza. 
H. Zebrowski, przew. Kom. 
Rew.

Licencje 
Na Materiały 

Wybuchowe
Senacki Komitet Sądowni­

czy w Springfield stwierdził 
w czwartek i odesłał z powro­
tem na Izbę wniosek o kara­
nie osób posiadających mate­
riały wybuchowe bez specjal­
nej licencji stanowej. Kary 
byłyby od 1 roku do 5 lat wię­
zienia.

Wniosek opiewa, iż każda o- 
soba mająca jakikolwiek 
związek z materiałami wybu­
chowymi musi posiadać licen­
cję od dyrektora kopalń i mi­
nerałów. Dyrektor ten musi 
przeprowadzić śledztwo czy 
wywiad odnośnie zachowania 
się aplikanta, nim udzieli mu 
licencji. Przekraczający to 
prawo byliby karalni grzywną 
do 10,000 zamiast lub w do­
datku do kary więzienia. Far­
merzy kupujący chemiczne 
nawozy klasifykowane jako 
środki wybuchowe albo proch 
czarny na sporządzanie naboi, 
byliby od tych wymiarów 
uwolnieni. Obecnie ilość mate­
riałów wybuchowych jest tyl­
ko ograniczana i nie potrzebna 
na to mieć licencji. Obecne 
kary przewidują więzienie od 
30 dni do 6 miesięcy lub 
grzywny od 100 do 500 doi.
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Tornada i Burze Śnieżne w 5 Stanach

brat

Kalendarzyk Zabaw

św.

God, 5200 S. Throop ul., o godzinie 7-ej

PO NAJNOWSZE NAGROBKI

WALTER L. SOJKA 
FUNERAL HOME

Honoro- 
Gniazdo 
Gr. 621

Odczyty Polskiej 
Grupy Etnicznej 

w Milwaukee

Najdroższa Żono, najukochańsza Mamo, 
Babciu i Prababciu nasza
W pierwszą rocznicę Twego zgonu 
Wspomnienia nasze zawsze będą z Tobą. 
Boś Ty dla nas była najdroższą osobą.
Nie ma Cię już więcej między nami 
Będziemy Cię opłakiwać bolesnymi łzami.

wzmocniła — jak twierdzi Ti- “specjalnymi oddziałami” 
rana — garnizony policyjne sprowadzonymi z innej części 
i wojskowe w tych miastach kraju.

Warszawa (DP) — Rozgło­
śnia w Tiranie w audycjach 
w języku polskim określa no­
we kierownictwo w Warsza­
wie nadal jako “klikę rewiz­
jonistyczną” i twierdzi, że w 
łonie tej kliki już dochodzi do 
ostrych wewnętrznych kon­
fliktów.

W wielu organizacjach par­
tyjnych zwłaszcza na Wybrze­
żu — donosi Tirana — czoło­
wy aktyw partyjny niszczy 
swe legitymacje na znak pro­
testu przeciw “zdradzieckiej 
polityce.”

Robotnicy na wiecach par­
tyjnych domagają się by od­
dać pod sąd tych przywódców 
partyjnych i ministrów któ­
rzy w grudniu wydali rozkaz 
strzelania do bezbronnych de­
monstrantów.

świa- 
roku,

Niedziela, 28 Lutego
Klub Wioski Niedzieliska urzą­

dza zabawę towarzyską w niedzie­
lę, 28 lutego, w sali Guta pnr. 
1446 W. Huron ul., o godz. 2ej po 
poł. Komitet przygotował wiele 
miłych niespodzianek, będą także 
bogate premie. Dla wszystkich 
zostanie podana kawa i kołacz 
domowego wypieku. Cały dochód 
jest przeznaczony na b. ważne 
potrzeby wioski Niedzieliska w 
Polsce, dlatego prosimy wszyst­
kich przyjaciół, członków i sym­
patyków o przybycie. Za komitet 
S. Habura, prez.; Anna Zdunek, 
prze w.; Joanna Gut, sekr.

Były Pomocnik 
Asesora Oskarżony
Philip J. Armento Sr., były 

pomocnik assesora powiato­
wego P. J. Cullertona oskar­
żony został o nie ujawnienie 
dochodów do wymiaru podat­
kowego i o pobieranie łapó­
wek w 16 wypadkach. Oskar­
żenie postawiła specjalna fed. 
ława przysięgłych.

Armento był kierownikiem 
otaksowali własności osobi­
stej do czasu swej rezygnacji 
z tej pozycji w ub. roku, na 
krótko przed oskarżeniem go 
o nie ujawnienie dochodu w 
wysokości $53,275 za lata od 
1963-66.

Obecne oskarżenie podwyż­
sza zatajenie przez Armento 
dochodów do wysokości ogó­
łem $68,460 w latach od 1964- 
1966.

Nowoczesne Kaplice 
Ochładzane

jak od Boga powołany
Mężu, Brack, Wujku, Szwagrze 1 Zięciu 

Kochany,

Radio Tirana 
o Gierku

PATKA
Funeral Home
Zakład Dla Pogrzebów 

Air Conditioned
JAN H. PATKA, Dyrektor 

1256-58 West 51st Street
Tel. BOuIevard 8-5257

Do licznego współudziału w nabożeństwach i modlitwach za­
praszają wszystkich krewnych, znajomych oraz przyjaciół w nie­
utulonym i ciężkim żalu, oraz wielkiej żałobie pogrążeni:

Helen Rajski, żona; wraz z całą rodziną Rajskich; oraz z ro­
dzina Flisak.

Hasła “rewolucyjne” poja­
wiają się na murach Gdyni, 
Gdańska i Szczecina.

“Rewizjonistyczna klika”

(ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
który przerzucił się nawet na 
sąsiednie stany i dzisiaj rano 
zanotowano temperaturę po­
niżej zera w Górach Arizony 
i New Mexico.

W stanie Kansas stada by­
dła w polach pokrytych śnie­
giem są karmione sianem 
zrzucanym z helikopterów. 
— Dokładnie po tygodniu na­
stąpiła wczoraj na przestrzeni 
pięciu tych samych stanów 
powrotna fala tornad i burz 
śnieżnych, a w 6-tym stanie, 
to jest Kalifornii, miało miej­
sce trzęsienie ziemi na prze­
strzeni 200 mil, chociaż nie 
tak silne, jak dwa tygodnie 
temu.

Pierwotna fala tornad, wich­
rów i burz śnieżnych przed 
tygodniem przyniosła w skut­
kach 101 osób zabitych, setki 
rannych i ogromne szkody ma­
terialne. Również trzęsienie 
ziemi w Los Angeles w dniu 
9 lutego przyniosło 63 osoby 
zabite, 900 rannych i 120.000 
osób bezdomnych.

Wczorajsze zaś tornada i 
burze śnieżne w stanach Mis­
sissippi, Alabama, Georgia, 
Minnesota i Oregon wyrządzi­
ły tylko wielkie szkody mate­
rialne w ciągu 12 godzin trwa­
nia niszczącego żywiołu. Rów­
nież trzęsienie ziemi w Kali­
fornii, którego główne ognisko 
było zanotowane na aparatach 
sejsmograficznych w Eureka 
przyniosło tylko szkody mate­
rialne, a ofiar w ludziach nie 
było żadnych.

Najmocniej uderzyły torna­
da wczoraj wieczorem w stany 
Alabama i Minnesota. Torna­
da wyszły z delty rzeki Mis-

Szajka Kradzieży 
Aut Cadillac

Chic. policja ogłosiła w pią­
tek <j nakryciu szajki specja­
lizującej się w kradzieżach 
aut marki luksusowej Cadil­
lac. Auta te skradzione na za­
chodnich lub północnych 
przedmieściach otrzymywały 
nowe tytuły i papiery własno­
ści i odsprzedawane były w 
niektórych firmach. Policja 
znalazła 10 takich aut.

Śledztwo doprowadziło do 
aresztowania 37-1 e t n i e g o 
George Hoile z Melrose Park, 
który oskarżony został o 
sprzedaż aut pochodzących z 
kradzieży. Policja aresztowa­
ła również 27-letn. Andrew 
J. Butta, oskarżając go o po­
siadanie 3 skradzionych Ca- 
dillac’ow.

Biuro kontynuowania edu­
kacji w Milwauke — ogłasza 
serię odczytów i dyskusji na 
temat grup etnicznych i ich 
kontrybucji na rzecz społe­
czeństwa i kultury naszego 
kraju.

W ramach tego odbędą się 
nast. odczyty dnia 3 marca, 
w środę, prof. Sokolnicki Al­
fred wygłosi odczyt pt.: Two­
rzenie się państwa polskiego, 
dnia 10 marca w środę, autor 
serii artykułów i były anon- 
ser radiowy i TV, Antoni 
Szymczak wygłosi odczyt pt.: 
“Polacy w Milwaukee i w 
Wisconsin”.

Odczyty trwają od godziny 
7:30 do 9-ej wieczorem, w sa­
li nr. 312 w budynku admini­
stracyjnym Alverno College, 
pnr. 3401 South 39-ta ulica, 
w Milwaukee. Wstęp dla do­
rosłych $1.00 a dla studentów 
— 50 centów. Zamawianie 
miejsc na telef. — 671-5400; 
Office Continuing Education, 
Ext. 201,

Telefon 
Uratował Życie
20-letni student Oakland 

Community College w Au­
burn Heights, Mich., Kirk 
Phillips, wybrał się autem w 
niedzielę do Chicago, na zjazd 
footbalistów w Pick Congress 
hotelu, gdy w drodze poczuł 
się chorym. Zatrzymał się 
więc w motelu Holiday Inn w 
Hillside, skąd zadzwonił do 
swej matki, pani Joan Phillips 
mieszkającej w Clarksdale, 
Mich., iż bardzo źle się czuje. 
Poczem zadzwonił do obsługu­
jącej centralę telefoniczną w 
motelu, prosząc ją o pomoc. Ta 
natychmiast wezwała ambu­
lans, który zawiózł chorego 
studenta do szpitala Memorial 
w Elmhurst, gdzie dokonano 
natychmiastowej operacji wy­
rostka robaczkowego. W ten 
sposób szybka operacja telefo­
nistki uratowała studentowi 
życie. Telefonistką była Jose­
phine Marshall z Lombard, 
matka 11-rga dzieci.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najkochańszy 
mąż mój, ojciec i dziaduś nasz 
ś.p.

Jan A. Jaworowski 
(ojciec ś.p. Edwarda Rempala) 
Czł. Tow. Kraków Grupa 1574 
Z.N.P., po krótkiej lecz cięż­
kiej chorobie, pożegnał się z 
tym światem, opatrzony Św. 
Sakramentami, dnia 25-go lu­
tego, 1971 roku, o godzinie 
4:30 po południu w podeszłym 
wieku.

Zamieszkiwał w North Jud­
son, Indiana.

Pogrzeb odbędzie się w po­
niedziałek, dnia 1 marca, o go­
dzinie 9:00 rano z Zarzycki 
Manor Chapels pnr. 5088 So. 
Archer Ave. (narożnik Keeler 
Ave.) do kościoła św. Ryszar­
da a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek 
zapraszamy wszystkich krew­
nych i znajomych, w ciężkim 
żalu pogrążeni.

Weronika (z pierwszego mę­
ża Rempala; z domu Stosiak), 
żona; Walter. Chester i Albert 
Rempala. synowie; Ann Sikor- 
ska; Helen Świeca i Marie 
Woodhouse, córki; Ann, Ann, 
Gertrude i Dolores Rempala, 
synowe; Joseph świeca i Ray­
mond Woodhouse, zięciowie; 
Julia Buijka, siostra; 19 wnu­
cząt wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się 
Zarzycki Manor Chapels 
Telefon 767-2166.

KOZERA
Funeral Home

1718 West 48-ina Ulica 
(naprzeciw kościoła Św. Józefa)

Miły i uczynny byłeś po ostatni swój dzień, 
Sławny i szlachetny odeszłeś Jak cień, 
Zacny i rzetlny w czynach swych 
Pozostawiłeś serdeczne wspomnienia i łzy. 
Serce przepojone miłością do żony, braci, sióstr, teściów, 

bratowych i szwagrów 
Złote serce umilkło i już nie wróci.
Choć zamknąłeś strudzone powieki, 
Pamięć o Tobie mężu, i bracie
Jest nigdy nie zapomniana i pozostanie na wieki.
I codzień dławi żal i ból serdeczny, 
Przez wszystkich nas byłeś zawsze ukochany. 
Lecz w sercach naszych źyje myśl o Tobie. 
Uproś za nami tam przed Tronem Boga 
O co my także modlimy się w skrusze 
Aby gdy skończy sie natn życia droga 
Na żywot wieczny złączył nasze dusze.
Dobry Jezu a Nasz Panie, daj Mu Wieczne Spoczywanie 
Niech odpoczywa w spokoju wiecznym.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
mąż mój, ojciec mój i dziadek 
nasz ś.p.
Wacław Szymański 
Członek James J. Ziętek Post 
No. 419 Amer. Legion, po cięż­
kiej chorobie, pożegnał się z 
tym światem, opatrzony Św. 
Sakramentami, dnia 26-go lu­
tego, 1971 roku, o godzinie 
7:15 rano w podeszłym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w po­
niedziałek, dnia 1-go marca, o 
godzinie 10:30 rano z zakładu 
pogrzebowego pnr. 1256-58 
West 51-sza ulica do kościoła 
św. Jana Bożego a stamtąd na 
cmentarz Zmartwychwstania 
Pańskiego na parcelę familij­
ną.

Na ten smutny obrządek 
zapraszamy wszystkich krew­
nych i znajomych, w ciężkim 
żalu pogrążeni.

Paulina (z domu Chudy), 
żona; Raymond, syn; Walderi- 
ne, synowa; Paweł, Robert, 
Raymond, Jr„ i Teodor, wnu­
ki wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się
Jan Patka
Telefon BO 8-5257.

ŻYWA PAMIĘĆ
Pamiątkowy kielich lub cyborlum (puszka na komuni­
kanty) wygrawerowane z pamięcią o Waszym najdroż­
szym zmarłym, który można podarować potrzebującym 
misjom lub jakiemuś księdzu, którego wybierzecie, bę­
dzie zawsze iywym wspomnieniem, pięknym l niezwy­
kłym. Szybka dostawa, celem wystawienia w domu 
pogrzebowym Ornaty Alby I wiele Innych Przedmio­
tów Liturgicznych I religijnych dla Waszej Parafii 
w Polsce. Także posiadamy inno pamiątki.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż mój, ojciec, teść, syn, brci 

dziadek nasz ś.p.

Piotr P. Wójcik
Po krótkiej lecz ciężkiej chorobie pożegnał się z tym 

tern, opatrzony św. Sakramentami, dnia 26-go lutego, 1971 
o godzinie 5-ej rano, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek dnia 1-go marca, o go­
dzinie 9-ej rano z zakładu pogrzebowego pnr. 5749 Archer Ave., 
(narożnik Lorel Ave.) do kościoła św. Kamila, a stamtąd na 
cmentarz Zmartwychwstania Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Rozalia (z domu Utelska), żona; Józefa (Robert) Cervantes, 
Maria (David) Levatino i Cathy, dzieci; Katarzyna Wójcik, matka; 
(Franciszek, brat w Polsce); oraz 5 wnucząt; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Richard Funeral Home (Ryszard i 
Wanda Grochowscy).

Telefon: 767-1840.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wia­
domość, że najukochańsza żona moja, matka, busia, bratowa i 
szwagierka nasza, śp.

Maria Szczepanik
(Z DOMU BARĆ)

(CÓRKA ŚP. PAWŁA I KATARZYNY)
(SIOSTRA ŚP. JÓZEFA, WŁADYSŁAWA, STANISŁAWA, 

MAŁGORZATY GOLONKA, STELLI FERENCE I ZOFII KLIMEK) 
(SZWAGIERKA ŚP. PAWŁA KLIMEK, ŚP. JÓZEFA GOLONKI, 

ŚP. JULII, JÓZEFA ZAJĄC, ŚP. JANA
I KAROLINY SZCZEPANIK ORAZ ŚP. JÓZEFINY SZCZEPANIK)
Członkini Bractwa Niewiast Różańca św. przy par. Św. Walentego, 
oraz prezeska Tow. Św. Weroniki Gr. 84 Zw. Polek w Ameryce, 
członkini Tow. Gwiazda Wolności Gr. 2340 ZNP, Stow. Śiv. 
Teresy, HI Zakonu Św. Franciszka z Assyżu i Tow. Pań Opieki 
nad Wyższą Szkołą S.S. Felicjanek przy par. Dobrego Pasterza, 
po krótkiej chorobie, pożegnała się z tym światem, opatrzona Św. 
Sakramentami, dnia 26-go lutego 1971 roku,’ o godzinie 7:23 rano, 
w starszym wieku.

Zamieszkiwała w Cicero, 111.
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 1-go marca, o godzinie 

9:30 rano, z zakładu pogrzebowego Vance Funeral Home, pnr. 1424 
South 50-ta Avenue, w Cicero, 111., do kościoła św. Walentego, 
a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Józef, mąż: Ireua Froncek, Edward i Mildred Kowalczyk, 
córki i syn; Frank Froncek i Ben Kowalczyk, zięciowie; Ida, 
synowa; 7 wnucząt; Karolina, Eleonor i Gertrud Barć, bratowe; 
Joseph Ference, szwagier; Piotr i Bronisława Szczepanik i Kazi­
mierz Szczepanik, szwagrowie; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Edward W. Kądzielą.
Telefon: LA 1-2156 lub OLympic 2-5245.

In Memoriam
W pierwszą rocznicę śmierci najdroższej żony mojej, matki, 

babci i prababci naszej, ś.p.

Marii Juszczyk
(Z DOMU PIĘKOS)

odprawiona została żałobna Msza św. w Czwartek, dnia 25go lutego, 
1971 roku, rano, w kościele Św. Kazimierza oraz w rodzinnej para­
fii Chotowa w Polsce.

Pp. A. Ostrowskim
Pp. M. Bocian
Pp. J. Wątor
Pp. Dr. C. Pawłowskim
p. H. Dziemiela
Serdecznie dziękujemy za ofiary pieniężne na Mszę św. 

za duszę Zmarłego.
JERZY JASIELSKI — JÓZEF CHŁANDA

WATRA MEMORIAL CENTER
2816-48 W. Cermak Road Chicago. Dl. 60623

247-2425 Area Code 312

Prosimy Odwiedzić Naszą Wystawę

WALEWSKI MONUMENT WORKS 
MARYHILL MEMORIALS 

6550 MILWAUKEE AVENUE Chicago, Illinois 60631
N'Ewcastle 1-4902 Otwarte w Niedzielę

Authorized Dealer of Colormna Memorials
WORK DONE BY EXPERTS WHERE QUAUTT 
AND EXCELLENT WORKMANSHIP PREVAIL

I sissippi. Odrazu 7 tornad ude- 
I rzyło w Eutah, powiatowe 
miasto w zachodnim Alabama. 
W kilku minutach zostało tam 
zupełnie zniszczonych 15 do­
mów i pociągi zostały zrzuco­
ne z torów kolejowych. Inne 
tornada uderzyły w powiaty 
wschodnie Alabama, a więc w 
powiaty Greene, Birmingham, 
Montgomery, Pine Hill i Wil­
cox. Dzisiaj rano szkody w 
samym mieście Eutah były 
szacowane na 200.000. W ca­
łym stanie szkody od tornad 
wczorajszych idą w miliony.

Równocześnie gdy w Ala­
bama szalały tarnada, to w 
stanie Minnesota zerwały się 
szalone wichry i burze śnież­
ne, które wkrótce zablokowa­
ły drogi zaspami śniegu do 5 
stóp wysokimi. W ciągu kilku 
godzin miasta Springfield i 
okolica, w Minnesota, zostały 
pokryte 5stopowym dywanem 
nowego śniegu. A zaspy na 
autostradach i szosach sięgały 
niektóre do kilkunastu stóp. 
W Aitkin zastała otwarta 
zbrojownia, aby w niej mogli 
się schronić ludzie chwyceni 
w pułapkę burzy śnieżnej, w 
czasie podróży samochodo­
wej’. W Virginia, Minn, zosta­
ły zerwane przewody elektry­
czne i miasto jest bez prądu.

In Memoriam
W dniu 2 marca b.r. mija trzecia rocznica śmierci najdroższego 

męża mojego, brata, wujka, zięcia i szwagra naszego, śp.

Zygmunta Rajskiego
W intencji Zmarłego odprawione zostaną żałobne Msze 

we wtorek, 2 marca b.r., w następujących kościołach:
■ W. kościele w Buffalo, New York, przez Księdza Kornelian; 

w Fort Wayne, Indiana przez Księdza Edwarda Krason; w South 
Bend, Indiana przez Księdza Stanley Rdzak; przez Franciscan 
Missionairies w Chicago, przy 51-ej i Laflin ul.; przez Society of 
Little Flower Fathers, przy 11300 So. Michigan Ave., w Chicago; 
przez Pauline Fathers w Doylestówn, Pennsylvania oraz w Chicago 
w kościele St. John of ~ 
rano, 8 marca b.r.

Trzeci rok już upłynął 
Śpisz snem wiecznym,

Podziękowanie
Wszystkim Kolegom, Przyjaciołom i Znajomym, którzy 

wzięli udział w Wieczorze Pożegnalnym oraz oddali ostatnią 
przysługę,

Śp. Dr. Witoldowi J. Fangowi
tą drogą zasyłamy serdeczne podziękowanie:

SZKOLE IM. TADEUSZA KOŚCIUSZKI
p. J. M. Sobieraj 
p. H. Wąż
p. M. Rogalski
p. S. Miczyk 
p. S. Palczewski

URBANEK 
FUNERAL HOME 

Nowoczesne, Wygodne 
Ochładzane Kaplice 

51st i ADA 
1335 W. 51st Street 

YArds 7-6112

Funeral Homes
1810 W. 18 ulica
Teł. CAnal 6-2298 

— i — 
1745 W. 47ina ulica

Tel. YArds 7-8407

Maria E. Śmigielska
(Z DOMU MIELCAREK) 

(ŻONA ŚP. JÓZEFA)
I- sza wiceprezeska Sokolstwa Polskiego, członkini Legii 
wej Sokolstwa Polskiego Stopnia Srebrnego Krzyża, 
Sokolic Nr. 100, Tow. Przemysłowców i Rzemieślników
ZNP, Grupy 211 Zw. Polek w Ameryce i Korpusu Pań przy Plac. 
5 SWAP, po długiej chorobie, pożegnała się z tym światem, opa­
trzona Św. Sakramentami, dnia 26-go lutego 1971 roku, o godzinie
II- ej rano, w podeszłym wieku.

Zwłoki można odwiedzać od 5-10 wiecz. w sobotę i od 2-10 
wiecz. w niedzielę.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 1-go marca, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 5303 N. Western Ave., 
do kościoła Transfiguration (2609 W. Carmen Ave. — Msza św. 
o 10-ej rano); a stamtąd na cmentarz Św. Wojciecha, na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Aurelia, córka; Eugeniusz, syn; William R. Wright, zięć; 
Joan - Marie, wnuczka; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Drake & Son Inc.
Telefon: 561-6874.

Po Zakup Wartościowego

NAGROBKA 
Lub POMNIKA 

Udajcie Sie Do 

CZARNIKA
JEDYNA POLSKA FIRMA 

Naprzeciw Cmentarza Zmartwychwstania
Pańskiego

Otwarte w Niedzielę i Święta 
7300 Archer Road. Justice, Ill. Tel. GLobe 8-4443

1427 W. CHICAGO AVE.
Tel. MO 6-2673

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wia­
domość, że najukochańsza matka nasza, teściowa i babcia nasza, śp.

Do łaskawego współudziału w modlitwach za duszę ś.p. Zmar­
łej uprasza krewnych, przyjaciół i znajomych:

Jan Juszczyk, mąż; wraz z całą rodziną.

CZARNIK 
MEMORIALS 

MONUMENTS - MASKEIt

Tel. YArds 7-3388

Zawiadomienie
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żona 
moja i matka moja, ś.p.

Zuzanna Dolgopol 
(z domu SEMICKA, 

matka ś.p. Wacława Jana)
Członkini Tow. Rzemieślników 
Grupa 119 Zw. Nard. Polskiego, 
po długiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 25go 
lutego, 1971 roku. Zamieszkiwa­
ła w Bellview, Florida.

Pogrzeb odbędzie się w Bell­
view, Florida.

W ciężkim żalu pogrążeni:
Mateusz, mąż; Ryszard Ze­

non, syn; wraz z całą rodziną.
(26,27)

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żona 
moja, matka, teściowa, siostra 
babcia i prababcia nasza, ś.p.

Józefa Janik
(z domu STASIK)

Członkini Bractwa Niewiast 
Różańca Św. i Tow. Matki Bo­
skiej Zwycięskiej przy par. ŚŚ. 
Pięciu Braci Polaków i Mę­
czenników, po ciężkiej choro­
bie, opatrzona Św. Sakramen­
tami, pożegnała się z tym świa­
tem, dnia 25go lutego, 1971 ro­
ku, o godzinie 3:55 nad ranem, 
w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w po­
niedziałek, dnia Igo marca, o 
godzinie 9:30 rano, z Modeli 
Funeral Home, pnr. 5725 So. 
Pulaski Rd., do kościoła św. 
Turybiusza, a stamtąd na cmen- 
traz Zmartwychwstania Pań­
skiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Jakub, mąż; Bolesław Janik, 
Władysław Gurski i (Stanisław 
Gurski z rodziną w Polsce), sy­
nowie; Helena Obrachta i Julia 
Apczyńska, córki; Józefina i 
Czesia, synowe; Franciszek 
Obrachta, zięć; Piotr Stasik, 
brat; 7 wnucząt, 3 prawnucząt; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmują się: 
Franciszek A. Modelski i Syn, 
Telefon PO 7-4730.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza te­
ściowa i ciocia nasza, ś.p.

Rozalia Jabłońska
(z domu KOTLENGA)

(żona ś.p. Józefa, matka ś.p. 
Leony Łukasik, siostra ś.p. 

Anny Kwiatkowskiej,
ś.p. Katarzyny Polaszewskiej, 

ś.p. Józefa Kotlengi, 
ś.p. Franciszki Obiala, 

ś.p. Marii Talaczyńskiej 
i ś.p. Jana Kotlengi) 

po długiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 25go 
lutego, 1971 roku, o godzinie 
8:55 wieczorem, w podeszłym 
wieku.

Wizytacja w sobotę od 6ej 
wieczorem) w niedzielę od 2 
do lOej.

Pogrzeb odbędzie się w po­
niedziałek, dnia Igo marca, o 
godzinie 9:15 rano, z zakładu 
pogrzebowego, pnr. 4901-07 So. 
Archer Ave., do kościoła Św. 
Jana Bożego, a stamtąd na 
cmentarz Zmartwychwstania 
Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszają wszystkich krewnych i 
znajomych, w ciężkim żalu po­
grążeni:

Józef Łukasik, zięć; oraz sio­
strzeńcy, siostrzenice i bratan- 
ki; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Szykowny Funeral Home, 
Telefon 735-7521.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, że najukochańszy 
mąż mój, ojciec, dziaduś, pra- 
dziaduś i brat nasz, śp.

Jan F. Stec
Członek Tow. Najśw. Imienia 
Jezus, Tow. Bartosza Głowac­
kiego Grupa 89 ZNP, po krót­
kiej chorobie, pożegnał się z 
tym światem, opatrzony Św. 
Sakramentami, dnia 25-go lute­
go 1971 roku, o godzinie 9:27 
rano, w podeszłym wieku.

Zwłoki można odwiedzać w 
sobotę i niedzielę, od 2-ej po- 
poł. do 10-ej wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w po­
niedziałek, 1-go marca, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego, pnr. 4901-07 S. Ar­
cher Ave., do kościoła Św. Bru­
nona (Msza św. o godz. 10-ej ra­
no), a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego, 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krew­
nych i znajomych, w ciężkim 
żalu pogrążeni:

Anna (z domu Persak), żona; 
Thaddeus (Estelle), Lottie (Jo­
seph) Lezan, Jean (Thaddeus) 
Opasinski, Bernice (Edward) 
Sowske i Casimir (Dolores), 
córki, synowie, synowe i zię­
ciowie; wnuczki i prawnuczki; 
oraz bracia i siostry w Pol­
sce; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Szykowny Funeral Home.
Telefon: 735-7521.

(26, 27)
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Wiadomości z Parafii Św. Jacka

-ft *’'*"■*' f.A ! WM

ALE ŁOPATA ! — Sama łopata tej gigantycznej koparki sfotografowanej na szosie 
w Du Quoin, Ill., waży 5 milionów funtów i ma długości 127% stóp. Koparka, waży 3 
miliony funtów i usuwa 3,000 stóp sześciennych ziemi na godzinę.

Władze Stanowe Prowadzą Śledztwo 
w Sprawie Kradzieży Samochodów

Zaczęła Się Emigracja 
Niemców z PolskiPosiedzenia: W niedziele — So- 

dalicja św. Barbary; w poniedzia­
łek — Tow. św. .Tacka Nr. 19 
ZPRK; we wtorek — Sodalicja św. 
Teresy; w środę — Tow. Królo­
wej Jadwigi.

* * *
Witamy serdecznie nowych pa­

rafian: Eugenie Gutowicz i Jucha 
Dorothy.

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

I TELEWIZYJNE 
W CHICAGO 

Nadawane Raz w Tygodniu

“CZERWONE MAKI”
Stacja WXRT-FM 93.1 KC

W Każdą Niedzielę
10-11 rano

REF-REN
Właściciel

“FRANKIE A TONY 
SHOW”

Stacja WOPA—1490 KC 
Co Sobotę 7—7:30 rano

“KONCERT 
NIEDZIELNY”

Stacja WXRT-FM 931

W Każdą Niedzielę
11 -12 w Poł.

Kierownik Programu
STAN ŁOBODZIŃSKI

“FRANK LAS 
POLISH PROGRAM”

W Każdą Sobotę 
9:30 -10 wiecz.

Stacja WOPA—1490 KC

“POLSKA FALA”
Stacja WEAW-FM 105.1 KC 

w Piątki
od godz. 8-ej do 8:30 rano 

DAWID KOSA,
kierownik

JANINA KOSA,
Spikerka

“PROGRAM RADIOWY 
JADWIGI i EUGENJUSZA 

ZŁOBIN-RYLSKICH”

Stacja WSBC—1240 KC

W Każdą Niedzielę 
3 --3:30 po poł.

“WIECZÓR 
PRZY MIKROFONIE”

Stacja WSBC—1240 KC

W Każdy Wtorek 
9-10 wiecz.

Kierownik Programu 
ROMUALD 

MATUSZCZAK

“WRÓBLE NA DACHU”

REFREN 
i Z. KWIATKOWSKI 

z udziałem 
NINY OLEŃSKIEJ

Stacja WOPA—1490 KC

W Każdą Sobotę 
1:00- 2:00 po p<>ł.

PROGRAM 
ZWIĄZKU KLUBÓW 

MAŁOPOLSKICH 
Stacja WOPA—1490 KC 
W Sobotę od 6:30 wiecz.

Kierownik
TADEUSZ KUCZEWSK1

ZENON KWIATKOWSKI 
WCIU-TV (Kanał 26)

W Każdą Sobotę 
6 - 7 wiecz. “Polska 

Godzina Rozrywkowa” 
7-7:30 wiecz. “Polka Party”

ROBERT 
LEWANDOWSKI

WCIU-TV (Kanał 26)

W Każdą Niedzielę
5-6 po poł.

 B

Sakrament Chrztu św. otrzyma­
li: Paul Bury, Irene Shura, Karen 
Poniatowska, Annette Balog i 
Thomas Ludwig.

• • •
Polecamy modły za dusze zmar­

łych ostatnio parafian- Mae Grzel- 
la, Stella Brenssau, Thomas Doyle, 
Ches. Macuski, Ksawera Śliwiński, 
Mary Kaczmarek i Frances Tra- 
wiński.

• • •
Zapowiedzi: Ingrid Barba i 

Mark Osinski (3) i Eva Sternal i 
Les. Filipowicz (3).

* ♦ •
Prosimy o modlitwy o powrót 

do zdrowia: Frank Pollowy, Mary 
Fronczak i Joseph Kopec.

♦ * ♦
Pierwszy piątek miesiąca przy­

pada w przyszłym tygodniu 5-go 
marca. Spowiedź będzie słuchana 
w czwartek rano o 8 i po połu­
dniu o 4 i 7 wieczorem. Msza św. 
w pierwszy piątek zostanie odpra­
wiona o 6:30 wieczorem.

Nowy zarząd marszałków i ko­
lektorów: Kapelan — ks. Stani­
sław Tarczan, C. R., prezes — Eu­
geniusz Ryniewicz; 1 wiceprez. — 
Eugene Michalak; 2 wiceprez. — 
Stanisław Kaszubowski; 3 wice­
prez. — Władysław Kuraszek; rek. 
sekr. Władysław Mazurkiewicz; 
chorąży Eugeniusz Kosiek; kapi­
tanowie — Jos. Crtes, Władysław 
Mazurkiewicz i Al. Guzowski.

* * *
Gratulacje kierujemy pod adre­

sem naukowców z naszej szkoły, 
którzy wystawili swe interesujące 
prace podczas wystawy od 17 do 
18 lutego. Ogółem przedstawiono 
63 projektów przygotowanych 
przez uczniów 7 i 8 stopnia. Sześć 
z nich zostało nagrodzonych pier­
wszą nagrodą i zostanie wysta­
wionych 17 kwietnia w De Paul 
University podczas Chicago Cath­
olic Region Science. Pierwsze 
miejsce zajęli: Nadine Kowaczek, 
Kathleen Gródecka, Mary Żurek, 
Gaił Tworek, Susan Balcer, Mi­
chael Zielke, Daniel Warych i Ro­
bert Dombrowski. Życzymy im 
serdecznie dalszych sukcesów i u- 
działu w Science Fair.

* * ♦
Utrzymanie czystości w rejonie 

szkoły jest rzeczą niezmiernie 
ważną. Codziennie po opuszczeniu 
szkoły przez dzieci dwie kobiety 
w dwóch budynkach zamiatają i 
czyszczą klasy i korytarze. Za pra­
cę swą oczywiście pobierają odpo­
wiednią zapłatę. Dopomóż szkole 
przez złożenie datku w specjalnej 
kopertce.

♦ ♦ ♦
Gratulacje składamy d. ,-ynie 

koszykówki szkoły św. Jacka, któ­
ra doskonale spisała się podczas 
turnieju zorganizowanego przez 14 
Dystrykt Dept. Policji, otrzymując 
Nagrodę Sportową. Udział w ze­
spole wzięli uczniowie 7 i 8 stop­
nia: John Janiga, Richard Kuczak, 
Andy Okrasiński, Brian Fulara, 
Jim Romanek, Michele Serwa, 
Michael Starzec, Steve Bumagiel 
i Edward Ryłko. Życzymy osiąg­
nięcia dalszych sukcesów.

Posiedzenie wyborcze Wydz. Ko­
biet Okr. 12 ZNP odbyło się w 
środę, 24 lutego, w sali Weteranów, 
pnr. 4800 S. Wood ul. Posiedzeniu 
przewodniczyła komisarka Helena 
Orawiec, sekretarzowała Adela 
Kozłowska.

Postanowiono wziąć udział w in­
stalacji i zabawie Wydz. Kobiet 
Okr. 13 ZNP i zakupiono bilety 
na zabawę towarzyską. Zakupiono 
książeczki do losowania od Okr. 
1-go Stow. Weteranów A. P. w 
Ameryce. Uchwalono ogłoszenie 
świąteczne Zamówiono modlitwę 
za duszę ś. p. Marii Jeziorskiej, 
córki długoletniej dyrektorki W. 
K. p. Zofii Chmiel oraz Związ­
kowców i Związkowczyń.

Do Komisji Mandatów powoła­
no Helenę Marzec, gm. 39; Kata­
rzynę Modzelewską gm. 39; Ewe­
linę Schiller, gm. 143. Komisja po- 
daje do wiadomości, że otrzymała 
następujące mandaty: Gm. 2 — 
Bronisława Leśniak i Wanda Al- 
lelujka; gm. 23 — Zofia Vit i We­
ronika Koch- gm. 34 — Rozalia 
Kogut i Stefania Sendra; gm. 39— 
K. Modzelewska i H. Marzec; gm. 
55 — Wiktoria Dziubała i Maria 
Juszczyk; gm. 79 — Melania Wa­
silewska i Adela E. Kozłowska; 
gm. 80 — Zofia Witkowska i He­
lena Szulczewska: gm. 87 — Ma­
ria Foryś i Lottie Poremba: gm. 
123 — Bronisława Rybarczyk i 
Marta Porker; gm. 139 — Zofia 
Chmiel i Genowefa Wesołowska: 
pm 143 — Stanisława Pyra i Ewe­
lina Schiller.

Komisarka Helena Orawiec ode- 
orała przysięgę od delegatek na 
rok 1971. Na sędziów wyborczych 
powołano Rozalię Kogus, gm. 34; 
Wiktorię Dziubała. gm. 55 i Me- 

Od dwóch tygodni prowa­
dzone jest śledztwo celem u- 
stalania czy pracownicy ad­
ministracji sekretarza stanu 
współpracowali w przestęp­
czej działalności szajki zło­
dziei samochodów. Dochodze­
nie jest prowadzone przez wy­
sokich urzędników stanowych.

Sprawą zainteresowały się 
władze stanowe kiedy otrzy­
mano informację o rzekomo 
skradzionych z urzędu blan­
kietach, przy pomocy których 
legalizowano skradzione sa­
mochody, najczęściej w in­
nych stanach. Numer seryjny 
skradzionego samochodu jest 
wpisany do formularza, tzw. 
“title” i w ten sposób pojazd 
jest legalnie posiadany przez 
właściciela co jest nawet “po­
twierdzone” przez urząd se­
kretarza stanowego.

Twierdzi się jednak, iż ze 
względu na specjalne kroki 
ostrożności jakie przedsię­
wzięto pod tym względem w 
Illinois, praktycznie jest to 
rzeczą niemożliwa zdobyć

Przed stanową legislaturą 
przedstawiono w czwartek ca­
łą serię nowych wniosków. 
Między innymi wpłynął wnio­
sek od stan, posła Elwooda 
Grahama (R-Chicago), który 
proponował nowe podejście 
do zmuszenia właścicieli za­
niedbanych domów do odna­
wiania ich budynków.

Graham we wniosku swoim 
domagał się, by jeśli właści­
ciel kilkakrotnie nie okazywał 
chęci do napraw lub do uzu­
pełnień do stanu wymaganego

Delegatkami do Stow. Obozu 
Młodzieżowego zostały wybrane: 
komisarka Helena Orawiec, Zofia 
Witkowska, Stanisława Pyra, Bro­
nisława Leśniak i Ewelina Schil­
ler. Do Kongresu Polonii: kom. 
H. Orawiec. Uchwalono zaprosić 
na instalację prezesa A. Mazew- 
skiego wraz z Zarządem i Dyrek­
cją ZNP. Instalacja odbędzie się 
w dniu 24 marca.

Komisarka Helena Orawiec zda­
ła sprawozdanie ze swych czyn­
ności, odbytych posiedzeń i repre­
zentacji związkowych. Sprawo­
zdania zdały także wiceprezeska 
W. Allelujka, sekretarka A. Ko­
złowska i skarbniczka Z. Wit­
kowska.

Sprawozdanie z rocznych obro­
tów i stanu kasy zdała przew. 
Kom. Finansów Genowefa Weso­
łowska. Komisja stwierdziła dobrą 
gospodarkę Zarządu i dość zasob­
ny stan kasy.

Na nowe sprawy komisarka po- 
daje do wiadomości, że kontest 
wyboru królowej ZNP — Miss 
PNA odbędzie się w tym roku w 
Chicago, w La Salle Hotel, 19-go 
czerwca. Przygotowania są już 
rozpoczęte. Bankiet odbędzie się 
pod egidą Wydziałów Kobiet Okr. 
12 i 13. Szczegóły będą podane 
później.

Po załatwieniu mniej ważnych 
spraw posiedzenie odroczono do 
instalacji, 24 marca.

Kom sarka Helena Orawiec, pre­
zeska Adela E. Koz’owska, sekr.

KALENDARZYK
DZIŚ — sobota, dnia 27 lu­

tego — Nestora, Gabriela.
JUTRO — niedziela, dnia 

28 lutego — Teofila, Romana, 
Antoniny. 

prawdziwe formularze bez 
wydatnej pomocy pracownika 
administracyj nego.

Istnieje dodatkowe przy­
puszczenie a mianowicie, że 
samochody kradzione właśnie 
w Illinois i przewożone do in­
nych stanów gdzie formalno­
ści zalegalizowania zmiany 
właściciela są łatwiejsze ze 
względu na mniej rygory­
styczne prawa regulujące ten 
problem. Nie wyklucza się 
również możliwości, że kra­
dzione blankiety są przewożo­
ne do innych stanów.

W przeszłości ogólnokrajo­
we szajki złodziei samocho­
dów skutecznie i konsekwent­
nie omijały stan Illinois wła­
śnie ze względu na olbrzymie 
trudności w procesie legaliza­
cyjnym przy sprzedaży samo­
chodów. Wystarczy żeby wła­
ściciel skradzionego samocho­
du dopuścił się wykroczenia 
drogowego, żeby fakt kradzie­
ży wykryto w wyniku do­
kładnej weryfikacji dokumen­
tacji.

przez zarządzenia przeciw­
pożarowe lub zdrowotne, wła­
dze miejskie uprawnione były 
do dokonania natychmiasto­
wych napraw, a potem mogły 
wydatki związane z naprawą 
dołączyć do należności podat­
ków realnościowych dla dane­
go właściciela domu.

Ten zaś w rezultacie albo 
zmuszony byłby do zapłacenia 
za koszty tych napraw albo 
do sprzedaży domu. /

W czwartek, również stan, 
reprezentant Robert Mann 
(D-Chicago) zaproponował, 
by stan zapewnił odbiorcom 
publicznej pomocy opiekę le­
karską przy pomocy kontrak­
tów z prywatnymi firmami 
ubezpieczeń zdrowotnych. Al­
bo by odbiorca pomocy pu­
blicznej mógł być dołączony 
do programów klinik zdro­
wotnych, jeśliby koszty ich 
nie były wyższe niż przy kon­
traktach z firm prywatnych.

Senator stanowy Egbert 
Groen (R-Pekin) proponował 
przesunięcie daty prawybo­
rów z trzeciego wtorku w 
marcu, na drugi wtorek wrze­
śnia w latach wyborów nie- 
prezydenckich i na drugi wto­
rek czerwca, w łatach wybo­
rów prezydenckich.

Senator stanowy — Robert 
Mitchler (R-Oswego) wniósł 
nrojekt ustawy o wydanie za­
kazu sprzedaży wszelkich 
środków do czyszczenia za­
wierających ponad 8.7 pro­
cent fosfatów, po 1 stycznia 
1972 roku, a o kompletny za­
kaz sprzedaży na wszystkie 
środki fosfatowe do czyszcze­
nia, w rok później.

Stan, poseł Anthony Sca­
riano (D-Park Forest) doma­
gał s>ię w swoim wniosku, by 
zmieniono formułę pomocy 
stanowej dla szkół w stanie z 
przeciętnej frekwencji ucz­
niów dziennie na więcej zła­
godzoną formułę “ogólnej 
frekwencji”. Zaproponował 
on również podnieść poziom 
pomocy na ucznia z 8500 na 
$600. Wydaje się, że żadna z 
tych propozycji nie uzyska 
poparcia przez republikań­
skich członków legislatury.

Scariano przedłożył także 
wniosek, by stanowa komisja 
Dróg Mytych przeprowadza'a 
publiczne przcs’uchy w spra 
wie jakiegokolwiek wyboru 
końcowych odcinków szoso­
wych, przed przedstawieniem 
zaleceń Gubernatorowi.

końcu sen. T. Clarke (R- 
Western Spriengs) i stan, po­
seł G. Burditt (R-La Grange) 
wezwali do wydania stano­
wych zarządzeń i licencji na 
kablową TV, przez Stanową! 
Komisję Przemysłową.

Wyjaśnienie
W Komunikatach Stowarzysze­

nia Somopomocy, zamieszczo­
nych w wydaniu “Dziennika 
Związkowego” z dnia 25 bm., w 
sprawozdaniu z przebiegu Wal­
nego Zgramadzenia wskutek po­
myłki drukarskiej znalazły się 
następujące zdania: “W wolnych 
wnioskach po przemówieniu p. 
Kazimierza Szternala postano­
wiono nie popierać akcji zbiórki 
na pomoc rodzinom pomordowa­
nych w wypadkach grudniowych 
w Polsce. Zebrane pieniądze 
przekazane zostaną Komitetowi, 
jaki już działa w oparciu o Wy­
dział Stanowy Kongresu Polonii 
Amerykańskiej”.

W związku z tym wyjaśnia się, 
że zdania te winny były brzmieć, 
jak następuje: — “W wolnych 
wnioskach po przemówieniu p. 
Kazimierza Szternala postano­
wiono nie popierać akcji zbiórki 
na odnowienie Zamku Warszaw­
skiego, natomiast przeprowadzić 
na terenie Stowarzyszenia zbiór­
kę na pomoc rodzinom pomordo­
wanych w wypadkach grudnio­
wych w Polsce. Zebrane pienią­
dze przekazane zostaną Komite­
towi, jaki już działa w oparciu o 
Wydział Stanowy Kongresu Po­
lonii Amerykańskiej”.

Lekarze i Dentyści 
w Obliczu

Poboru Do Wojska
80 do 90 lekarzy i denty­

stów, którzy kończą pierwszy 
rok praktyki lekarskiej, mogą 
zostać powołani do wojska w 
roku bieżącym.

Curtis W. Tarr, krajowy 
dyrektor Komisji Poborowej, 
oznajmił w czasie swego po­
bytu w Chicago we czwartek, 
że Departament Obronv usta­
lił na rok 1971 pobór do woj­
ska 1.200 lekarzy i 500 denty­
stów. Z tej liczby na stan Illit- 
nois przynada 7 procent całej 
skali krajowej — 85 lekarzy 
i 35 dehtv§tów. Powołani zo­
staną tylko ci lekarze, którzy 
ukończą pierwszy rok prakty­
ki.

Pobór lekarzy jest niezbę­
dny, według oświadczenia 
asystenta Sekretarza Obrony 
—dr. Louis M. Rousselota, z 
tych powodów, iż zbvt mało 
napływa zgłoszeń absolwen­
tów Wydziału Medycznego, 
natomiast większość snośród 
1.126 lekarzy powołanych w 
1968 r. kończy służbę w bież, 
roku.

New York (DP) — Tygod­
nik “Time” przynisł — jako 
jedyne pismo anglosaskie — 
wiadomość że rozpoczęła się 
ewakuacja z Polski do Nie­
miec Zachodnich obywateli 
polskich narodowości niemiec­
kiej—na zasadzie tajnego pro­
tokółu stanowiącego jakoby 
część jeszcze nie ratyfikowa­
nego układu Warszawa-Bonn 
o uznaniu granicy na Odrze i 
Nysie.

Pierwsze transporty tych e- 
migrantów przybywają — jak 
twierdzi “Time” — koleją do 
miejscowiści Friedland (na li­
nii Hanower-Kassel) i tam 
rozmieszczane są w obozie 
przejściowym. “Time” zamieś­
cił obok swego reportażu foto­
grafię grupy ludzi z jednego 
z tych transportów.

Nie wiadomo dokładnie ilu 
Niemców wyjedzie z Polski do 
połowy roku 1972, gdy cała ta 
operacja ma być zakończona. 
Do tej pory, w ciągu ostatnich 
dziesięciu dni przybyło jakoby 
ok. 250 osób.

Polacy twierdzą, że wiele 
dziesiątków Niemców będzie 
chciało emigrować do NRF. W 
Bonn podaj e się liczbę upraw­
nionych, to jest posiadających 
w NRF krewnych, na mini­
mum 100,000.

Przed zawarciem traktatu 
Warszawa-Bonn władze pol­
skie załatwiały wszelkie po­
dania Niemców o emigrację

10,000 Uczci 
Bankietem 

Mayera Daley
W środę, 3 marca, odbędzie 

się w hali McCormick Place 
potężny bankiet na cześć Ma- 
yora Daley, w ramach kampa­
nii jego wyboru na piątą ka­
dencję, na który przybędą 
przywódcy polityczni, obywa­
telscy, wielkiego byznesu, 
świata pracy i reprezentanci 
życia religijnego, w spodzie­
wanej liczbie ponad 10,000 
osób.

Nie będzie to wcale bankiet 
na fundusz wyborczy, lecz 
tylko dla “uznania zasług do­
tychczasowych” i rozwinięcia 
jak największej propagandy 
wyborczej dla mayora Daley. 
O polityce nie będzie wcale 
mowy, lecz o zasługach i o- 
siągnięciach. Poprzedni ban­
kiet w McCormiok Place w 
1966 roku zgromadził 7,800 o- 
sób i był zorganizowany przez 
Partię Demokratyczną powia­
tu Cook.

Gdy usunięta zostanie we 
wtorek wystawa samochodo­
wa z halu Don Maxwell, to za­
raz w tej samej sali robotnicy 
ustawią stoły i 10,000 krzeseł 
i stół główny dla “elity”. Bę­
dą zainstalowane 4 oddzielne 
kuchnie, żeby przygotować 
2,600 “stejków” naraz. Stoły 
będą udekorowane 4-ma kolo­
rami. Dla obsługi gości będzie 
750 kelnerów. Gdy drzwi sali 
bankietowej będą otwarte w 
środę o godz. 6 wieczór 75 “ru­
chomych barów” będzie czyn­
nych dla “gigantycznej cock­
tail party”. Podczas bankietu 
będzie grała 15-osobowa orkie­
stra. Podstawą obiadu będzie 
“filet mignon”. Będzie przygo­
towane 1,200 galonów kawy. 
Toastmistrzem będzie William 
A. Lee, prezes Federacji Pracy 
Chicago. 

odmownie, albo całkiem je 
ignorowały.

Wszystko to zmieniło się 
przed trzema tygodniami. W 
mieszkaniach Niemców, któ­
rzy złożyli kiedyś podanie o 
emigrację zjawiali się mil- 
cjanci i zawiadamiali peten­
tów że muszą opuścić Polskę 
w ciągu kilku lub kilkunastu 
dni. Za wizy wyjazdowe Po­
lacy pobierają równowartość 
200 doi. od osób powyżej 16 
lat wieku.

Żadnych szykan poza tym 
nie ma — twierdzi “Time”, a 
obozje w Friedland emigranci 
otrzymują od razu od rządu 
zach.-niemieckiego pieniądze 
na najpilniejsze wydatki (rów­
nowartość 20 doi. na 4 osobo­
wą rodzinę) i zwrot kosztów 
polskiej wizy.

Z zatrudnieniem emigran­
tów w NRF nie będzie żadne­
go kłopotu, bo czeka tam na 
obsadzenie .około 900,000 nie- 
obsadzonych posad i stano­
wisk.

Kalendarzyk 
Posiedzeń

Niedziela, 28 Lutego
Klub "Zapoznajmy Się" zawia­

damia wszystkich członków i 
członkinie, że nasze posiedzenie i 
Instalacja odbędzie się w niedzie­
lę, 28 lutego, o godz. 2.30 po poł., 
w sali Kombatanta, 2914 North 
Ave. Prosimy wszystkich o licz­
ne przybycie z rodzinami i przy­
jaciółmi, jak również serdecznie 
zapraszamy wszystkie współpra­
cujące Kluby z nami. Nowi człon­
kowie są mile widziani i będą 
przyjęci do naszego Klubu.—Jan 
Koronis, prezes; Pauline Koronis, 
wiceprez. i przew.; Lottie Pasz­
kiewicz, sekr. prot.

Klub Parafi Lisia-Góra, odbę­
dzie swoje miesięczne posiedze­
nie w niedzielę, 28 lutego, o godz. 
2:30 po poł., w sali PLAV pnr. 
3024 N. Laramie Ave. Jest wiele 
ważnych spraw do załatwienia i 
zarząd prosi o liczne przybycie.— 
Stefania Czacherska, prezeska; 
Ludwika Mechla, sekr. prot.

Klub Kołaczyce odbędzie swe 
posiedzenie w niedzielę, dnia 28 
lutego, w sali posiedzę, pnr. 1437 
W. Walton ul., początek o godz. 
2:30 po poł. Prosimy o przybycie, 
gdyż są ważne sprawy do załat­
wienia.—M. Wojtowicz, prezes; 
W. Kabat, sekr. prot.

Klub Parafii Augustów odbę­
dzie swe regularne posiedzenie 
w niedzielę, 28 lutego, og odz. 1:30 
po poł., w sali Wteranów, 1239 N. 
Wood ul. Prosimy członków i 
członkinie o przybycie, gdyż ma­
my bardzo ważne sprawy do za­
łatwienia. B. Gudanowski, prez.; 
R. Miodoński, sekr. prot.

Klub Powiat Jasło Nr. 44 Zw. 
KI. Małop. odbędzie swe posie­
dzenie w niedzielę, dnia 28 lutego, 
o godz. 2:30 po poł., w sali ZKM, 
pnr. 1401 W. Superior ulica.

Mamy wiele spraw do załatwie­
nia. więc prezes wraz z zarządem 
serdecznie uprasza wszystkich 
członków o liczne przybycie. Po 
posiedzeniu występujemy na “So­
cial Party”, więc prosimy człon­
ków o wcześniejsze przybycie.

Władysław Ruciński, prezes; 
Aniela Bartkowicz, sekr.

Rosyjskie Zboże 
Dla Polski

Warszawa. (DP) — Przez 
Elbląg — podaj e rozgłośnia 
warszawska — przeszło już 
21,000 ton ziarna z Rosji. Do 
końca czerwca Elbląg przyj- 
mie ponad pół miliona ton 
zboża obiecanego przez Ro­
sję.

PAMIĄTKOWY 
ALBUM WOJSKA 

POLSKIEGO 
NA ZACHODZIE

“ZA NASZA 
I WASZA

WOLNOŚĆ”
Piękna oprawa z wytłaczanym 

Orłem Białym w Koronie
Moc zdjęć z życia żołnierzy 

polskich z II Wojny 
Światowej

CENA ZNIŻONA

75c
Jest to okazja — zamawiajcie 

piszac

DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY

1201 Milwaukee Avenue 
Chicago, Illinois 60622
(Na C.O.D nie wysytamyl

łanię Wasilewską, gm 79.
Przez aklamację wybrano po­

nownie na urzędy: Wandę Alleluj-
kę, wiceprezeskę; Adelę E. Ko- POJUTRZE — poniedzia- 
złowska, sekretark i Zofię Wit- . łek. dnia 1 marca — Albina, 
kowską skarbniczkę. I Antoniny.

te

TORNADO W OHIO — Nad stanem Ohio przeszedł nie­
dawno silny huragan, który spowodował liczne straty 
materialne. Na zdjęciu: George Trikovich w swoim domu 
w Columbus, który został pozbawiony dachu w czasie 
wichury.

Z Zebrania Wyborczego 
Wydziału Kobiet Okręgu 12 ZNP 
Do Zarządu Weszły: W. Allelujka, Wice­
prezeska; A. E. Kozłowska, Sekretarka;

Z. Witkowska, Skarbniczka

Seria Nowych Wniosków Wpłynęła 
Przed Generalne Zgromadzenie
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CZY MACIE KŁOPOTY Z TRANSMISJA?

TRANSMISSIONS
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* MILWAUKEE, WIS.
* PRACA MĘSKA

Artystycznego
Polonia Na Jawie

★ PRACA 2ERSKA

AAMCO

Amerykańska służba zdro­
wia dokonała niezwykłego od­
krycia. W organizmie fok i 
mieszkańców wyspy Pribilof 
na Morzu Beringa, na zachód 
od Alaski, w odległości tysię­
cy mil od wszelkich centrów 
cywilizacji, ustalono obecność 
śladów śmiertelnej trucizny 
pochodzącej z wrzucanych do 
Pacyfiku odpadków przemy­
słowych. Chodzi tu o niezwy­
kle niebezpieczne dla zdrowia 
ludzkiego związki rtęci, po­
chodzące z odpadków che­
micznych znajdujących się na 
zachodnich wybrzeżach USA.

Na początku br. zanotowano 
liczne zatrucia tymi związka­
mi w 33 amerykańskich sta­
nach. W ostatnich tygodniach 
mnożyły się jednak oznaki, że 
zatrucie związkami rtęci ma 
znacznie szerszy zakres, sięga­
jący Koła Polarnego.

Badania przeprowadzone na 
wyspie Pribilof ustaliły w 13 
wypadkach we włosach mie­
szkańców tej wyspy obecność 
związków rtęci, od 10 do 12 ra­
zy przekraczającą granicę to­
lerancji. W wątrobie fok żyją- 

cego w Morzu Beringa zawar­
tość rtęci była jeszcze większa.

Dalsze badania wykazały, 
że trucizna dostawała się do 
organizmu mieszkańców wy­
spy wraz z mięsem fok, które 
stanowi ich ulubiony przy­
smak. Rezultatem zatrucia był 
niedorozwój umysłowy 
stwierdzony u wielu miesz­
kańców wyspy. Stwierdzono 
ponadto, że większość miesz­
kańców wyspy cierpi na cu­
krzycę i wysokie ciśnienie 
krwi.

Amerykańska służba zdro­
wia sądzi, że część związków 
rtęci pochodziz odpadków 
wrzucanych do oceanu przez 
papiernie znajdujące się 
wzdłuż wybrzeży stanów Ore­
gon i Washington, a część z 
odpadków kalifornijskich ko­
palń rtęci.

Według dr. Ephraima Kah- 
na, z Instytutu Technologii 
stanu Georgia, trujące związ­
ki rtęci dostają się wpierw do 
planktonu, a następnie wraz z 
nim do małych i większych 
ryb, którymi z kolei odżywiają 
się foki. Z kolei wraz z mię­
sem fok dostają się do orga­
nizmu ludzkiego.

• FIREBIRD ’71
• GRAND PRIX ’71

GENERAL OFFICE
Part time. Light typing. 

Apply at:
DELANEY-HEALD
DRY CLEANERS 

7159 S. Stony Island Ave. 
MU 4-2121

A także AUT UŻYWANYCH
STANIE Z PEŁNĄ GWARANCJĄ

JAN BANKA
Tel. 384-4100

DUŻY AUT UŻYWANYCH 
WYBÓR: RÓŻNYCH MAREK i KOLORÓW

Dżekairta (DP). — Jedna 
dzielnica miasta Medon na Ja­
wie w Indonezji nazywa się 
Polonia. Nazwa ta pochodzi od 
Polaka Michalskiego, pioniera 
przemysłu tytoniowego na Ja­
wie, który założoną przez sie­
bie plantację nazwał “Polo­
nią”. Z biegiem lat miasto Me­
don rozrosło się, farma Mi­
chalskiego została włączona w 
granice miasta i stanowi teraz 
jego dzielnicę.

JEDYNĄ ARTERIĄ wiodąca do północnej części Kali­
fornii z metropolii Los Angeles jest autostrada Ventura 
Freeway nic więc dziwnego, że szosa jest maksymalnie 
przeciążona ruchem pojazdów. Inne ważniejsze szosy 
przelotowe zostały zniszczone trzęsieniem ziemi podobnie 
jak tama Van Norman. Pod “freeway” obecnie wartko 
płynie rzeka Los Angeles, której koryto o tej porze roku 
jest zazwyczaj suche.

Trynitarze byli zakonem za­
łożonym w XII wieku. Ich za­
daniem było wykupywanie 
chrześcijan z niewoli turec­
kiej. Do Warszawy przybyli 
dopiero pod koniec XVII wie­
ku. Sprowadził ich z Hiszpanii 
biskup poznański Witwicki. Na 
siedzibę przydzielił im kaplicę 
Św. Krzyża, położoną poza 
Warszawą, w czystym polu.

Gdy pomieszczenia istnie­
jące przy kaplicy okazały się 
za szczupłe, aby je przerobić 
na klasztor, mnisi postanowili 
jak najprędzej przenieść się 
do miasta. Umożliwił im to 
Otto Felkerzamb, wojewoda 
czeroiechowski, który z całym 
swoim domem przeszedł na 
wiarę katolicką. Kupił od Ma- 
tczyńskiego, wojewody ru­
skiego, za 10,000 złp. jego dwo­
rek położony nad Wisłą, przy 
ulicy Solec. Dworek przebudo­
wał, dostosowując go do po­
trzeb zakonników, a obok za­
czął dla nich stawiać kaplicę. 
Spotkało się to z protestem 
magistratu miasta, na którego 
gruncie stał ów dworek. Raj­
cowie miejscy obawiali się, że 
mnisi nie będą płacili czynszu, 
jaki # opłacał wopewoda Ma- 
tczyński. W spór wdał się król 
Jan HI Sobieski. Oświadczył 
rajcom, których wezwał przed 
swoje oblicze, że jest jego kró­
lewską wolą, aby trynitarze 
wybudowali kościół i klasztor 
na Solcu.
Zaraza Nie Oszczędziła 
Zakonników

Darowizna Felkerzamba zo­
stała więc zapisana w metryce 
koronnej. W 1693 r. biskup 
Witwicki poświęcił kaplicę, 
Odprawił w niej pierwsze na­
bożeństwo, po czym oddał za­
budowania trynitarzom i ogło­
sił klauzulę zakonną. Przystą­
pili oni teraz do budowy mu­
rowanego klasztoru. Przez ca­
ły rok zwożono na płac cegły, 
wapno, kamienie i drzewo. 
Gdy zabrano się do wznosze­
nia murów, wybuch wojny 
północnej spowodował wstrzy­
manie prac budowlanych. Mu­
ry bez dachu wystawione na 
śniegi i deszcze niszczały. 
Straszna zaraza, na którą w 
latach 1708-12 zmarło około 
30.000 mieszkańców Warsza­
wy, nie oszczędziła zakonni­
ków na Solcu. Niosąc ludności 

MONT CLARE PONTIAC
6811 W. GRAND AVE.

Obsługa techniczna od 6:30 rano do 6:00 wieczór

pociechy religijne wymarli 
wszyscy. Klasztor trzeba by­
ło zamknąć.

Po ustaniu zarazy nowo­
przybyli trynitarze podjęli 
przerwaną budowę i wreszcie 
w 1726 r. stanął barokowy ko­
ściół, wybudowany w formie 
krzyża greckiego. Posiadał 
pięć ołtarzy. Ozdabiały je cen­
ne obrazy. Murowany klasztor 
wzniesiono dopiero w 1773 r. 
Brak dostatecznych środków 
finansowych utrudniał war- 
szawskimh trynitarzom odda­
wanie się'ich głównemu zada­
nia: wykupywaniu Polaków z 
niewoli tureckiej.
Wykup Antoniny Błońskiej

Rozgłos znaczny zyskał wy­
kup przez nich Antoniny z Ko- 
bielskich Błońskiej, którą Tur­
cy w czerwcu 1768 roku w cza­
sie w czasie konfederacji bar­
skiej pochwycili wraz z sze­
ściorgiem dzieci we wsi Boha- 
wice, położonej o milę od Ka­
mieńca Podolskiego. Ucieczką 
uratował się tylko mąż. Król 
Stanisław August Poniatow­
ski dostarczył trynitarzom 
środków na wykup nieszczę­
śliwej rodziny. Zdołano uwod­
nić jedynie matkę z ośmiolet­
nim synkiem. Najstarsza, dzie­
więtnastoletnia córka i szes­
nastoletni syn zostali sprzeda­
ni gdzieś w głąb Turcji. Troje 
małoletnich dzieci zmarło. Pa­
ni Błońska wraz z synkiem 
przyjechała do Warszawy 
przez Wenecję i Wiedeń w 
październiku 1771. Król udzie­
lił jej audiencji na zamku, 
opo w i a d a ł a zgromadzonym 
tam senatorom o swojej cięż­
kiej niewoli. Miała wówczas 
lat 38.

Gdy zmarł ostatni z pol­
skich trynitarzy, przemiano­
wano w 1865 r. ich kościół na 
Solcu na parafialny. Podczas 
oblężenia Warszawy w 1939 r. 
spłonął dach na kościele i za­
waliła się część sklepień. Je­
szcze w okresie okupacji na­
prawiono te uszkodzenia. W 
czasie powstania warszawskie­
go hitlerowcy zburzyli kościół 
bombami lotniczymi i pociska­
mi ciężkiej artylerii. W 1946 
r. przystąpiono do starannej 
odbudowy kościoła. Obecnie 
ozdabia znów — jak ongiś pa­
noramę tej części Powiśla.

GENERAL OFFICE
In Hotel Manager’s office. Short­
hand and typing necessary. Steady 
work, good starting salary. Call 
between 9-5.

YA 7-5580

TELEPHONE SOLICITORS 
FOR

Full or Part Time Work
Permanent Position 

Salary Plus Commission 
5 Day Week 

Small Congenial Office 
Call for appointment

Mr. Day — 725-6681 
or come in

QUICK SERVICE 
HEATING & AIR- 

CONDITIONING, INC. 
4523 N. Milwaukee Ave.

WE ARE NOW HIRING 
GENERAL FACTORY PERSONELU! 

Immediate Openings — Steady Work. 
SEWING MACHINE OPERATORS 

KNITTING MACHINE OPERATORS 
BLOCKERS — FINISHERS — INSPECTORS

We will train you in all operations. Apply in person: 
EAGLE KNITTING MILLS

507 S. 2nd Street Milwaukee, Wis.
An Equal Opportunity Employer

DIVISION CHEVROLET W CENTRUM POLONII
DUŻY WYBÓR AlIFllfRAI

NA ZDJĘCIU z lewej: Prezeska Polskiego Klubu Artystycznego, Charlotte Wilk i arty­
sta malarz Stanley Feret, trzymają obraz wybrany przez Komisję do reprodukcji kart 
świątecznych. Po prawej: Członkowie Komitetu — Ted J. Swigoń, asystent zarządcy 
wystawy w Museum of Science & Industry; Alma Morgan, b. przewodnicząca Wells 
High School (Wydz. Sztuki) i Stanley Placek, 1-szy wiceprezes Polskiego Klubu Ar­
tystycznego. — Obraz pędzla Stanley Fereta został wybrany spośród 25 obrazów. Kar­
ty świąteczne ukażą się w sprzedaży przed świętami Bożego Narodzenia. Projekt po­
wyższy powzięto w ramach akcji upamiętnienia 45-lecia Polskiego Klubu Artystycznego.

NASZ RODAK “HUGH” KUBAK 
mówi po polsku—możecie mu zaufać. 

2164 N. California Ave.
Telefon 772-3300

POTRZEBNA 
KUCHARKA

Do polskiej, rzymsko - katolickiej 
parafii na południowo - zachodniej 
stronie miasta Chicago.

Pewne referencje wymagane. 
Dobre warunki pracy 

i wynagrodzenie.
Pisać:

BOX W.K.
DZIENNIK ZWIĄZKOWY 

1201 Milwaukee Ave.
Chicago, Ili. 60622

Trynitarze i Ich Kościół 
w Warszawie

W DOBRYM
Obsłuży Was Polski Sprzedawca 

1840 W. Chicago Ave.

KUPUJCIE TERAZ i OSZCZĘDZAJCIE! 
■W S ■ p Jaki mamy wybór?
jf IB fC la g J g | g I r* B Jakie oferujemy ceny? 
™ ™ ** Jakie dajemy gwarancje?

MAMY OGROMNY WYBÓR NAJNOWSZYCH 
PIĘKNYCH MODELI W RÓŻNYCH KOLORACH:

TYPIST­
DICTAPHONE

Congenial sales office. Must type 
60 wpm accurately. Min. 1 yr pre­
vious transcribing exp. Excellent 
benefit program. Good working 
conditions.

CALL 379-1121 OR APPLY

Simpson Electric Co.
“A GOOD PLACE TO WORK”

400 N. Laramie
(At Lake Street “L”) 

An Equal Opportunity Employer

HOSIERY 
FIXER

Man with 10 years or more 
experience on seamless ho­
siery machines. Wonderful op­
portunity to relocate in Wis­
consin. Good salary, moving 
paid. Retirement plan and 
other benefits. Write:
ZENS HOSIERY MFG. CO. 

2435 N. Third St.
Milwaukee, Wis. 53212

A. R. GRIERINGER’S
A. C. ENGINEERING CO.

We are now hiring
TOOL & DIE MAKERS
Must Be 1st Class Journeymen

Top Wages. Steady Work. Overtime.
No Phone Calls — Apply in Person 

TERRY ROSS
2809 W. Carmen Ave. Milwaukee, Wis.* MILWAUKEE, WIS

* PRACA 2ERSKA

Najstarsza polska

SZKOŁA JAZDY 
AUTEM

St. Jaworskiego
w Chicago

Jedno tygodniowy kursy jazdy 
autem w języku polskim 

(teoria i praktyka)
ZAPISY CODZIENNIE 

DZWONIĆ: 685-3344

Cosmopolitan 
Driving School 

4501 N. Milwaukee Ave.
róg Sunnyside

ZIG POPIELSKI

Z Polskiego

O

* PRACA MĘSKA

Shear Operator 
Combination Welder 
Permanent opening in 2nd shift. 
Must be experienced and speak 
English.

Apply
READY METAL 

MFG. CO.
4320 S. Knox

Maintenance 
MECHANIC

Excellent opportunity for 
mechanic to maintain 

production equipment for 
fast packaging company.

• EXCELLENT SALARY
• HOSPITALIZATION
• LIFE INSURANCE
• PENSION PLAN

Union Wadding
3630 S. Iron (1400 W.) 

523-5728 
MAINTENANCE MECHANIC

Good mechanical aptitude needed. 
Some experience, knowedge of pumps, 
arc welding and pipe fitting helpful. 

Full company benefits. 
Excellent opportunity for advancement. 

Can earn $13,000 plus per year.
Call Dan Gahan 

425-9000

Tool & Die Maker 
Wanted 

KNIGHT TOOL WORK 
5268 Wesley Rosemont, Ill.

678-1237

ENGINEER
Engineer for small co. to work on 
design of Industrial Washing 
equipment. Knowledge of elec­
trical, sheet metal, piping, pumps 
and motors helpful. Starting sal­
ary $10,000.

Send resume to
WELLCO CHEMICAL CO.

Box 381 Argo, Ill. 60501

Production Worker
Prefer man with machine oper­
ation background, but will train 
someone with good general fac­
tory experience. Benefits in­
clude production bonus, profit- 
sharing, hospitalization pro­
gram, liberal vacation and holi­
days.

MARVEL 
METAL PRODUCTS CO.

3843 W. 43rd St.
Phone: LA 3-4804

FOURSLIDE 
TOOL MAKERS

Good opportunity. 
Alsip location.

Call 928-1600
MACHINE OPERATOR 

TRAINEES
Will train men for positions as 
operators in fabric roll. Processing. 
No exp. necessary. Must be re­
liable. High pay. Exc. ben. Apply:
JOANNA WESTERN MILLS

2141 S. Jefferson
CA 6-3232

An Equal Opportunity Employer

* Pomoc Domowa
Kobieta do Sprzątania
W dwu sąsiednich domach, dwo­
je dorosłych w każdym, raz w ty­
godniu. Konieczne trochę angiel­
skiego. Północna dzielnica.

RO 1-9292
POMOC domowa, 6 godzin dzien­
nie (inwalidka), 685-2484 telefo­
nować po 5-ej wiecz.

★ WF
BLISKO

NORTH AVE. i LOCKWOOD 
(5300 Zachód)

Murów., 2 mieszkań., 6 i 5 po­
koi, kryte werandy. Osobne gaz. 
gor. wodą ogrzewania, pełen 
bezment, 2 aut. garaż. Natych­
miastowe objęcie obu mieszkań. 
Cena $29,900 na F.H.A. warun­
kach.

C. H. ADAMS & CO.
5152 W. Division 261-1072

Ważna Przyczyna
Wood i Milwaukee Ave. 6 po 4 
murowany, 5 umeblowanych, mie­
sięcznego dochodu $480. — Cena 
$13,000. Mała wpłata dla odpo­
wiednich kupców.

ACORN 
REAL ESTATE

1145 N. Ashland Ave.
J. LIS AR 6-8660

DOBRY i TANI DOM
$56,000

2 piętrowy murowany 4x5-ki. 
Gazem ogrzewany. Nowa elek­
tryka. 4-ry garaże, w Oak Park.

TROY
3033 N. Milwaukee Ave.

AR 6-7151

2 MIESZKANIOWY 
MUROWANY

2x5%, nowoczesne kuchnie
i łazienki.

1718 N. KEYSTONE
Przez właściciela — 772-1655

FULLERTON-AUSTIN
2 piętrowy, nowe aluminiowe obi­
cie. $180 miesięcznego dochodu 
oraz 4 pokojowe mieszkanie wła­
ściciela. Garaż na 2 auta. Nowe 
aluminiowe kombinowane zimowe 
okna. Tylko $27,900 pełna cena.

KAY REALTY
5449 N. Harlem 775-7821

* DOMY
ŚW. BRUNONA

Ładnych 6 pokoi, murowany, 
specjalnie duże sypialnie, pięk­
na kuchnia, oficjalny pokój ja­
dalny, 2 ceramikowymi tafel- 
kami wykładane łazienki, natu­
ralny kominek, pełny bezment 
i murowany garaż. Także ek­
stra dla wygody nowego wła­
ściciela. Okolica 48-mej i Kar­
lov. No. 777-H.

9 POKOI
Dla dużej rodziny, albo rodzin 
spokrewnionych. Oficjalna ja­
dalnia, 3 nowoczesne łazienki, 
gazem ogrzewany, cena w nie 
wiele ponad 30 tysiącach. — 
Brighton Park. No. 128-B.

DOSKONAŁY
Nowszy, 5% pokoi murowany, 
3 ładne sypialnie, wbudowany 
piec i piekarnik, “dinette”, ce- 
ramikowa łazienka “vanity”, 
garaż na 2 auta. Musicie zoba­
czyć. Wiele ekstra. Okolica 67- 
mej i Hamlin. No. 121-B.

BRAVO REALTY
3118 West 59th St.

Tel. 471-0770
BLISKO 43-EJ

I SACRAMENTO
Dobry, solidny, 2-mieszkaniowy z 
dochodem dla finansowego zabez­
pieczenia a także położenie wspa­
niałe dla kochanych dzieci: 5 po­
koi, 3 sypialnie na dole 1 urocza 
kuchnia wykładana owocowym 
drzewem; 4 pokoje na górze, peł­
ny bezment. W okresie okazji ce­
na tylko $20,900. Dla szczęścia 
własnej rodziny, dzwońcie do cu­
dotwórcy, dzwońcie do Michaela 
zaraz.

ERWIN J.
MICHAELS 

REAL ESTATE 
4637 S. Archer Ave.

254-8500
OFEROWANY PO RAZ 

PIERWSZY ’
Wasze szukanie tu się kończy ! Dzwoń­
cie zaraz aby obejrzeć ten uroczy 1% 
piętrowy dom, 4 sypialnie na dole, 2 
łazienki, wszystkie pokoje duże, dywa­
ny, gazem gorącą wodą ogrzewanie, 
murowany garaż. Idealne dla teściów 
lub rodziców aby zamieszkali z wa­
mi ! Okolica 5400 zachód—1200 północ. 

Tylko $22,500.
DEC REALTOR

5408 W. Division 261-2564

NEW 2 FLAT BRICK
5% and 4y2 rooms. Full floodproof 
basement. Ceramic tile baths. All 
modern built-in features.

C. E. SCHUETZ & CO.
Open House Sunday — 1 to 5 pan. 

4348 S. Komensky 
325-0214

Dom Otwarty w Niedzielę 
od 1 - 5-ej 

5501 W. HIRSCH 
(1400 na północ)

Nowy z żółtej cegły 2 mieszkanio­
wy, budowniczy chciałby dziś go 
sprzedać. Zgłoście swoją ofertę I 
Piękne mieszkania z tafelkowany- 
mi łazienkami, gazowe ogrzewa­
ne, pełen bezment, garaż.
Zamieńcie swój stary budynek 1

261-2564
TANIOŚĆ NA WACŁAWOWIE

Bardzo dobra spokojna dzielnica 
blisko Addison - Pulaski. Muro­
wany, 5x4, w dobrym stanie, ale 
nienowoczesny. Za to cena nad­
zwyczaj niska, bo tylko $39,500. 
Humboldt Rity., 545-1288 lub 
267-6207.

SKOKIE — NIEPOKALANY 
OTWARTE W NIEDZIELĘ 

28 LUTEGO, OD 1-5
75 stóp pracela, 2 autowy dołączony 
garaż, centralne ochładzanie, spryski- 
wacze trawników, naturalny kominek, 
naprawdę luksusowa ranch.

5340 WASHINGTON 
(8350 na północ)

MRS. GOLDBERG LONG-KOGAN 
RO 4-6500

OTWARTY W NIEDZIELE 
1—5 

5918 W. Warwick 
7-pokojowa, murowana rezyden­
cją, 4 sypialnie, 2% łazienki, 2- 
autowy murowany garaż, drzwi 
podnoszone do góry. W niższej 
30-tce.

SP 2-8554
DUŻY cottage z dochodem, w do­
brym stanie, 4 i 2 pokoje oraz 1 
na strychu. Tafelkowana łazienka, 
szafkowa kuchnia, automatycznie 
olejem ogrzewany, aluminiowe 
kombinacyjne okna, 2-autowy ga­
raż. Karlov Ave. na południe od 
26-ej ulicy. Telefonować do wła­
ściciela. CR 7-0301.
PRZEZ właściciela narożnikowy 
murowany dom, 2x5, 2x4. Palmer 
i Campbell. — ARmitage 6-9627.

2 Mieszkania 
Św. Brunona

Luksusowy, 2 mieszkaniowy, więk­
sze 4-pokojowe mieszkania oraz 
pełny, pięknie wykończony bez­
ment dla rozrywki całej rodziny. 
Wbudowania, cały dom centralnie 
chłodzony na obydwa mieszkania. 
Garaż na 2 auta. Szczęśliwe i bez­
pieczne położenie, niska cudowna 
cena, tylko — $31,900. Chwytajcie 
okazję — dzwońcie do Michaels 
zaraz.

254-8500
OPEN HOUSE 2 TO 5 P.M. 
2631 and 2635 N. Ridgeway 

New 3 bedroom brick ranches, 
ceramic tile bath, full basement.

WILBERT S. PETERSON 
CONSTRUCTION CO. 

478-2495 EV 4-2345

$100 WPŁATY
2x4 murowany, między Jadwigo- 
wem i Marianowem, cena $12,- 
000 — morgecz $11,900 na 7%%— 
na 360 spłat po $83.22 miesięcz­
nie. P & I.
GALLIK — SPaulding 2-8551

POWIERNIK— 
MUSI SPRZEDAĆ !

2 mieszkaniowy murowany, 5 po­
koi na 1-szym, 6 pokoi na 2-im, 
oddzielne ogrzewania, rozważymy 
każdą ofertę czy ewent. zamianę. 
Oceniony na ....................... $28,500

DEC REALTORS
5408 W. Divsion St. 261-2564

^
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* DOMY I* DOMY ★ DOMYi ★ DOMY ★ DO WYNAJĘCIA ★ KONTRAKTORZY I ★ KONTRAKTORZY 

BE 5-3632

EV 4-0600

TANIOŚCI na
TOWN of LAKE

PRIME REALTY
POLSKA FIRMA

Tel. 283-12343417 N. Central Ave,

Brom Realty Co * Elektryczne Roboty
1857 W. 51st St

ZOBACZCIE! ’

Cieśla i Kontraktor
227-8010 lub 237-1505

★ MEBLE

* ODZIEŻ
20

225-9560
•^Poszukuje Pracy ★ DACHY

handlowej dizelnicy.

★ ROZMAITE

★ PLASTROWANIE

★ CHCĘ KUPIĆ

★ USŁUGI

i

4 POKOJE umeblowane, ogrzewa­
ne, w bezmencie. IRving 8-5514.

olejem, 
co daje 
stałych 

na spo- 
okolicy.

4 POKOJE umeblowane z używal­
nością kuchni. Dzwonić po 4-ej: 
384-9610 — 1066 N. Marshfield.

PLAJSTROWAN1E, robota gwa­
rantowana. — Obliezenia darmo. 
Philip Kafka. NAtional 2-6132.

DWA frontowe mieszkania po 
cztery pokoje 1-sze i 2-gie piętro. 
Gazowe piece na miejscu. Okoli­
ca 2800 W. 800 N. EV 4-9022.

3% POKOI, ogrzewane, piec ku­
chenny, lodówka, 3049 W. Waban- 
sia. — AR 6-5760.

5 POKOI, 2-gie piętro, odnowio­
ne, oddzielne ogrzewanie gazem. 
5200 zachód - 2200 północ. Doro­
słym. 384-2067.
4 POKOJE odnowione, piecem o- 
grzewane. Bezdzietnym. 1031 N. 
PąuUna. 276-4003. Telefonować po 
6-ej wiecz.

ZAOPIEKUJE SIĘ 2 dzieci w 
moim domu. 772-7897. Północno- 
zachodnia dzielnica.

KOMPLET do jadalni, 9 sztuk, 
sypialnia, podwójne łóżko, wiele 
innych. — 252-1474.

2 POKOJE dla samotnej osoby, 
umeblowane, ogrzewane. 2642 W. 
Huron — 486-5472.

NA JACKOWIE, 2 pokoje ogrze­
wane. Dla dorosłych. 3110 Mil­
waukee. — 282-3562.

2 pokoje umeblowane. Ciepła wo­
da. Lokator sam ogrzewa. 2241 
McLean.

UMEBLOWANA sypialnia dla pa­
ni, używalność kuchni. Jackowo, 
blisko kolejki. 235-0482.

DOROSŁYM -----  4 ładne pokoje.
Narożny budynek. 2-gie piętro z 
frontu. Gazowym piecem ogrzewa­
nie. Na południe od 26-ej ulicy, 
blisko Pułaski. 652-2487.

POKÓJ dla pana z używalnością 
kuchni, osobne wejście. — Logan 
Square. 3106 W. FuUerton.

POKÓJ umeblowany, widny, świe. 
żo odnowiony dla pracującego pa­
na. — 2320 Cortez.

6 POKOI ogrzewane, 2-gie piętro. 
1713 N. Wood ul. HU 6-6562.

6 POKOI, $85 miesięcznie, nie- 
ogrzewane. Okolica California- 
Armitage. 276-9184.

DAMSKIE płaszcze, sukienki, 
spódniczki, swetry. Jak nowe. ■— 
Sprzedam tanio. 2432 S. Ridgeway 
Ave. — RO 2-3784.

OBOK parku 4 pokoje, ogrzewa­
ne na I-szym i 3-cim. Dorosłym. 
1502 N. Kedzie Parkway.

FRANCISZKOWO — duże nowo­
czesne 5 pokoi — 2-gie piętro, o- 
grzewane, dorosłych tylko. Dzwo­
nić po 5-ej — 486-3075.

WSZYSTKIE CENY ZNIŻONE 
O 50% FABRYCZNY SKLEP 

Bielizna dzienna, bielizna nocna.
Koronki i resztki materiałów. 

Codziennie: 8:30 rano - 3 po poł. 
Soboty 8:30 do 1:30 po poł. 

1022 W. Van Buren St.
Telefon: 829-2772

POJEDYNCZY pokój oraz 2 poko­
je, dla starszych. 489-6562.

4 POKOJE, 2 sypialnie, 2229 W. 
Rice ul., ogrzewane, gorąca woda. 
$95. GLadstone 3-6563 po umówie­
nie.

PÓŁNOCNY ZACHÓD, 2 mieszka­
niowy, murowany, 3 sypialnie, ga­
raż. Gazem gorącą wodą ogrzewa­
nie. — 626-7592.
4-MIESZKANIOWY budynek na 
sprzedaż. Przez właściciela. Na 
2-im piętrze z frontu. 2130 W. 
Iowa.

JACKOWO — nowy 14 lat bunga­
low, 4 pokoje gazem ogrzewane, 
garaż, piękny dom i lota, wpłaty 
$6,000. ZAK — 736-7477.

DO SPRZEDANIA meble (w do­
brym stanie) dwie sypialnie i sa­
lon, telewizor, maszyna do szycia, 
stół kreślarski, dywan, klimatyza­
tor. Telefonować w ciągu dnia: — 
227-7177.

• KUPUJCIE W SKŁADACH • 
KTÓRE OGŁASZAJĄ SIĘ

W DZIENNIKU ZWIĄZKOWYM i

• Kominy
• Przetykani* 

Przewodów

4 POKOJE na 2-im piętrze, sło­
neczne, ogrzewane. 2025 N. Law­
ler, dorosłym. 237-4492.

Z 3 SYPIALNIAMI murowany 
bungalow, 10-cio letni, wykończo­
ny bezment, garaż. Schludny i czy­
sty. Przez właściciela.

4351 W. Kamerling Ave.

POLSKA FRYZJERNIA—Robimy 
ślicznie “cold wave” i fryzury ta­
nio. Crown Beautry Shop, 1648 W. 
Division St. BRunswick 8-3741.

werandy, pełen bezment. 
kontraktów.

DOM otwarty w niedzielę od 1 
do 4-ej. Murowany 3-mieszkanio- 
wy na sprzedaż. 1x6, 1x5 i 1x4 
pokojowe mieszkania. Dobry do­
chód. 6-pokojowe mieszkanie do 
objęcia. Garaż, w dobrym i czy­
stym stanie. 3943 W. Addison lub 
telefonować: — Mr. Dziedzic — 
678-3181.

SERV-ALL ELECTRIC 
CONSTRUCTION

Blisko 60-ej Ulicy i Pułaski
Nowoczesna, 5 pokojowa muro­
wana rezydencja nadająca się 
do rozbudowy. Gazem - gorącą 
wodą ogrzewanie. Dwu-autowy 
garaż. 37-stopowa lota. Okazja!

CZYSTY murowany bungalow, 3 
sypialnie. $20,500. — Agent ES 
9-4913.

$175 MEBLE do jadalni, do sy­
pialni, kanapa, dywany, szafka 
kuchenna, kufer do przechowywa­
nia rzeczy, krzesła, komplety 
zasłon - firanek. Dzwonić po an­
gielsku: 761-0485.

ze starej emigracji, obsługuje Po­
lonię, blisko 40 lat. Wykonuje 
wszelkie roboty nowe i stare we­
dług wymagań miejskich (prze­
kroczenia budowlane).Buduje we­
randy, przybudówki, okna zimo­
we, przerabia mieszkania, kuchnie 
i łazienki na strychu lub w be­
zmencie. Pokrywanie domów alu­
minium lub plastykiem. Cemento­
we roboty. Fronty sklepów. Pod­
murówki. Rynny, plastyczne, alu­
miniowe i zwyczajne. Prace gwa­
rantowane. Robotnicy unijni i 
asekurowani.

AUSTIN
NA ZACHÓD OD LARAMIE 
NA PÓŁNOC OD AUGUSTA

6 pokoi, 3 sypialnie, zakryta we­
randa, duża jadalnia i bawialnia 
z kominkiem, dywany. Nowocze­
sna łazienka i kuchnia oraz ma­
szyna do mycia naczyń a także 
piec kuchenny. Tynkowane. Gazo­
we ogrzewanie, garaż na 1% auta. 
Podatki $330. Doskonały stan 
wewnątrz i zewnątrz. $22,500.

626-8559

5 POKOI — piec do ogrzewania. 
HUmboldt 9-5867

POLKA-inteligentna, posiadająca 
zdolności kulinarne, szuka pracy 
na polskiej plebanii lub podobnej. 

777-8183

Na Miesięczne Spłaty. 
Wołać:

CA 7-6503 lub 656-1721
TED BALIŃSKI I SYN

6 POKOI, nieogrzewane, 2 piętro. 
Telefonować po 5ej po południu: 

DI 2-5924

AUGUSTA—LARAMIE
Piękny z żółtej cegły, 2 miesz­
kaniowy, 5 i 5, wszystkie duże 
pokoje, oraz ogrzewana obita 
weranda, szeroka parcela, ga­
zowe ogrzewanie, nowy furnes, 
2-autowy garaż, niska wpłata. 
Tylko $29,500.

DEC REALTORS 
5408 W. Division St.

261-2564

Zróbcie Raz — A Dobrze !
Roboty ciesielskie, obicia, dachy, 
fugowanie, kanalizacja, cemento­
wanie, podpory, malowanie, rynny. 

KOMPLETNE PRZERÓBKI I 
Reperacje, wewnątrz i zewnątrz.

Od kominów do piwnicy I 
w mieście i poza miastem.

489-5000

rvjwee

Popierajcie Tych, 
Którzy Ogłaszają Się

WE BUY FIX-UPS 
CASH—ALL AREAS
KISH REALTY CO. 

219—845-1619

BLISKO OAK PARKU 
1% piętrowy dla krewnych. 4 i 3, 
szeroka parcela, wdowa zniżyła 
cenę do $19,900 
Trzeba obejrzeć aby ocenić !

DEC REALTORS
5408 W. Division 261-2564

2x6 OBITY, 2-autowy garaż, od­
dzielne ogrzewanie, pełen base­
ment, Okolica Central Park i Di­
versey, $23,900.

GALLIK
SP 2-8554

5 PIĘKNYCH pokoi, może być z 
meblami. — 276-6639.

DOCHODOWY BUNGALOW
Murowany, 1% piętrowy, 5 no­
woczesnych pokoi na dole i 4 
pok. na górze. Osobne gaz. o- 
grzewania, pełen bezment. 2 
aut. garaż. Blisko lowa-Key- 
stone. Cena $21,750.

C. H. ADAMS & CO.
5152 W. Division 261-1072 
—W—■———

5700 ZACHÓD—1700 PÓŁNOC 
5% pokojowy luksusowy bunga­
low, naturalny kominek, 220 insta­
lacje elektr., dywany od ściany do 
ściany, w doskonałym stanie. Zo­
baczcie i oceńcie sami ! $25,400

DEC REALTORS
5408 W. Divslon St. 261-2564

MARZYCIE O FLORYDZIE?
Macie problem ze sprzedażą 
swego domu? Myślicie o zamie- 
szkaniu na Florydzie na eme­
ryturze?

DOM OTWARTY, przez właścicie­
la, niedziela, 28 lutego, 1 do 5ej. 
1414 N. Laramie. 7% pokojowy, 
murowany bungalow. 4 sypialnie, 
2 panelled, 5 schowków na garde­
robę. Dywany. Pełny bezment z 
barem. Aluminiowe zimowe okna 
i drzwi. Markizy. 220 przewody. 
Nowa jednostka ogrzewania, oraz 
dach. 30x125 stóp parcela. Cyclone 
ogrodzenie. Umiarkowana cena.

NIECH TO WAS NIE 
WSTRZYMUJE

My przyjmiemy Wasz dom tu­
taj w zamian za dom na Flo­
rydzie. Telefonujcie:
BRAVO REALTY

a otrzymacie fachową obsługę.
471-0770

Mówimy po polsku

Lincoln . . .
FURNACE CLEANING SERVICE
3648-50 W.

2 PIĘTROWY murowany, gorącą 
wodą ogrzewany, Brighton Park, 
przez właściciela. Po umówienie 
dzwonić — LUdlow 5-8665 lub 
ŁUdlow 2-9238.

Wykonujemy Każdą Pracę 
Związaną z Wszelkiego Rodzaju 

Plumbiarką i Ogrzewaniem 
Także Prace Kanalizacyjne ścieków. 

CENY PRZYSTĘPNE. 
Licencjonowany kontraktor przez mia­
sto Chicago i Stan Illinois.

DANIEL DROBI SZEWSKI 
z którym możecie rozmówić sio 

po polsku.
Tel. 728-7481

$350 WPŁATY kupi tę 2-miesz- 
kaniową dochodową posiadłość, 
blisko Ashland i Fry. Telefonować: 
Homes Unlimited, 529-5595.

PRZEZ WŁAŚCICIELA 
JAK NOWY !

3 sypialnie, centralnie ochładzany. No­
woczesna łazienka, wykończony ’“base­
ment", dywany, draperie. Murowany 
garaż na 2 auta. Uprawiony dookoła. 
Dodatki. — $23,900.

4542 South Knox Ave.
PO 7-9116

ALL TRADES
Malowanie - Roboty Ciesielskie, 
Zakładanie Rynien - Reperacje 

Werand oraz Elektryczności 
Ceny przystępne. Darmo 

kosztorysy.
Nie ma dla nas za małej lub 

za dużej roboty.
Tel. 486-8036

PRZEZ właściciela, w par. św. Ba­
zylego, czysty, 6-pokojowy, muro­
wany bungalow, gazowe ogrzewa­
lne, 2-autowy garaż, nowe insta­
lacje elektr. WA 5-7378 po 3 po 
południu.

DU PAGE 
CONSTRUCTION CO. 
Polski ogólny kontraktor.

lat ku zadowoleniu klientów.
• DODATKOWE POKOJE

• MANSARDY • DORMERS
• WERANDY • KUCHNIE

• ALUMINIOWE OBICIA 
ŁAZIENKI • POKOJE RODZINNE

WYKŁADANE CERAMIKOWYMI 
KAFLAMI

• RYNNY •* DACHY i ROBOTY 
CEMENTOWE

DZWOŃCIE WPROST DO 
WŁAŚCICIELA

po kosztorysy darmo. 
Dzwońcie w dzień czy w nocy: 

286-6760

Pułaski—Diversey
Żółta cegła. 10 mieszkań. 

Automatycznie olejem 
ogrzewany.

Dobry dochód. $72,000.
BUDA REALTY

486-6365

Z. PODBIELSKI 
POLSKA FIRMA 

Licencjonowany Kontraktor 
DAKIN ELECTRIC 

SERVICE
Wykonuje wszelkie roboty oraz 
zmiany drutów na 220 volt według 
wymagań miasta. Ceny niskie. Obli­
czenia i porady bezpłatnie.

TeL: SP 7-8044 lob 
HU 9-2012

• Fur n esy
• Bojlery

OBSŁUGA REJONU CHICAGO
PONAD 25 LAT 

DARMO KOSZTORYSY

ŚWIETNA OKAZJA I
Murowany, nowszy, 2x4% (duże 
pokoje), blisko par. św. Włady­
sława (Central-Belmont). Mnó­
stwo nowoczesnych urządzeń, 2 
osobne ogrzewania, wykończony 
bezment, garaż. Naprawdę coś do­
brego w pięknej dzielnicy, za tyl­
ko $48,900. Humboldt Rity.

545-1288 lub 267-6207

MUROWANY SKLEP 
i 2 MIESZKANIA

$19,900
Fullerton - Central Park

SPaulding 2-8554

and

SHEET METAL WORKS 
1806 West 18th Street 
Telefon CA 6-0560

OBLICZENIA DARMO — 
CENY NISKIE

ROBOTA GWARANTOWANA

MUROWANY COTTAGE 
ŚWIETNE KUPNO !

6 pokoi, parlor, jadalnia, kuch­
nia i 3 sypialnie, kafl. łazienka, 
prysznic, pełen bezment, 2 aut. 
garaż. Niskie podatki. Blisko 
Iowa-Harding. Pełna na $14,250 
a potrzeba wpłaty tylko $500 
gotówką, reszta na F.H.A. wa­
runkach.

C. H. ADAMS & CO.
5152 W. Division 261-1072

DOSKONAŁA OFERTA 
1300 PÓŁNOC — 

3500 ZACHÓD
Soldiny, murowany, 2 mieszkania. 
Doskonały stan. Objęcie natych­
miast. $23,000 lub zróbcie ofertę. 

Telefonować do Agentki: 
MRS. G. REINHARD—675-6300

OKOLICA 
FULLERTON AVE. - HAMLIN 
2x4 i 2x5, murowany narożni­
kowy, centralne ogrzewanie w 
2 mieszkaniach, oraz piece ga­
zowe w pozostałych 2. Kryte 

' Bez

DIVISION-CENTRAL AVE.
2 mieszkania 5-5, centralne ogrze­
wanie, garaż na 2 auta — niska 
wpłata. Tylko $21,650

DEC REALTOR
5408 W. Division 261-2564

BELMONT-AUSTIN
5 pokojowy “octagon” murowany 
bungalow. Można dobudować. 2 
sypialnie, nowoczesna łazienka. 
Gaz ciepłą wodą ogrzewany. Ga­
raż na 2 auta. Dołączona “panel” 
weranda. Natychmiast do objęcia. 
$33,900.

KAY REALTY
5449 N. Harlem 775-7821

ŚŚ. 5 Braci Polaków 
i Męczenników

Ładny i odnowiony dużym kosz­
tem, kuchnia z szafkami z praw­
dziwego dębu z wbudowanym 
piecem i piekarnikiem. Luksuso­
we dywany w salonie i oficjalnej 
jadalni. Bezment bez zalewu, peł­
ne poddasze, garaż na 2 auta, base­
board radiant gazem ogrzewanie. 
Większa parcela. Wspaniałe poło­
żenie. Cena na szybką sprzedaż 
$19,600. Bądźcie bystrzy, bądźcie 
mądrzy, dzwońcie do cudotwórcy, 
dzwońcie do Michaels zaraz.

254-8500

McDonald petroleum co.
POŁUDNIE — SZYBKA DOSTAWA

• Najlepszego gatunku olej opałowy
• Dostawa na zasadzie licznika
• Uprzejma obsługa i odpowiedzialni
• Nr. 1 i Nr. 2 olej do furnesu

6151 S. Spaulding
Tel, 776-6240

PO DOBRĄ ROBOTĘ i NISKIE CENY 
zwóćcie się do

RICE PLUMBING & HEATING CO.
Firma znana od 37 lat

4157 W. 26th St., Chicago, 111.
Tel, LA 1-3140 Ray Babczak, Właściciel

J. B. & H. SEWER REPAIRS 
AND PLUMBING

• Przetykanie 
Kanałów i ście­
ków • Catch 
Basins • Spe­
cjalizuje się w 
Kontroli przed 

zalewem 
24 Godzinna 

Obsługa 
Darmo

. Kosztorysy
Telefonujcie do Kierownika 

Mr. Hale — 227-7565

A. RUTKOWSKI
UNIVERSAL ELECTRIC 

CONTRACTING CO.
Wykonuje Wszelkie Roboty 

Naprawy i Instalacje 
Elektryczne.

Tanio. Szybko i Sumiennie. 
Dostosowuje Przewody 

Elektryczne 
Do Przepisów Miejskięh 

Na 220 Volt
Kosztorysy i Porady Darmo

Telefonujcie:

Malarz-Dekorator
Wykonuje wszelkie roboty malar 
side wewnątrz i zewnątrz. Tanio. 

Asekurowany.
Albert - HUmboldt 6-7264

6200 ZACHÓD—1800 PÓŁNOC
12 lat młody murowany ranch, dy­
wany od ściany do ściany, vanity 
łazienka, drewniane szafki w kuch­
ni, aluminiowe zimowe okna i siat­
ki, wykończony bezment, z poko­
jem rekreacyjnym, 2 autowy ga­
raż. W wysokiej 20-tce.

DEC REALTORS
5408 W. Division 261-2564

W LYONS — 5-cio pokojowy, 
murowany “ranch”, nowoczesna 
kuchnia i łazienka. 2 autowy ga­
raż, 2 sypialnie, podatek $346. Ce­
na $26,900. SVOBODA, 2134 S. 
61st Ct. BI 2-2162 lub LA 1-7038.

KONTRAKTOR
Walter Grzebieniak 

i Syn 
FUGOWANIE — 
TUCKPOINTING 

KOMINIARZ 
Reperacje i Przebudowa 

Kominów. 
Wszelkie Rodzaje Prac 

Murarskich jakich Wasz 
dom potrzebuje.

40 Lat Najlepszej Fachowej 
Roboty 

Kompletnie Ubezpieczeni 
KOSZTORYSY DARMO

Telefon 774-7494

W SCHAUMBURG
Na Najszybciej Wzrastającym

Przedmieściu
Chicagoskim

NAJLEPSZYM KUPNEM JEST

6 POK. REZYDENCJA
MUROWANA—1% PIĘTROWA
Parlor, jadalnia, kuchnia, 3 sy­
pialnie, plus wykończ., ogrzew. 
tylna weranda, garaż, pełen 
bezment, gaz. ogrzew. Niskie 
podatki. Blisko Augusta-Drake. 
Cena $17,600.

C. H. ADAMS & CO.
5152 W. Division 261-1072

A. H. Tulchin
3810 W. Fullerton Ave. 

Tel. Dickens 2-9309

5743 S. SEELEY
2-piętrowy, drewniany, alumi­
niowe obicie. 1x5, 1x6, base­
ment. Autom, ogrzewanie olejo­
we. Garaż. $1,000 wpłaty z góry.

24 GODZINNA OBSŁUGA 
Plumbing i Kanalizacja 

Telefonujcie do
JIM LEINART, DI 2-3555 

2021 N. Spaulding Ave.

WACŁAWOWO
2 piętrowy, murowany, 2x4 i 2 
sklepy, zamknięta porcz, garaż 
mur. na 3 auta, szeroka lota, ole­
jem ogrzewany. Wpłaty $8,000.
ZAK 736-7477

Właściciel

LOUIS A.
ŻUŁAWIŃSKI 

Licencjonowany 
Inżynier i Kontraktor

Zakładamy, naprawiamy w 
nowych i starych budynkach, 
fabrykach itd. elektryczność i 
zarazem “air condition” i kon­
trolę do boilerów. Obliczeni® 
darmo. Warunki dogodne

Dzwonić 625-0479

WAŻNE DLA WŁAŚCICIELI DOMÓW
Mamy kupców z gotówką na budynki w starszych polonijnych 
okolicach. Najwyższe ceny dla Was. Szybko i fachowo załatwia­
my pożyczki gwarantowane przez rząd tak zwane F.H.A.
JACKOWO — 2x6, murowany. Duże pokoje. Nowe osobne syste­
my ogrzewania. Cena do umowy.
FRANCISZKOWO — 1x6 i 1x4, murowany. Duże pokoje. Dę­
bowe wykończenie. Cena $19,800 
JACKOWO — 2x4, naprawdę po polsku utrzymany. Gazowe 
ogrzewanie. Cena   $17,800
FRANCISZKOWO — 1x5 i 1x4, murowany. Pełen bezment, ga­
raż, $650 wpłaty. Cena ...................................................... $16,250
Pożyczka gwarantowaną przez rząd.
CRAGIN — 2x5 i 2x4, murowany. Duże pokoje. Całość w do­
skonałym stanie. Nowe gazowe ogrzewanie. Cena do omówienia.

PATRZCIE 
TYLKO $29,500

20° < wpłaty, 6 sypialń, murowany na­
rożnikowy bungalow, centralna klima­
tyzacja. 2% łazienki. 220 przewody. No­
woczesna, szafkowa kuchnia. Wykłada­
ny pokój rozrywkowy i bezment. Mu­
rowany garaż na 2 auta. Piec kuchen­
ny, lodówka, zakryta wykładana tylna 
weranda z obrazowymi oknem. 5800 
zachód—1600 północ.

DEC REALTOR
5408 W. Division 261-2564

PAUL DUBROWSKI I SYN
KONTRAKTORZY

Wykonujemy osobiście wszelkie roboty ciesielskie.
Werandy zakryte lub otwarte. Dobudowywanie dodatkowych 
pokoi na poddaszu i w piewnicach. Ganki. Schody. Okna. Drzwi. 
Szklane bloki.
Obicie domów z różnych materiałów i w różnych kolorach. 

Po niskich cenach z powodu dużego zapasu materiałów,
Z GWARANCJĄ NA 20 LAT.

Tel. BI 7-3735 lub 863-4126

MUROWANY 5, 6 pokoi, ogrze­
wany, natychmiastowe objęcie — 

772-8284 lub 235-7085

MUROWANY 2 piętrowy, sklep 
5 pokoi na 1-szym; 2x6 na drugim. 
Gorącą wodę ogrzewany, garaż.

1925 West 51-sza ulica

firmy LANCER CORP.
3—4 Sypialniowe 

MUROWANE DOMY
• 1U ŁAZIENKI, 

BEZMENTY
• NATURALNE 

WYKOŃCZENIA 
DRZEWEM

• WYKOŃCZONE 
POKOJE 
ROZRYWKOWE 
Za tylko $35,900

Przy Roselle Road, 2 mile na 
południe od Higgins Road 

(Rte. 72)
Telefon: 894-4540

DIVERSEY i Kostner (4400 za­
chód i 2800 północ), sprzedamy 
2x5-ki murowane.

Informacje: 276-5333

Telefonujcie w dni powszednie
GRovehill 6-6100 
lub w niedzielę 
REpublic 7-3400

Najlepszy u St. Jane 
Bardzo nowoczesny, 5%-pokojo- 
wy, murowany, 3 podwójne, so­
lidne sypialnie, piękna wysepka 
barowa w kuchni oraz śliczna 
dinette z widokiem na ładne 
otoczenie i na patio. Bezment bez 
zalewu, alumniowy garaż na 2 
auta. Luksusowe dywany we 
wszystkich sypialniach i w salo­
nie. Kościoła i szkoły nie widać, 
ale znajdują się tylko o y2 bloku. 
Cudownie niska cena dla Waszego 
szczęścia wynosi tylko $26,900. 
Dzwońcie do cudotwórcy, dzwoń­
cie do Michaels zaraz.

254-8500

5339 S. DAMEN
2 mieszkaniowy, drewniany — 
1x5, 1x4. Drugie piętro wakuje. 
Wpłaty z góry $2,500.

6 pokojowy, murowany bungalow, no­
woczesna tafelkowa kuchnia, ceraml- 
kowa tafekow’a łazienka, położony na 
jednym poziomie. 3 sypialnie, gazem 
sprężonym poweitrzem ogrzewanie.

5700 zachód—1600 północ.
TYLKO $23,500

DEC REALTORS
5408 W. Division SL 261-2564 

FULLERTON AVE. 
BLISKO HAMLIN 

Sklep i 6 pokojowe mieszkanie, 
murowany, centralne ogrzewa­
nie, 2 autowy garaż, położony 
w handlowej dizelniev.

Wiosenne Otwarcie 
2 MARCA

Odzież Dla Całej Rodziny 
THRIFT HOUSE 

prowadzony przez 
JUNIOR LEAGUE of EVANSTON 

511 Main St., Evanston, Ill. 
Otwarte od wtorku do piątku 

10 rano - 4:30 po poł.
w soboty od 10 - 1 po poł.

PLAJŚCIARZ
Wykonuje prace plajściarskie. 

CENY PRZYSTĘPNE; 
ROBOTA GWARANTOWANA.

30 lat doświadczenia.
823-7783

John Skutnik

I 4 POKOJOWE mieszkanie, na 2im, 
i dla spokojnych w średnim wieku. 
Par. Św. Jacka (Drake-Diversey). 
Po informacje i umówienia dzwo­
nić od 10 rano - 8ei wieczorem: 

276-0632

PAUL SEENE
Ulepszenia Domów • Ogólne prze- : 
róbki • Ciesielstwo • Murarstwo j
• Prace Cementowe • Fugowanie .
• Malowanie • Aluminiowe Okna i 

Zimowe • Drzwi • Markizy
Tel. 369-5534

Behnont-Milwaukee
1x6 i 1x5 murowany, 2 piętrowy. 
Kafelkowe łazienki, ogrzewanie 
gorąca wodą. Lota 30x125. Niski 
podatek. Wpłaty $7,000.

ZAK 736-7477

2x5-KI MUROWANE, dodatkowo, 
duże, wykończone i ogrzewane 
porche. Nowszy garaż. Budynek 
znajduje się w Cragin. 5100 za­
chód — 2600 północ. Dzwonić: 

AR 6-7151

POSZUKUJĘ

Prac Elektrycznych
DARMO KOSZTORYSY 

W KAŻDEJ CHWILI

Diversey Chicago, Illinois 60647
EV 4-0600

POSIADA
Najlepszy na świecle ekwipunek do czyszczenia 
turnesuw—o możliwościach większych Jak dwie­
ście dużych przyrządów do czyszczenia fumesow

24 GODZINNA OBSŁUGA 
W NAGŁYCH WYPADKACH 
CZYŚCIMY 1 RFPERUJKMY

• Space 
Ogrzewacze a Ochładzanie

na JAKUBOWIE
Murowany, 3 sypialnie.
Garaż na 2 auta. Agent.

622-8737

ELECTRICIAN
Elektrotechnik, Weteran, zakład® 
instalacje 220 v., meters. Repe­
ruje dzwonki, lampy i t d. Żad­
na praca nie jest za mała. Tanio, 
dobrze.

Tel. 378-5179

NISKA WPŁATA
O 5 sypialniach rezydencja, ga­
zem ogrzewanie, duża parcela.

Tylko $18,000
DEC REALTORS

5408 W. Division St. 261-2564

  

Spróbujcie Tutaj - Najniższe Ceny! 
t Roboty ciesielskie ■— Obicia — Dachy — Roboty cementowe 
| Fugowanie — Roboty murarskie — Malowanie 

Poprawiamy przekroczenia budowlane.

MIKE DRAGOWICZ 588-6535

UWAGA WŁAŚCICIELE 
potrzebujemy budynki we wszystkich dzielnicach Chi­
cago. Mamy dobrych kupców z gotówką dla Was. Wasza 
posiadłość będzie ogłaszana bez żadnego kosztu. Mamy 
12 licencjowanych sprzedawców dla Waszej dobrej ob­
sługi w języku angielskim lub polskim.

Po wszelkie informacje prosimy dzwonić do

SUPERIOR REALTY
2930 N. MILWAUKEE

4 POKOJE, gazowe “space” ogrze­
wanie, gorąca woda, niema łazien­
ki, Isze z frontu. Dorosłym tylko. 
$38 miesięcznie. 2702 W. Thomas.

KI 5-8595

Reperujemy i Kładziemy
NOWE DACHY

Wykonujemy Wszelkie Roboty 
Blacharskie

LEŚNIAK ROOFING

WACŁAWOWO
Belmont-Pulaski, dobra okazja 
kupna. Nowszy murowany 2 
piętrowy, 2x5% z 3-ma sypial­
niami w każdym. Osobne syste­
my ogrzewania, specjalnie wy­
budowany na zamówienie 4 la­
ta temu, właściciel przeniesio­
ny, zostawi sporo extra dodat­
ków. Cena $54,000

POCO PRZEPŁACAĆ?
Gdy można korzystnie kupić 
ten 6-cio pokojowy budynek 
w okolicy Wacławowa, jest to 
spadek i można się natychmiast 
wprowadzić, cena budynku ma 
być $23,900 ale można jeszcze 
targować i chyba kupić jesz­
cze taniej.

PRAWDZIWA OKAZJA
Kolosalnego zysku zainwesto­
wanych waszych pieniędzy. Tak 
jest; ten 8-mio mieszkaniowy, 
2 piętrowy murowany budynek, 
2x4 i 6x3% w doskonałym sta­
nie przyniesie wam zadowole­
nie posiadania tak pięknego 
domu. Jest on automatycznie 
centralnie ogrzewany 
Mieszkańcy bezdzietni 
możliwie najbardziej 
lokatorów ze względu 
kój w budynku jak i . ,. 
Za Pułaski, blisko Wrightwood. 
Potrzeba $15,000 wpłaty, reszta 
w sumie $49,000 na 5%% mor- 
gecz. Naprawdę warto zainwe­
stować Wasze pieniądze w tym 
budynku.
Sprzedać, kupić dom się uda 

tylko przez

REALTY 
BUDA

2990 Milwaukee Ave. 486-6363 
Właściciele Budynków 

i Lokatorzy !
WYPEŁNIAMY FACHOWO

Zeznania Podatkowe 
Federalne i Stanowe

NILES
3 sypialniowa ranch, tylko 5 lat. 
Kryta, wykończona weranda, 50 
stóp lota. Boczny wjazd. Dywany 
od ściany do ściany. Nowe alumi- 
nowe obicie. Garaż na 2% auta. 
W ślicznym położeniu. Dzwonić do
5449 N. n^emRLAX/n 775-78211 w Dzień. Związkowym

*

BLISKO LARAMIE (5200 za­
chód). Do sprzedania murowany 
2 piętrowy z garażem. 2 duże mie­
szkania po 5 pokoi. 3-cia sypialnia 
na porchu. Cena $30,000.

Telefonować 276-7151
3 PIĘTROWY, murowany i drew­
niany, 2x2, 2x4, 1x6, oddzielne o- 
grzewanie gazem.

909 N. Hermitage

LUKSUSOWY
2 MIESZKANIOWY

6 16, centralna klimatyzacja, 5400 
na zachód—1400 na północ, 13-to 
letni. $49,500

CRAGIN
8 mieszkaniowy, 2 piętrowy, bu­
dynek w doskonałym stanie. Nowy 
bojler. $69,000

Pytajcie o Bill DEC
DEC REALTORS 

5408 W. Division ul. 
261-2564

4% POKOJOWY dom, północno- 
zachodnia strona, parafia św. Tar- 
cyzjusza, $17,700—podatki $167.40, 
parcela 30x125. -----  775-8570.
$3,000 WPŁATY murowany 6 mie­
szkań, pożyczka od właściciela.

772-8284

12 LAT STARY
5 pokoi. Wykończony bezment. 
Murowany garaż. Dywany w 4 
pokojach i wiele dodatków. — 
Północny-zachód. Z powodu na­
giego wyjazdu, tylko $2S,500.

TROY
3033 N. Milwaukee Ave. 

AR 6-5333

BULL SHOALS
8 units resort Motel with swim­
ming pool. Partly damaged by fire. 
Take over mortgage of $37,000— 
$5,000.

312 846-1612

★ DOMY Z INTERESEM
SKLEP spożywczy z 3 pokojami 
w tyle, oraz 2 mieszkania, 5 i 4, na 
górze. Okolica North Ave.-Lara­
mie, blisko kościoła św. Piotra.

562-8161
TAVERN & PROPERTY 

IMPORT TAP 
5127 So. Western

All equipped, 6 room apt. Park­
ing lot. 2 car garage. By appoint­
ment only.

HE 4-0159

★ INTERESY
I AM SEEKING A PARTNER 

In a Tavern and Liquor 
Store Business

Established 35 years.
TU 9-9339

W CICERO — towerna do wyna­
jęcia, dobra lokacja i dobry do­
chód. Może być umeblowane mie­
szkanie przy tawernie dla samot­
nych. Tel. 652-5121.
TAWERNA oraz 5 parceli, połu­
dniowy - zachód, w ruchliwej oko­
licy, przynosząca dobry dochód. 

458-8039

* Poszukuje Mieszkania
KOBIETA poszukuje pokoju t u- 
żywalnością kuchni i łazienki przy 
starszej spokojnej pani w okolicy 
Logan Square. Tel. BE 5-9619 — 
dzwonić sobotę cały dzień.
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0 Kredyt Podatkowy w Miejsce 
Zniesienia Podatku Od Żywności

Federacja Obywatelska, 
która śledzi sprawy podatko­
we obywateli przedłożyła w 
czwartek propozycję wprowa­
dzenia specjalnego kredytu 
podatkowego lub zwrotu ze 
stan, podatku dochodowego w 
miejsce zniesienia podatku 
stanowego od sprzedaży żyw­
ności. Przewodniczący Fede­
racji Thomas F. Seay i Nor­
man J. Beatty, sekretarz wy­
konawczy oświadczyli, iż plan 
kredytu podatkowego zaleco­
ny został do akcji przez stano­
wą Legislaturę jako alterna­
tywa bardziej praktyczna i 
wyrównawcza niż propozycja 
całkowitego zniesienia podat­
ku sprzedażowego od żywno­
ści.

Propozycja Federacji pod­
kreśla pozycję “papierową” w 
sprawie siedmiu ważniejszych 
punktów studiowanych przez 
tę organizację w związku z 
nową konstytucją stanową i z 
tym, że pewna część z tych po­
zycji ma być wprowadzona w 
życie od 1 hpca br.

Beatty oświadczył, iż forma 
kredytu podatkowego lub 
zwrotu od podatku dochodo­
wego jako pomoc dla domu 
byłaby podobna do planów, 
jakie wprowadzone są już w 
życie w stanie Indiana, gdzie 
podatek od sprzedaży wynosi 
2 procent, a kredyt podatkowy 
określony został na 6 doi. od 
jednej osoby, dla każdego 
członka rodziny

W stanie Illinois, gdzie po­
datek od sprzedaży wynosi 6 
procent, kredyt podatkowy 
wyniósłby po 15 doi. od każ­
dego członka rodziny. Rodzi­
na więć złożona z 6 osób mo­

głaby otrzymać redukcję po­
datku dochodowego o 90 doi. 
rocznie, zamiast korzystać z 
nie płacenia podatku sprzeda­
żowego od żywności.

Beatty jest zdania, iż tego 
rodzaju kredyt podatkowy 
stanowiłby większy benefis 
dla rodzin o niskich docho­
dach. Taka zaś forma nie po­
zbawiałaby stanu poważniej­
szych strat w podatkach.

Federacja zajęła również 
pozycje odnośnie innych 
spraw będących w nowej kon­
stytucji jak np. wyraziła się, 
iż przeciwna jest wysiłkom 
dokonywanym dla zmiany w 
nowej konstytucji stosunku 8 
do 5 podatku dochodowego 
dla korporacji i podatników 
indywidualnych.

Federacja uważa dalej, iż 
wpływy podatkowe utracone 
przez władze lokalne wskutek 
obalenia indywidualnego po­
datku od własności winny być 
wyrównane z innych źródeł 
niż z podatków realnościo- 
wych, — dalej zaleca, by kor­
poracyjny podatek indywidu­
alny od własności był natych­
miast obalony, zamiast czekać 
na ostateczną datę, 1979 r. Fe­
deracja jest przychylna 
uchwaleniu ustawy któraby 
przedłużała zbieranie przez 
stan wszystkich podatków od 
sprzedaży włącznie i nowych, 
— jakie mogłyby być nałożo­
ne przez pow. Cook lub wła­
dze lokalne miast o większej 
liczbie ludności niż 25.000. Da­
lej, że redukcja w podatku re- 
alnościowym dla osób w wie­
ku po 65 lat i wyżej ograniczo­
na byłaby tylko dla podatni­
ków o niskich dochodach.

FELIKS SADOSKI
zaprasza na:

‘WIECZÓR SŁOWIAŃSKI’
21 Marca, o 8 Wieczorem, w ORCHESTRA HALL

125-OSOBOWY ZESPÓŁ MUZYCZNY
SOLIŚCI — CHÓRY — ORKIESTRA

“SANDORA SUITE” — premiera polskiego kompozytora 
STANISŁAWA WYSZOMIRSKIEGO

Bilety, w cenie: $3.50, $4.50, $5.50, $6.50 i $10.50 miejsce w loży). 
Miejsca przedsprzedarzy: Ampol Travel Bureau, 1282 Milwaukee 
Ave., tel. 252-0661; Pol-Center, 1250 Milwaukee, 486-9637; Sawa 
Delicatessen. 4265 S. Archer, 249-2345; Parkway Bank, 4777 N. 
Harlem, 867-6600; Stow. Samopomocy, 1514 Milwaukee Ave., 
HU 9-2250 (w sob. i niedz.); albo Witold Rukujżo EV 4-6748

EV 4-6818. Listwonie: Allied Arts Corp., 20 N. Wacker Dr., 
Chicago. Ill. 60606; Biblioteka Samopomocy, 1514 Milwaukee 
Ave., soboty 5-8 p.m„ niedziele 2-5 p.m. (z załączeniem czeku 
i koperty ze zwrotnym adresem i naklejonym znaczkiem pocz­
towym).

AUDYTORIUM ŚW. TRÓJCY
NIEDZIELA, 7 MARZEC — 3:30 po poł. 
NIEDZIELA, 14 MARZEC — 3:30 po poł.

REF—REN
ZAPRASZA STAŁYCH i NIE STAŁYCH BYWALCÓW NA 

REWIĘ PIOSENKI i ŻARTÓW

“WIANECZEK z PLOTECZEK” 
UDZIAŁ BIORĄ:

Nina Oleńska • Monika Silvan • Basia Kożuchowska 
Zygmunt Kossakowski • Ref-Ren 
Zygmunt Szepett • Stefan Wicik

Akompaniament:

Jerzy Abratowski
Bilety w: POL-CENTER, HELEN’S MARKET, 

POLISH RECORD CENTER
Chcesz się uśmiać — Wstąp na chwilę !!

• PACZKI DO POLSKI •
• Paczki PEKAO wszelkiego rodzaju
• Paczki z odzieżą używaną
• Samochody polskiej i zagranicznej produkcji
• Materiały Budowlane z natychmiastową dostawą
• Pomoc prawna w uzyskaniu spadków i rent z Polski

Załatwia od 20 lat dla Polonii:
DU BARRY ENTERPRISES

WITOLD S. BOGUCKI
1239 N. Ashland Ave. Chicago, Illinois

Telefon BR 8-2968
Można Wszystko Załatwić Listownie i Telefonicznie. 

Porady Prawne Darmo. Korzystajcie z Okazji!

Co się stało...
Co się stało...

Jak staniało...
Co staniało?...

NOWY MODEL “WOŁGI”
na benzynę, tylko $2,420

Prosimy Odwiedzić Nas w Nowoczesnym Biurze
2931 N. Milwaukee Ave., Chicago, III. 60618

TELEFON

Groźba Strajku w Szpitalu Powiat. Zjednoczenie Pokkie Rzym. Kat. 
Przeciwko Przerywaniem CiążyWedług informacji, podanej 

przez Chicago Tribune, 1,400 
pracowników szpitala Powia­
towego rozpoczęło głosowanie 
nad przystąpieniem do straj­
ku, co spowodowałoby za­
mknięcie szpitala, John J. 
Masse, prezes lokalu 46 Unii 
AFL-CIO potwierdził, iż gło­
sowanie trwa i zakończy się 
prawdopodobnie we wtorek. 
Masse powiedział, że urzędni­
cy i przedstawiciele Unii, w 
porozumieniu zczłonkami, 
zdecydowali rozpocząć głoso­
wanie po nieudanej próbie, za­
łatwienia spraw pensji i in­
nych benefitów, jaka miała 
miejsce przed kilku miesiąca­
mi. Pracownicy, którzy za­
mierzają przystąpić do straj­
ku — technicy, urzędnicy biu­
rowi, służba bezpieczeństwa iI 
inni, są zatrudnieni przez pow. |

Projekt budowy lotniska w 
stanie Indiana, które odciąży­
ło by w znacznym stopniu lot­
niska O’Hare i Midway, napo­
tyka na trudności ze strony 
mieszkańców Crown Point, te­
renu wybranego przez gub. 
stanu Indiana, E. Whitcomba 
w porozumieniu z Komisją 
Aeronautyczną, jako najbar­
dziej odpowiedniego. — Do 
Crown Point wiodą drogi i 
szosy z kilku stron, a dojazd 
samochodem do i z Chicago 
trwa do 50 minut.

Szkołę Pielęgniarek (Cook 
County School of Nursing). 
Zarówno szpital jak Szkoła 
Pielęgniarek podlegają obec­
nie nowej dyrekcji szpitala.

Administracja Szkoły Pie­
lęgniarek wystąpiła z propo­
zycją podwyżki płac o 8 cen­
tów, co wraz z innymi świad­
czeniami dałoby w sumie 10 
centów na godzinę. Unia żąda 
13 centów.

Masse podał do wiadomości, 
iż w głosowaniu od chwili roz­
poczęcia wzięło udział 300 o- 
sób, w ciągu pierwszych 24 
godzin. Według wszelkiego 
praw dopodobieństwa — po­
wiedział Masse — żądanie u- 
rzędników i komitetu, który 
prowadził pertraktacje, usta­
lenia daty strajku, zostanie po­
parte przez członków unii.

C. Collins. Jestem przeciwny 
tym planom — powiedział Col­
lins — ze względu na skażenie 
jak również na to, iż jest to 
okolica zamieszkała. Crown 
Point znajduje się w odległo­
ści 44 mil od śródmieścia Chi­
cago, najbliżej z 5-ciu miejsco­
wości, jaką brano pod uwagę 
rozważając sprawę budowy 
lotniska. Mayor Daley nadal 
wysuwa propozycję budowy 
trzeciego lotniska na jeziorze 
Michigan.

Sprawa o Zwłoki 
Mussolniego

Mediolan, (UPI) — 77-let- 
ni ksiądz Alberto Parini, któ­
ry pomagał w ukrywaniu 
zwłok Mussolin ego, zmarł w 
opactwie św. An’o’.a w Me­
diolanie. Ks. Parini, jeden z 
najwybitniejszvch kaznodziei 
okresu faszystowskiego, był 
wieziony ponad miesiąc w r. 
1946 za udział w przechowy­
waniu zwłok włoskiego dyk­
tatora, które spoczywała obe­
cnie w małej wiosce Predńp- 
pio.

0 Ochronę 
Parków Naturalnych

Gub. Ogilvie zwrócił się w 
piątek do stan, legislatury o 
uchwalenie prawa nie pozwa­
lającego na przemysłową eks­
ploatację malowniczych dolin 
rzek w naszym stanie. Takie 
prawo, oświadczył Guberna­
tor, może pomóc na zachowa­
nie naszych dolin w natural­
nej krasie bez wydatkowania 
dużych funduszów.

Gub. Ogilvie zaapelował o 
zachowanie naturalnych tere­
nów rzek Fox, Embaras, Ap­
ple, Rock, Kankakee, Macki- 
nay, Lusk i Spoon oraz Kana­
łu Illinois i Michigan w pobli­
żu Morris.

Gubernator powiedział tak­
że, iż budżet jego przewiduje 
żądanie przydziału 20 milio­
nów na zakup 17,000 akrów te­
renów, na nowe parki.

Znana w całym kraju i je­
dna z największych w świę­
cie organizacyj polonijnych 
bratniej pomocy, Zjednocze­
nie Polskie Rzymsko Katolic­
kie w Ameryce ogłosiła one- 
gdaj Rezolucję wykazującą 
zdecydowane stanowisko tej 
organizacji katolickiej prze­
ciwko wszelkim zakusom ule- 
galizowania zabiegów przery­
wania ciąży.

Treść ogłoszonej przez 
ZPRK Rezolucji brzmi jak 
następuje:

“—Zważyyzszy na to, iż Zje­
dnoczenie Polskie Rzymsko 
Katolickie broniło zawsze 
podstawowych praw Człowie­
ka, które odróżnia istoty ludz­
kie od zwierząt i

“—Zważywszy na to, iż nie 
ma bardziej zasadniczego i 
przez Boga nadanego człowie­
kowi prawa niż prawo samego 
życie i

“—Zważywszy na to, że ist­
nieją pewne marginesowe siły 
w naszym społeczeństwie, któ­
re nie szanują życia ludzkiego 
jakie znajduje się w najwcze- 
cześniejszych zaczątkach i w 
najbardziej bezbronnych sta­
dium życia i które traktują 
nienarodzone jeszcze dziecko 
za mniej wartościowe niż 
ludzkie i które może być zlik­
widowane, jeśli wygody ich 
potencjonalnych matek lub 
dogodność samego społeczeń­
stwa poczytują je za właści­

we, i
“—Zważywszy na to, iż Zje­

dnoczenie pnlskie Rzymsko 
Katolickie w Ameryce uważa, 
że ochrona i zachowanie każ­
dego niewinnego życia ludz­
kiego bez względu na to, czy 
w stadium starości, czy cho­
roby lub nie narodzonym je­
szcze jest i powinno być przed­
miotem troski wszystkich 
swych obywateli przez wybra­
nych reprezentantów we wła­
dzach stanowych i federal­
nych,

“—Wobec tego. Zjednocze­
nie Polskie Rzymsko Katolic­
kie w Ameryce potępia wszel­
kie usiłowania dla zliberalizo­
wania praw dotyczących za­
biegów przerywania ciąży w 
naszym stanie i kraju i uwa­
ża takie wysiłki za obniżenie 
wartości życia ludzkiego i za 
przeciwne poszanowaniu ży­
cia, którego powinno się do­
magać prawo rozsądku i u- 
świadomione sumienie i my 
w tej formie przypominamy 
naszemu Stanowemu Zgro­
madzeniu Generalnemu i US 
Kongresowi, by przeciwsta­
wiali się tym wysiłkom zlibe­
ralizowania praw o przerywa­
niu ciąży i szukali innych i 
bardziej humanitarnych odpo­
wiedzi dla problemów ludz­
kich, które nas otaczają”.

• KUPUJCIE W SKŁADACH • 
KTÓRE OGŁASZAJĄ SIĘ 

W DZIENNIKU ZWIĄZKOWYM

Plan Budowy Lotniska w Indiana 
Napotyka Na Trudności

Problemem wyłonionym obec­
nie na specjalnej konferencji, 
jaka się odbyła w piątek, jest 
hałas wynikający ze startu i 
lądowania samolotów, na jaki 
narażeni byliby mieszkańcy 
Crown Point i okolic. Na tym 
tle miały miejsce starcia mię­
dzy Davidem Dornbusch, wi­
ceprezesem i zarządzającym 
planu budowy, przedstawione­
go przez firmę James Berger 
Association a Fred Blumem, 
naukowcem w dziedzinie 
spraw społecznych. Dornbusch 
twierdzi, że problem hałasu, 
na jaki narzekają wszyscy za­
mieszkali w pobliżu O’Hare, 
nie wchodzi absolutnie w ra­
chubę w Crown Point, nato­
miast Blum nie zgadza się z 
oświadczeniami i zapewnia- 
niami ekspertów. Dornbusch, 
na konferencji, która trwała 
przez cały dzień, przedstawił 
następujące punkty: 1) Lotni­
sko w Crown Point będzie 
znajdowało się w znacznym 
oddaleniu od terenów zalud­
nionych; 2) prace nad budową 
lotniska potrwają conajmniej 
do 1977 roku, a do tego czasu 
zajdą wielkie zmiany w tech­
nice i konstrukcji samolotów, 
skutkiem czego minimalny na­
wet hałas może zostać wyeli­
minowany.

Władze stanu Indiana, po 
dokładnym przestudiowaniu 
planu Dornbuscha, uznały 
miejsce, znajdujące się 6 mil 
na południe od Crown Point 
za najbardziej odpowiednie, 
innego zdania jednak jest 
mayor Crown Point, Richard

W PRZYSZŁYM TYGODNIU
Tylko 7 Dni!

Piątek od 6 —Sobota od 2
Niedziela od 12-ej

następne dni od 6-ej
Według historycznej prawdy 
dramat królewskiej miłości!

Film ze złotej serii
JADWIGA SMOSARSKA

w roli tytułowej:

MUWMŁtÓM/A
p 
I?

Wbrew woli matki Zygmunta 
. . . biora ślub potajemnie! 

oraz 
w kolorach opowieść 

muzyczna o stu chłopcach 
w wędrówce po świecie . . .

POZNAŃSKIE 
SŁOWIKI 

Sława nie zawsze idzie w 
parze ze szczęściem i tak 
się dzieje wśród chłopców 

chóru Stuligrosza.
Tylko w teatrze

MILFORD
3319 N. Pulaski Rd.

róg Milwaukee, blok od Belmont

Telefon: 545-5922

PROTECT YOURSELF 
AGAINST 

DROPPING RATES
Top return guaranteed 

for two full years

per annum

With interest rates on so many kinds of investments dropping all 
around, you owe it to yourself to look into the Fairfield savings certificate 
offering you a guaranteed 6% per year return for 2 years. The guarantee, 
permitted by federal regulations, simply means that no matter what hap­
pens to interest rates elsewhere, Fairfield will pay you the 6% rate for two 
solid years from the day of issue.

How long we’ll be allowed to issue these certificates no one can tell, 
but we suggest you take advantage of this return as long as it is available. 
You may leave your interest to compound for greater growth (it actually 
compounds to 6.13% a year), or you may have the interest paid to you 
quarterly. Certificates issued with a minimum of $10,000.

YOUR KEY TO HAPPIER LIVING

AIRFIELD
1601 Milwaukee Avenue • Chicago, Illinois 60647 • HU 9-4800


